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N r 1 3  (9 0 1 ) w to re k , 2 9  m a rc a  2 0 1 1  r. c e n a  2 ,0 0  z ł (5% vat>

Po wyroku NSA także turkowscy radn i będq m ogli zm ieniać budżet

W IELKI TRIUMF
d em o krac ji lo ka ln e j

Czy ra d n i m u s zą  być b e z ra d n i w o b e c  b u rm is trz o w s k ie j w e rs ji b u d ż e tu ?  C hoć ta k  w y n ik a ło b y  z p rz e b ie g u  c z w a r t­

k o w e j sesji, to  je d n a k  o k a z u je  s ię , że n ie . W y ro k  N a c z e ln e g o  S ądu  A d m in is tra c y jn e g o  z 1 6  lu te g o  2 0 1 1 r . je s t  je d ­

n ym  z k lu c zo w y c h  ro zs trzy g n ię ć  d la  k s z ta łtu  lo k a ln e j d e m o k ra c ji.  A le  czy w a r to  ż y w ić  n a d z ie ję , że  to  p ie rw s z y  k ro k  

d o  za k o ń c ze n ia  s m u tn e g o  czasu d la  s a m o rz ą d u , k tó ry  w e d le  ty le ż  z ło ś liw e j, co  t r a fn e j  in te rp re ta c ji  s p ro w a d z a ł s ię

u
ć ć

W  o tfu tn ic h  b la c h  zapisy p ra w n e  i  p ra k ty k a  po lityczn a  m ocno os łab iły  pozycję  radnych . W  rezu ltac ie  rozrosły  się kom petenc je  w ła d z y  w ykonaw cze j. T u rko w scy  ra d n i 
m ie jscy obecnej ka d e n c ji p ró b u ją  zm ien ić  ten stan rzeczy, n a p o tyka ją c  zdecydow any o p ó r b u rm is trz o w s k ie j egzekutyw y. P rzyp o m in a  to  p rzec iągan ie  lin y . Z  je d n e j s tro n y  za 
je j kon iec trz y m a  b u rm is trz  Z dz is ław  C zap la  w sp ie ra n y  przez ra tuszow ych  V IP -ó w  w  osobach: A n d rz e ja  D rzew ieck iego , M iro s ła w a  M ęka rsk ie g o  i  Tadeusza C zerw ińsk iego . 
Po d ru g ie j s tron ie  kaw a łe k  l in y  z p re ro g a ty w a m i p ró b u ją  przeciągnąć ra d n i: R o m u a ld  A n to s ik , M a r ia n  M . M a rcze w sk i, M a r io la  K a d rzyń ska -S iw e k  i  M a re k  Pańczyk.

W IE LK I
KONCERT

u ro d z in o w y
€ Bia4 * Bandu

Czytaj str. 16

A le  j a  s ię  n a  to  n ie  z g a d z a m , czy li

B urm istrz Czapla idzie na w o jn ę  z radą
Czyta] str. 11

Sqd: je d y n y m  sp o so bem  n a  u czciw e zakoń czen ie  sp o ru  je s t  o g ło szen ie  p o n o w n y c h  w y b o ró w

Radna W ró b e l boi się w o li w yb o rcó w ?
Tydzień po sprawie Józefa Szustakowskiego, w której sąd zabrał mandat radnemu Bartczakowi i nakazał komisji 
ponowne przeliczenie głosów, odbyła się kolejna - tym  razem dotycząca okręgu Mariantów-Polichno. Doszło tam 
do nieprawidłowości przy wydawaniu kart do głosowania. Na tej podstawie protest wyborczy złożył Marek Szkud- 
laręk, który przegrał czterema glosami z Krystyną Wróbel. I choć tą wspierał radca prawny urzędu, sąd nie zmienił 
postanowienia, zabrał mandat radnej Wróbel i zarządził ponowne wybory Czyta] str. 3

P o lic ja  szu ka  ś w ia d k ó w  w y p a d k u

Dlaczego rowerzystka zginęła pod kołam i?
W  poniedziałek, 21 marca, na ulicy Górniczej pod kołam i ciężarówki zginęła 39-le tn ia kobieta. Co wydarzyło 
się na drodze jest teraz zagadką dla prokuratury. Teraz poszukiwani są świadkowie
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Policja szuka świadków wypadku

Dlaczego rowerzystka 
zginęła pod kołami?

C hoć m inęły dopiero trzy m ies iące , rok 2 0 1 1  już za p is a ł s ię  ja k o  w y ją tko w o  trag iczny  
na drogach pow iatu . Co rusz do naszych uszu d oc iera ją  ko le jne  in form acje  o w ypadkach  
ze s k u tk ie m  śm ierte lnym . W  ubiegły pon iedzia łek , na u licy G órniczej pod ko łam i c iężarów ­
ki zg inę ła  3 9 -le tn ia  ko b ie ta , polic ja  i prokuratura  poszukują św iad ków .

K o b ie ta  ja k  c o  d z ie ń  ra n o ,  
p rz e d  g o d z . 5 . 0 0  w y je c h a ła  
z d o m u .  D ro g ę  d o  p ra c y  p o ­
k o n y w a ła  ro w e re m ,  je ź d z iła  
za w sze  u l ic ą  G ó rn ic z ą ,  g d y ż  
p o b o c z e  ta m  je s t  s z e ro k ie ,  
w y d a w a ło  s ię  w ię c  b e z p ie c z ­
n e . N ie s te ty  w  p o n ie d z ia łe k ,  
2 1  m a rc a ,  d o s z ło  ta m  d o  t r a ­
g e d i i.  K i l k a  m in u t  p rz e d  p ią ­
tą  d y ż u rn e g o  p o l ic j i  p o in fo r ­
m o w a n o  o  w y p a d k u .  D z w o n i ł  
k ie ro w c a  c ię ż a ró w k i,  k tó r y  
p o t r a c i ł  k o b ie tę .  Z o s ta ł n a  
m ie js c u ,  n ie  m ó g ł je j  je d n a k  
p o m ó c ,  z m a r ł  w’ s k u te k  p o ­
n ie s io n y c h  o b ra ż e ń . C o  w y ­

Na bezgotówkowe zakupy z Kalisza do Turku...
D w a razy w  c iągu  jed n eg o  dnia w p a d ł w  ręce  tu rk o w s k ic h  p o lic jan tó w  złodziej z K alisza, 

któ ry  przy jechał na „gościnne w ys tę p y ” do Turku. S ta ra ł s ię  w ynosić  z m a rk e tó w , z om i­
n ięc iem  kasy  o czyw iśc ie , s łodycze. Z a  każdym  je d n a k  razem  przeszkodzili m u pracow nicy
sk lep ó w .

K a liszan in  p rzy je ch a ł do T u r ­
k u  w e  w to re k , 22 m arca , p rzed  
godz iną  16.00. M ia ł w  p lan ie  
zaku py  w  du żych  m arke ta ch . 
Jako p ie rw szy  ce l w y b ra ł sob ie 
P o lom a rke t. Z acho w yw a ł się po ­
de jrzan ie , w ię c  p ra co w n icy  zw ró ­
c il i na  n iego  uw agę. K ie d y  szedł 
w  s tro n ę  w y jśc ia  za trzym a li go  i 
w e zw a li po lic ję . Po k i lk u  m in u ­
tach  na m ie jscu  p o ja w ił s ię  dz ie l­
n icow y . Z łapany m ężczyzna n ie  
zaprzeczał, b y ło b y  m u  zresztą 
c iężko  się w y k rę c ić , bo  pod b lu ­
zą m ia ł nada l p ięć  b o m b o n ie re k  
M e rc i. C hoć m ó w ił, że to  w szys t­
ko  co p ró b o w a ł w yn ieść , p o li­
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W  sobotę, 1 9  m arca m iesz­

kan ie c  C h y lin a  p rzy je ch a ł do 
T u rk u  na zakupy. K ie d y  zaparko­
w a ł fo rd a  m ondeo  na p ó ł g o d z in y  
na ulicy  B row arnej n ieznany 
spraw ca po rysow a ł m u  auto. 
W ła ś c ic ie l w y c e n ił s tra ty  na 5 ty ­
s ięcy  zł.

W  niedzielę , 2 0  m arca o 
godz. 0 .0 2  na K olskie j Szosie 
za trzym ano do k o n tro li ro w e rzy ­
stę. 21 -le tn i m ie szkan iec  O brę- 
b iz n y  w y d m u c h a ł 0,77 m g /d m ^  

(1,6 p ro m ila ) a lko h o lu .
W e w torek, 2 2  m arca w  tur-

d a rz y ło  s ię  n a  d ro d z e  je s t  t e ­
ra z  z a g a d k ą  d la  p r o k u r a tu r y .  
N ie  m a  in n y c h  ś w ia d k ó w  n iż  
k ie ro w c a  c ię ż a ro w e g o  m e r ­
c e d e s a . O n  s a m  tw ie r d z i ,  że 
k o b ie ta  je c h a ła  p o b o c z e m , 
n ie  w ia d o m o  w ię c  d la c z e g o  
n a g le  w p a d ła  m u  p o d  k o ła .  
N a  p e w n o  ś w ia t ło  n a  s p ra w ę  
r z u c i ły b y  z e z n a n ia  ś w ia d ­
k ó w ', k tó r z y  w ie d z ie l i  c a łe  
z a jś c ie . W  im ie n iu  p o l ic j i ,  
a le  te ż  r o d z in y  z m a r łe j,  a p e ­
lu je m y  d o  tu r k o w ia n ,  k tó rz y  
m o g li  p rz e je ż d ż a ć  u l ic ą  G ó r ­
n ic z ą  o k o ło  g o d z in y  5 . 0 0  
te g o  d n ia .

zapraszamy do wypełnienia anonimowej ankiety 
w ramach badań przyczyn powstawania naczyniaka

c janc i p rze szuka li je go  to rb ę , a 
tam  zna leź li ko le jn e  p ięć  p u d e le k  
z  czeko la dkam i. S łodycze w a rte  
b y ły  140 z ł, w ięc  za w yk ro cze n ie  
m ężczyzna dos ta ł k ilk u s e tz ło to - 
w y  m andat.

N ie  m in ę ła  go dz ina  ja k  dy­
ż u rn y  k o m e n d y  o trzym a ł bardzo 
podobne zg łoszenie , ty m  razem  
p ra cow n icy  Tesco za trzym a li 
z łodzie ja . F unkc jon a riu sze  znó w  
w s ie d li do rad io w ozu  i  po jecha li 
do sk lepu . Jakież by ło  zdz iw ie ­
n ie , g d y  ic h  oczom  ukazała się 
ta sama, z łodz ie jska  tw arz. T y m  
razem  m ężczyzna w y n o s ił os iem  
m a rko w ych  czeko lad  i  bo m bo­

kow skim  szpitalu, z pom iesz­
czen ia socja lnego na oddz ia le  
w e w n ę trzn ym  z ło dz ie j u k ra d ł 
dam ską to re b kę . P okrzyw dzona, 
45-le tn ia  tu ro w ia n k a  s trac iła  w  
te n  sposób d o k u m e n ty  i  150 zł.

W e środę, 2 3  m arca o godz. 
1 2 .5 0  u licą  C hopina je c h a ł 42- 
le tn i row erzys ta , m ia ł w  o rg a n i­
zm ie  0,5 m g /d m 3  (1,1 p ro m ila ) 

a lk o h o lu , poza ty m  orzeczony 
w cześn ie j zakaz jazdy.

W e czw artek, 2 4  m arca  
około godz. 1 4 .2 0  na je d n e j z 
tu rk o w s k ic h  s tac ji p a liw  z łodz ie j 
w y k o rz y s ta ł n ieuw agę k lie n ta  i 
zab ra ł spuszczoną z oka  saszet­
kę. S kurzana  to re b k a  m ia ła  n ie ­
m a łą  zaw artość, b y ły  w  n ie j do­
k u m e n ty  i  1400 zł.

Rejon
W  niedzielę , 2 0  m arca o 

godz. 1 5 .3 5  u licam i Skarży- 
na je c h a ł 52-la tek z Czachu lca. 
R ow erzysta  n ie  b y ł trzeźw y, ba­
dan ie  w ykaza ło  u  n iego  0,35 m g /  
dm 3 (0,8 p ro m ila ) a lko h o lu .

P r o k u r a t u r a  w s z c z ę ła  
ś le d z tw o  o  p rz e s tę p s tw o  z 
a r t .  1 7 7 ,  c z y li ś m ie r te ln y  
w y p a d e k .  - W y k o n a n o  o g lę ­
d z in y  z e w n ę trz n e  i  s e k c ję  
z w ło k  r o w e r z y s tk i.  T a k ż e  n a  
m ie js c u  z a b e z p ie c z o n o  ś la ­
d y  o ra z  p o ja z d y ,  b y  u s ta l ić  
ic h  s ta n  te c h n ic z n y .  P o  w y ­
k o n a n iu  n ie z b ę d n y c h  c z y n ­
n o ś c i p ro c e s o w y c h  p o w o ła  
n y  z o s ta n ie  b ie g ły  z  z a k re s u  
r u c h u  d ro g o w e g o  c e le m  d o ­
k o n a n ia  r e k o n s t r u k c j i  w y ­
p a d k u  i  je g o  p rz y c z y n  -  z a ­
p e w n ia  p r o k u r a to r .

b o x a

n ie rk ę  F e rre ro  Roche za łączną 
sum ę 108 zł. T y m  razem  n ie  skoń­
czyło  się na m andacie, fun kc jon a ­
riusze  zeb ra li d o w o dy  i sk ie ro ­
w a li sprawę do sądu. M ężczyzna 
odpow ie  z art. 119 kod eksu  w y­
kroczeń , k tó ry  m ów i, że k to  krad- 
n ie  lu b  przyw łaszcza sob ie cudzą 
rzecz ruchom ą , je że li je j w a rtość 
n ie  p rzekracza 250 z ło tych , pod­
lega karze  aresztu, og ran iczen ia  
w o lno śc i a lbo g rzyw ny.

Jak  się też  okazało n ie  b y ły  to 
p ie rw sze  zaku py  bez p łacen ia  d la  
m ieszkańca  K alisza , m a on boga­
tą  ka rto te k ę  po licy jną , k tó rą  w y ­
ro b ił sob ie  w  ca łym  k ra ju , bora

W  poniedzia łek , 2 1  m arca  
w  je d n y m  z d o m ó w  w  M ik u li-  
cach zo rgan izow ano im prezę . 
Podczas to w a rz y s k ic h  pogadu- 
szek je d n e m u  z go śc i „z g in ą ł” 
te le fo n  k o m ó rk o w y  N o k ia  o w a r­
tośc i 439 zł. Spraw cę p ra k tyczn ie  
na g o rą cym  u czyn ku  za trzym a li 
fu n kc jo n a riu sze  z D o b re j. O kaza ł 
s ię  n im  29-la tek z Kaw ęczyna.

Pom iędzy 1 9  lutego a 12  
m arca n ieznan i sp ra w cy  o k ra d li 
ga raż na u lic y  W o jska  P o lsk ie ­
go w  D o b re j. W e sz li w y łam u jąc  
d rzw i, ze ś ro d ka  w y n ie ś li a k u m u ­
lator-, g rz e jn ik  e le k try c z n y  i p ie ­
c y k  w ę g lo w y , o łączne j w a rto śc i 
950 zł. O k ra d z ie ży  p o in fo rm o ­
w a ł p o lic ję  w e  w to re k , 22 m arca  
w łaśc ic ie l, po szkodow any 48-let- 
n i m ieszkan iec  T u rk u .

W e w torek, 2 2  m arca o 
godz. 1 8 .0 5  w  Ogorzelczynie 
za trzym ano  p ijanego  row erzys tę . 
35 -le tn i m ie szkan iec  T a m o w e j 
m ia ł 1,05 m g /d m ^  ( ponad 2 p ro ­

m ile ) a lko h o lu .

T
u rk o w s k a  po lic ja  n ie  raz 
dostą je  do n ies ie n ia  „o  le ­
w y c h ”  pod łączen iach  do 
p rądu , n ie s te ty  ta k ie  „oszczęd­

ne ”  p o b ie ran ie  e n e rg ii, z o m in ię ­
c ie m  lic z n ik a  to  przestępstw o. 
T a k i p rzyp ad ek  u jaw n io no  w  
p ią tek , 18 m arca  na u lic y  K a li­
sk ie j w  T u rk u . F unkc jon a riu sze  
re fe ra tu  P rzestępczości G ospo­
darczej na  podstaw ie  zd o by tych

Niewdzięczny tuliszkowianin

N a w y ją tk o w o  podły pom ysł na zarob ien ie  paru groszy  
w p a d ł 2 8 -le tn i tu liszko w ian in . P o lic ja  za trzym ała  go  za k ra ­
dzież sprzętu  z w łasn ego  dom u.

F unkc jonariusze  zosta li po in ­
fo rm ow an i o k radz ieży  21 m arca. 
O kazało się, że tydz ień  w cześnie j, 
w  pon iedz ia łek , 14 m arca  28-latek 
m ieszka jący z m atką, w yko rzys ta ł 
c h w ilę  k ie d y  n ie  b y ło  je j w  dom u 
i  w yn ió s ł z  n iego k ilk a  w artośc io ­

N a  p ro ś b ę  B o g d a n a  C ic h e g o  z a m ie s z c z a m y  a n o n im o w ą  

a n k ie tę  s k ie ro w a n ą  d o  k o b ie t ,  k tó r e  u r o d z i ły  d z ie c k o  z na- 

c z y n ia k ie m . T e m a t ja k ż e  is to tn y ,  b o  w ie m y , że  w ś ró d  m ie s z ­

k a ń c ó w  m ia s ta  i  p o w ia tu  są ta k ie  p rz y p a d k i.  R o d z ic e  d z ie c i 

z  n a c z y n ia k a m i b o ry k a ją  s ię  z  o g ro m n y m i,p ro b le m a m i,  g d y ż  

ja k  s ię  o k a z u je  m e d y c y n a  c z a s a m i w  ty c h  c h o ro b a c h  b y w a  

b e z s iln a , a le c z e n ie  je s t  n ie z m ie rn ie  k o s z to w n e  i  d łu g o trw a ­

łe . D la te g o , za  a u to re m  a n k ie ty ,  z a c h ę c a m y  w s z y s tk ic h  ro d z i­

c ó w , m a ją c y c h  n a  te n  te m a t w ie d z ę  d o  w y p e łn ie n ia  a n k ie ty .

S z c z e g ó ln ie  in te re s u ją  na s  w y p o w ie d z i P ań , k tó r e  u ro d z i­

ły :  d z ie c k o  z n a c z y n ia k ie m , d z ie c k o , u  k tó re g o  n a c z y n ia k  p o ­

ja w i ł  s ię  p o  p o ro d z ie ,  d z ie c k o  z d ro w e  (g ru p a  p o ró w n a w c z a ). 

A n k ie tę ,  d o s tę p n ą  n a  s t ro n ie  w w w .n a c z y n ia k .p l, p ro s im y  

w y p e łn ić  w  c ią g u  3 ty g o d n i o d  d n ia  z a k u p u  c z a s o p is m a . Z  

g ó r y  d z ię k u je m y  za p o ś w ię c o n y  czas na  u d z ia ł w  b a d a n iu .

ps. B a d a n ie  a n k ie to w e  je s t  p ro w a d z o n e  p rz e z e  m n ie  ja k o  

o s o b ę  p ry w a tn ą  i  n ie  je s t  w  ż a d n e j fo rm ie  p rz e z  n ik o g o  s p o n ­

s o ro w a n e , d la te g o  p ro s z ę  o  p o m o c  w  ro z p ro p a g o w a n iu  in ­
fo rm a c j i o  a n k ie c ie ,  c o  m a  n a  c e lu  u z y s k a n ie  o d p o w ie d z i o d  

ta k ie j l ic z b y  o s ó b  z g ru p y  b a d a n e j, ja k  i  p o ró w n a w c z e j (m a tk i 

d z ie c i z d r o w y c h ) , a b y  b y ła  m o ż liw a  ic h  s ta ty s ty c z n a  oce na .

Z a  o p ra c o w a n ie  d a n y c h  i  e w e n tu a ln ą  p u b l ik a c ję  w y n ik u  

b a d a ń  w  p iś m ie  o  c h a ra k te rz e  n a u k o w y m  n ie  o trz y m u je  ża d ­

n e g o  h o n o ra r iu m , je d y n ie  e g z e m p la rz  a u to rs k i.

U z y s k a n e  w  d ro d z e  a n k ie ty  in fo rm a c je  b y ć  m o ż e  p o z w o lą  

n a  le p s z e  p o z n a n ie  p rz y c z y n  n a c z y n ia k a , co  je s t  z a m ie rz e ­

n ie m  s p o łe c z n ie  u ż y te c z n y m .

J e ś li c h o d z i o m o je  re fe re n c je :

- w  z a k re s ie  n a c z y n ia k a  m a m  p u b l ik a c ję  w  P e d ia tr i i  P o l­

s k ie j r o k  2 0 09  v o l 84  (6 ) s tr .  583-85,

- w  z a k re s ie  p ro w a d z e n ia  a n k ie t  p u b l ik a c ję  w  P e d ia tr i i  P o l­

s k ie j r o k  2011  v o l 86  (1 ) s tr .  49-53.

T y tu ł  te j o s ta tn ie j z n a la z ł s ię  na  o k ła d c e  P e d ia tr i i  P o ls k ie j.  

O b y d w ie  p ra c e  są w  b a z ie  d a n y c h  P o ls k a  B ib l io g ra f ia  L e k a r ­

s k a  G B L . T re ś ć  a n k ie ty  m o ż n a  s p ra w d z ić  n a  s t ro n ie  

ff5vwjaaczyniak.nl
p o w a ż a n ie m

B o g d a n  C ic h y

in fo rm a c ji u d a li się pod  adres, 
gdz ie  m ie szka ł 27 -le tn i m ęż­
czyzna. N a  m ie jscu  fak tyczn ie  
zauw ażyli, że używ a w  sw o im  
dom u n a g rze w n icy  e lek tryczne j 
pod łączone do gn ia zdka  na k o ­
ry ta rzu , ko rzys ta jąc  z  p rądu , za 
k tó ry  m us ia ło  p łac ić  tu rk o w s k ie  
P rzeds ięb io rs tw o  G ospoda rk i 
K o m u na lne j i  M ie szkan iow e j.

bora

w ych  p rzedm io tów . Postaw ił na 
sprzęt, bo  z m ieszkan ia  zg inę ły  
sz lifie rka  kątowa, w ie rta rka  e lek­
tryczna  i  b u tla  gazowa, o łącznej 
w a rtośc i 1020 z ło tych .

Za kradz>eż z  rodz innego dom u 
odpow ie  przed sądem. bora
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Sąd: jedynym sposobem na uczciwe zakończenie sporu jest ogłoszenie ponownych wyborów

Echa w yborów  sam orządowych w e  W ładysław ow ie nadal nie m ilkną. Tydzień po spraw ie  
Józefa S zustakow skiego , w  k tó re j sąd zab ra ł m andat radnem u B artczakow i i n akaza ł kom isji 
ponowne przeliczenie g łosów , odbyła s ię  ko le jna, tym  razem  dotycząca okręgu M arian tó w  
-Polichno. Doszło ta m  do n iepraw idłow ości przy w ydaw aniu k a rt do g łosow ania, wyborcy  
otrzym ali cztery za dużo, na te j podstaw ie  p ro tes t wyborczy złożył M a re k  S zkud larek, który  
ta k ą  w łaśnie liczbą g łosów  przegrał z Krystyną W róbel. I choć tą  w sp iera ł radca prawny urzę­
du, sąd nie zm ien ił postanow ien ia, zab ra ł m andat radnej W róbel i zarządził ponowne wybory.

Protest wyborczy M arka Szkud- 
larka, podobnie jak innego niedo­
szłego radnego gm iny Władysławów
- Józefa Szustakowskiego, przeszedł 
długą drogę. Był na wokandzie Sądu 
Okręgowego w  Koninie, później trafił 
do apelacyjnego do Poznania, by wró­
cić do Konina.

Przypomnijmy, w  wyborczy pora­
nek powiatowy radny Zdzisław W ojt­
kowiak, k tó ry  swój głos oddawał w  lo­
kalu wyborczym w  Małoszynie (choć 
on głosował na okręg Małoszyna
- Międzylesie) zauważył, że zamiast 
otrzymać cztery karty  do głosowania
-  na radnego do Rady Gm iny Włady­
sławów z okręgu n r 1, na radnego do 
Rady Powiatu Tureckiego, na wójta 
gm iny W ładysławów oraz na radne­
go sejmiku samorządowego, dostał 
ich pięć. Bonusowa karta pochodziła

Siłownia jądrowa 
w Skęczniewie?

N
iedaw no  Ż arn o w iec  w ygra ł 

i.in k in g  lokalizacji na hu 
d o w o  e lek tro w n i jąd row ej. 
J e d n a k  po  w y d a rzen iach  w Japonii 

zaczę to  zas tan aw iać  sic. c /y  lokali 
zacja ta jest trafna. N a p o lnocy  k ra  
ju . a  k o n k re tn ie  Z ato ce  G d ań sk ie j, 
zdarzały  s ię  z a g a d k o w e  w strząsy . 
D la tego  istn ie je  o b aw a, czy  nie 

w ystąp ią  s iln ie jsze  niż d o ty ch czas , 
k tó re  m o g ą  zak o ń czy ć  sic  kala  

s lro tą  na m in ie  C zarn o b y la . Zaczc 
lo ro zg ląd ać  s ic  za inna  lokalizacja. 
D ecyzja jeszcze  n ic  zapad ła , ale 
w sk azan o  na S k ecz
niew  w g m in ie  Do 
b ra  I oka lizac ja  iest 
P o d o b n o  idealna.
G m in a  D o b ra  znaj 
‘Injc sio  na 

1Zl’ on tyscjsin icz- 
D om inują  

tutaj pa leozo iczne  i 
m c /o z o ic z n e  ska le  
o sad o w e , 1<Ioią\ - | ,  

m iąższo ść  (locho 
dzi do  Ib km . Kow­
nie  d u ży m  a tu tem  
jest najw iększy \V 
Po lsce  cen tra ln e j 
zb io rn ik  rc lcm y jn y  

Je z io rsk o  ik> 
c ie . to też w ody d o  

ch ło d z en ia  ll,7;b 
d zen  n ie  zabraknie 

K oszt tej 
szaco w an e  j i ‘s l  11,1 

Id  m ld  eu ro . W sllH ' 

p o ten c ja ln y ch  ‘D 

staw eow  techno- 
logii w ym ien ia

9

z.' l a k  bę<|/ l e  o lą d a c  c l c k l n iw u i a  a t o m o w a ,  k t ó r a  p o w s ia n ie  w  P o ls c e ?  T e g o  n ie  w ia i l o -  

■ U nery k a ń sk ie  fil' ,*,l> 1 ^ e l ' l l ‘ ! z H u w \ c h  lo k a l i z a c j i  je s i  g m in a  D o b r a  w  p o w ie c ie  t u r e c k im .  \ a  p o c z ą tk u  m a r c a

U l \  W eslinghouSC . D ’ b  •* G i u p . i  E n e r g e ty c z n a  i a m e r y k a ń s k i  k o n c e r n  W e s t in g l io u s e  E . le c ir ic  C o m p a n y  1 .1.C  

G en era l P le e liic  p o d p is a ły  l l R , , ’ o i a n i l u m  0  w s p ó łp r a c y  w  z a k r e s ie  e n e r g e ty k i  ją d r o w e j ,  \ m e r y  k a ń s k i  W  e s ń n g -  

o raz  Ira ileu sk a  lir I1011*1, *e s t I I Z t c ' i n  k o n c e ,-,l e l l l  z a in te r e s o w a n y m  b u d o w ą  e le k t r o w n i  a t o m o w e j  w  P o ls c e .

z okręgu n r 2 (Mariantów, Polichno), 
którego wyborcy głosowali w  tym  
samym lokalu. Ten błąd w  wyda­
waniu kart skrupulatnie zapisano w  
protokole. Dopiero po zakończeniu 
wyborczej gorączki okazało się, że 
cztery osoby otrzymały podobnie jak 
W ojtkowiak, zbyt dużo możliwości 
wyboru. N ie byłoby to aż tak dużym 
problemem, gdyby nie w yn ik starcia 
dwóch kandydatów -  M arka Szkud- 
larka i Krystyny W róbel. Kobieta 
wygrała bowiem dokładnie czterema 
głosami! -Przy niewielkiej różnicy czte­
rech głosów pomiędzy mną a panią  
Wróbel fa k t wydawania kart do glo­
sowania nieuprawnionym wyborcom 
mógł mieć istotny wpływ na wynik 
wyborów -  tw ierdził M arek Szkudla­
rek. Niedoszły radny wniósł protest 
wyborczy i wygrał - sąd pierwszej

m e  A resa . a tak że  lirm y jap o ń sk ie  
i k o re ań sk ie . P lanu je  sic  bu d o w o  
c z te re c h  re ak to ró w  jąd ro w y ch  o 
m ocy  e lek try c z n e j I Id M W  każdy.

H a n n a  li  o ja n o w sk a  pel 
n o m o c n ik  i z ad u  d s. e n e rg e ty k i  
ją d ro w e j p o w ie d z ia ła , że sa s ie d z  
Iw o z b io rn ik a  w o d \ d o  c h ło d z ę  
n ia  r e a k to ra  b y ło  je d n y m  z k iy te  
rio w  w y b o ru  S k c c z n ie w a . Je ż e li  
z a p a d n ie  o s ta te c z n a  d e c y z ja , wy 
k u p io n y c h  z o s ta n ie  p o n a d  s to  
h e k ta ró w  g ru n tó w , n a  k lo iy c h  
w z n ie s io n a  z o s ta n ie  ta  s iło w n ia

instancji zarządził ponowne wybory. 
N ie mogła się z tym  jednak pogodzić 
Krystyna Wróbel, więc zwróciła się 
do poznańskiego Sądu Apelacyjnego, 
ten odesłał ją  z powrotem do Konina.

Przed sądem zainteresowani sta­
w ili się w  piątek, 25 marca. Teraz 
już radna W róbe l przygotowała się 
do starcia i  stanęła przed wym ia­
rem  sprawiedliwości ram ię w  ra­
m ię z radcą prawnym, zresztą tym  
samym, k tó ry  pracuje dla urzędu 
gm iny  W ładysławów. N iestety i to 
nie zapewniło je j pozostania przy 
mandacie. Oddalono je j w niosek o 
ustalenie osób, k tó re  dostały zbyt 
dużo k a rt i przesłuchanie kole jnych 
świadków, dlatego, ja k  tłum aczył 
sędzia, że nie m ia łoby to znaczenia 
dla rozstrzygnięcia sprawy. W edług 
niego, jedynym  sposobem na uczci-

i o b ie k ty  to w a rz y sz ą c e . Z ak o n  
c z e n ic  b u d o w y  p rz e w id u je  s ic  na 
ro k  ?dk’d  W raz  z b u d o w a  c ie k  
tro w n i k o n ie c z n a  b o d z ie  likw ida  
c ja  D o m u  P o m o c y  S p o łe cz n e j w 
S k ę c z n ie w ie . d o m k o w  le tn isk o  
w ycli i o k o lic z n y c h  g o s p o d a rs tw .

In lo rin a c ja  ta by ła  u k iy w a u a  
p rz ed  m ie sz k a ń c a m i z obaw y  
p rz ed  p ro te s ta m i. Z d ec y d o w a n o  
s ic  n a  jej u p u b lic z n ie n ie , p u n ie  
w aż o s ta te c z n a  d ecy z ja  m a  zo stać  
p o d ję ta  w p ią te k  1 k w ie tn a  2011 
ro k u . (a r t )

we zakończenie sporu jest 
ogłoszenie ponownych wybo­
rów. T a k i w łaśnie po raz kolej­
ny  zresztą, zapadł .wyrok. Sąd 
unieważnił wybory, og łosił wy­
gaśnięcie mandatu K rystyny 
W róbe l i począwszy od w ydru­
kowania nowych k a rt zarządził 
kolejne głosowanie. - W  pro­
tokole jest wyraźnie napisane, 
że wydano cztery kary za dużo, 
jest też zapisane, że p a n i Wróbel 
wygrała czterem glosami. Gdyby 
nie te karty wynik mógłby być 
inny -  argum entował sędzia, 
dodając jeszcze, że przesłuchi­
wanie ko le jriych św iadków nic 
nie zm ieni, bo ka rty  wydano i 
już! M oże gdyby różnica w  g ło­
sach była inna, byłaby to “ ty l­
ko" nieprawidłowość w  wybo­
rach, ale w  zaistniałej sytuacji, 
nie może być inaczej.

Z w y ro ku  zadow olony jes t
M a re k  S zkud larek, je dn ak  nie  ma 
co liczyć, że w yb o ry  odbędą się 
w  na jb liższym  czasie. W praw dzie 
K rys tyna  W ró b e l n ie  chcia ła  roz­
m aw iać z dz ienn ika rzam i i  kom en­
tować w yro ku , ale ju ż  podczas 
rozp raw y radca p raw ny ją  rep re­
zentu jący p ro s ił o dokładne zapi­

Wyniki I  tury wyborów na członka Zarządu KWB ..Adamów” SA

Kolenda kontra 
Orlikowski

w finałow ej rozgrywce
W  term inie 2 2 -2 4  m arca odbyła się pierwsza tura wyborów  

mających na celu wyłonić przedstawiciela załogi w  Zarządzie 
KWB „Adamów” SA. Przy bardzo wysokiej, bo ponad 7 7  proc, 
frekwencji w  wyborcze szranki stanęło 8  kandydatów. Z  tego  
grona największe poparcie w  I turze otrzymali: Ireneusz Kolenda 
i Dariusz Orlikowski i to  oni zmierzą się w  ostatecznej rozgryw­
ce, która rozpocznie się już 2 9  marca.

W iele przesłanek zapowiadało, 
że tegoroczne wybory na członka 
Zarządu KW B ,Adam ów” SA zgro­
madzą liczne grono kandydatów. I 
tak też się stało. Do rywalizacji o tę 
nader lukratywną posadę zgłosiło 
się aż ośmiu chętnych. Jak każde 
wybory tak i te m iały swoich fawo­
rytów. W śród obserwatorów na ogół 
padały trzy nazwiska -  Ireneusza 
Kolendy, Dariusza Orlikowskiego i 
Józefa Cajdlera. Najwięcej emocji i 
komentarzy wywołał start Dariusza 
Orlikowskiego, było nie było urzędu­
jącego prezesa kopalni. Za tą decyzją, 
zdaniem wielu stoi fakt, że właśnie 
dobiega końca jego kadencja na fote­
lu prezesa i już w  czerwcu wyłoniony 
zostanie kolejny szef kopalni. A  że w  
takich sytuacjach ws prawie ewentu­
alnej reelekcji nie można być niczego 
pewnym to i  Orlikowski postanowił 
się asekurować zgłaszając swoją kan­
dydaturę jako potencjalny członek 
Zarządu prezentujący w  nim  załogę 
kopalni. Z kolei Ireneusz Kolenda po 
niepowodzeniach jakie spotkały go 
na forum  Rady Gminy, gdzie przestał 
pełnić funkcję przewodniczącego po­
stanowił odkuć się na niwie kopal­
nianej. T ym  bardziej, że o miejsce w  
Zarządzie ubiega się z nie byle jakiej 
pozycji, bo z funkcji sekretarza Rady 
Nadzorczej górniczej Spółki.

Spore doświadczeniem we wła­
dzach statutowych kopalni pochwa­
lić  się może trzeci z faworyzowanych

M a re k  S zkud la rek pow in ien ponow­
nie stanąć w  szrank i wyborcze z K ry s ty ­
ną W ró b e l i  in n y m i kandyda tam i -  ta k  
orzek ł sąd, radna  W róbe l je d n a k  zapew­
ne nie dopuści do tego zby t szybko.

sane jego w n iosków , gdyż będzie 
to po trzebne do... apelacji.

Po raz kolejny więc Władysławow- 
scy radni, którzy, jak  orzekły składy 
sędziowskie, nie do końca zostali 
uczciwie wybrani, nie chcą pogodzić 
się z wątpliwościami i uczciwie pod­
dać woli wyborców. boxa

kandydatów, czyli Józef Cajdler.
Wypada od razu zaznaczyć, że 

przy ośmiu kandydatach było pewne, 
że żaden z nich w  I  turze nie uzyska 
wymaganego poparcia na poziomie 
ponad 50 proc. A  zatem I I  tura wy­
dawał się z góry przesądzona. Samo 
glosowanie zostało przeprowadzone 
w  dniach 22-24 marca i warto zazna­
czyć, że cieszyło się ono rekordowo 
wysoką frekwencją. Bowiem na 
1696 uprawnionych do urn udało się 
aż 77,06 proc. -Nie pamiętam, kiedy 
w kopalnianych wyborach była tak 
wysoka frekwencja -  zauważyła Alina 
Janecka, przewodnicząca kom isji 
wyborczej. Faworyci nie zawiedli. I 
do drugiej tu ry  z najwyższym popar­
ciem przeszedł Ireneusz Kolenda 
(315 głosów), k tó ry  w  ostatecznej 
rozgrywce będzie rywalizował z Dar 
riuszem O rlikowskim  (239 głosów). 
I I  tura wyborów rozpocznie się już 
29 marca i potrwa do 1 kwietnia. A J

Liczba g łosów  o d d a n y c h  
w  I furze na poszczegó lnych  

kan d yd a tó w :

Ireneusz Kolenda - 315 - II 
tura
Dariusz Orlikowski - 239 - II 
tura
Józef Cajdler - 201
Włodzimierz Depczyński -169
Leszek Siwiński -121
Zbigniew Ćwiek - 67
Mirosław Kaczorowski - 60
Grzegorz Oblizajek - 26
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|£1 Gdy nie idzie
o pieniądze, to zapewne 
musi chodzić o władzę

I Czy burmistrz wiedział, co mówi...

P
rzyznaje, że nieco zm roziło 
mnie stw ierdzenie bu rm i­
strza Czapli, k tóry na ko­
niec ub ieg ło tygodniow ej sesji był 

łaskaw powiedzieć, że nie zgadza 
się na dokonanie zmian w  budże­
cie zaproponowane przez opozycję. 
P rzypom nijm y, że radna Kadrzyń- 
ska-Siwek zgłosiła  w niosek o w y ­
kreślenie z pro jektu uchwały zm ie­
niającej tegoroczny budżet m iasta 
według burm is trzow sk ich  sugestii 
o łącznej w artości bodaj 985 tys. 
zło tych. Bo też w ielce zastanaw ia­
jące jest owo obstawanie przy tych, 
było nie było, dodatkowych w ydat­
kach. I to w  sytuacji, gdy od dawna, 
i słusznie, podkreślane są napięcia 
w budżecie m iasta i rekordowa 
skala tegorocznych inw estyc ji. By 
nie być go łos łow nym , wystarczy 
zauważyć, że łączna wartość w y­
datków  inw estycyjnych Turku g ru ­
bo w tym  roku przekroczy 40 min 
zło tych. Zaś planowany deficyt 
budżetowy zbliża się do kw oty 13 
m in zł. Jeszcze w trakcie kampanii 
wyborczej kontrkandydaci Zdzisła­
wa Czapli byli słusznie pouczani 
piórem  Tadeusza Czerwińskiego, 
żeby nie w yg łup ia li się ze sw oim i 
pom ysłam i na m ie jskie inwestycje. 
Jak bowiem  w iceburm is trz  w tedy 
podkreśla ł -  budżet Turku dopięty 
jes t do końca kadencji i to z dokład­
nością do 800 tysięcy z ło tych !!! No 
cóż! W św ietle tego, że w ciągu ty l­
ko pierwszego kwarta łu tego roku 
w budżecie m iasta „znajduje s ię” w 
sum ie pięć i pół m iliona, to albo 
Czerwińskiemu zapom niało się o 
pieniądzach z ty tu łu  rozliczania in ­
w estyc ji ze środków  un ijnych, albo 
wszedł w  rolę posłusznego dw ora­
ka i propagandysty. No bo jak to 
jest?  Jeszcze w  listopadzie ub. roku 
praktycznie wszystkie pieniądze w 
budżecie m iasta m ia ły być w pełni 
rozdysponowane, a ledwie po kilku 
m iesiącach można dodatkowo dzie­
lić pięć i pó ł m iliona? Ale przecież i 
bez tych, pochodzących z rozlicze­
nia un ijnych inw estyc ji pieniędzy, 
de ficyt budżetowy zaplanowano 
na 12,8 m in zł. Ponadto, prob lem y 
z idącym w m iliony  zadłużeniem 
m iasta są na tyle poważne, że przed 
m iesiącem  przeznaczono m ilion  na 
spłatę należności przypadającej na 
2014r. Tymczasem pan bu rm is trz  z 
uporem  godnym  lepszej sprawy nie 
zgadza się na skreślenie w ydatków  
w  kwocie 985 tys. zł. Co istotne w 
całej spraw ie, to  fakt, że z tej kwoty 
lw ia część, czyli 800 tys. zł, p lano­
wano wydać na ulicę W ien iaw skie­
go i Paderewskiego. Tak się składa, 
że te inwestycje zlokalizowane są 
na Zdrojkach Lewych. Dziwnym 
tra fem , w osta tn ich latach w in ­
fras truk tu rę  tego akurat .osiedla z 
kasy m ie jskie j w pom pow ano cięż­
kie m iliony. Tzn. bardzo dobrze, 
że dzięki tym  inw estyc jom  m iesz­
kańcy Zdrojek mają lepsze ulice, 
kanalizę czy m iejsca do rekreacji i

wypoczynku. W szytko to w span ia­
le. Tyle że o inwestycjach będących 
nawet skrom nym  ułam kiem  środ ­
ków tam  skierowanych m ieszkańcy 
mniej szczęśliwych kwarta łów  T ur­
ku mogą sobie ty lko  pom arzyć. Jak 
zatem w te j sytuacji i przy napię­
ciach w budżecie rozum ieć zapał 
burm istrza Czapli, żeby skierować 
jeszcze 800 tysięcy na Zdro jk i?  Czy 
aby nie w artym  rozważenia jest 
pom ysł zm niejszenia zadłużenia 
m iasta? Zadłużenia, które przyjdzie 
nam i tak spłacać przez całe lata.

Ale dobrze. Uznajmy, że dług nie 
stanow i aż tak w ie lkiego problem u 
dla Turku. Ale wówczas, czy nie 
należałoby rozważyć zaspokojenia 
niem ałych wszak potrzeb inw esty­
cyjnych m ieszkańców innych niż 
Zdro jk i kw arta łów  m iasta? Tym 
bardziej, że w m ikroskali byłoby to 
nawet zgodne z ideą zrów noważo­
nego rozwoju, której to  idei bu r­
m istrz  Czapla jest przecież jawnym  
i gorącym  orędow nik iem . W idać, 
że n ieodparcie nasuwa się pytanie:
- Dlaczego m iejska władza z góry 
przekreśla powyższe w arian ty i pe r 
fas et nefas (w sze lk im i dozw o lo­
nym i i n iedozw olonym i środka­
m i) obstając przy wydatkow aniu 
pieniędzy na Zdro jk i. Tak jakby 
Zdzisław  Czapla był burm istrzem  
jednego, ty lko  osiedla, a nie całego 
Turku. Trochę jakby na zasadzie
-  Tak sobie um yśliłem  i tak ma być.
I kw ita ! A kto jest przeciw, ten jest 
m anipulowany i wodzony na pasku 
przez rozm aitych M arczewskich i 
Antosików .

Czy aby na pewno? Bo czy 30 
tys ięcy tu rkow ian m usi pokornie 
godzić się na dalsze up rzyw ile jo ­
wanie pó łtora tysiąca m ieszkańców 
jednego ty lko  osiedla? W ątp liw ości 
w  tej kw estii w inny być udziałem 
nie ty lko  Antosika, Kadrzyńskiej 
czy M M M . Ale pow inni się nad tym  
problem em  poważnie zastanow ić 
ludzie o całkow icie odm iennych 
biografiach i poglądach niż w /w  
wym ienien i. Ot, taki choćby Je­
rzy W esołow ski czy A lb in  Zańko. 
W ystarczy, żeby obaj liderzy TS-u 
nieco baczniej spojrze li na w yn ik i 
osta tn ich dwóch elekcji do Rady 
M ie jskie j w okręgu w yborczym  nr 
2. Co wówczas by dostrzeg li?  Ano 
choćby tyle, że nawet s tartu jąc z 
jedynek na listach wyborczych TS 
z kretesem obaj przegrywali z Hen­
rykiem  Kacprzakiem. I tak W eso­

S E R D E C Z N E  P O D Z I Ę K O W A N I A

za m odlitw ę, zam ówione in tenc je  mszalne 
oraz uczestn ictw o w uroczystości pogrzebowej

ś , | p .

Henryka Lebiedzińskiego
s k ła d a  p o g rą ż o n a  w  s m u tk u  ro d z in a

łow sk i (jedynka w  2006r.) dosta ł 
łącznie 215 g łosów . Tyle, że na 
Zdrojkach poparło go raptem 38 
w yborców . Tymczasem startu jący z 
dw ójk i Kacprzak dosta ł w tedy łącz­
nie 325 głosów , ale na Zdrojkach, 
gdzie mieszka, aż 289. Już słyszę 
głosy protestu w sty lu  -  zaraz, za­
raz, ale e lektorat W esołowskiego 
głosuje w obwodzie przy G im na­
zjum  nr 2. Owszem, warto jednak 
zauważyć, że w  obu obwodach jest 
niemal identyczna liczba upraw ­
nionych do głosowania. Ale tak 
się dziwnie złożyło, że to Kacprzak 
praktycznie całkow icie zdom ino­
w ał swój rodzim y obwód, a tak ie­
mu W esołowskiem u czy Zańko nie 
pom ogła nawet jedynka na liście. 
Ktoś może powiedzieć, że Kacprzak 
skuteczniej niż inni zabiega o g ło ­
sy sąsiadów. Doprawdy? Z całym 
szacunkiem  dla pana Henryka, ale 
każdy kto chociaż jako tako orien­
tu je się w  personaliach tu rkow sk ie j 
sceny publicznej m usi przyznać, że 
w sensie fo rm atu  publicznego taki 
Kacprzak z jednej s trony  i W eso­
łow sk i czy Zańko z drugie j, to jed­
nak m im o w szystko całkiem  inna 
kategoria wagowa. Tymczasem 
na Zdrojkach Kacprzak ło i skórę 
obu dżentelm enom , m im o gorszej 
od nich pozycji na liście. Jak to 
się dzieje? Odpowiedź jest prosta 
-  otóż w łaśnie m iliony  z ło tych ja ­
kie w pom pow ano w kw arta ł m iasta 
zam ieszkały jak raz przez radnego, 
który na sesjach siedzi c icho jak 
przysłow iow a mysz pod m iotłą. 
Natom iast ulice będące wyborczym  
m atecznikiem  W esołowskiego czy 
Zańko mogą ty lko  oblizywać się na 
poziom m ie jskich inw estyc ji rea li­
zowanych na Zdrojkach. W efekcie 
obaj system atycznie przegrywają z 
Kacprzakiem każdą elekcję. Ponad­
to  pan Henryk ma tę przewagę nad 
tak im  np. W esołow skim , że bez 
szemrania zawsze poprze każdą 
in ic ja tyw ę burm istrza  Czapli. No 
to  dlaczego, taki w ierny żołnierz 
m ia łby nie dostać jakichś m arnych 
800 tys ięcy na kolejne dw ie ulice. I 
g łupstw o, że do idei zrów now ażo­
nego rozwoju ma się tak jak w ó ł do 
karety. A w szystkich m ających ja ­
kieś tam  w ą tp liw ośc i można wszak 
postraszyć M arczewskim . Bo jeśli 
nie chodzi o co chodzi i nie są to 
pieniądze, to w iadom o, że idzie o 
władzę. Co było do udowodnienia.

Andrzej Jarek

IflżAlwfc

Gdybyśmy spytali dowolnego 
wójta czy burmistrza jaką partię po­
lityczną reprezentuje, lub z którą się 
identyfikuje, to jesteśmy przekonani, 
że 99 proc, odpowie - żadną. Będą 
bili się w piersi i gromko dowodzili, że 
oni są samorządowcami, polityka ich 
nie dotyczy, ba, w  ogóle się nią nie 
interesują. Oni są od rozwiązywania 
spraw swoich gmin i miast, a nie od 
politykowania. Trochę prawdy w tym 
jest, ale tylko trochę. Otóż, wójtowie 
i burm istrzowie mają swoją własną 
partię polityczną i to potężną. Jest to 
niezwykle wpływowa partia wójtów 
i burm istrzów. Bez żadnej oficjalnej 
nazwy, ale bardzo zapobiegliwa.

Partia, której n ie w id a ć , 
c h o ć  m a  ogrom  w łazy

Od lat przedstawiciele tej partii, 
drobnymi krokami, konsekwentnie i 
niezwykle skutecznie doprowadzali 
do umocnienia swojej pozycji kosz­
tem organu przedstawicielskiego. 
Oręż mieli potężny. Był czas, że w 
Sejmie zasiadało wielu wójtów  i bur­
mistrzów. Utworzyli tam bardzo silne 
lobby, które poprzez Komisję Samo­
rządu Terytorialnego, którą zdomino­
wali, a następnie przez cały parlament 
przeprowadziło szereg ustaw wzmac­
niających pozycję organu wykonaw­
czego, czyli w ójtów  i burmistrzów.

Pozycja radnych, przedstawicieli 
wyborców została znacznie osłabio­
na. W ójtów i burm istrzów wspierają 
prężnie działające organizacje, w któ­
rych są oni zrzeszeni. Organizacje te 
to Związek Gmin W iejskich Rzeczy­
pospolitej, Związek Miast Polskich 
oraz Związek Powiatów Polskich. 
Silne wsparcie mają też ze strony 
wydawnictwa W spólnota Samorzą­
dowa oraz Wielkopolskiego Ośrodka 
Kształcenia i Studiów Samorządo­
wych. Przyznacie Państwo - mało 
kto z tzw. szarych obywateli, a nawet 
radnych zdaje sobie do końca sprawę 
z tego jak potężna to partia. Słuszne z 
założenia bezpośrednie wybory w ój­
tów  i burm istrzów jeszcze bardziej 
wzmocniły ich pozycję. Jak sami o 
sobie mówią - stali się prawie nie do 
ruszenia. Potwierdzają to wyniki re­
ferendów w sprawie odwołania w ó j­
tów, burm istrzów, czy prezydentów. 
W skali kraju przez ostatnie cztery 
lata na palcach jednej ręki można 
policzyć te, które doprowadziły do
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odwołania wyżej wymienionych, i 
posiadają w radzie większość 
swoich radnych, którzy ich lojd 
popierają, stają się udzielnymi w 
cami. Rodzi to szereg patologii, k ' 
społeczeństwo coraz częściej za< ' 
na dostrzegać. Te patologie, to ti 
rżenie układów i sieci wzajemn 
powiązań. Otaczanie się miernymi 
wiernymi, zatrudnianie w urzędai 
jednostkach podległych znajomki 
ich rodziny, nepotyzm przy obsad 
niu członków rad nadzorczych i 
innych kierowniczych stanowisk, 
czegoś nam ten nakreślony przez 
obraz nie przypomina?

Przyzw yczajen ia pozostał 
burmistrzowi

Burm istrz Czapla przez osta 
osiem lat niepodzielnie rządził 
Turku mając wsparcie „ś lepo” 
podporządkowanych radnych. P 
głosowywali oni każdy przędło 
ny przez niego projekt uchwały I 
najmniejszych uwag i zastrzeż 
Przez osiem lat nie było z ich strf 
ani jednego głosowania przeciw, 
jednej zgłoszonej na forum  rady vt 
pliwości: Nawet wtedy, gdy opozy 
wskazywała na to, że przyjmowl 
rozwiązania są złe, głupie, szkód' 
dla miasta i mieszkańców. Sy 
cja zmieniła się po ostatnich w j 
rach samorządowych. Burmistrz 
ma już za sobą większości radu 
bezwzględnie mu posłusznych, 
przyzwyczajenia burm istrzow i pi 
stały. Nie może i nie chce pogoi 
się z nową sytuacją. Dalej uważa 
radnych może sobie dowolnie p 
porządkować, zgodnie ze s w o im , 
dzim isię” . Oczywiście jak to w  s 
burm istrza Czapli, który zdążyli! 
już dobrze poznać, wszem i wo 
ogłasza, że on chce i robi wszysł 
aby z radą współpracować, ale 
wstrętni radni rzucają mu kłody , 
nogi. Jest to wierutne kłamstwo, 
my radni, już kilkakrotnie dawaliś 
dowody naszej dobrej woli, wr 
spolegliwości wobec propoz 
burmistrza. Tak jak choćby w sp
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wie wspomożenia PKS kwotą prawie 
półtora miliona złotych, kosztem 
przecież innych pilnych remontów 
czy inwestycji, których wykonanie 
w mieście jest niezbędne. Zamiast 
deklarowanej współpracy doświad­
czamy jednak coraz częściej lekce­
ważenia, wręcz prób upokorzenia 
nas, radnych. Zakaz udzielania rad­
nym informacji przez urzędników, 
nic niewyjaśniające odpowiedzi na 
zapytania i interpelacje, nieobec­
ność burmistrza na nadzwyczajnej 
sesji poświęconej PKS, arogancja 
i złośliwości ze strony zastępców 

, burmistrza oraz sekretarza miasta, 
czy też nie wyrażenie zgody na udział 
kierownictwa PGKiM w spotkaniu 
radnych z mieszkańcami, którzy 
złożyli skargi na działalność tegoż 
przedsiębiorstwa, to tylko nieliczne 
spośród wielu przykłady „w spó ł­
pracy” pana burm istrza z radnymi. 

L j Spotykając się z mieszkańcami dys- 
tr( kutujemy o bolączkach i potrzebach 
, turkowian. Państwo występujecie z 

postulatami i w ielokrotnie słusznymi 
zy żądaniami. Zwracacie uwagę na złe 
^ 'funkcjonow anie PGKiM, konieczność 

jH remontów i napraw, utrzymanie czy­
stości, budowy chodników i nowych 
nawierzchni. Wszystkie te proble­
my przedstawiamy burm istrzowi. 
Proponujemy zmiany w budżecie. Z 
przykrością stwierdzamy, że nasze 
prośby i postulaty są ignorowane. 
Odpowiedzi burm istrza sprowadzają 
się praktycznie do jednego: - ja tutaj 
rządzę, ja odpowiadam za finanse, 
to są moje kompetencje, proszę nie 
ingerować w moje uprawnienia. Pań­
stwo macie głosować, ja nie wyrażam 
zgody na żadne zmiany. Uprawnienia 
rady chce burm istrz sprowadzić do 
roli notariusza składającego podpis 
ood aktami jego pomysłu. 
Zrów now ażony rozwój w e d łu g  

p a n a  burmistrza C zap li 
Tak też było na ostatniej sesji 

Rady Miejskiej 25 marca br. zaplo- 

ponowaliśmy kilka zmian w budżecie, 
chcąc zaoszczędzone pieniądze prze­
znaczyć na inne zadania o których 
realizację Państwo zabiegacie. Nie 
może być tak, że w jednych enkla­

wach w mieście prowadzi się liczne 
' niezwykle kosztowne inwestycje, a 
w innych- nie wykonuje się żadnych

tą  remontów, 
je

O

me mówiąc juz o inwe­
stycjach. Pan burm istrz mówi przy 
każdej okazji o zrównoważonym roz­
woju. Szkoda, że tylko mówi, bo w 
naszym mieście są rejony i sprawy o 
których chyba całkowicie zapomniał i 
które z wygłaszaną przez niego tezą 
nie mają nic wspólnego. Burm istrz na 
nasze propozycje nie wyraził zgody. 
Oświadczył, że nie mamy prawa do­
konywać żadnych przesunięć środ­
ków i wprowadzać nowe zadania. To 
są jego kompetencje i on nie pozwoliI

W ó j t  G m i n y  M a l a n ó w
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na żadne zmiany. Olbrzymim prob­
lemem pana burmistrza Czapli staje 
się to, że obecni radni opozycji znają 
prawo, chcą i potrafią czytać przepisy 
oraz dokumenty kierowane na sesję a 
także poważnie traktują swój mandat. 
Ujawniamy niedorzeczności i błędy w 
projektach uchwał. Udowodnimy też 
panu burm istrzowi, że wprowadził 
nas w błąd, żeby nie powiedzieć, iż 
chciał nas oszukać w trakcie ostatnie­
go spotkania i dyskusji o zmianach w 
budżecie miasta.

Burmistrz się myli 
-  potw ierdza to n aw et 

A ndrzej P iasecki
Otóż w dniu 16 lutego 20011r. 

Naczelny Sąd Administracyjny wydał 
wyrok, którego sentencja brzmi „Rad­
ni mogą zmieniać budżet” Zgodnie z 
przepisami ustaw samorządowych 
oraz ustawy o finansach publicznych, 
rada gm iny (miasta) może dokony­
wać zmian w uchwałach budżetowych 
i może wprowadzać nowe zadania do 
realizacji, byle by nie spowodowało 
to zwiększenia deficytu budżetu gm i­
ny. Tak właśnie chcieliśmy zrobić. 
Oto, co na temat tego wyroku NSA 
powiedział turkowianin, Andrzej Pia­
secki - profesor, kierownik katedry 
Samorządu Terytorialnego i W spól­
not Lokalnych Uniwersytetu Pedago­
gicznego w Krakowie „Sprawa ta to 
kolejny przykład prób ograniczenia 
kontrolnej roli organu stanowiącego 
jednostki samorządu terytorialnego 
w procesie konstruowania budżetu. 
Zresztą dotyczy to nie tylko budżetu, 
ponieważ od lat przepisy oraz prak­
tyka polityczna osłabiają pozycję 
radnych, wzmacniając tym samym 
organ wykonawczy. Niedobrze, że w 
te tendencje wpisuje się również dzia­
łalność nadzoru finansowego(jakim 
jest RIO). Jedynie orzecznictwo są­
dowe może taki proceder powstrzy­
mać. Dlatego z satysfakcją oceniam 
wyrok NSA” . No i co pan na to panie 
burm istrzu? Nie jest pan ani bogiem, 
ani carem. Na nic pana buta i zaro­
zumialstwo. Nie może pan stawiać 
się ponad prawem, a nas radnych do 
kąta. Powinien pan z nami współpra­
cować. My po raz kolejny z taką pro­
pozycją współpracy występujemy. 
Na zasadach partnerskich. Z przesła­
niem, że dobro naszego miasta i jego 
mieszkańców jest najważniejsze a nie 
osobiste ambicje i deprecjonowanie 
Rady. Kończąc chcemy wyrazić uzna­
nie tym  wszystkim wójtom  i burm i­
strzom, którzy w różnych układach 
partyjnych i koalicyjnych jakie istnieją 
w samorządach potrafią uszanować 
radnych, przedstawicieli mieszkań­
ców i zgodnie z nimi współpracują 
dla dobra lokalnej społeczności.

Radni Rady Miejskiej Turku 
Mariola Kadrzyńska-Siwek

Marian Mirosław Marczewski

Kto osłabił radę miasta
W poprzedniej kadencji (2006-2010) 

układ polityczny jaki się wytworzył w 
radzie dawał pełnię władzy burmistrzo­
wi. Posiadał on do swojej dyspozycji 12 
głosów radnych Towarzystwa Samorzą­
dowego oraz Prawa i Sprawiedliwości. 
Pozycja rady została świadomie zdegra­
dowana. Przyczyną tego było bezwarun­
kowe poparcie jakie otrzymywał burmistrz 
Czapla od radnych koalicji rządzącej przez 
poprzednie 4 lata. Ówczesna większość 
koalicyjna (TS/PiS) dała się sprowadzić 
do roli wykonawców woli burmistrza 
poprzez prawne sankcjonowanie jego po­
mysłów. Oczywiście przy takim modelu 
sprawowania władzy Rada Miasta stała 
zawsze na straconej pozycji. Nie decydo­
wała właściwie o niczym, a ponosiła od­
powiedzialność polityczną wobec miesz­
kańców za decyzje burmistrza. W taki 
właśnie sposób mając pełną swobodę w 
działaniu burmistrz m.in. zawierał egzo­
tyczne kontakty zagraniczne z mieścinami 
w Turcji, czy Rumunii, przejął PKS, zade­
cydował o tworzeniu miasta w klimacie 
Mehoffera, powiększał majątek PGKiM 
poprzez przekazywanie przez samorząd 
miejski wykonywanych inwestycji, takich 
jak sieci i węzły cieplne, kanalizacje sani­
tarne i deszczowe oraz sieci wodociągo­
we. A co z tego mają mieszkańcy? Koszty 
zarówno finansowe, jak i społeczne.

Koszty dem okracji
Konsekwencje takiego układu poli­

tycznego z poprzedniej kadencji ponosi­
my wszyscy. Nawiązane kontakty zagra­
niczne okazały się kompletną klapą. Jakie 
są koszty przejęcia PKS już widzimy, a 
to zapewne dopiero początek. Za tą nie­
przemyślaną decyzję burmistrza beztro­
sko popartą przez radnych TS/PiS płacą 
wszyscy mieszkańcy Turku. Podobnie 
mgliście wygląda przyszłość projektu 
„Turek -  miasto w klimacie Mehoffera” . 
Kładziemy w ten nieskonsultowany z 
nikim pomysł duże pieniądze, nie prze­
widując konkretnych dla mieszkańców 
efektów. Podobnie jak w Tureckiej Strefie 
Inwestycyjnej, gdzie uzbrajamy tereny 
nie mając nie tylko pewności co do po­
myślności działania tej strefy, ale również 
planu awaryjnego na wypadek braku za­
interesowania inwestorów tym terenem. 
Koszty samo-rządności burmistrza jakie 
miały miejsce w poprzedniej kadencji 
mogą okazać się brzemienne w skutki. 
Ogromne wydatki na te zadania, powo­
dują że nie będą wykonywane inne, być 
może ważniejsze ze społecznego punktu 
widzenia. Jak choćby budownictwo ko­
munalne, czy uzbrajanie terenów pod 
budownictwo jednorodzinne.

Rada nie powinna być 
„kwiatkiem do kożucha"

Po listopadowych wyborach samo­
rządowych mieszkańcy zadecydowali, 
że koalicja TS/PiS jest w mniejszości. 
Burmistrz natomiast jakby nie raczył za­
uważyć, że to już nie ta sama Rada Miasta 
co poprzednio, która dawała mu kom­
fort rządzenia popierając bezwarunkowo 
wszystkie jego inicjatywy. Stara się jej na­
rzucać swoje decyzje, domagając się od 
radnych ich natychmiastowego uchwa­
lenia. Jest to uzasadniane przez niego, 
że niezaakceptowanie tych pomysłów 
będzie uważane za nieodpowiedzialność 
i brak współpracy ze strony radnych. 
Mimo naszych wysiłków, nawiązanie 
współpracy z burmistrzem okazuje się 
póki co nieskuteczne. Burmistrz nadal 
lekceważy nie tylko radnych, ale również 
mieszkańców Turku. Przykładem tego 
może być nie wzięcie przez niego udziału 
w sesji nadzwyczajnej dotyczącej właśnie
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R ada M ie js k a  je s t  n ie ty lk o  organem  uchw ałodaw czym , a le  
rów nież je j zadan iem  je s t ko n tro lo w ać  poczynania burm istrza . 
R olą burm istrza je s t  w yko nyw an ie  u c h w a ł i zadań przypisa­
nych przepisam i p raw a. O praw id łow ym  funkcjonow aniu  sa­
m orządu m ożem y m ów ić  ty lk o  w ted y , gdy rada i burm istrz  
w spó łp racu jąc  ze sobą, uzupełn ia jąc  s ię  w za jem n ie . D zie lą  s ię  
odpow iedzia lnością  oraz ko m p eten c jam i.

misji Komunalnej z mieszkańcami lokali 
zarządzanymi przez PGKiM. Właśnie te 
wszystkie dotychczasowe zachowania 
ze strony burmistrza, brak współpracy, 
ciągłe zasłanianie się swoimi kompeten­
cjami, szukanie „kruczków prawnych” , 
doprowadziły do sytuacji, że my radni 
stanowiący większość w Radzie Miasta 
powiedzieliśmy twardo -  dość. Najwyższy 
czas, aby organ wykonawczy jakim jest 
burmistrz wrócił do swojej roli, jaką mu 
nakładają przepisy i zaczął wykonywać, 
to co zostanie zlecone w drodze uchwał. 
Dosyć już osłabiania pozycji Rady. Wy­
starczy już prób ograniczania kontrolnej 
i kreacyjnej roli Rady Miasta w procesie 
konstruowania budżetu. Podobnie nad­
szedł czas, aby spółki PGKiM, PKS, czy 
Przedsiębiorstwo Robót Inżynieryjnych, 
stanowiące własność miasta, czyli miesz­
kańców znalazły się pod ich kontrolą.

Radni mieszkańców, 
czy burmistrza?

Ostatnia sesja Rady Miasta pokazała, 
że nie zmierzamy do konfrontacji, tylko 
do zawarcia kompromisu z burmistrzem. 
Gdyby było inaczej, to już w ubiegły 
czwartek mogliśmy przegłosować zmia­
ny w budżecie, nie prosząc go o zgodę. 
Chcemy współpracy pomiędzy organem

Ministerstwo Kultury i  Dziedzictwa Narodowego ogłosiło 
konkurs na dyrektora szkoły muzycznej w Turku

o c z n i e D E K Ę j (3J5 C7 rn n Ę S tD ^
Bogdan Z d ro jew sk i, m in is te r ku ltu ry  o g ło s ił konkurs na 

dyrek to ra  S zkoły M uzycznej I s to p n ia  im ien ia  W ito ld a  Luto­
s ław sk ieg o  w  Turku . H enryk  K ranc - obecny d yrek to r p laców ­
ki zap ow iad a , że  do konkursu s ta n ie .

w

M im o zmiennych sytuacji na sce­
nie politycznej -  zarówno tej lokalnej, 
jak  i ogólnopolskiej era dyrektora 
Krańca trwa nieprzerwanie od 1991 
r. W  tym  roku obchodzi więc okrągły 
jubileusz 20-lecia swojego dyrektoro­
wania szkole. I  nie wiadomo, czy nie 
rozpocznie kolejnej dziesiątki, a przy­
najmniej następnej pięciolatki jako dy­
rek to r szkoły. Jak mówi, podczas tych 
dwudziestu la t -  czasami zarządzanie 
szkołą powierzano mu, przedłużając 
kadencję o następnie pięć lat, a czasa­
m i uczestniczy! w  ogłaszanych przez 
m in istra konkursach. Przed pięciu 
laty kole jny dyrektorski kontrakt 
otrzym ał właśnie w  ten pierwszy spo­
sób -  przez powierzenie.

W  czasie dwudziestoletnich 
rządów H enryka Krańca (radnego 
powiatowego, wcześniej członka Za­
rządu Powiatu Tureckiego) szkoła 
muzyczna z sierm iężnych warun­
ków  przy u licy  Kolskie j, przeniosła 
się do wyremontowanego budynku 
niegdysiejszego in ternatu Liceum  
Ogólnokształcącego. Powstało przy 
niej T urkow sk ie  Towarzystwo M u ­
zyczne, k tó re  w  oparciu o budżety 
m ie jski i pow iatowy organizuje co 
roku różne muzyczne przedsięwzię­
cia. Niestety, m im o dość odważnych 
zapowiedzi, nie udało się dyrektoro­
w i K rańcow i powołanie szkoły m u­
zycznej I I  stopnia.

W  ubiegły środę, 23 marca, na 
stronach M in isterstwa K u ltu ry  i 
Dziedzictwa Narodowego ukazało

uchwałodawczym, a wykonawczym. 
Wspólnych działań, podejmowania prze­
myślanych decyzji, a nie stawiania nas 
przed faktami, od których często nie ma 
już odwrotu. Radni Towarzystwa Samo­
rządowego też powinni w końcu zrozu­
mieć, że nie powinni być radnymi burmi­
strza, tylko mieszkańców Turku i to ich 
interesy reprezentować. Najwyższy czas 
żeby przestali bezrefleksyjnie zgadzać 
się z każdą decyzją burmistrza, które jak 
widzimy nie zawsze okazują się dopraco­
wane i przemyślane. Radni TS-u powinni 
przestać histerycznie reagować na każdą 
naszą próbę zwiększenia roli Rady Mia­
sta. Robimy to w interesie Turku, a nie 
własnym. Gdyby brać pod uwagę własną 
wygodę, to moglibyśmy być nadal radny­
mi opozycyjnymi wobec burmistrza i nie 
brać współodpowiedzialności za miasto. 
Jednak widząc, że zbyt duża samodziel­
ność burmistrza i jego świty może mieć 
zły wpływ na rozwój Turku musimy t6 
zmienić. Nie stać nas dłużej na płacenie 
za dotychczasowe błędy tej ekipy płacimy 
wszyscy. Czy. burmistrz wyciągnął wnio­
ski ze swojego postępowania? Okaże się 
człowiekiem kompromisu, czy konfliktu? 
Zobaczymy już na najbliższej sesji.

Romuald Antosik 
radny miejski Turku

się ogłoszenie o rozpisanych konkur­
sach na dyrektorów  kilkudziesięciu 
szkół artystycznych w  Polsce -  w  tym  
również szkoły muzycznej w  T urku. 
I  choć na początku, zapytany przez 
redakcję, czy zamierza przystąpić do 
konkursu, dyrekto r Kranc wzbraniał 
się przed ujawnieniem tej informacji, 
to jednak ostatecznie potwierdził: - 
Oczywiście, że wezmę w  nim  udział.

Kandydaci na stanowisko dy­
rektora szkoły mają 21 dni od daty 
publikacji ogłoszenia (23 marca) na 
składanie dokum entów -  w  przypad­
ku W ielkopolski na adres wizytatora 
Centrum  Edukacji Artystycznej w  Po­
znaniu, oraz CEA w  Warszawie. ika

D y re k to r  K ra n c  n iep rze rw a ­
nie  p e łn i fu n k c ję  d y re k to ra  szkoły 
m uzycznej w  T u rk u  od 1991 roku . 
C zy zna jdz ie  się in n y  kandyda t, 
k tó ry  zdecyduje się stanąć do kon ­
k u rs u  na d y re k to ra  te j p laców k i.
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Za drogi punkt krwiodawstwa, czyli.

W  telewizyjnych spotach gwiazdy sportu i srebrnego ekranu  
nawołują do oddawania krw i, o ten  życiodajny płyn prosi się 
młodzież, akc je  organizują m otocykliści, a  zewsząd docierają  
do nas inform acje, że krwi c iągle brakuje -  to  z jednej strony, z 
drugiej natom iast już w  lipcu zostanie zam knięty punkt krwio­
daw stw a w  Turku, punkt, który ty lko  w  ubiegłym roku pozyskał 
ponad tysiąc litrów  krw i. D laczego w ięc? -  pytają krw iodawcy i 
w alczą, jednak czy m ają jak ieko lw iek  szanse z ekonom ią?

Choć niezbyt popularna jes t nie odwiedza ich  średnio około
bezinteresowna pom oc (a k rw io ­
dawcy rob ią  to dosłownie za k ilk a  
czekolad!) nadal w ie lu  chętnych 
odwiedza pu nk ty  krw iodawstwa. 
Przychodzą g łów n ie w  dn i w o lne od 
pracy, bo n iby  ustawa gw arantuje 
zwolnien ie, ale pracodawcy, szcze­
gó ln ie  c i pryw atn i, n ie  patrzą na to 
przychyln ie . N ib y  mają ła tw ie jszy 
dostęp do lekarzy specjalistów, ale 
to też ty lko  „na papierze” , bo stoją 
w  ko le jkach ja k  in n i pacjenci, k ilk a  
la t tem u m o g li jeszcze korzystać z 
upustów  w  aptekach, kupować le k i 
częściowo refundowane i o trzym y­
wać darm owe w itam iny -  wszystko 
się skończyło!

-Ciężkie czasy -  słyszą ty lko  
krw iodawcy. -N ie  ma pieniędzy. 
T rudno , m yślą w ięc sobie, ale i 
tak  zakasują rękaw y i  oddają to, 
co mają najcenniejsze - krew . M ają 
świadomość, że w  ten sposób ra tu ­
ją  kom uś życie. -Zgłasza się do nas 
coraz więcej młodzieży, cieszą się że 
mogą komuś pomóc -  opowiada Bar­
tosz Szałek, prezes Stowarzyszenia 
Osiedlowego K lubu  H onorow ych 
Dawców K rw i w  T u rku . M iesięcz-

Internauci nie tylko piją piwo i  oglądają brzydkie filmy

Derakncla |est wiele >?)śrt

Z wielkim zainteresowaniem przeczy­
tałem artykuł pod tytułem „Wszystko 

PO 5 zł czyli demokracja bez wartości” . 
Ta mała konkluzja wyciągnięta żywcem 
ze strony internetowej www.demotywa- 
tory.pl, jest o tyle dziwna, że jakiś czas 
temu lider pewnego ugrupowania poli­
tycznego, do którego należy jak zakła­
dam sponsor artykułu Ryszard Bartosik, 
stwierdził, iż „internauci siedzą przed 
komputerami, piją piwo i oglądają por­
nosy” . Miło mi stwierdzić, że nie tylko, 
bo oglądają jak widać jeszcze demoty- 
watory, skoro znają ich treść.

Jednak aby nie zanudzać, przejdę do 
treści tegoż wiekopomnego wywiadu. 
Krótko i zwięźle. Już pierwsze zdanie 
brzmi jak melodia dla moich uszu. Po­
zwolę sobie zacytować „W polityce trze­
ba się liczyć z tym, że dziś sprawuję się 
władzę, a jutro można być w opozycji” .

Zgadzam się z tym stwierdzeniem w 
100 proc. Gorzej jeśli chodzi o osobę, 
która to wypowiedziała, bo obserwując 
byłego starostę oraz jego opozycyjnych 
kolegów raczej można przypuszczać, że 
na bycie w opozycji nie liczyli i nie mogą 
się z tym pogodzić. Zamiast merytorycz­
nej dyskusji, przedstawiania rozwiązań 
i podejmowania konkretnych działań 
kontrolnych, ekipa która do niedawna

200 osób, do T u rk u  dojeżdżają 
też m ieszkańcy oko licznych m ie j­
scowości, tych  w  k tó rych  punk ty  
krw iodawstwa ju ż  pozamykano.

Bo jeszcze niedawno by ło  ich 
w  subregion ie kon iń sk im  k ilkana­
ście, z likw idow ano m iędzy innym i 
ten w  Kole, w  Słupcy, w  sum ie zo­
stało 5.

N iestety losy turkow skiego tak­
że są już  policzone. Pracujące tam 
trzy  p ie lęgn ia rk i i dwaj lekarze 
otrzym ali wypowiedzenia obowią­
zujące od dnia 1 lipca. -T o  dla nas 
bardzo ważne by ten punkt utrzymać, 
krwiodawca może przyjść do nas w 
każdej chw ili, niezależnie na jaką  
zmianę pracuje, wyjazd do Kalisza 
czy Kon ina zabiera czas i  pieniądze 
-  wyjaśnia Bartosz Szałek. Stanowi­
sko Stowarzyszenia Osiedlowego 
K lubu  H D K  przedstaw ił także w  
piśm ie rozesłanym do M in is terstw a 
Zdrow ia, Narodowego Centrum  
K rw i, rady powiatu, turkow skiego 
starostwa, PCK, a przede wszyst­
k im  do Centrum  Krw iodawstwa i 
K rw iolecznictwa w  Kaliszu, k tó re  to 
podjęło decyzję o likw idacji.

“zasiadała" w budynku przy ulicy Kali­
skiej prowadzi jałowy monolog. Czyż to 
nie zakrawa na paranoję? Opozycja jest 
potrzebna, ale konstruktywna, z pomy­
słem i działająca, bo jak wiadomo zmienia 
się punkt widzenia z miejscem siedzenia 
i rządzący potrzebują delikatnego “sztur­
chnięcia” przywracającego do porządku.

Równie kontrowersyjne dla mnie 
jest stwierdzenie "... mimo osiągnięć, 
ciężkiej pracy i wygranych wyborów do 
Rady Powiatu, gdzie osiągnęliśmy po­
nad 20 proc, jesteśmy w opozycji” .

Krótko mówiąc wygraliśmy, ale je­
steśmy przegranymi.

Ale sięgnijmy do historii, kiedy jedno 
z ugrupowań, do którego należy Ry­
szard Bartosik, zgotowało w ordynacji 
wyborczej coś takiego jak blokowanie 
komitetów wyborczych. Efekt tych 
zmian był taki, że komitety zaczęły już 
przed wyborami zimno kalkulować ukła­
dy powyborcze. Bloki wyborcze znie­
siono, dziecko pewnego ugrupowania 
politycznego pozostało w postaci zimnej 
kalkulacji. Dziś to pewne ugrupowanie 
polityczne, do którego należy były sta­
rosta Ryszard Bartosik mimo “wygra­
nej" w naszym powiecie znajduje się w 
opozycji, bo pozostałe ugrupowania się 
dogadały, czyli dokonały kalkulacji wy­
borczej. Po naszemu można stwierdzić, 
iż dziecko ubiło ojca swego.

Samo wzywanie do głosowania na 
pewne ugrupowanie polityczne, to też 
trochę zastanawiająca sprawa. Jestem 
odpowiedzialnym wyborcą i zastana­

Już raz, w  2005 roku , krw iodaw ­
cy w yg ra li walkę, m im o że także 
w tedy zapadła decyzja o zam knię­
c iu  punktu  krw iodaw stw a w  T u rku . 
-W tedy pomógł nam  pow iat, odbyło 
się spotkanie i  starostwo zobowiąza­
ło się pokryć część kosztów -  wspo­
m ina Szałek. Teraz będzie trudn ie j, 
bo ja k  tw ie rdz i ka liska stacja kosz­
ty  są „dużo za duże” . Na tu rko w sk i 
pu nk t wydają rocznie oko ło 400 
tys. zł, choć ju ż  w  te j c h w ili n ie 
płacą za wynajem  pomieszczeń w  
szpitalu, a to przekonuje Kazim ierz 
R yb icki, lekarz pracujący w  punk­
cie krw iodawstwa, duża oszczęd­
ność. M im o  wszystko... -Robię  
to z żalem, ale nie m am  wyboru 
-  przekonuje lek. med. K rzyszto f 
K orzeniow ski, dy re k to r C entrum  
K rw iodawstwa i K rw io lecznictw a 
w  Kaliszu. -T a  decyzja związana  
jest z kwestią ekonomiczną. Sytua­
cja służby k rw i jest bardzo trudna, 
m usimy więc podejmować decyzje o 
zm niejszaniu kosztów.

T urkow scy  działacze obawiają 
się, że ta k i k ro k  n iestety zm niejszy 
też zainteresowanie oddawaniem 
k rw i. A b y  tak  się n ie  stało Kalisz 
zapewnia, że wyznaczy dwa dn i w  
tygodn iu , k ie d y  będzie m ożna od­
dawać k re w  w  T u rk u , nadal będą 
się także odbywać zorganizowane 
akcje. D y re k to r zapewnia też, że 
los pracujących w  T u rk u  pie lęg­
n ia rek nie jes t m u obojętny, dwóm  
paniom  zaproponował ju ż  zajęcie 
w  Kaliszu, o ko le jne j rozm aw ia ł z

wia mnie, dlaczego ktoś miałby oddać 
głos na partię, która będąc u władzy 
sama się jej zrzekła i ogłosiła wybo­
ry? Pytam się, dlaczego ktoś miałby 
głosować na ugrupowanie, które w 
okresie boomu gospodarczego nie 
potrafiło sobie poradzić z rządzeniem i 
oddało władzę przeciwnikom politycz­
nym? Czy takie ugrupowanie będzie w 
stanie rządzić Polską w czasie kryzysu 
światowego, kiedy to największe potę­
gi gospodarcze padają na kolana? No 
cóż, odpowiedź na to pytanie pozo­
stawiam czytelnikom, choć rozumiem 
- były starosta ma prawo do tego, by 
nawoływać do glosowania na jego 
partię. To prawo wynika z demokra­
cji, która jest według byłego starosty 
bez wartości, a dla mnie jest jedną 
z najwartościowszych rzeczy jaką 
posiadam. Ale cóż, dobre narzędzia 
są wykorzystywane właściwie przez 
osoby, które potrafią z tych narzędzi 
korzystać, czyli jak wpuści się przysło­
wiowego chłopa do biura, to atrament 
wypije, bo nie będzie wiedział co to 
jest i do czego służy.

Na koniec ciśnie mi się na usta inna 
parodia reklamy pewnego operatora 
kart kredytowych. Wszystko po 5 zł, 
za resztę zapłacisz kartą Mast(unikam 
kryptoreklamy i nie podaję pełnej na­
zwy). No cóż, jeżeli nie mamy takiej 
karty, możemy przed wyborami wziąć 
kredyt na 10 min zł i poremontować 
drogi, tak jak zrobili to byli lokatorzy 
budynku na Kaliskiej. Tomasz Pałasz

Jeśli nic się nie zmieni, p u nk t krw iodawstwa w  T ń rku  będzie funkcjono­
w a ł ty lko  do końca czerwca. W  sprawie likw id ac ji punktu  stanowisko zajęła 
też Rada M iejska. Radni poparli miejscowych honorowych dawców k rw i, 
starających się o utrzym anie w  T u rku  f i l i i  kaliskie j stacji krw iodawstwa.

pełn iącym  obow iązki dyrekto ra  
szpitala, by  m ogła znaleźć pracę w  
tu te jszym  banku k rw i.

D opók i jes t jeszcze czas tu rko- 
w ianie mają nadzieję, organizują 
spotkania, zwracają się o poparcie 
do posłów, samorządowców, ja k

Sławomir Kosobudzki na 15 miesięcy

Konkursowa karania 
wkrótce się zatrzyma

Sław om ir Kosobudzki zostanie jednak dyrektorem  Zespołu  
S zkół Rolniczych w  Kaczkach -  ta k  zdecydow ał w  minioną 
środę Zaiząd  Pow iatu Tureckiego. W  konkursie na dyrektora  
W ydziału Edukacji w  ostatn im  e tap ie  zostały dwie osoby - El­
żb ieta M ichałow icz i Agnieszka A rent-M arczew ska, z kolei na 
dyrektora Zaiządu Dróg Pow iatow ych -  Andrzej Paruszewski. 
C zw artkow e „przesłuchania” w  konkursie na dyrektora szpi­
ta la  w  Turku wyłoniły podobno dwie osoby -  Bogdana Kawkę  
i Tom asza Ignaczew skiego z Koła.

O d 18 lu tego starosta zw leka ł z 
decyzją powołania dyrekto ra  szko­
ły , choć tego dn ia rozstrzygnięto 
kon ku rs  na to  stanowisko. W yg ra ł 
go  S ławom ir Kosobudzki, k tórego 
kon trkandyda tem  b y l F lorian Ber­
lińsk i. Z  n ieo fic ja lnych in fo rm acji 
w yn ika, że rozważana była m ożli­
wość unieważnienia w yn iku  kon­
kursu . Ostatecznie jednak  w  środę 
23 marca, zarząd powiatu podjął 
decyzję -  K osobudzki otrzym a 
powołanie na dyrekto ra  p laców ki 
w  Kaczkach. N a razie na 15 m ie ­
sięcy, n ie  jes t znane uzasadnienie 
te j decyzji. Starosta D ariusz M ły ­
narczyk zapowiada, że na jp ierw  
przedstaw i je  zainteresowanemu.

W iadom o ju ż  też, że rozm ow y 
kw alifikacyjne w  konku rs ie  na dy­
rek to ra  W ydzia łu  Edukacji Staro­
stwa pom yśln ie  przeszły dw ie  oso­
b y  -  Agnieszka Arent-M arczew ska 
oraz E lżbieta M ichałow icz. I  to 
pewnie ta ostatnia obejm ie 4 kw ie t­
nia „schedę”  po Tadeuszu Pańczy- 
szynie. E lżbieta M icha łow icz była 
przez w iele lat dyrek to rką  G im na­
z jum  n r  2 w  T ń rk u , w  ostatnich 
w yborach sam orządowych starto­
wała do Rady M ie jsk ie j z  lis t Plat­
fo rm y  O bywatelskiej.

W  m in io n y  czwartek, 24 m ar­
ca, przeprowadziła rozm ow y z 
kandydatam i na dy re k to ra  szpi­
tala w  T u rk u . D o  ko n ku rsu  sta­
w ili się c z te re j/B o g d a n  Kaw ka,

sami m ów ią -  walczą. W alczą o 
to, by m óc pomagać innym , by ra­
tować życie potrzebującym  k rw i, 
bo choć wydaje się to  absurdalne, 
także w  tym  przypadku zawładnęła 
„dz iw na” ekonomia.

O lga  B o k s a

M iro s ła w  Kałużny, Jacek Pęczak 
oraz To jnasz Ignaczew ski. P ierw ­
szy z n ich  -  pe łn ił ju ż  stanow isko 
dyrek to ra  tu rko w sk ie  lecznicy, 
d ru g i b y ł dy re k to re m  szpitala do 
spraw organ izacyjnych, trzec i 
startow ał przed czterem a la ty  na 
bu rm is trza  T u rk u , w  ub ieg łe j ka­
de nc ji b y ł rad nym  pow ia tow ym , a 
czw arty pe łn ił obow iązki dyrek to ­
ra  w  k o ls k im  szpita lu, ale n ie  za­
pisa ł się zbyt dobrze w  h is to r ii tej 
p laców ki. O statn io zg łos ił s ię do 
ko n ku rsu  na tam tejszego ordyna­
to ra  SOR-u, ale zam iast staw ić się 
przed kom is ją  przys ła ł zw o ln ien ie  
lekarsk ie . O statecznie na „placu 
bo ju ”  pozostało dw óch: Bogdan 
K aw ka i  Tom asz Ignaczewski. 
Znając uk ład  koa licy jny  sił, m oż­
na się spodziewać, że to  w łaśnie 
B ogdan Kaw ka z R iP obe jm ie  to 
stanow isko, zwłaszcza przy nie­
zby t poch lebnych op in iach w  śro­
dow isku  o jego konkurenc ie .

N ow ego k ie ro w n ik a  Zarządu 
D ró g  P ow ia tow ych poznam y być 
m oże w  najb liższą środę - spo­
śród  czterech kandyda tów  na to 
s tanow isko: Z b ig n ie w  F rid e l z 
G rabieńca (n iedaw ny kan dyd a t 
na w ó jta  g m in y  T u re k ) ,  Jan K ró l 
z T u rk u , K a ro l Ś w ie rzyrisk i z 

T u rk u  oraz A nd rze j P aruszew ski 
z T u rk u  -  to  na jp raw dopodobn ie j 
w łaśn ie  ten  osta tn i obe jm ie  to  
s tanow isko. ika
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I Radni z gm iny Przykona nie w yodrębnili w  przyszłorocznym  budżecie funduszu so łeck ie - finansow ej. O b ie  uch w a ły  ra d n i w a li o k u p n ie  d z ia łk i sześćdzie-

go, choć a p e lo w a ł o to  Ryszard P ap ierko w sk i -  so łtys ze S m u lska . Z decyd o w ali n a to m ia s t 
o dofinansow aniu w o jew ó d ztw a  w ie lko p o lsk ieg o  sum ą 1 0 0  ty s . z ł na udrożnienie c iekó w  
w odnych, w  tym  rzeki Teleszyny. Z  ko le i S ta n is ła w  Bryl w n ioskow ał, aby p ow iatow y prom  
na W a rc ie  w  Kozubow ie, ku rso w ał ta k ż e  w  dni w o lne od pracy i ś w ię ta .

i
■

i

I
I

Szósta w  obecnej kad en c ji se­
sja Rady G m in y  P rzykon a  m ia ła  
bardzo boga ty, sk łada jący się 
z 27 pu nk tów , po rząd ek obrad. 
Po je go  p rzy jęc iu  i in n y c h  kw e ­
s tiach p ro ced u ra lnych , C zesław  
W itcza k  -  p rzew odn iczący  Rady 
G m in y  odda ł g łos  asp iran tow i 
sztabow em u M a rk o w i K rem - 
sk ie m u  -  k ie ro w n ik o w i Poste­
ru n k u  P o lic ji w  P rzykon ie , k tó ry  
p rzeds taw ił sp raw ozdan ie  o sta­
n ie  bezpieczeństw a i  po rząd ku  
pu b licznego  w  g m in ie .

Jest b ezp ieczn ie j
W  g m in ie  p racu je  p ię c iu  p o li­

cjantów . M ie js c a m i na jbardz ie j 

zag rożo nym i przestępczością  są, 
zdan iem  k ie ro w n ik a  K re m sk ie - 
go: te re n  K W B  A dam ów , stacje 
p a liw  w  P rzyko n ie  i S m u lsku , 
sk le p y  na te ren ie  g m in y , d o m k i 
le tn isko w e , te re n y  leśne i d ro ­
ga  k ra jo w a  n r  72. L iczba  p rze­
s tępstw  m ale je , a ic h  w y k ry w a l­
ność rośn ie . W  u b ie g ły m  ro k u  
w yn ios ła  91,4 p roc . Po d ro ga ch  
coraz w ięce j je źd z i też  p ijan ych  
k ie ro w c ó w  i row e rzys tów . W  
2010 ro k u  za trzym ano ic h  aż 38. 
W ięce j n iż  p rzed  ro k ie m  b y ło  też 
w yp isanych  m anda tów , bo aż 237 
o w a rto śc i 36.400 zł. W y le g ity ­
m ow ano re k o rd o w ą  liczbę  2983 
osób (w  2009 ro k u  b y ło  to  1688) 
i  za trzym ano 12 p ra w  ja z d y  (po­
p rzedn io  7) o raz 52 d o w o d y  re je ­
stracy jne , c zy li 100 p ro c e n t w ię ­
cej n iż  ro k  w cześn ie j. W iększość  
z 39 zdarzeń d ro g o w y c h  m ia ła  
m ie jsce  na d rodze  k ra jow e j. B y ły  
t rz y  w y p a d k i d ro go w e . Z g inę ła  
jedna  osoba, sześć zosta ło  ran ­
nych . I lo ś ć  k o liz ji u trzym a ła  się 
na ty m  sam ym  p o z io m ie  - 33.

Kultura m a  się dobrze
D y re k to r  g m in n e j b ib lio te k i 

i o ś ro dka  k u ltu ry  E w a Banasiak 
p rzedstaw iła  spraw ozdan ie  z 
dz ia ła lnośc i obu  in s ty tu c ji. B ib lio ­

W czwórce pożegnali Jw2 zimę na dobra
Zgodn ie  z tra d y c ją , ja k  co  roku 2 1  m arca , w  szko łach  ś w ię to w an o  p ierw szy Dzień W iosny. R ów nież uczniow ie S zkoły  

P odstaw ow ej nr 4  w  Turku przegonili z im ę , żeg n a jąc  M arzann ę . M arzann a  była eko log iczna  i z im ow a, a  pożegnanie w ygło­
szono w ierszam i i rym ow ankam i. I od te g o  m om entu  w  szko le  zap an o w a ł w iosenny k lim a t.

N a k o ry ta rz u  p o ja w iły  s ię  
d z ie c i w  k o lo ro w y c h  s tro ­
ja c h , bo  trw a ł k o n k u rs  na 
n a jła d n ie jszą  P an ią  W io s n ę  
i na na jc ie ka w sze  w io s e n n e  
n a k ry c ie  g ło w y . J u ry  m ia ło  
c ię ż k i o rz e c h  do z g ry z ie n ia . 
P o te m  u c z n io w ie  p o p is y w a li 
s ię  z n a jo m o śc ią  p rz y s łó w  o 
w io ś n ie , ro z w ią z y w a li zagad­
k i o je j zw ia s tu n a c h  o ra z  w y ­
k o n y w a li p race  p la s tyczn e , a 
s ta rs i u c z n io w ie  b ra li u d z ia ł 
w  w a rsz ta ta ch  p la s ty c z n y c h . 
W  ta k  w io s e n n e j a tm o s fe rze  
d y re k to r  M a r ia  K u k u ls k a  
o d s ło n iła  ta b lic ę , k tó ra  in ­
fo rm u je  w s z y s tk ic h , że SP4 

w  T u rk u  n o s i zaszczy tn y  
ty tu ł „S z k o ły  O d k ry w a n ia  

T a le n tó w ”

teka  posiada f il ię  w  Radyczynach. 
K s ię g o zb ió r na  kon ie c  2010 ro k u  
lic z y ł 17.495 w o lu m in ó w . Z  tego 
w  b ib lio te ce  filia ln e j b y ło  4.898 
ks iążek. W  u b ie g ły m  ro k u  k u ­
p iono  628 now ych , w  ty m  144 do 
Radyczyn. W  c iągu  ro k u  w ypo­
życzono 6062 ks ią żk i, z  tego we 
f i l i i  - 1995. C zy te ln icy  ko rzys ta li 
także z  czyte ln i. O b ie  pa lców k i 
b ib lio teczn e  posiadają czyte ln ie  
in te rne tow e . S korzysta ło  z  n ich  
410 osób. B ib lio te k a  p row adzi 
także boga tą  dz ia ła lność k u ltu ­
ra lno-ośw iatow ą, czy li k o n k u rs y  
czyte ln icze , spo tkan ia  z au tora­
m i ks iążek, k o n k u rs y  p lastyczne 
itp . B y ła  też w spó ło rgan iza to rem  
w ie lu  in n y c h  w ydarzeń  ja k : Po­
w ia to w y  P rzeg ląd T w órczo śc i 
K a to lick ie j, F estiw a l P iosenk i 
D z iec ięce j i  P ow ia tow o-G m inne 
D o żyn k i. W  ty m  ro k u  d y re k to r 
p la có w k i p lanu je  zakup 750 w o lu ­
m in ó w  i  p re nu m era tę  28 ty tu łó w  
czasopism . P rzedstaw iła  także 
plan im p re z  ku ltu ra lno -o św ia to ­
w y c h  na 2011 ro k . W  k w ie tn iu  
odbędzie  się P rzeg ląd T w órczo ­
śc i K a to lick ie j, a w  m a ju  k o n c e rt 
z okaz ji b e a ty fikac ji Jana Pawła 
II.  W  paźdz ie rn iku  P ow ia tow y 
K o n k u rs  R ecy ta to rsk i pośw ięco­
n y  tw ó rczo śc i Jana Paw ła I I ,  a w  
lis topadz ie  k o n k u rs  pośw ięcony 
tw ó rczo śc i Czesława M iłosza . 
T o  ty lk o  n ie k tó re  z w ie lu  im prez, 
k tó re  zorgan izu je  b ib lio teka .

P rzy G m in n y m  O śro d ku  
K u ltu ry  dz ia ła  ty lk o  p ięć  zespo­
łó w  i  k ó ł za in teresow ań. Są to: 
o rk ie s tra  dęta, zespół „Z g o d a ”  
ze S m ulska, k ó łk o  p lastyczne 
„K a s z ta n k a ” , zespół taneczny 
„M a rż o n e tk i”  i K lu b  S en iora 
„Z ac isze ” . K ażdego m ies iąca  o r­
gan izow a nych  je s t k ilk a  im p rez . 
W  cze rw cu  ub ie g łe g o  ro k u  b y ło  
ic h  12. N ieco  m n ie j b o g a ty  wyda- 
je  się b yć  p ro g ra m  teg o roczny .

Szereg im p re z  rea lizow anych  
je s t p rzez ob ie , k ie row a ne  p rzez 
pan ią  d y re k to r  in s ty tu c je . 
D ożyw ia ją  u siebie i w  Turku

K ie ro w n ik  E lżb ie ta  Rogowska, 
p rzeds taw iła  in fo rm a c je  o dz ia ła l­
nośc i G m innego  O ś ro d ka  P om o­
cy  Społecznej. O ś ro d e k  za trud n ia  
dz iew ięć  osób. U b ie g ło ro c z n y  
b u dże t te j in s ty tu c ji w y n ió s ł b l i­
sko  2,5 m in  zł. Ś w iadczen iam i 

po m o cy  spo łecznej ob ję tych  
b y ło  157 rod z in . W  sum ie  602 
osoby. Z  bezp ła tnego dożyw ia ­
n ia  w  szko łach  sko rzys ta ło  163 
dz iec i. O prócz  szkó ł g m in n y c h , 
do żyw ian ie  p row adzone b y ło  w  
Zespo le S zkó ł O gó lnoksz ta łcą ­
cych  w  T u rk u , Zespo le S zkó ł 
T e c h n ic z n y c h  w  ty m  sam ym  
m ie śc ie  oraz Zespo le S zkó ł R ol­
n iczych  w  K aczkach  Ś redn ich . 

N a  dożyw ian ie  w ydano b lis k o  
80 tys. zł. O ś ro d e k  w sp ó ło rg a n i­
zow a ł spo tkan ie  w ie lka no cne  dla  
70 ro d z in  i spo tkan ie  op ła tko w e  
d la  sen io rów . W spó łp ra cu je  też z 
K o n iń s k im  B a n k ie m  Ż yw nośc i. 

D z ię k i te m u  o trzym an o  p ó łto re j 
to n y  p ro d u k tó w  żyw nośc iow ych , 
w a rty c h  57,8 tys. z ł, k tó re  p rzeka ­
zano na juboższym  m ieszkańcom  
g m in y . Ż yw ność  o trzym an o  tak ­

że z C a ritasu  za p o ś red n ic tw e m  
p a ra fii Psary.

N ikł nie p o p a rł 
Papierkow skiego

W ó jt B ro n isze w sk i b y ł zm u­
szony opuśc ić  ob rady , jego  
o b o w ią zk i p rze ją ł je g o  zastęp­
ca Rom an M a rc in ia k . M a r ia  
Ś w ie rczyńska  -  s k a rb n ik  g m in y  

p rze ds taw iła  p ropozyc ję  zm ian  
w  te g o ro czn ym  budżec ie . Z w ią ­
zane to  b y ło  m ię d z y  in n y m i z 
do fina nso w an iem  p rzez w o je ­
w o d ę  re m o n tu  d ro g i P rzykona- 
P sary-D ąbrow a w  w yso kośc i 
1,48 m in  zł. P rzeds taw iła  także 
zm ia n y  w  w ie lo le tn ie j p ro gn oz ie

p rz y ję li je dn og łośn ie . K o le jn y m  
p u n k te m  ob rad  by ła  uchw a ła  o 
w y o d rę b n ie n iu  w  budżec ie  na 
2012 ro k  ś ro d kó w  na fun dusz  
so łeck i. S k a rb n ik  opow iedz ia ła  
o p ro ced ow a n iu  tego  zap isu , a 
w ic e w ó jt M a rc in ia k  o og ó ln ych  
zasadach je g o  rea lizac ji. N a  
p rośbę  w ice w ó jta  M a rc in ia ka , 
p rzew odn iczący  ra d y  dopu śc ił 
so łtysó w  do w yra żen ia  sw o ich  
o p in ii na  ten  tem at. Ryszard Pa­
p ie rk o w s k i -  so łtys  ze S m ulska  
ape low a ł do rad nych , aby w y ra z i­
l i  zgodę na u tw o rze n ie  funduszu  
so łeck iego . Żaden z pozosta łych  

so łtysó w  n ie  zab ra ł w  te j spraw ie  
g łosu . Rada je d n o g ło śn ie  od rzu ­
c iła  tę  p ropozyc ję . Zdecydow a ła  
także o u d z ie le n iu  p o w ia to w i tu ­
re c k ie m u  po m o cy  finansow e j w  
w yso ko śc i 35.000 z ł na  usuw an ie  
w y ro b ó w  zaw ie ra jących  azbest. 
P om oc finansow ą  w  w yso kośc i 
100.000 z ł o trzym a  w o jew ództw o  
w ie lk o p o ls k ie  z przeznaczen iem  
na u d ro żn ie n ie  c ie k ó w  w o dn ych : 
K ie łb a s k i, T e le szyn y  i  K ana łu  
R uszkow sk iego . U sta lono  także 
w yso kość  inkasa  d la  so łtysów  
za p o b ó r poda tków . N a jw ięce j, 
539 z ło ty c h  o trz y m y w a ł będzie  
M iro s ła w  S eku ła  z P rzykon y . 
N a jm n ie j 367 z ł M ic h a ł G a jew sk i 
z O lszów k i.

Dofinansują p ro eko lo g icz ­
nych m ieszkańców

K o le jn ą  w ażką  d la  g m in y , 
b y ła  uch w a ła  o zasadach i try b ie  
u d z ie lan ia  do tac ji na  rea lizac ję  
zadań z zakresu  o c h ro n y  ś rodo­
w iska . M ie szka ń cy  o trzym a ją  do­
finansow an ie  na za insta low an ie  
p rzyd om o w e j oczyszcza ln i ście­
ków , będz ie  to  90 p roc , kosz tó w  
rea liza c ji b u do w y . N a  ins ta lac je  
w yko rzys tu ją ce  lo ka ln e  ź ród ła  
e n e rg ii odnaw ia lne j do fina nso ­
w an ie  w yn ie s ie  50 p roc., ale n ie  
w ięce j n iż  6 tys. z ł. Rozważano 
także  m oż liw o ść  do finansow an ia  
zaku pó w  p ie có w  og ran icza ją­
cych  em is ję  spa lin . W ó jt  w yco fa ł 
ten  p u n k t uznając, że w ym a ga  on 
g łębsze j analizy. R adn i zdecydo-

-Celem  ta k ie j w ła śn ie  fo r ­
m y spędzan ia  pierwszego D n ia  
W iosny było rozbudzenie w  ucz­
n ia ch  c iekaw ośc i p o z n a n ia  ś w ia ­
ta , a m b ic ji ku łtu ro w ych  o raz  
artystycznych. M a m y  nadzie ję , 
że w przyszłości p ie rw szy  D z ie ń  
W iosny w  w ie lu  szkołach będzie 
w łaśn ie  „D n ie m  T a le n tó w ”, k tó ­
rych przecież w żad n e j szkole n ie  
b ra k u je  -  p o d k re ś la ją  na uczy ­
c ie le  z tu rk o w s k ie j p la c ó w k i.

O pracow ała: ik a

•4 Pierwszego dn ia  w iosny  w  
Szkole P odstaw ow ej n r  4 odsło­
n ię to  tab liczkę  nada jące j szkole 
ty tu ł „S z k o ły  O d k ry w a n ia  Ta len­
tó w ” , w  ram ach  p ro je k tu  M E N  
„R o k  2010 R o k iem  O d k ry w a n ia  
T a le n tów ” .

s ięc ioa row e j w  sąsiedztw ie  re m i­
zy  OSP w  G ąsin ie . W  p rzysz łośc i 
p lanu je  się s tw o rzyć  tam  p lac 
zabaw, b o is k o  i  p a rk in g . P rzy ję to  
także zm ia n y  w  p lanach  zagospo­
da row an ia  p rzestrzennego: D ą­
b ro w y , M ły n is k , Z im o te k , Lasek, 
Rogowa, B ąd kow a D ru g ie g o  i 
E w inow a. Z a tw ie rdzo no  p lany  
o d n o w y  m ie jscow ośc i: Gąsin, 
P rzykona , S m u lsko  i  Ż eron icz- 

k i.  W yznaczono p rze d s ta w ic ie li 
g m in y  do Z w ią zku  G m in  Pow ia­
tu  T u re c k ie g o . Z os ta li n im i: w ó jt 
M iro s ła w  B ro n isze w sk i i M a c ie j 
B e d n a re k  -  w icep rze w o dn iczący  
Rady G m iny .

Radn i i  s o łtys i z g ło s ili w ie le  
w n io s k ó w  F pytań, do k tó ry c h  
o d n ió s ł się w ic e w ó jt M a rc in ia k . 
R adny S tan is ław  B ry l w n io s k o ­
w a ł na p rz y k ła d  o to , b y  p ro m  
na W a rc ie  w  K ozu bo w ie  k u rs o ­
w a ł także w  d n i w o ln e  od p racy  
i  św ięta. R adny M a rc in  Czaja 
z w ró c ił s ię  o napraw ę ośw ie tle ­
n ia  u liczne go  i żw iro w a n ie  d ró g  
g ru n to w y c h . S o łtys  Ryszard Pa­
p ie rk o w s k i py ta ł, czy  m oże p u b li­
kow ać sw oje a r ty k u ły  w  g m in n y m  
k w a rta ln ik u . R om an M a rc in ia k  
w y ja śn ił m u , że je s t to  b iu le ty n  
in fo rm a cy jn y , w  k tó ry m  n ie  m a 
m ie jsca  na p o lityczn e  p o le m ik i. 
R adny S tan is ław  G rze lka  w n io ­
skow ał, aby k o m is ja  R ady G m in y  
dokon a ła  p rze g lądu  s tanu d ró g  
g m in n y c h . S o łtys  E ugen iusz  P ie­
k a rs k i z B ąd kow a D ru g ie g o  m ó­
w ił o ko n ie cznośc i nap raw y d ró g  
g ru n to w y c h , k tó re  na jbardz ie j 
u c ie rp ia ły  w  czasie z im y . S ołtys 
Jan S tasiak z E w ino w a  pyta ł, czy 
m ożna podn ieść  do finansow an ie  
b u d o w y  p rzyd o m o w ych  oczysz­
cza ln i ś c ie kó w  d la  m ieszkańców  
w s i T rzym sze . W ic e ó w jt odpo­
w iedz ia ł, że do finansow an ie  je s t 
ba rdzo  duże i w szyscy m ieszkań­
c y  g m in y  tra k to w a n i są rów no . 
D la teg o  n ie  m oże b y ć  żadnych  
w y ją tkó w . Poza ty m  zw iększen ie  
do finansow an ia  sp ra w iłob y , że 
in n i m u s ie lib y  czekać na n ie  d łu ­
żej. A ndrzej R . lyczyn o

Zapraszamy na 
koncert zespołu

Już w  te n  w e e k e n d , 3  
k w ie tn ia  na scen ie  tu rko w - 
sk ieg o  M ie js k ie g o  Dom u  
K ultury w ys tąp i legenda  
polskie j m uzyki zesp ó ł K at. 
K oncert p rom ujący najnow ­
szą p ły tę  „B IA ŁO -C ZA R ­
N A ” rozpocznie s ię  o godz. 
1 9 .0 0 .

Jako su p p o rt rozg rze je  pu b ­
liczność  T o x ic  B on ke rs . W  
po p rze d n ich  nu m e ra ch  E cha 
p y ta liś m y  o nazw iska  dw óch  
m u z y k ó w  z p ie rw o tn e g o  sk ła ­
du , są to : Rom an K o s trz e w s k i 
i  Irene usz  L o th . P opraw ne od­
po w ie dz i nades ła li Janusz Pań- 
c z y k  z  T u rk u  i  M a c ie j K a rb o w y  
z Galewa. O bu  panom  g ra tu lu ­
je m y  i  zapraszam y do  re d a k c ji 
po  o d b ió r  p o d w ó jn ych  zapro­
szeń na  k o n c e rt.
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W  M ile jo w ie  posum ow ano w ybory so łe c k ie  w  gm in ie  Ka­
w ęczyn . G ośćm i zebran ia  byli: posłanka Irena Tom aszak-Ze- 
s iu k  i sen a to r Ireneusz N iew iaro w sk i. Koło S tow arzyszen ia  
S ołtysó w  w ybrało  now e w ład ze . P rezesem  ponow nie zo s ta ł 
Jacek  P a w lak . U czestn ikó w  zebran ia  zaproszono na spróbo­
w an ie  p o traw  przygotow anych przez panie u czestn iczące  w  
kursach , organizow anych przez C entrum  In te g ra c ji S połecz­
nej w  M łodzianow ie .

Zebran ie  w  strażn icy  O cho tn i­
czej S traży Pożarnej w  rozpoczął 
w ó jt Jan N ow ak. W yjaśn ił, że do­
s tąp ił tego zaszczytu, ponieważ 
je s t gospodarzem  tego te renu  i 
w spó ło rgan iza to rem  zebrania. 
P ow ita ł p rzyb y łych  so łtysów  i  
p rzeds taw ic ie li rad  so łeck ich  
- cz ło nkó w  W ie lko p o lsk ie g o  Sto­
w arzyszen ia Sołtysów , rad nych  
g m in n ych  i  gości. W śró d  tych

na tora N iew ia row sk iego , uczest­
n iczy li w  p ik n ik a c h  so łtysów  w  
S om poln ie  i  w  p ie lg rzym kach  do 
Idchenia. W  ty m  ro k u , Tadeusza 
D uszyńsk iego  sołtysa z M arc ja- 
nowa, zgłoszono w  p leb iscyc ie  na 
na jpopu larn ie jszego sołtysa re jo ­
nu kon iń sk ieg o . W  u b ie g łym , Jan 
R oga lsk i b y ł na jpopu la rn ie jszy 
w  pow iec ie  tu re c k im . W  tra kc ie  
kadenc ji zm arło  dw oje so łtysów  i Podziękow ano czterem  b y ły m  sołtysom  w  ty m : S ła w o m iro w i A n d rz e ja k o w i i  Le cho w i B łaszczykow i.

L is ty  g ra tu la c y jn e  o trz y m a li now o w y b ra n i so łtys i i  cz łonkow ie  ra d  soleckich.

os ta tn ich  by li: Irena  Tom aszak- 
Z es iu k  -  posłanka na Sejm  RP, 
senator Ireneusz  N ie w ia ro w sk i
-  prezes K ra jow ego Stowarzysze­
n ia  Sołtysów, K rzysz to f B u c h e lt
-  k ie ro w n ik  p laców k i te renow ej 
Kasy Ro lniczego U bezpieczenia 
Społecznego w  T u rk u  i  M a re k  
P ańczyk -  p rzew odniczący Rady 
Pow ia tow ej W ie lko p o lsk ie j Izby  
Rolniczej.

Zebran ie  po p row adz ił T ade­
usz K ru p iń s k i -  p rzew odniczący 
Rady G m in y  Kaw ęczyn. W ó jt 
N o w ak  p rzeds taw ił sprawozda­
n ie  z kam p an ii w yborcze j do rad 
so łeck ich . S o łtysom  podz iękow a ł 
za dob re  p rzygo tow an ie  zebrań 
w yborczych . M ó w ił też  o w n io ­
skach zg łaszanych na ty c h  zebra­
n iach . D o tyczy ły  g łów n ie  
m odern izac ji i  u trzym a­
n ia  d ró g , uzupe łn ien ia  
bądź b u do w y ośw ie tlen ia  
u licznego i ud rożn ien ia  
ro w ó w  m e lio racy jnych .
W ó jt z  p rzew odniczącym  
Rady G m in y  i  senatorem  
N ie w ia ro w sk im  podzię­
k o w a li cz te rem  sołtysom , 
k tó rz y  zakończy li swoje 
urzędow anie . S ław om i­
ro w i A n d rze jakow i (soł­
tysow a ł 21 la t), Lechow i 
B łaszczykow i - 20 lat, A n ­
d rze jo w i P ustem u -  6 la t 
i  K rzysz to fow i Spychale
-  4 lata. L is ty  g ra tu lacy jne  w rę ­
czono także so łtysom  i cz ło nko m  
n o w ych  rad  so łeck ich .

Jacek Paw lak - prezes G m in ­
nego k o ła  W ie lko p o lsk ie g o  Sto­
warzyszen ia S ołtysów , przedsta­
w ił spraw ozdan ie z dz ia ła lności 
Zarządu w  kad en c ji 2007/2011. 
W  ty m  czasie cz ło nko w ie  ko ła  od­
w ie d z ili Sejm  na zaproszenie se-

jeden  b y ły  sołtys, cz ło ne k  Stowa­
rzyszenia. Prezes zaproponow a ł 
u fundow an ie  sztandaru dla  kaw ę­
czyńsk iego  K o ła  W ie lkopo lsk iego  
Stowarzyszenia Sołtysów . Prezes 
zaznaczył, że je s t ono najw iększe, 
lic z y  92 cz łonków . N ik t  n ie  b y ł 
p rze c iw n y  tem u  w n ioskow i.

S enator N iew ia ro w sk i, k tó reg o  
nazywają p ie rw szym  sołtysem  I I I  
RP, m ó w ił o ro l i sołtysa w  społecz­
nościach w ie jsk ich . P odkreś lił, że 
zm ien ia ją  się on i z  pobo rców  po­
da tkow ych  na an im a to rów  życia 
społecznego i  ku ltu ra lneg o . W yra­
z ił przekonanie, że fun kc ja  ta nadal 
będzie potrzebna. Senator po in fo r­
m ow a ł o z łożen iu  now e lizacji usta­
w y  o funduszach so łeckich . Zapro­
s ił na X IX  P ie lg rzym kę  S ołtysów  i

P o tra w y  z M ło d z ia n o w i c ieszyły się dużym  wzięciem .

Ś rodow isk  W ie jsk ich  do L ichen ia  

i  P ik n ik  Sołtysów  w  Som polnie . 
O bdarow a ł obecnych ks iążkam i o 
h is to r ii K ra jow ego S towarzyszenia 
Sołtysów, k tó re  lic zy  15 tys. cz łon­
ków . Jackow i P aw lakow i podzię­
kow a ł za dotychczasową w spó ł­
pracę. Posłanka Tom aszak-Zesiuk 
w ychw ala ła  kaw ęczyńskie  w ładze 
sam orządowe m ię dzy  in n y m i za

szkołę w  T okarach . Zapraszała do 
swojego b iu ra  poselskiego w  T u r ­
ku . K ie ro w n ik  B u ch e lt po in fo r­
m ow ał, że w  pow iecie  tu re c k im  w  
KRU S ubezp ieczonych je s t 5400 
ro ln ik ó w  oraz w yjaśnia ł zaw iłośc i 
ustaw y o KRUS z 2009 ro ku . W y­
raz ił chęć uczestn ic tw a w  spotka­
n iach z ro ln ika m i, je że li zajdzie 
taka potrzeba. P rzew odniczący 
Pańczyk zapraszał do wzięcia 
udz ia łu  w  w yborach  do Izb  R o lni­
czych. Parlam entarzystów  p ro s ił o 
„po pch n ię c ie ”  now e lizacji ustaw y 
o Izbach, k tó ra  gdzieś u tknę ła .

N astępn ie  w yb ra n o  kom is ję  
sk ru tacy jną , k tó re j p rze w o dn i­
czącym  zosta ł Paw eł S e ra flńsk i i  
p rzys tąp iono  do w y b o ró w  w ładz 
K o ła  S tow arzyszen ia S ołtysów .

S y lw este r K asp rzak  reko m en do ­
w a ł na prezesa do tychczas pe łn ią ­
cego tą  fu n k c ję  Jacka Paw laka. 
Inn e j ka n d y d a tu ry  n ie  zgłoszono. 
Jako, że g łosow an ie  b y ło  ta jne, 
og łoszono pó łg odz inn ą  p rzerw ę. 
W  ty m  czasie zaproszono do 
szw edzk iego sto łu , p rzygo tow a­
nego p rzez ucze s tn ikó w  k u rs ó w  
w  C e n tru m  In te g ra c ji Społecznej

w  M ło dz ia no w ie . B y ł to  zarazem  
p ie rw szy  egzam in  d la  pań z M ło - 
dzianowa. W yp a d ł ba rdzo  dobrze. 
W szys tko  sm akow a ło  o czym  
św iadczyła  k o le jk a  po p rzygo to ­
w ane przez n ie  po traw y. Rów nie

Jacek P a w la k  ponow n ie  stanął 
na czele kaw ęczyńskiego K o la  
W ie lkopo lsk iego  S tow arzyszen ia 
Sołtysów.

OGŁOSZENIE
o wyłożeniu do publicznego wglądu projektu zmiany miejscowe­

go planu zagospodarowania przestronnego dla obszaru w miejsco­
wości Obrzębln. gmina Turek

Na podstawie art. 17 pkt 10 ustawy z dnia 27 marca 2003r. o planowaniu 
i zagospodarowaniu przestrzennym (Dz. U. N r 80, poz. 717 z późn. 
zm ianam i), art. 39 ust. 1 ustawy z dnia 3 października 2008r o udostęp­
nian iu in fo rm ac ji o środow isku i jego  ochronie, udziale społeczeństwa 
w  ochronie środowiska oraz ocenach oddziaływania na środowisko (Dz. 
U. N r  199, poz. 1227z późn. zm ianam i), uchwały Rady G m iny Turek 
N r X X I I / 131 /08 z dnia 24 listopada 2008 r. w  sprawie przystąpienia do 
sporządzenia zm iany miejscowego planu zagospodarowania przestrzen­
nego dla obszaru w  m iejscowości Obfzębin, zawiadamiam o w yłożen iu 
do publicznego w glądu wyżej wym ienionego pro jektu wraz z prognozą 
oddzia ływ ania na środow isko, w  dniach od 12 kw ie tn ia  2 0 l i r .  do 4 
maja 2011 r. w  siedzibie Urzędu G m iny w  Turku przy ul. Ogrodowej 
4, 62-700 Turek, w  poko ju  n r 32 w  godzinach od 8:30 do 15:30. 

Zgodnie z art. 46 pkt 1 oraz art. 54 ust. 2 ustawy z dnia 3 października 
2008r. o udostępnianiu in fo rm acji o środowisku i jego ochronie, udziale 
społeczeństwa w  ochronie środow iska oraz ocenach oddzia ływ ania 
na środow isko (Dz. U. N r 199, poz. 1227 z późn. zm ianam i) wyżej 
w ym ien iony pro jekt zm iany m iejscowego planu zagospodarowania 
przestrzennego wraz z prognozą oddziaływania na środow isko podlega 
strategicznej ocenie oddzia ływ an ia na środow isko, w  tym  z zapewnie­
niem  m ożliw ośc i udzia łu społeczeństwa.

Dyskusja publiczna nad rozw iązaniam i p rzy ję tym i w  pro jekcie zm iany 
planu m iejscowego odbędzie się w  dn iu 19 kw ie tn ia  201 l r  o godzinie 
12 °°w  siedzibie Urzędu G m iny w  Turku przy ul. O grodowej 4 ,62-700 
Turek w  sali n r 29.

Zgodnie z art. 1 § ust. 1 ustawy z dnia 27 marca 2003r. o planowaniu 
i zagospodarowaniu przestrzennym (Dz. U. N r  80, poz. 717 z późn. 
zm ianami), oraz 54 ust. 3 ustawy z dnia 3 października 2008r. o udostęp­
nian iu in fo rm ac ji o środow isku i jego  ochronie, udziale społeczeństwa 
w  ochronie środow iska oraz ocenach oddzia ływ an ia na środow isko 
(Dz. U . N r  199, poz. 1227 z późn. zm ianam i), każdy, kto  kw estio­
nuje ustalenia przyjęte w  pro jekcie  w yże j w ym ien ione j zm iany planu 
m iejscowego, może wnieść uwagi. U w agi należy składać na piśm ie do 
W ójta  G m iny  Turek z podaniem im ienia i nazwiska lub jednostk i orga­
nizacyjnej i adresu, oznaczenia nieruchom ości, k tóre j uwaga dotyczy, 
w  nieprzekraczalnym  term in ie  do dnia 19 maja 201 lr .
, , W Ó JT  G M IN Y  T U R E K

sm aczne b y ły  ciasta. Za preze­
sem  P aw lak iem  opow iedz ia ło  się 
69 osób. Jedna b y ła  p rzeciw na. Z 
uśm iech u  na tw a rzy  m ożna by ło  
w yw n ioskow ać, że to  sam  prezes 
n ie  b y ł p rze kon any do swoje j k an ­
dyd a tu ry . W yb ran o  t rz y  osoby do 
Zarządu K oła: K on rada  A m b ro ­
ziaka, Tadeusza D uszyńsk iego  
i  Jana R oga lskiego. W ybran o  
także de lega tów  na zjazd Stowa­
rzyszenia: K on rada  A m broz iaka , 
Z b ig n iew a  Czaplę, Tadeusza D u ­
szyńskiego, A nd rze ja  Janika, 
Ryszarda Jaśkiew icza, S ylw estra 
Kasprzaka, Jacka Paw laka, Boże­
nę P rzygońską , Jana R oga lsk iego 
i  Jan inę S iwek.

Prezes Paw lak podz iękow ał 
w  im ie n iu  sw o im  i  Zarządu za 
w yb ó r. - B ędz iem y dzia łać ja k  do­
tychczas, a naw et lep ie j -  zadekla­
ro w a ł na kon iec.

A ndrzej R . Tyczyno
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Doba wolontariusza jest zawsze za krótka...
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T urkow ski w o lo n ta ria t dzia ła  prężnie, m łodzi ludzie w łącza ją  s ię  w  ogólnopolskie a k c je  
zb iórek i pom ocy, poza tym  pracu ją  na co dzień, pom agają  n iepełnospraw nym , ubogim , po­
trzebu jącym . N ie oczeku ją  pochw ał, n ie  robią teg o  d la pok lasku , n ie  ch cą  n a w e t w ypow ia­
dać s ię  podając nazw iska . W  czasach  b łyska jących  fleszy i „parc ia  na szk ło ” ich skrom na  
p ostaw a je s t  w y ją tko w o  godna pochw ał.

ba zacząć od siebie -  m ó w i m ło d y  
ch łopak .

W o lo n ta riusze  tw ie rdzą , że n ie  
p racu ją  za da rm o. O trzym u ją  ba r­
dzo w ie le  od sw o ich  podopiecz­
nych  i  lu d z i, z  k tó ry m i spo tyka ją

M ło d z i tu rk o w s c y  
w o lon ta riu sze  re a li­
zu ją  p ro je k t, m ający 
na ce lu  p rz y b liż y ć  
ic h  dzia ła lność, chcą 
zachęcić in n y c h  do 
czynnego w łączan ia  
się w  n ies ien ie  pom o­
cy  na jbardz ie j po trze ­
bu jącym . N a  począt­
k u  na leża łoby w ięc  
o k re ś lić  czym  je s t 
w o lon ta ria t?  Z  je d n e j 
s trony , to  je d n o s tka  
p ra w n o -o rg a n iz a c y j­
na, k tó ra  skup ia  lu ­
dz i pom aga jących  i 
tych , k tó rz y  czerp ią  
pom oc. K o o rd y n a to r 
rozporządza zadania 
do w yko na n ia , ce le  
i  p r io ry te ty . Jednak 
w o lo n ta ria t to  n ie  
ty lk o  praca b iu ro w a , 
choć  i  ta  je s t ważna.
-C a ła  esencja w o lon­
ta r ia tu , to d z ia ła n ia  
ludz i, którzy m im o  
tego iż  sa m i n ie  po­
s iada ją  zbyt wiele, T a rkow scy w o lon ta riusze  tw o rzą  dużą i  p rężną grupę, b io rą  ud z ia ł w  w ie lu  akc jach , niosą pom oc w szystk im  potrzebu jącym , 

p o tra fią  dz ie lić  się tym  w ie lk im  tów, a  d la  drugiego trzy k ilog ra m y

się na co dz ień . -U czym y się doce­
n ia ć  każdy dzień, każdą szczęśliwą 
chwilę. W ie lokro tn ie  spotkałem  
się z n iepełnosprawnym i, którzy 
m im o tego że n ie  m a ją  nóg, rąk, 
a czasam i zostało im  jeszcze tylko  

k ilk a  c h w il życia, p o tra fią  
cieszyć się życiem bardzie j 
n iż  n ie jedna zdrowa osoba. 
U tkw iła  m i w g łow ie  wypo­
w iedź jednego podopiecz­
nych, k tó ra  jes t wymow­
nym  apelem: J a k  to jest, że 
wy jesteście zdrow i, m acie  
wszystko, a n ie  po tra fic ie  
szanować swojego życia. 
Czemu n ie  m acie czasu 
obejrzeć się na przejściu  
d la  pieszych, tylko n ierzad­
ko pakujecie  się pod koła  
nadjeżdżających au t?  Ja  
n ie  w iem  ile  życia m i po­
zostało, n igdy n ie  m ia łem  
dziewczyny, n igdy się n ie  
całowałem  i  n igdy n ie  będę 
m ia ł dz iec i”  m ó w ił m i szes­
nasto le tn i chłopak -  w spo­
m in a  w o lon ta riusz .

K ażdy  m oże się  p rzy ­
łączyć do m ło d y c h  tu rk o - 
w ian . Jeś li w ię c  n ie  m asz 
p o m ys łu  na s ieb ie , zapra­
szam y w  ic h  im ie n iu  do 
C e n tru m  W o lo n ta ria tu  
p rz y  u lic y  K a lis k ie j 47.

bora

„n iczym ”. W  końcu dojrza ły, k w it­

nący w o lo n ta ria t, to pasja , k tó ra  
og a rn ia  każdego, kto  w kręc i się 
w  to na  pow ażn ie  -  m ó w i je de n  z 
w o lon ta riu szy .

K im  w ię c  ta k  napraw dę je s t 
w o lon ta riusz?  W  in te rn e c ie  m oż­
na zna leźć w ie le  pow ażnych, 
sko m p lik o w a n y c h  i  n iez ro zum ia ­
łych  d e fin ic ji tego  słowa. - N a j­

p rośc ie j i  na jb a rdz ie j z rozum ia le  
w yjaśnien ie: to osoba, k tó ra  jest 
pozytywnie zw a riow an a , bo ja k  
nazw ać kogoś, kto  oprócz swoich  
codziennych obow iązków pom aga  
na stałe innem u, bierze ud z ia ł 
w akcyjnych przedsięwzięciach, 
pracu je , uczy się, m a swoje życie 
towarzyskie, kolegów, imprezy, 
rodzinę -  m ó w i m łodz ież. I  da­
le j: -Ja k  w id a ć  najczęściej dzień  
w olon tariusza, gdyby tylko mógł, 
trw a łby  5 0  godzin a i  to za m a ło ! 
Jednak to n ie  jes t czas zm arnow a­
ny. Przeciwnie, k iedy m a się dużo 
obowiązków, zaczynam y doceniać  
każdą sekundę i  wyciskam y z n ie j 
ja k  najw ięcej. Zycie n ie  jes t ju ż  ta ­
k ie  ja k  wcześniej, jes t o w ie le razy  
ba rdz ie j kolorowe i  pachnące!

D la  w ie lu  lu d z i n iez ro zum ia ­
ły m  je s t, ja k  m ożna w yko nyw a ć  
pew ne czynnośc i za da rm o, pod­
czas, g d y  in n i za podobne us łu g i 
każą sob ie  p łac ić  czasem  w ie lk ie  
p ien iądze, d laczego to robią? 
-T ego  n ie  da się tak  po prostu w y­
jaśn ić . D la  jednego cenniejszy jest 
k ilo g ra m  m iedziaków  czy g ruby na  
siedem centym etrów  p lik  bankno-

szczerego uśm iechu, czy sto decybe­
l i  „dz ięku ję ”.

Jak  p rze ko n u ją  n ie  po trzeba  
w ie le , b y  zacząć pom agać. K ażdy 
coś p o tra fi, w ys ta rczy  s ię  tego 
„p rzycze p ić  i  du s ić  do koń ca ” . 
-Jesteś dobry z m atem a tyk i - w ie­
le dzieciaków  m a z n ią  problemy. 
Znasz się na kom puterach -  po­
m óż odkryw ać ta jn ik i te j wiedzy 
osobom starszym. Rusz g łow ą, a  
na pewno znajdziesz coś d la  siebie 
-  zachęcaj w o lon ta riu sze .

A b y  z n im i dz ia łać n ie  trzeba  
b y ć  też  zrzeszonym  w  ja k ie jk o l­
w ie k  o rgan izac ji, w ys ta rczy  n ie  
b yć  b ie rn y m  na to , co dz ie je  się 
w o k ó ł. A  o n i n ie  są! I  p rzytacza ją  
h is to r ie  „  z życ ia  w z ię te ” :

-Pewnego razu, k iedy w raca­
łem  ze szkoły zobaczyłem leżącego 
mężczyznę - poobijanego i  k rw a ­
wiącego. D o roś li, którzy to w idz ie­
l i  szybko się rozeszli, bo w iedzie li, 
że to osiedlowy pijaczyna. Poszko­
dow anem u pom ogły przechodzące 
dz iec ia k i z oko licznej podstawów­
k i, one zain teresow ały się n im  
i  chc ia ły  dzw on ić  po pogotowie. 
K iedy to zobaczyłem, podbiegłem i  
m ając  m in im a ln ą  wiedzę o ra tow ­
n ic tw ie  pom ogłem  mężczyźnie, ale  
gdyby n ie  te dzieci n ie  zauw ażył­
bym go leżącego w krzakach. Jak  
w id a ć  n ie  trzeba być k im ś  wysoko 
wykształconym, m ajętnym , wyspor­
towanym , dobrze wyglądającym , 
oby pom agać. Każdy pew n ie  sam  
chciałby, żeby je m u  ktoś pom ógł, 
gdy będzie tego potrzebował, trze-

KAPITAŁ LUDZKI
NARODOWA STRATEGIA SPÓJNOŚCI

P ro jekt wspó łfinansow any 
przez Un ię Eu rope jską  w  ram ach 

Europejskiego Funduszu S połecznego

U N IA  E U R O P E JS K A  
EU RO PEJSKI 

FU N D U S Z SP O ŁE C ZN Y

„RAZEM-DALEJ -  Program aktyw izac ji społeczno -  zawodowej 
uczestników  Środowiskowego Domu Samopomocy w  M iła c ze w ie ”

Środow iskow y D om  Samopomocy w  M iłaczew ie  od 01.09.2010 realizuje program  ak tyw izac ji społecznej i 
zawodowej dla uczestników ŚDS. Program ten uzyskał dofinansowanie ze środków  Europejskiego Funduszu 
Społecznego w  ramach PO K L , w  ramach P rio ryte tu V I I  Prom ocja in tegracji społecznej, Dzia łanie 7.2 -  Prze­
ciw dzia łan ie  w yk luczen iu  i wzm ocnienie sektora ekonom i społecznej oraz Poddziałanie 7.2.1 A k tyw izac ja  
zawodowa i społeczna osób zagrożonych w ykluczen iem  społecznym.

Do pro jektu zostało zakw alifikow anych 18 uczestników zajęć terapeutycznych prowadzonych w  ŚDS M i-  
łaczew.

G łów nym  celem pro jektu jes t podniesienie ich um ieję tności społecznych i zawodowych, wzm ocnienie i 
odzyskanie zdolności do funkcjonow ania  w  społeczeństwie, poprzez wprowadzenie dodatkowych zajęć 
wspierających ich aktywność.

Projekt zakłada zwiększenie ich samodzielności, nabycie um iejętności poprawnej kom unikac ji, podniesienie 
samooceny, nabycie now ych um iejętności zawodowych.
Realizacja pro jektu zakłada rów nież wsparcie działa lności Środow iskowego Dom u Samopomocy w  prze­
zwyciężaniu trudnej sytuacji życ iow ej uczestników, w  zaspokajaniu niezbędnych potrzeb życ iow ych oraz w  
postępowaniu rehab ilitacyjnym .

Uczestnicy pro jektu ob jęci są wsparciem  w  dwóch systemach tj. terapeutycznym i konsultacyjnym . W  sy­
stemie terapeutycznym  odbyw ają  się zajęcia indyw idualne i w  m ałych grupach na bazie pracow ni terapii 
zajęciowej - tj. pracownia in form atyczna, ogrodniczo -sto la rska, artystyczno -p lastyczna. W  tym  czasie 
każdy uczestnik ob ję ty jes t indyw idua lnym  programem. Natom iast system konsultacy jny rea lizowany jest 
poprzez poradnictwo specja listów -  psycholog, doradca zaw odowy -  polegające na badaniu, diagnozowaniu 
osoby niepełnosprawnej, prowadzeniu terap ii wspierającej i m otywującej uczestnika oraz poradnictw o dla 
otoczenia uczestników projektu.

W  celu nabycia nowych um iejętności i podniesienia kom petencji zawodowych uczestnicy b io rą  udzia ł w  
warsztatach prowadzonych na bazie pracowni:

- warsztaty bukieciarstwa i flo rys tyk i,

- warsztaty obsługi urządzeń b iurow ych,

- warsztaty obróbki drewna.

W  trakcie rea lizacji p ro jektu zostaną zrealizowane także trzy  jednodn iow e w iz y ty  studyjne w  Zakładach 
A ktyw nośc i Zawodowej.

A ne ta  R a ta jczyk  
K ie ro w n ik  p ro je k tu  

ŚDS M ilaczew
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Kolejna odsłona konfliktu między burmistrzem a Radą Miejską

C zw artko w ą , V III ses ję  Rady M ie js k ie j zdom inow ały  trzy  decyzje radnych, z k tórych  już każda z osobna n iesie da leko  idące  ko nsekw en c je  w  dalszych rek trz
c jach  m iędzy m ie jską  e g zeku tyw ą , a organem  s tan o w iącym . W spom niane decyzje  to : b rak  zgody na proponow ane przez burm istrza Zdzis ław a  C zaplę wniesi* 
nie przez G m inę M ie js k ą  Turek  m ają tko w ych  in w estyc ji in frastruktu ra lnych  o w arto śc i ponad 5 5 5  tys . z ł  do P G K iM , negatyw ny s to su nek  radnych w  spraw i 
przyjęcia planu rozwoju PKS, i w reszc ie  - za kw es tio n o w an ie  zm ian w  budżecie. To zarazem  trzy  s p e k ta k u la rn e  porażki dotychczasow ej linii po lityk i burm istrz cll 
C zapli rodzące w  e fe k c ie  pytan ie  -  Czy aby nie je s t  już najw yższy czas na w y jśc ie  z okopów  te j n iezbyt ś w ię te j Tró jcy, k tó rą  je s t  idea m aksym alizac ji władz] sta 
m iast w spółrządzenia?  ;ai<

Jak pow słaje  m a ją te k  PGKiM
N ie  by ło  em ocji i  praktyczn ie  

żadnej dyskus ji p rzy  okazji p ro jek­
tu  uchw a ły  w  spraw ie wyrażen ia 
zgody rady na propozycję w n ies ie­
n ia  przez G m inę  M ie jską  T u re k  
w k ładó w  n iep ien iężnych w  postaci 
e lem entów  kanalizacji deszczowej 
i  san itarnej do P rzedsięb iorstw a 
G ospodark i K om una lne j i  M iesz­
kan iow ej. A  sprawa je s t nader 
poważnej na tu ry  i  po tencja ln ie  ro ­
dzić m oże dużej w ag i sku tk i. O to 
zgodn ie  z p rzy ję tym i, n ie  ty lk o  
w  naszym  m ieście, zwyczajam i, 
z kasy m ie jsk ie j budow ana je s t 
szeroko rozum iana in fra s tru k tu ra  
kom una lna . Następnie, decyzją 
radnych  je s t ona przekazyw ana w  
fo rm ie  aportu  rzeczowego na stan 
P G K iM . W  efekcie, w  pe łn i m ie jska 
f irm a  została uposażona m ają tk iem  
w ybudow anym  za pien iądze podat­
n ik ó w  idącym  w  dz ies ią tk i m ilio ­
n ó w  z ło tych . Z  jedne j s trony  m oż­
na b y  rzec -  I  w  porządku. Bo m a 
ona odpow iedn i aparat do obs ług i 
i konserw ac ji tejże in fra s tru k tu ry . 
Ponadto je s t to  ko rzys tne  ze w zg lę­
d ó w  podatkow ych . C hoć są i  tacy, 
ja k  np. b y ły  rad ny  Janusz S trycznie- 
w icz, k tó rz y  od la t k ry tyczn ie  oce­
n ia li powyższy proceder. A le  w  tym  
m om encie  p o m iń m y  treść ow ych 
zastrzeżeń, zwracając uwagę na 
nieco in n y  aspekt.

W sprawie PGKiM piszcie 
na Berdyczów

Otóż, ja k  ju ż  zostało w spom nia­
ne, od  la t decyzje o przekazyw a­
n iu  inw estyc ji P G K iM -ow i sw o im i 
uchw a łam i pode jm ow a li radn i. I  w  
zasadzie do tego sprowadzała się 
ic h  cała k o n tro ln a  i  k reacyjna ro la  
w  s tosunku do m ie jsk ie j spó łk i. Bo­
w iem  w sze lk ie  kom petenc je  w łaś­
c ic ie lsk ie  w  ty m  przypadku stały 
się wyłączną dom eną b u rm is trza  
m iasta i n ikog o  w ięcej. N ib y  je s t 
to  sytuacja regu low ana rozstrzyg­
n ięc iam i p raw nym i. W  porządku. 
T a k  się je d n a k  składa, że f irm a  ta 
w  k luczow ych  dla  n ie j obszarach 
działa prak tyczn ie  w  w arunkaeh 
m onopo lu  natura lnego (zwłaszcza, 
g d y  chodz i o dostarczanie w o d y  i 
o d b ió r śc ieków ). W  doda tku  w  ra­
m ach in fra s tru k tu ry  zbudow anej z 
budże tu  m iasta i przekazanej f irm ie  
za w o lą radnych . T y c h  sam ych rad­
nych, k tó rz y  w  pozostałych spra­
w ach dotyczących funkc jonow an ia  
P G K iM  m ogą przys łow iow o pisać 
sobie na Berdyczów . Co ciekawe, 
om aw iane kw estie  nawet w  m in i­
m a lnym  s topn iu  n ie  s ta ły  się przed­
m io te m  debaty w  kam pan ii przed 
n iedaw nym i •wyboram i sam orządo­
w ym i. T ym czasem  p ro b lem  jest. I 
to  w ie lce  pow ażny i nabrzm iew ają­
cy. W  ty m  m ie jscu m ożem y przejść 
do w ydarzeń będących tłe m  dla  od­
rzucenia przez w iększość radnych

propozyc ji przekazania inw estyc ji 
na rzecz P G K iM .

Bo ło  nie leży  
w  k o m p eten c jach  rady  

O to 17 m arca b r. przewodniczą­
cy  k o m is ji kom una lne j Rady M ie j­
skie j Rom uald A n to s ik  zaprosił m . 
in . b u rm is trza  Czaplę i k ie ro w n i­
c tw o P G K iM  na posiedzenie wspo­
m nianej k o m is ji zaplanowane na 22 
m arca. A  tem atem  obrad m ia ła  być 
analiza uw ag m ieszkańców  na te­
m at funkc jonow an ia  przeds ięb ior­
stwa. W  odpow iedzi doręczonej 
A n to s iko w i na sześć godz in  przed 
p lanow anym  spo tkan iem  b u rm is trz  
Czapla, na tu ra ln ie  nader uprze jm ie, 
wyjaśnia, że tem at funkc jonow ania  
spó łek kom u na lnych  nie  należy do 
w łaśc iw ośc i Rady G m iny. -Ewen­
tua lne  wnioski, zgodnie z art. 243  
K P A  należy przekazać w  te rm in ie  
7 d n i właściwem u organow i -  do- 
daje tu rk o w s k i bu rm is trz . Inaczej 
m ów iąc, w  e leganck ich  słowach 
pan b u rm is trz  odsyła radnych  na 
przys łow iow e drzewo, po czym  na 
posiedzeniu k o m is ji n ie  pojaw ia 
się. P odobnie ja k  n ik t  z  k ie ro w n i­
c twa spó łk i. Za to  przybyw a ją pe łn i 
ża lów  i  p re tens ji m ieszkańcy, k tó ­
rzy  swoje n iezadow olenie wylew ają 
na radnych  z k o m is ji kom una lne j. 
C zy zatem  w  św ietle  p rzyw o łanych  
zdarzeń m oże dz iw ić  decyzja rad­
nych , w  k tó re j on i n ie  zgadzają się 
na przekazanie in fra s tru k tu ry  ka- 
na lizacyjno-sanitam ej na rzecz PG­
K iM ?  W  każdym  bądź razie trudn o  
w  ty m  w szys tk im  doszukać się ja ­
k ic h k o lw ie k  śladów  w spó łp racy na 
lin ii b u rm is trz  Czapla -  w iększoś­
ciowa koa lic ja  w  radzie. B liższe je s t 
to  raczej zasadzie -  Jak K uba Bogu, 
ta k  B óg  Kub ie .

Budow anie konfliktu w o kó ł 
PKS-u, czyli ja k  zn iechęcić  

sobie radnych
N ieco  odm ienna w  szczegółach, 

ale podobna co do zasady była  sytu­
acja w  spraw ie przy jęc ia  planu roz­
w o ju  spó łk i PKS w  T u rk u  SA  na lata 
2011-2015. Jak w iadom o od 1 lipca 
G m ina M ie jska  T u re k  je s t je dyn ym  
w łaścic ie lem  przewozowej spó łk i. 
W iadom o też, że firm a  ta bo ryka  
się z bardzo pow ażnym i prob lem a­
m i finansow ym i, czego sku tk ie m  
by ła  lu tow a decyzja rady o udzie le­
n iu  PKS-owi pożyczki w  w ysokośc i 
1 m in  z ł i um orzen iu  ponad 430 tys. 
z ł zaległego na rzecz m iasta podat­
ku . N iem a l nazajutrz po ty m  geście 
radnych , k tó rzy  ty leż  łaskaw ie, 
co i  za bezdum o s ięgnęli do kasy 
m ie jsk ie j T u re k  ob ieg ła  w ieść, że 
b u rm is trz  Czapla fo rsu je  powołanie 
d rug iego  cz łonka Zarządu PKS. W  
reakc ji radn i zw o ła li na 3 m arca se­
sję nadzwyczajną, k tó rą  raczy ł od­
puścić sobie sam b u rm is trz  Czapla, 
ja k  i n ie  w iedzieć dlaczego władze 
PKS-u. T a  absencja ze s tro n y  w ło ­

darza ja w i się b łędem . T y leż  poważ­
nym , co i  n iezrozum ia łym . T o  ostat­
n ie  należy bo w iem  brać w  ta k im  
oto kon tekście , że w  trz y  tygodn ie  
później ten sam b u rm is trz  Czapla 
występuje do rady o przyjęcia  wspo­
m nianego p lanu rozw o ju  PKS.

Po co  miastu PKS 
A  przecież od początku  m us ia ł

w iedzieć, że z taką  propozycją  
będzie m us ia ł w ystąp ić. B ow iem  
przy jęc ie  powyższego dokum e n tu  
je s t w a ru n k ie m  zap isanym  czarno 
na b ia łym  w  um o w ie  kom una liza - 
cy jne j zaw arte j 1 lipca  2010r.z m in i­
s trem , skarbu. Co w ięcej, b u rm is trz  
Czapla p rze jm ując PKS zobow iąza ł 
się tam  do p rzygo tow an ia  tak iego  
p lanu do 31 g ru d n ia  2010r., a do 28 
lu tego  m ia ł p rzy ję ty  ju ż  fo rm a ln ie  
do ku m e n t przekazać do m in is te r­
stwa. W  te j sy tuac ji dop raw dy tru d ­

Po wyroku NSA także turkowscy radni będą mogli zmieniać budże

C zw a rtk o w a , V III ses ja  R ady M ie js k ie j Turku zo s ta ła  p rzerw ana. P ow odem  ta k ie j dec  
była n iem ożność kom prom isu w  k w e s tii zm ian  w  budżecie m ia s ta  m iędzy radnym i koalicj 
w iększo śc io w ej a burm istrzem  Z dzis ław em  C zaplą . Ż ad n a  ze sp iera jących  s ię  stron  nie zn 

ła  w ted y  w yroku N acze lnego  Sądu A dm in is tracy jnego  z 1 6  lu tego  2 0 1 1 r . A je s t  to  jedno  
kluczow ych rozstrzygnięć d la k szta łtu  lo ka lne j d em o krac ji. N a tu ra ln ie , dotyczy ono również  
Turku. K ró tko  m ó w iąc , je s t  to  w ie lk i tr iu m f d em o krac ji lo ka lne j. W ypada m ieć  nadzie ję , że i  
pierw szy k ro k  do zako ńczen ia  sm u tn eg o  czasu d la sam orządu, k tó ry  w ed le  ty le ż  z łoś liw ej, ci 
tra fn e j in te rp re ta c ji sp row adza ł s ię  do te g o , że  burm istrz sam  rządził.

Czy radni m uszą b yć  b e z ra d ­
ni w o b e c  burmistrzowskiej 

wersji budżetu
-W yłączna in ic ja ty w a  w prow a­

dzenia zm ia n  w  budżecie należy 
do o rganu wykonawczego i  radny, 
a n i g ru p a  radnych n ie  mogą z 
taką in ic ja ty w ą  występować -  na 
czw a rtko w e j sesji Rady M ie js k ie j 
zapew n ia ł b u rm is trz  Czapla. Po­
w yższe s tw ie rd z e n ie  pad ło  po 
w n io s k u  au to rs tw a  radne j M a ­
r io l i  K a d rzyń sk ie j-S iw e k , k tó ra  
zap roponow a ła  w y k re ś le n ie  w y ­
d a tk ó w  bu d że to w ych  p rze d łożo ­
n y c h  p rzez b u rm is trz a  C zaplę w  
p ro je k c ie  u c h w a ły  o zm ianach  
w  te g o ro c z n y m  budżec ie . Łącz­
na . w a rtość  c ięć  w  budżec ie  
zap rop ono w a nych  p rzez ra d ­
ną op iew a ła  na 985 tys . z ło tych . 
P rz y p o m n ijm y , że p ropozyc ja  
K a d rz y ń s k ie j d o tyczy  bu d że tu  
obc iążonego d e fic y te m  id ą c y m  w  
g ru b e  m ilio n y . Jednak pew ność 
s ie b ie  i  a u to ry ta ty w n y  s ty l w y p o ­
w ie d z i za rów no  cy tow anego  ju ż  
b u rm is trz a  C zap li, ja k  i  s k a rb n i­
ka  m ia s ta  M a łg o rz a ty  D z ia m a ry  
sp ra w iły , że ra d n i c e n tro le w ic o ­
w e j k o a lic ji p rz y ję li dość de fen­

no zrozum ieć, d laczego b u rm is trz  
Czapla za fundow a ł sobie k o n f lik t  
z w iększością  radnych . T y m  bar­
dziej, że w śró d  w ym o gó w  owego 
p lanu rozw o ju  PKS by ło  u jęcie  go 
w  kon tekśc ie  p o lity k i transporto ­
w ej G m in y  M ie js k ie j T u re k . Co 
w idn ie je  naw et i w  sam ym  ty tu le  
dokum en tu . T y le , że ja k  przyzna ł 
sam b u rm is trz  Czapla tak ie j „po ­
li ty k i transportow e j n ie  m a” . Bo 
ja k  m oże i  s łusznie podkreś la , je s t 
ona bodaj n iepo trzebna  w  ob ręb ie  
rap tem  16 k m  kw . na ja k ic h  rozpo­
ściera się T u re k . A le  ja k  id z ie  się 
na o tw artą  w o jnę  z rad nym i, to  w  
tak ie j sy tuac ji na leżałoby się spo­
dziewać ta k ic h  rip os t, ja k  choćby  
w  w ydan iu  radnego A n tos ika , k tó ­
ry  zauważył: -C z y li po lityka  trans­
portow a jest nam  niepotrzebna, za 
to m iastu potrzebny jest PKS.

syw ną postaw ę. S tąd po zakoń­
czone j f ia s k ie m  p ró b ie  negoc jac ji, 
ra d n y  R om ua ld  A n to s ik  z g ło s ił 
p rz y ję ty  późn ie j w n io s e k  o p rze ­
rw a n ie  sesji.

Radni z K ędzierzyna-K oźle  
p okaza li d rogę  

furkowskim  ra jcom
W  św ie tle  za is tn ia łe j sy tuacji n ie  

sposób uciec o d  fundam en ta l­
nego pytania: - K to  w  ty m

W  osta tn ich  la tach  zap isy p ra w n e  i  p ra k ty k a  po lityczn a  m ocno osla|, p 
nawczej. T u rko w scy  ra d n i m ie jscy obecnej ka d e n c ji p ró b u ją  zm ien ić  | S(. 
tyw y. P rzyp o m in a  to  p rzec iągan ie  lin y . Z  je d n e j s tro n y  za je j kon iec tr ^ a  
osobach: A n d rz e ja  D rzew ieckiego, M iro s ła w a  M ęka rsk ieg o  i Tadeusza,e r 
przeciągnąć ra d n i: R om ua ld  A n to s ik , M a r ia n  M . M a rcze w sk i, M a r io la ^
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S łowem , ja k  w  przypadku aport 
do P G K iM  - wcześnie j czy późn i 
sprawdza się porzekadło : -  KI 
sieje w ia tr, zb iera  burzę. I  w  ta k  
sytuacji tru d n o  nawet o bardzi 
m ery to ryczną  ocenę samego p) 
nu  rozw oju . Chociaż rad n i PJ 
(Tom asz K w aśny i  Janusz Dude l 
na jego  tre śc i n ie  zostaw ili such 
n itk i. Spore w ą tp liw ośc i co do pl 
nu  na sesji zg łos iła  radna M a i 
N itecka-O lenderek. Z  k o le i rad r 
M a rian  M . M a rczew sk i ca ły p r  
je k t  o k re ś lił m ianem  bub la  pra t 
nego, nad k tó ry m  n ie  m ożna wrę*, 
procedować. I  n ie  pom og ły  prób 
kom p rom iso w ych  rozw iązań zg ł 
szane przez służby praw ne urzęd 
i  popierane przez część radnych  1 
(Roman G ro b lica ), b y  rada przyję 
plan w  fo rm ie  „s tanow iska” . W  ń 
zu ltac ie  g łosam i w iększości pro je l

sporze m a rację? Czy b u rm is tf 
Czapla z pe łnym  przekonanie lf 
tw ie rdzący, że zgłaszanie zmial 
budże tow ych  leży ty lk o  i  wyląc, 
n ie  w  kom petenc jach  o rganu w j 
konaw czego, czy też ra d n i do b iji 
ją cy  się ta k ie j m ożliw ości? Spraw 
w yda je  się przesądzać w y ro k  NSf 
z 16 lu tego  2011r, w  k tó ry m  odrzii 
eona zostaje skarga kasacyjna R* 

g iona lne j Izb y  O brachunków *
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został odesłany do g ru n tow nych  
poprawek.

Radna Kadrzyńska c h c e  
odch u d zać  w ydatk i

Jednak w ydarzen iem  o najbar­
dziej don ios łym  znaczeniu ja w i się 
kw estia  praw dziw e j aw an tu ry  do 
jak ie j doszło w  spraw ie odrzuce­
nia  bu rm is trzo w sk ich  propozycji 
zm ian w  tegorocznym  budżecie.

Z  uw ag i na ciężar g a tu n ko w y  
p ro b lem u, tem atow i tem u  pośw ię­
cam y od ręb ny  m ateria ł. W  tym  
m ie jscu w ypada je d y n ie  zazna­
czyć, że oto po raz d ru g i w  c iągu 
trze ch  m ies ięcy  b u rm is trz  Czapla 
w prow adza do budże tu  znaczne 
ś rod k i. P rzed m ies iącem  b y ło  to 
kw o ta  ok. 2 m in  zl, a ty m  razem  
chodz iło  o 985 tys. zł. Ś ro d k i te 

stanow ią z w ro t z  ty tu łu  in w es tyc ji 
ja k ie  m iasto p row adz i w  ram ach 
ś ro d kó w  un ijn ych . Pam ię tam y, że 
przed m iesiącem  ra d n i p rz y c h y lili 
się do p ropozyc ji b u rm is trz a  i  np. 
m ilio n  z ło tych  przeznaczono na 
wcześnie jsza spłatę w ie rzy te ln ośc i 
z ro k u  2014. T y m  razem  p ropo­
zycje zm ian  w  budżecie  zak łada ły  
m . in . w yd a tek  800 tys. z ł na u lice  
na Z d ro jkach  L e w ych  (W ien iaw ­
sk iego i P aderew sk iego ), 100 tys. 
z ł na w y k u p  g ru n tó w  oraz 70 tys. 
z ł na w ydan ie  m o n o g ra fii o h is to ­
r i i  M K Ś  T u r  T u re k . -Uważając, że 

m iasto m a p iln ie jsze potrzeby n iż  te 
zaproponowane w  pro jekc ie  zm ian  
budżetowych wnoszę o ich wykreśle­
nie  -  zasugerow ała radna  M a rio la  
K adrzyńska-S iw ek. K o ro n n ym  

argum entem  radne j p rzem aw ia­
jącym  za tego typu  decyzją  b y ło  
zm nie jszen ie  re ko rd o w e g o  de fi­
cy tu  w  bardzo nap ię tym  budżecie  
m iasta.

e

w  O polu. M a te ria ł re fe ru ją cy  sam 
w e rd y k t ja k  je go  uzasadnienie 
obszern ie  p rzy taczam y za dz ien­
n ik ie m  Rzeczpospolita z 7 m arca 
2011r. W  p rzyw o ływ ane j spraw ie 

m ow a je s t o tym , że z p ro je k tu  
budże tu  przed łożonego przez 

prezydenta m iasta  Rada M ia s ta  
K ędzie rzyn K oź le  w y k re ś liła  bu- 

(jj,-dowę ośw ie tlen ia  je dn e j z  u lic , 

wprowadza jąc budow ę o św ie tle ­
n ia  na inne j u licy . O b ie  inw esty ­
cje m ia ły  kosztow ać 120 tys. zł, a 
zm iana, co is to tne, n ie  zw iększała 
de ficy tu  w  budżecie  m iast. M im o  
to  opo lsk ie  R IO  o rze k ło  o nieważ­
nośc i te j części u ch w a ły  i  sam o ją  
zm ien iło . W  ten  sposób Regiona l­
na Izba O brach un kow a  stanęła na 
s tanow isku, że sko ro  w yłączne 
praw o zgłaszania propozy­

4  pozycję  rad nych . W  rezu ltac ie  roz ro s ły  się kom petenc je  w ładzy  w yko -

*stan rzeczy, n a p o tyka ją c  zdecydow any o p ó r b u rm is trz o w s k ie j egzeku- 

rna b u rm is trz  Z d z is ła w  C zap la  w sp ie ra n y  p rzez ra tuszow ych  V IP -ó w  w  
a’.erw ińskiego. Po d ru g ie j s tron ie  kaw a łe k  l in y  z p re ro g a ty w a m i p ró b u ją  
^ d rz y ń s k a -S iw e k  i  M a re k  Pańczyk.

A pan  burmistrz zgłasza veto
N a pom ys ł radne j K adrzyńsk ie j 

zaoponował b u rm is trz  Czapla. - 
Proponowanie zm ian  w budżecie 
należy do wyłącznej kom petencji or­
ganu  wykonawczego, a  więc radny  
czy g rupa  radnych n ie  może z taką  
in ic ja tyw ą występować -  p rzekony­
w a ł b u rm is trz  Czapla. N a  takow e 
d ic tu m  radn i koa lic ji obawiając się 
zakw estionow ania przez wojew o­
dę popieranej przez n ic h  uchw a ły  
zarządzili p rze rw ę w  obradach. Ich  
negocjacje z bu rm is trze m  m usia ły  
być  b u rz liw e  i  trudne , bo przerw a 
przed łuży ła  się ponad w sze lk ie  
m ia ry . Jednak w  ku lua row ych  de­
batach m usia ło  stanąć na niczym . 
G dyż po pow roc ie  na salę obrad 
g łos  zabra ł rad ny  A n tos ik : -Za dużo 
dobrego z tych naszych rozmów nie  
wynikło. D latego wnioskuję o prze­
rw a n ie  sesji, abyśmy d a li sobie szan­
sę w  postaci k ilk u  d n i do namysłu
-  w n ioskow a ł A n to s ik . W  ty m  m o­
m encie  zaoponował rad ny  G rob lica  
-P o  co są komisje, na których nie  
zgłoszono żadnych propozycji zm ian
-  zauważył rad ny  TS. N a  kon iec  
g łos  zabra ł b u rm is trz  Czapla, rzu ­
cając k ró tk ie  veto: -A le  chcę po­
wiedzieć, że ja  się n ie  zgadzam na  
dokonanie proponowanych z m ia n . . 
Jednak w o lą  w iększośc i została 
przerw ana do czw artku , 31 marca. 
D oda jm y, też, że koa lic janc i popeł­
n i li b łąd  n ie  dopraszając ko leg ów  
z PJN na ku lua row e  negocjacje z 
bu rm is trze m  Czaplą. Stąd ci, chcąc 
okazać swoje n iezadow olenie, n ie  
popa rli w n iosku  o p rzerw an ie  sesji. 
B y ło  to  n iepotrzebne okazanie le k ­
ceważenia „P JoN ków ”  i  n ie  pow in ­
no się w ięce j powtarzać.

Andrzej Jarek

c ji zm ian w  uchw a le  budże tow e j 
w  tra kc ie  ro k u  budże tow ego m a 
o rgan  w ykonaw czy, rada m iasta 
n ie  m oże w prow adzać w łasnych  
popraw ek w ykracza jących  poza za­
k re s  p ro je k tu . W  ocenie ra d y  ta k i 
stan rzeczy sprow adza łby ją  do ro li 
po dm io tu  akceptu jącego w  całości 
bądź odm aw ia jącego akceptacji 
p rzed łożonego p ro je k tu . N a jp ie rw  
W S A  w  O po lu , a późn ie j N Ś A  RA­

CJĘ P R Z Y Z N A ŁY  R A D Z IE  M IA ­
STA. N a ja k ic h  założeniach bazuje 
n in ie jsze rozstrzygn ięc ie? O tóż 
zgodn ie  z ustaw odaw stw em  sa­
m orządow ym  i ustawą o finansach 
p u b licznych  rada g m in y  lu b  m iasta 
n ie  m oże w prow adzać w  p ro je kc ie  

uch w a ły  budże tow e j zm ian  powo-

d a  „ Ć ć z A a

Radni koa lic ji PO-SLD-R iP, 
zdom inow ane j przez radnego 
M arczew skiego , nie usta ją  w 

i dzia łan iach , k tóre mają zdes tab i­
lizow ać m ie jsk i budżet. N a jp ierw  
przez k ilka  tyg o d n i nie chc ie li 
przy jąć uchw a ły  budże tow e j na 
2011 rok. Ot tak, bez pow odu, dla 
zw yk łe j zadym y po lityczn e j. P rzy­
ję li ją  po czasie, gdy Turek p ra ­
w ie s tra c ił m oż liw o ść  s ięgn ięc ia  
po część p ro g ra m ó w  un ijn ych . I 
uwaga -  p rzy ję li bez żadnych 
popraw ek. Teraz jednak chyba 
uznali, że budżet p rzew idu je  zbyt 
dużo in w e s tyc ji i rem on tów . I po ­
s ta n o w ili część z n ich z budżetu 
w yco fać.

C z e g o  n ie  c h c q  ra d n i 
k o a lic ji  PO-SLD-RiP

G łosem  radnej K adrzyńsk ie j— 
S iw ek radni ko a lic ji zażądali usu­
n ięcia  z p ro je k tu  budżetu : budow y 
dróg gm inn ych  (u l. W ien iaw sk ie ­
go i Paderew skiego) na Z d ro j-

du jących: a /  zm nie jszen ie  docho­
dów ; b /  zw iększen ie  w yd a tkó w  i 
de ficy tu  budże tow ego. Żadna z w y­
m ie n io n ych  sy tuacji w  om aw ianym  
p rzypadku  n ie  m ia ła  m iejsca.
Prof. A ndrzej Piasecki p rzeciw  

roszczeniom  w ła d zy  
w yko n aw cze j

P rzytaczane w yże j rozs trzyg ­
n ięc ie  N S A  m a ko losa lne  znacze­
n ie  d la  pop raw y stanu de m okra c ji 
lo ka ln e j, w  k tó re j rea lna w ładza od 
la t coraz ba rdz ie j k o n c e n tru je  się w  
rę ka ch  w ó jtó w  i b u rm is trz ó w  kosz­
tem  o rg a n ó w  stanow iących c zy li 
rad  g m in  i  m ia s t N a  fa k t o g ran i­
czan ia k o n tro ln e j i  k rea cy jn e j ro l i 
o rg an u  stanow iącego w  procesie 
kon s tru o w a n ia  budże tu  zw raca 

uw agę w  sw o im  kom e n ta rzu  
d la  Rzeczpospolite j p ro f. A n ­
d rze j P iasecki. N a leży  p rzy  
ty m  po dkre ś lić , że m ó w i 
to  za łożyc ie l E cha T u rk u  
i je go  w ie lo le tn i re d a k to r 

nacze lny i  tu rk o w s k i radny,
a obecn ie  k ie ru ją c y  K a ted rą  

Sam orządu T e ry to r ia ln e g o  na 
U n iw e rsy te c ie  P edagog icznym  

w  K rako w ie . P ro f. P iaseck i je s t 
au to rem  lic z n y c h  p u b lik a c ji za­
ró w n o  z te o rii ja k  i p ra k ty k i in s ty ­
tu c ji sam orządu w  Polsce i  w  E u­
rop ie . M ó j Szacowny P op rzed n ik  
na fu n k c ji re d a k to ra  naczelnego 
E cha  p rzy  o kaz ji zauważa, że ok ra ­
ja n ie  k o m p e te n c ji rad  przez sam o­
rządow ą egzeku tyw ę  do tyczy  n ie  
ty lk o  budże tu . Jego zdan iem  od la t 
p rze p isy  praw a ja k  i p ra k ty k a  po­

N ie będzie  budow y ulic  W ie n ia w s k ie g o  i P ad e re w s k ie g o , 
ani park ingu  na Os. W y zw o len ia , n ie  będzie  p ien iędzy na  
zaku p  g ru n tó w  pod now e u lic e , an i m onografii na 9 0 -le c ie  
„T ura” T u rek . T a k ie  są  k o n s e k w e n c je  zm ian  w  budżec ie , ja ­
k ie  na o s ta tn ie j ses ji zaproponow ali radni PO. R ów nocześn ie  
radni PO i je g o  p rzy s ta w e k  (S LD  i R iP ) o 7 5  proc, obniżyli 
s ta w k ę  o p ła ty  za  za ję c ie  pasa  d ro gow ego , bo są  za  w yso k ie  
- u w ag a  d la  je d n e g o (!) p rzedsięb io rcy . T ego , u k tó re g o  radni 
PO zo rg an izo w ali sw ą  ko n w e n c ję  w yb o rczą .

kach, w ykonan ia  dokum en tac ji 
pa rk ingu  na Os. W yzw olen ia , za­
kupu lap topa dla Rady M ie jsk ie j, 
k tó rego  zakupu notabene w cześ­
nie j dom aga ł się radny M arczew ­
ski oraz op racow an ia  m o n og ra fii 
na 90 -lec ie  „T u ra ” Turek. Te dw ie 
osta tn ie , zgódźm y się, nie są dla 
m iasta  p r io ry te te m , choć m on o ­
g ra fia  by łaby p ięknym  prezentem  
m iasta  dla k lubu na jego św ię to . 
Ale pozosta łe  inw estyc je  są n ie ­
zbędne. Proszę po jechać na ulice 
W ien iaw sk iego  i P aderew skiego i 
spytać m ieszkańców  czy zechcą 
jeszcze poczekać na budowę n o r­
m alne j naw ie rzchn i. A lbo proszę 
spytać k ie row có w  na os. W yzw o­
len ia  czy w o lą  w iększe d ie ty  rad­
nych czy porządny pa rk ing?

PO ja k  Filip z k o n o p i 
Tyle, że odpow iedz i na te pyta-

lity czn a  osłab ia ją  pozycję  rad n ych  
w  pozabudże tow ych  obszarach 
aktyw nośc i, w zm acn ia jąc ty m  sa­
m y m  o rgan  w ykonaw czy.

Burmistrz C za p la  winien  
się ogran iczyć

O m aw iany w y ro k  N S A  ja k  i ge­
ne ra lizu jący doń kom en ta rz  znaw­
c y  spraw  sam orządow ych zdaje się 
jednoznacznie przesądzać także 
spó r m ię dzy  bu rm is trze m  Czaplą a 
Radą M ias ta  T u rk u . N a tu ra ln ie  na 
rzecz radnych . D o tąd  rosnąca kon ­
centracja  kom pe tenc ji w ładczych 
w  rękach  u rzędu  b u rm is trza  m o­
g łab y  b yć  poddawana k ry ty c e  jako  
naruszająca ducha  dem okrac ji. Bo 
p roceder ten sprowadzał radnych  
do ro li b ie rn ych  je d yn ie  no ta riu ­
szy w o li bu rm is trzow sk ie j. Rajcy 
m o g li sobie co najwyżej pogadać, 
a i  ta k  k luczow e decyzje dotyczące 
loka lne j społeczności spoczywały 
w  rękach  w ó jta  czy bu rm is trza . 
N ic  dziw nego, że w  naszym  m ie­
ście powyższa sytuacja m usia ła  
zaowocować z łoś liw ą  de fin ic ją  s a  
m orządu, w  m yś l k tó re j w  T u rk u  
m am y sam orząd, bo... b u rm is trz  
sam rządzi.

W  św ie tle  zapadłego w y ro k u  
N S A  sytuacja u leg ła  da leko idącej 
zm ianie . B o  jakże odm iennego 
sensu nabierają w  tym  kon tekśc ie  
słowa bu rm is trza  C zapli podsum o­
w ujące n iedaw ną sesję Rady M ie j­
sk ie j: -A le  ja  chcę powiedzieć, że 
n ie  zgadzam się na dokonanie tych 
zm ian. T ego  typu  w ypow iedź sta­
n o w i zaprzeczenie ju ż  n ie  ty lk o  du­
cha dem okrac ji, a le też i  je j lite ry . 
W e rd y k t ten w ym u s i postulowane 
na tych  łam ach zjaw isko uc ieran ia  
się pog lądów  m ię dzy  bu rm is trzem , 
a radnym i. Co je s t n ie  ty lk o  zgod­
ne z m echan izm am i dem okrac ji, 
ale nade w szystko  lep ie j posłuży 
in te resom  m ieszkańców  naszego 
m iasta.

A ndrzej Jarek

nia radnych koa lic ji nie in te resu ją . 
W ażniejsza je s t po lityczn a  zady­
ma, ważnie jsza je s t destab ilizac ja  
budżetu , ważnie jsze je s t s taw ian ie  
bu rm is trza  „po d  m ure m ” na zasa­
dzie „a lb o  zgodzisz się na nasze 
propozyc je , a lb o . . . ” .

U staw odaw ca na szczęście 
p rzew idz ia ł m oż liw o ść  tak iego 
zachow ania  radnych i POZBAW IŁ 
ICH INICJATYW Y DOKONYW ANIA 
ZM IAN W  BUDŻECIE. Takie praw o 

ma jedyn ie  b u rm is trz . Radni ko ­
a lic ji ze sw o ją  in ic ja tyw ą  w y rw a li 
się w ięc jak  „ f i l ip  z k o n o p i” , bez 
zna jom ośc i prawa, bez zna jo m o­
ści m oż liw o śc i. Ich p ropozyc je  nie 
m ogą być zrea lizow ane, chyba, że 
„p rze ko n a ją ” do n ich bu rm is trza . 
A ja jestem  zdania, że w szystk ie  
in w estyc je  zaplanow ane w budże­
cie są kon ieczn ie  do w ykonan ia  i 
nie m ogą czekać. Zapow iedzia łem  
już, że nie zgodzę się na zm iany. 

C zy  d o jd z ie  d o  sza n ta żu ?
Ale w łaśnie, bu rm is trza  prze­

cież można jeszcze „p rzekonać” . 
Jak? Choćby m ów iąc: „a lbo  się 
pan zgodzi na nasze propozycje  i 
zm ieni budżet tak  jak  tego chcem y, 
albo nie p rzy jm iem y żadnych pań­
sk ich p ropozyc ji uchw a ł i do końca 
kadencji n ic pan nie zrob i w  m ie ­
śc ie ” . M ożna w yobrazić  sobie taką 
„p ro p o zyc ję ” ? W  tej radzie można 
w yobrazić  sobie w szystko.

Q U O  VADIS R ad o
Radni koa lic ji PO -SLD-R iP  po 

raz ko le jny  w  te j kadencji p rze rw a­
li sesję. Po co? „B y  m ieć czas na 
p rzem yślen ie  jeszcze raz naszych 
p ro p o z y c ji” -  o rzek ł radny A n to ­
s ik . A nie m ożna było  tych  p ro p o ­
zyc ji przem yśleć przed sesją rady 
i nie ośm ieszać się p ro po zyc jam i, 
k tó re  nie m ają szans rea lizac ji?  
W idać nie m ożna było .

Jednak ko le jna  przerw ana se­
s ja  pokazuje n iebezpieczny trend , 
w  jak i w chodz i rada obecnej ka­
denc ji. P rzeryw an ie obrad staje 
się sw o is tą  fu rtką , przez jaką w y ­
chodzą radni ko a lic ji, gdy ty lk o  
na ses ji coś nie idzie po ich m y­
ś li, np. gdy b u rm is trz  nie zgadza 
się na ich p ropozyc je  i po trzeba 
czasu na jego „p rze ko n a n ie ” . Po­
kazuje też, jak  bardzo s te row an i 
są radni ko a lic ji, sko ro  nie są w 
stan ie  podczas sesji pod jąć sa­
m odzie lnych  decyz ji. Jak bardzo 
są zależni sko ro , każdą in ic ja tyw ę  
m uszą uzgodn ić  z radnym  M ar­
czew ski, trzym a ją cym  nad całą 
koa lic ją  „o p ie k ę ” .

T y lko  czy to  je s t jeszcze sa m o ­
rządność?

Zdzisław Czapla
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W  Urzędzie Gm iny Przykona, odbyło s ię  zebran ie  podsu­
m o w ujące  w ybory s o łe c k ie . W  p ierw szej części przepro­
w adzono szko len ie  dotyczące  ko m p eten c ji so łtysów  i rad 
so łeck ich  oraz zadań , ja k ie  s to ją  przed je d n o s tk a m i pom oc­
niczym i gm innego  sam orządu . P odziękow ano ustępującym  
sołtysom  oraz uhonorow ano tych  z najdłuższym  s tażem . W  
drugiej części odbyły s ię  w ybory G m innego Koła W ie lko p o l­
sk ieg o  S tow arzyszen ia  S o łtysów . Jego przew odniczącym  zo­
s ta ł ponow nie Ryszard P ap ierko w sk i -  so łtys  ze S m u lska . 
W  zebraniu  uczestn iczy ł sen a to r Ireneusz N iew iaro w sk i.

W  g m in ie  P rz y k o n a  je s t 
o s iem n aśc ie  so łec tw , w  k tó ry c h  
p rz e p ro w a d zo n o  w y b o ry . F re ­
k w e n c ja  b y ła  n ied uża , na 3383 
u p ra w n io n y c h  do g ło so w a n ia  
u d z ia ł w z ię ły  862 osoby , co  sta­
n o w i 25,48 p ro c . N a jw ię ksza  w y ­
nosząca 61,53 p ro c , fre k w e n c ja  
b y ła  w  W ic h e r to w ie . N ie w ie le  
g o rs i b y l i  m ie s z k a ń c y  O lszó w ­
k i,  k tó ry c h  na z e b ra n iu  w y b o r­
czym  b y ła  ponad  .po łow a (59,78 
p ro c .) . N ie  d o p is a li m ie s z k a ń c y  
P rz y k o n y . N a  498 p rz y s z ło  ty l ­
k o  43 (8,63 p ro c .) . P rzek ra cza ­
ją ca  n iezn a czn ie  14 p ro c , b y ła  
fre k w e n c ja  w  B o le szczyn ie  i 
Laskach . W  p ię c iu  so łe c tw a ch  
w y b ra n o  n o w y c h  so łtysó w . Jó­
z e f M in tu s  z  D ą b ro w y  i  D a n u ta

W ó jt  M iro s ła w  B ro n is z e w s k i 
p o d z ię k o w a ł so łty s o m  z ponad 
d w u d z ie s to le tn im  stażem . U s tę ­
pu ją cy  K a z im ie rz  B an as iak  so ł­
tyso w a ł 25 la t. N ie w ie le  m n ie j­
szym  stażem  m og ą  p o c h w a lić  
s ię  Józe f M in tu s , Józe f Potasiń- 
s k i i  R ysza rd  P a p ie rk o w s k i. O n i 
o raz p o zos ta li o d cho dzą cy  so ł­
ty s i o trz y m a li z e g a rk i z w y g ra ­
w e ro w a n y m  o k o lic z n o ś c io w y m  
na p isem  oraz m eda le  i  s ta tu e tk i 
z h e rb e m  g m in y .

D ru g a  część zeb ran ia  na le ­
ża ła  do W ie lk o p o ls k ie g o  S to­
w a rzyszen ia  S o łtysów . Swoją 
obecnośc ią  zaszczyc ił je  sen a to r 
Ire n e u s z  N ie w ia ro w s k i -  p re ­
zes K ra jo w e g o  S tow arzysze­
n ia  S o łtysów . N a 56 c z ło n k ó w

W  zeb ran iu  w z ię ło  ud z ia ł 24 cz łonków  S tow arzyszen ia Sołtysów.

I
I

K a z im ie rz  B anas iak uh on orow an y zosta ł za ćw ierćw iecze so łtyso­

w a n ia  w  E w inow ie .

K ry s z to fo w ic z  z B ą d k o w a  D ru ­
g ie g o  z re z y g n o w a li z  u b ie g a n ia  
s ię  o re e le k c ję . K a z im ie rz  Ba- 
na s ia k  z E w in o w a , E w a  Ś w ita j z 

K acze k  P ia s to w ych  i Józe f K u ­
rzaw a  z W ic h e r to w a  p rz e g ra li 
ze s w o im i k o n trk a n d y d a ta m i. 
N a jw ię c e j, c z te re c h  k a n d y d a ­
tó w  na fu n k c ję  so łtysa , b y ło  w  
n a jm n ie js z y m  i n a jm ło d s z y m  
s o łe c tw ie  O lszów ka . W  zeb ra ­
n ia c h  u c z e s tn ic z y li na  p rz e m ia n  
w ó jt  M iro s ła w  B ro n is z e w s k i 
i  w ic e w ó jt R om an M a rc in ia k . 
P odczas zeb rań  om a w ia no  p ro ­
je k ty  n o w y c h  s ta tu tó w  so łec tw . 
M ie s z k a ń c y  z g ła sza li też  sw o­
je  u w a g i do tyczące  np . s tanu  
d ró g  o raz w n io s k i in w e s ty c y jn e . 
S zczeg ó ln ie  d la  n o w y c h  so ł­
ty s ó w  in te re s u ją c e  i  po m o cn e  
b y ło  s z k o le n ie  do tyczące  zadań, 
ja k ie  p rze d  n im i s to ją . M ó w io n o  
te ż  o w s p ó łp ra c y  w ie js k ic h  sa­
m o rz ą d ó w  z w ła d z a m i g m in y . 
D o d a tk o w o  s o łty s i w y e k w ip o ­
w a n i z o s ta li w  „n ie z b ę d n ik  so ł­
ty s a ” , c z y li n a rzęd z ia  i m a te r ia ły  
do  ic h  p racy .

G m in n e g o  k o ła  W SS w  z e b ra n iu  
u c z e s tn iczy ło  24. N a  p rz e w o d n i­
czącego w y b ra n o  p o n o w n ie  Ry­
s z a rd a . P a p ie rk o w s k ie g o  -  so ł­
tysa  ze S m u lska , k tó ry  zos ta ł 
także  p rz e d s ta w ic ie le m  do Rady 
W o je w ó d z k ie j S tow arzyszen ia . 
D o  Z a rządu  w e sz li: H e len a  Ka- 
ca ła  z B ą d ko w a  P ie rw szeg o  i 
M iro s ła w  S eku ra  z P rzyko n y . 
D e le g a ta m i na w a lne  zeb ra n ie  
S tow a rzyszen ia  zos ta li: R yszard  
P a p ie rk o w s k i -  S m u lsko , Jan 
S tasiak -  E w in ó w , Józe f P otasiń- 
s k i -  B o leszczyn , G rze g o rz  P ie­
trz a k  -  R ogów , H e le n a  K aca la  
-  B ą d k ó w  P ie rw szy  i  S tan is ław  
B ry l -  P osoka. Z w raca jąc  s ię  do 
s o łty s ó w  s e n a to r N ie w ia ro w s k i 
m ó w ił o w ażne j ro l i,  ja k ą  o d ­
g ryw a ją  so łty s i. P ow ie dz ia ł, że 
ch o ć  P o lska  zaw sze p o trze b o w a ­
ła  lo k a ln y c h  lid e ró w , to  dz iś  ze 
w zg lę d u  na w y s o k ie  te m p o  p rze ­
m ia n  c y w iliz a c y jn y c h  p o trz e b u ­
je  ic h  szczegó ln ie . - P o trze b n i 
są - m ó w ił - lu d z ie  w yra s ta ją cy  
ponad p rze c ię tn ość .

A nd rze j R . Tyczyno

1-p Sołectwa Wsie wchodzące 
w skład sołectwa Sołtys

Sołtys
poprzedniej

kadencji
Skład Rady Sołeckiej

Data
objęcia fun. 

sołtysa

1 Bądków
Drugi

Bądków Drugi
Eugeniusz
Piekarski

Danuta
Krysztofowicz

Jan Kominiarczyk
Marek Urbaniak 
Jacek Woźniak

2011 rok

2 Bądków
Pierwszy

Bądków Pierwszy Helena Kacała

Karol Jaros 
Zenobiusz Matusiak 
Zbigniew Michalski 
Krzysztof Sołdyński

1995 rok

3 Boleszczyn Boleszczyn
Józef

Potasiński
•

Zbigniew Filipiak
Piotr Kulesa 

Ireneusz Szafoni
Piotr Zalas

1990 rok

4 Dąbrowa

Dąbrowa
Sio mów 

Kościelny 
Zimotki

Piotr Mintus Józef Mintus
Agnieszka Łukasik 
Waldemar Skiba 

Franciszek Szymański

2011 rok

5 Ewinów
Ewinów

Trzy msze
Jan Stasiak

Kazimierz
Banasiak

Krzysztof Jaros 
Stanisław Szajrych 
Szymanowski Piotr 

Józef Zalas

2011 rok

6 Gąsin Gąsin Marcin Czaja

Arkadiusz Czaja
Mirosław Maciejak 
Roman Raźnlewski 

Marian Witczak 
Robert Zawada

2009 rok

7 Kaczki
Piastowe Kaczki Piastowe

Ewelina
Przespolewska

Ewa Świtaj Ryszard Majdoszek
Ewa Świtaj 2011 rok

8 Laski Laski
Władysłąw

Warych

Józef Kosecki
Anna Łajdecka 
Henryk Śtasiak 

Stanisław Stefaniak

2006 rok

9 Olszówka Olszówka
Michał

Gajewski
Skupiński Adam 
Wojtczak Józef

1998 rok

10 Posoka
Posoka

Paulinów
Aleksandrów

Stanisław Bryl

Wojciech Gruchot 
Magdalena Misiak 
Mieczysław Misiak
Jan Szymanowski

2006 rok

11 Przykona Przykona
Mirosław
Sekura

Józef Antoniak
Janusz Augustyniak 

Henryk Jacaszek 
Józef Kurzawa 

Wojciech Pietrzak

2006 rok

12 Psary
Gajówka
Jeziorko

Psary

Waldemar
Świerczyński

Józef Kaźmierczak
Jerzy Kołacz 

Tomasz Łuczak 
Marianna Piekarska

2006 rok

13 Radyczyny

Młyniska
Radyczyny
Radyczyny-

Kolonia

Henryk
Łukasik

Stanisław Antczak 
Alicja Frątczak 

Dorota Ziarkowska
2006 rok

14 Rogów Rogów
Grzegorz 
Pietrzak 

Rogów 16

Jan Filipczak
Paweł Gromada 
Tadeusz Sacała 
Jerzy Sobczak

2002 rok

15 Sarbice Sarbice
Władysław

Misiak
Andrzej Bober

Bogdan Oblizajek 1998 rok

16 Smulsko Smulsko
Ryszard

Papierkowski

Michał Karbowy
Ewa Figurska 

Bogdan Ciesiołklewicz 
Sabina Kaźmierczak 

Jerzy Miętus

1988 rok

17 Wichertów Wichertów
Grzegorz
Graczyk

Józef Kurzawa

Henryk Karbowy
Krzysztof Kulesa 
Marek Koszela 
Daniela Plichta

2011 rok

18 Żeroniczki Żeroniczki Roman Wypiór
Kazimierz Adamski 
Renata Grabarczyk 
Józef Trzmielewski

2006 rok

I
I
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Gdyby nie obszerna w ypow iedź burm istrza i in te rp e lac je , ses ja  Rady M ie js k ie j w  U nie jow ie  trw a ła b y  dzies ięć m inu t. B urm istrz Józef K aczm arek  m ó w ił 
o realizow anych i p lanow anych in w estyc jach . Ź le  o c e n ił w spó łp racę  z w ładzam i p ow iatow ym i. Jego zdaniem , trudno liczyć na n apraw ę i m odern izację  

dróg pow iatow ych  na te re n ie  gm iny U nie jów . R adna K rystyna K ow alczyk z ubo lew an iem  s tw ierd z iła , że U nie jów  m a ty lk o  dw óch radnych pow iatow ych , 
poniew aż M ariusz Koziński z PO nie raczy ł zaszczycić  sw o ją  obecnością  radnych gm innych.
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K lem ens W o la k  od b ie ra  podz iękow an ia  za w ie lo le tn ią  pracę na rzec w s i K ośc ie ln ica , będącej obecnie je d n ą  z un ie- 
jo w s k ic h  u lic .

T ra d y c y jn ie  sesję o tw o rz y ł 
Janusz K o s m a ls k i -  p rz e w o d n i­
czący R ady M ie js k ie j.  P o w ita ł 
ra d n y c h , s o łtysó w , p rz e d s ta w i­
c ie li o rg a n iz a c ji poza rzą dow ych  
i d w ó c h  ra d n y c h  p o w ia to w ych : 
Je rzego  T y b u rę  -  c z ło n k a  Za­
rządu  P o w ia tu  P o d d ę b ic k ie g o  i 
D a n u tę  P ecynę. R adna K ry s ty ­
na K o w a lc z y k  s k o m e n to w a ła  to  
k ró tk o : -  Tego trzeciego ja k b y  n ie  
było. N a  m y ś li m ia ła  M a riu s z a  
K o z iń s k ie g o  z PO , w ic e p rz e w o d ­
n iczącego R ady P ow ia tu . W ię c e j 
na je g o  te m a t m ó w io n o  w  k u lu ­
a rach . O c z e k iw a n ia  w o b e c  je g o  
oso b y  b y ły  duże, zaw ód jeszcze  
w ię kszy . W  U n ie jo w ie  m ów ią , 
że db a  o in te re s y  P od d ę b ic , a 
n ie  sw o jego  e le k to ra tu .

In te rp e la c je  po łą czono  z w o l­
n y m i w n io s k a m i, po n iew a ż  b u r ­
m is trz  zm u s z o n y  b y ł w cze śn ie j 
op u śc ić  o b ra d y . Z b ig n ie w  So­
c h a c k i z  F e lic ja n o w a  s tw ie rd z ił,  
że o d p o w ie d z ia ln o ś ć  za z ły  stan 
d ró g  ponoszą  często  ro ln ic y , 
k tó rz y  zao ru ją  ro w y  i  pobocza. 
P rzez to  w o d a  n ie  m a g d z ie  sp ły ­
w ać i  n iszczy  ic h  n a w ie rz c h n ię . 
P y ta ł c z y  m ożn a  te  o so b y  zm u s ić  
do n a p ra w ie n ia  szkód? M a rc in  
G ra b o w s k i z U n ie jo w a  m ó w ił o 

w rz u c a n iu  ró ż n y c h  n ie c z y s to ­
śc i do p o je m n ik ó w  do  s e le k ­
ty w n e j z b ió rk i odpadów . Jego 
zda n iem  trz e b a  zna leźć  sposób 
na n ie s u b o rd y n o w a n e  osoby, 
a lbo  z lik w id o w a ć  tfe p o je m n ik i,  
po n iew a ż  o b e cn ie  u trz y m a n ie  
ic h  je s t bezsensow ne . Radna 
K ry s ty n a  K o w a lc z y k  m ó w iła  o 
fa ta ln y m  s ta n ie  je z d n i i  c h o d n i­
k ó w  na u lic a c h  bę d ą cych  d ro g a ­
m i p o w ia to w y m i. W ska zyw a ła  
szczeg ó ln ie  na u lic ę  W s c h o d n ią  
i 22 lip ca . B u rm is trz  K a c z m a re k  
p o w ie d z ia ł, że g m in a  o trz y m u je  
od p o w ia tu  za led w ie  21 tys . z ł na 
ca ło ro czn e  u trz y m a n ie  d ró g  po ­
w ia to w y c h . -Jeśli wystarczy tych 
p ien iędzy  to p o la ta m y  -  p o w ie ­
dz ia ł. Jego zda n ie m , s tan ty c h  
d ró g  n ie  p o p ra w i się , je ż e li w ła ­
dze p o w ia tu  k o n ty n u o w a ły  będą  
obecna  p o lity k ę . -T w ie rd z ą ,  
że n ie  m a ją  p ien iędzy -  m ó w ił.  
-A le  na swoje im  wystarcza. P ro ­
s ił ra d n y c h  p o w ia to w y c h , aby 
z w ró c ili uw agę, czy  p o w ia t bę ­
dz ie  p a rty c y p o w a ł w  re w ita liz a ­
c ji p o d d ę b ic k ie g o  ry n k u . U n ie ­
jó w  też  p rz y g o to w u je  p ro je k t 
re w ita liz a c ji m ia s ta  i m ó g łb y  
w łą czyć  do n ie g o  u lic e  p o w ia to ­
w e. B u rm is trz  s tw ie rd z ił,  że je s t

ro z b ic ie  w ś ró d  ra d ­
n y c h  p o w ia to w y c h  
(bez w ą tp ie n ia  m ia ł 
na  m y ś li ra d n y c h  z 
g m in y  U n ie jó w ), 
co je g o  zda n ie m  
s ta ros ta  (R y tte r) 
bę dz ie  w y k o rz y s ty ­
w a ł. Z ap ro po no w a ł, 
ab y  p ro b le m e m  za­
o ry w a n y c h  ro w ó w  
i  po b o czy  za ję ła  s ię  
k o m is ja  g o sp o d a r­
cza R ady M ie js k ie j 
na w y ja z d o w y c h  
po s ie dzen ia ch .

Józe f K aczm a­
re k  w ie le  m ie jsca  
p o ś w ię c ił o m ó w ie ­
n iu  re a liz o w a n y c h  
i p la n o w a n y c h  in ­
w e s ty c ji o ra z  o rze ­
ce p ie n ię d z y  u n ij­
n y c h  p ły n ą c y c h  do 
u n ie jo w s k ie j ka sy  
g m in n e j. P o in ­
fo rm o w a ł też  o n o w y m  w ła ś c i­
c ie lu  b u d y n k ó w  po zak ład ach  
„P ró c h n ik ” , k tó ry  zam ie rza  
o tw o rz y ć  ta m  w ie lk o p o w ie rz c h - 
n io w y  sk le p . Ja k  s ię  n ie o fic ja l­
n ie  d o w ie d z ie liś m y , m ia ła b y  
to  b y ć  „B ie d ro n k a ” . B u rm is trz  
p rz e c iw n y  je s t  ro z b u d o w ie  do ­
tych c z a s o w y c h  o b ie k tó w , co  su­
g e ro w a ł in w e s to r. Jego zda n ie m  
p o w in ie n  p o m yś le ć  o p a rk in g u , 
a n ie  z w ię kszo n e j p o w ie rz c h n i 
h a n d lo w e j. Już  od  1 k w ie tn ia  w  
b y ły m  p o s te ru n k u  w o d n y m  nad 
W a rtą  ru s z y  C e n tru m  S po rtu .

Władze Uniejowa sugerują

T ^ o w r ó c i ł a  spraw a lik w id a c ji 
l - ^ P o s t e r u n k u  E nerge tycz- 

JL nego w  U n ie jow ie . M a  zo­
stać z a m k n ię ty  do koń ca  cze rw ­
ca tego  ro k u . D w a j p ra co w n icy  
tego  p o s te ru n ku , k tó rz y  z g ło s ili 
s ię  do re d a kc ji, tw ie rdzą , że je s t 
to  n iczym  n ieuzasadn iona  decy­
zja. Ic h  zdan iem , sto ją  za tym  
p ryw a tne  in te re s y  n ie k tó ry c h  
osób. T w ie rd zą , że b u d y n e k  
un ie jo w sk ie g o  p o s te ru n k u  p rzy  
u lic y  T a rg o w e j w a rt je s t 700 tys.

Z na jd z ie  s ię  ta m  w y p o życza ln ia  
ro w e ró w  i k a ja k ó w  o ra z  sk le p  z 
p a m ią tk a m i.

P rze w o d n iczą cy  Janusz  K o s ­
m a ls k i w  to w a rz y s tw ie  w ic e b u r­
m is trz a  M a rk a  J a b ło ń s k ie g o  
w rę c z y ł K le m e n s o w i W o la k o w i, 
b y łe m u  s o łty s o w i n ie is tn ie ją c e j 
ju ż  w s i K o ś c ie ln ic a , p ise m n e  
p o d z ię ko w a n ie . Pan K le m e n s  
b y ł p rze z  34 la ta  so łty s e m  te j 
w s i, k tó ra  p rzez  w ie le  la t  b y ła  
s ie d z ib ą  g m in y . G ran iczącą  z 
U n ie jo w e m  K o ś c ie ln ic ę  p rz y ­
łą czono  do m ias ta . O b e cn ie  to

zł. T ym czasem  w yce n io n o  g o  na 
200 tys. T y m  sam y pode jrzew a­
ją , że m oże zostać sprzedany za 
12 tys. zł. P o te nc ja lnym  nabyw ­
cą m ia łb y  b yć  k ie ro w n ik  poste­
ru n k u , k tó ry  tam  m ie szka  i m a 
p raw o  p ie rw o ku p u .

Ic h  zdan iem  firm a , je ż e li chce 
z lik w id o w a ć  P o s te ru n e k  E ne r­
g e tyczny  w  U n ie jow ie , m og ła b y  
z pow odzen iem  za ro b ić  na ty m  
zbę dn ym  b u d y n k u , o rgan izu jąc 
tam  np. ho te l. P raco w n icy  uwa­

u lic a  K o ś c ie ln ic k a , p rz y  k tó re j 
zn a jd u je  s ię  m ię d z y  in n y m i Ze­
spó ł S zkó ł, K o m is a r ia t P o lic ji 
i G e o te rm ia  U n ie jó w . C h oć  
w ie ś  ju ż  n ie  is tn ie je , to  s o łty s  
zap raszany je s t na  sesje R ady 
M ie js k ie j.  N ie  u cze s tn ic z y  w  
n ic h  ty lk o  z w a żn ych  p o w o d ó w  
lo s o w y c h . Z aangażow an ie  pana 
W o la k a  n a g ro d zo n o  o k la s k a m i 
na  s to jąco .

O s ta tn ia  część ses ji p rz e b ie ­
g ła  b ły s k a w ic z n ie . R adn i je d n o ­
g ło ś n ie  i  be z  d y s k u s ji p rz y ję li 
„G m in n y  p ro g ra m  p rz e c iw d z ia ­

żają też, że je ż e li E n e rg a  chce 
oszczędzać, po w in na  postaw ić  
ty lk o  na T u re k , a n ie  u trz y m y ­
w ać D o b rę , G rabó w  i T u lis z k ó w  
kosz te m  U n ie jow a . Pop ie ra ją  ic h  
w ładze  U n ie jow a , k tó re  uważają, 
że in te n s y w n y  rozw ó j m ias ta  i 
g m in y  zw iązany z coraz w ię k ­
szym i p o trze ba m i ene rg e tyczny ­
m i, w ym a ga  szyb k ie j i  spraw nej 
o b s łu g i s iec i ene rge tyczne j na 
te re n ie  g m in y .

D la teg o  w ładze  U n ie jo w a  w y­

ła n ia  p rz e m o c y  w  ro d z in ie  o raz 
o c h ro n y  o f ia r  p rz e m o c y  w  ro d z i­
n ie ”  o ra z  t r y b  i  sposób  p o w o ły ­
w a n ia  i  o d w o ły w a n ia  c z ło n k ó w  
zesp o łu  in te rd y s c y p lin a rn e g o . 
N a s tę p n ie  n ie  w y ra z ili zg o d y  
na w y o d rę b n ie n ie  fu n d u s z u  so­
łe c k ie g o  w  b u d że c ie  g m in y  na 
2012 ro k . D o k o n a n o  ta k ż e  p rze ­
sun ię ć  w  te g o ro c z n y m  b u d że c ie  
zw ią za n ych  z w y d a tk a m i in w e ­
s ty c y jn y m i. P rz y ję to  p ro g n o zę  
fin a n so w ą  na la ta  2011-2020. N a  
ty m  sesję zako ńczo no .

A nd rze j R . ly c zy n o

s tosow a ły  p ism o  w  te j sp raw ie  
do p o s łó w  S tan is ław a O lasa i 
P io tra  P o laka z p rośbą  o in te r­
w encję . Zasugerow ano w  n im  
sko n tro lo w a n ie  dz ia łań  sp ó łk i 
p rzez N a jw yższą Izbę  K o n tro li.  
Z dan ie m  p ra c o w n ik ó w  u n ie jo w ­
sk iego  p o s te ru n ku , ja s k ra w y m  
p rzyk ła d e m  n iegospoda rnośc i 
je s t to , że w  U n ie jo w ie  sprzeda je 
się b u d y n e k  w  ba rdzo  d o b ry m  
stan ie, a w  G rabo w ie  bu du je  się 
n o w y  od podstaw . (a rt)
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Z pow odu res tau rac ji, na oko ło  
trz y  m ies iące  w y łączona  zostan ie 
z u ż y tk u  część ho te lo w a  zam ku. 
Jak  nas p o in fo rm ow a no  w  zarzą­
dza jącym  zam k iem  P rzed s ię b io r­
s tw ie  G osp oda rk i K om u na lne j 
T e rm y  U n ie jów , p rzypadn ie  to  
na ok re s  późno jes ienno-z im ow y, 
k ie d y  ilo ść  k lie n tó w  je s t znacznie 
m n ie jsza  n iż  w  sezonie. R obo ty  
p o w in n y  zakończyć się na w ios ­
nę 2012 ro k u . K osz t te j in w e s tyc ji 
po w in ie n  zm ie śc ić  s ię  w  p rzedzia­
le  8-9 m in  z ło tych . (a r t )

◄ T ak  w yg ląd a ła  będzie sala r y ­
cerska.

Z am ek  w zbogaci się o m ost nad fosą.

U n ie jow ie . O be jm u je  ona te ren  
od b ra m y  pa rkow e j. Zaznaczo­
na zostan ie  fosa i  zbudow any 
m o s t p row adzący do zam kow e j 
b ra m y. U c iąż liw e  k o c ie  łb y  na 
z a m ko w ym  dz ied z ińcu  zostaną 
w yrów nane . O toczen ie  zam ku  
podgrzew ane będz ie  w o d a m i 
te rm a ln y m i. T a kże  je g o  w n ę trze  
og rze ją  c iep le  w o dy , stąd też  do­
konana  zostan ie  m odern izac ja  
k o tło w a n i. W yre m o n to w a n a  zo­
stan ie k la tk a  schodow a i  recep­
cja. N o w y  w y s tró j zyska ją  po ko je  
i  sale, w  ty m  ryce rska . P ow stan ie  
też  kom n a ta  T o lló w . W  p iw n ic y  
m a b yć  m ałe SPA.

Jeden z zam kow ych  apa rtam en tów .

F es tiw a l o d b y ł się w  sa li ko ­
m in k o w e j M ie jsko -G m in ne go  
O środka  K u ltu ry  w  U n ie jow ie . 
O tw o rz y ł g o  M a c ie j Jan eck i -  dy ­
re k to r  M G O K . K o n c e rt poprow a­
d z ił M a rc in  Jaśkiew icz. Jako, że 
sala k o m in k o w a  n ie  na leży do du ­
żych, w yznaczono g o d z in y  w ys tę ­
pów  d la  poszczegó lnych  ka tego­
r i i  w iekow ych . Po każde j z  n ic h  
następowała p rze rw a  na o b rad y  
ju ry , a po og łoszen iu  w y n ik ó w  i 
w rę czen iu  nag ród  je d n i odchodz i-

W ś ró d  w yko na w ców  do m in o ­
w a ły  dziewczęta.

k o la  K oz ińska , K la u d ia  G rzelew - 
ska, Ju lia  G oszczyk, a k a te g o r ii 
13 -1 5  la t: M a rty n a  K aźm ie rczak , 
Joanna Lu bczyńska , K a m il Z ie ­
lo nka , M a rty n a  A n to n ia k , W ik ­
to r ia  K rzes łow ska . O trz y m a li on i 
n a g ro d y  ks iążkow e , a pozosta li 
u cze s tn icy  F es tiw a lu  d y p lo m y  
za ud z ia ł i  s ło d k ie  u p o m in k i. Fe­
s tiw a l trw a ł b lis k o  sześć godz in . 
Jego o rg a n iza to ra m i b y ły : M ie j­
sko -G m in n y  O ś ro d e k  K u ltu ry  w  
U n ie jo w ie  i  M ie jsko -G m in n a  B i­
b lio te k a  P ub liczna  w  U n ie jow ie .

(a rt)

Na w id o w n i sa li k o m in k o w e j zasiad ło k ilk u  un ie jo w - 
sk ich  no ta b li.

l i  p rz y c h o d z ili następn i. K om is ja  
a rtys tyczna  by ła  ba rdzo  p ro fes jo ­
na lna. T w o rz y li ją : Paw eł G rabara  
-  m u z y k  z T u rk u , w ychow aw ca 
p io se n ka rsk ich  ta len tów , M a re k  
O s tro w s k i - m u zyk , ko m p o zy to r, 
a ranże r i  Jan P iaseczny -  m uzyk . 
Jako p ie rw s i w ys tą p ili p rzedszko­
lacy. Po n ic h  u czn io w ie  k las  I - I I I  
szkó ł podstaw ow ych , da le j sta r­
sze k la sy  pods taw ów ek i  na ko ń ­
cu  g im naz ja liśc i. N ie  w szyscy z  
ró żn ych  p rzyczyn  d o ta rli, d la tego 
na 59 zg łoszonych , zaprezentow a­

ło  s ię  44. N a  w id o w ­
n i zasiad ło szereg 
znanych  w  g m in ie  
U n ie jó w  osób ja k : 
Janusz K osm a lsk i 

p rzew odn iczą­
c y  Rady M ie js k ie j, 
M a re k  Jab ło ńsk i 

w ice b u rm is trz , 
M a ria n  Jaszczura 
-  w iceprzew odn iczą­
cy  Rady M ie js k ie j i  
W ład ys ław  C ies ie l­
s k i -  radny.

M a c ie j Jan eck i i  Paw eł G ra b a ra  w rę cza li d yp lo m y  i na g ro dy  na jm ło dszym  
uczestn ikom  Festiw a lu .
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W czerwcu 201 Or. zostało zareje­
strowane nowe Stowarzyszenie 
na terenie Gminy Malanów. Jesteśmy 

organizacją pozarządową, skupiającą 
ludzi, którym bliskie jest wspieranie 
rozwoju społecznego, gospodarczego, 
kulturalnego a jednocześnie aktywiza­
cja i integracja mieszkańców naszego 
regionu. Działalnością swą obejmujemy 
mieszkańców wsi Kotwasice i okolic, 
gdzie przy Szkole Podstawowej w Ko- 
twasicach jest nasza siedziba. Współ-

Stowarzyszenie Kotwica 
- wspólnie dla Kotwasic
pracujemy z OSP w Kotwasicach, KS 
Zryw Kotwasice oraz Kołem Gospodyń 
Wiejskich. Pragniemy zachęcić lokalne 
społeczeństwo do czynnej działalności 
w naszym Stowarzyszeniu.

W skład Zarządu wchodzą: prezes Jo­
anna Graczyk, wiceprezes Ilona Izydorczyk, 
skarbnik Tomasz Haberman, członkowie 
zarządu: Jan Przybylski i Beata Gorzkow- 
ska -  Maleta. Komisja Rewizyjna: prze­
wodniczący Bronisław Urban, członkowie: 
Krystian Perliński i Sławomir Przybylski.

W roku 2011 złożyliśmy ofertę re­
alizacji zadania publicznego do organu 
administracji publicznej i otrzymaliśmy 
dotację na zadanie „Rekreacja I sport 
w Kotwasicach” . Plartujemy w kwietniu 
zorganizować Otwarty Turniej Tenisa 
Stołowego w pięciu kategoriach wie­
kowych oraz w sierpniu Rodzinny Rajd 
Rowerowy. Już dziś wszystkich chęt­
nych serdecznie zapraszamy.

Ponadto podjęliśmy ambitny plan 
napisania dwóch wniosków o dofinan­
sowanie z EFS - w obszarze edukacji. 
Pierwszy dotyczy poszerzenia oferty 
oddziału przedszkolnego, drugi to Pro­
gram Rozwoju Szkoły Podstawowej w 
Kotwasicach. Projekty te wezmą udział 
w konkursie organizowanym przez WUP 
w Poznaniu. Na razie trwają prace przy 
konstruowaniu dokumentów. Należy 
więc trzymać kciuki i życzyć szczęściła, 
by je zatwierdzono.

Stowarzyszenie Kotwica

II■ »' y
Na zd jęc iach od lew ej na górze: prezes Joanna G ra czyk , Tomasz 

H a be rm a n , I lo n a  Izy d o rc z y k , Jan P rz y b y ls k i, Beata G orzkow ska  
-  M a le ta  i B ro n is ła w  U rb an .

P.P.H.U. 62-731 Przykona, LASKI 10d
PW B f l  KA K k  (wyjazd z Turku w kierunku Łodzi)9 W . U tel. 63 278 65 05, kom. 601 798 277

ra s e m

b r a m y ,  d r z w i ,  o g r o d z e n i a  
a u t o m a t y k a  d o  b r a m

.1
w w w . b o m a r d . h o m e . p l  #  « 
e - m a i l :  b o m a r d @ b o m a l 9 .h o m e . p l
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K LORG YCH 
3WEG0

Oferuje do sprzedaży złom użytkowy: - ką to w n ik i
P R Z Y K O N A  - c e o w n ik i

- d ru t zb ro je n i w y
od 0 8  do  0 2 0ul. Przemysłowa 6

Tel. 063 278 04 16, czynne: 7 .00- 15.00 - ru ry

NAG RO BKI 
SPRZEDAŻ PŁYT 

PARAPETY, SCHODY
DUŻY WYBÓR PŁYTEK GRANITOWYCH 

»

O F E R T A  E D U K A C Y J N A  
ZESPO ŁU  SZK Ó Ł RO LN IC ZYC H  

CENTR UM  KSZTA ŁCENIA  PR A K TYC ZN EG O  
62-700 TU REK , KACZKI ŚRED NIE 62

SZKOŁA OTWARTA NA EUROPĘ
15 projektów międzynarodowych:

Dania, Hiszpania, Niemcy, Norwegia,
Szwecja, Wielka Brytania

300 uczniów na stażach zagranicznych 
70 nauczycieli doskonalących się za granicą 
600 tys. Euro zainwestowanych w uczniów i kadrę 

____ __ _____________ _________________________'
L IC E U M  O G Ó L N O K S Z T A Ł C Ą C E  - 3  LATA

•  klasa z rozszerzoną biologią, geografią 
i językiem obcym

T E C H N IK A  - 4  LATA
•  INFORMATYCZNE
•  ŻYWIENIA

•  HODOWLI KONI
•  HOTELARSTWA
•  SAMOCHODOWE
•  MECHANIZACJI ROLNICTWA
•  ROLNICZE
•  OCHRONY ŚRODOWISKA

•  ARCHITEKTURY KRAJOBRAZU
•  GEODEZYJNE
•  BUDOWNICTWA
•  ENERGETYKI ODNAWIALNEJ N O W O Ś Ć  !

Z a p r a s z a m y  - D R Z W I O T W A R T E
W  P IĄ T E K  - 8 K W IE TN IA , O D  13.00 DO  17.00

Kontakt: e-mail: sekretariat@zsrkaczki.edu.pl 
tel. (063) 289 8410, www.zsrkaczki.edu.pl/szkola

z9l/DK

M A S A Ż E :
* k la s y c z n y .
- r e la k s a c y jn y
- a n t y c e lu l i ło w y
- t w a r z y  . ,
- m a s a ż  u c js k o w y  

L y m p h p s jim
- a r e n a z  ł ip u a t y c z n y  

L y m p n a s t im

Z A B IE G )  N A  T W A R Z :
- z a b ie g i  T h a l.a o  .
- m ik r o a e r m a a r a z ia  

d ia m  n t o w a ,

- z ło t a  m a s k a

* za
• Ś y K i n g a  R u s in

F IZ Y K O T E R A P IA :
- m a a n e t o t e r a a ia  
* e le K t r o t e r a p ia
- la s e r o t e r a p ia
- u l t r a d ź w ię k i
- f a la  u d e r z e n io w a  

S W T P O W E R  -  te i ip ia  
w a lk i  z  b ó le m

Już wkrótce sauny, bicze 
szkeckie, prysznic Vichy, 
hydromasaże, łlenoteraaia

Z a p ra s z a m y  
u l. B ro w a rn a  8B, Turek 

t e l .  691 9 6 0  8 9 5

* możliwość dofinansowania z PCPR 
i uzyskania aparatu za darmo

darmowe badanie słuchu
Turek, ul. A rm ii Krajow ej 21 

tel. 63 278 22 39
czynne od pn - pt 9.00 -16.00 11tK

ć fe i /2  W io s e n n a  
p r o m o c jaKONSULTANCI ŚLUBNI 

P r z y  k o m p le k s o w e j o rg a n iz a c ji  ś lu b u  i w e s e la  
p ro fe s jo n a ln e  us łu g i fo to g ra f ic z n e  -G R A T IS  I

M a r ia  D an u ta  B łaszczyk  
<0 667  512 667

A g a ta  M a re c k a  
0 6 6 7  513 667

www.concredo.pt 
e-m ail: b iuro9concredo.pl

L ID E R
MtANŻr UIJ4NM

Z ach ęcam y
------- ----- _ l Ł  U

Obrzębin 110 pn.pr <M7 
(obokTesco) sob .9 -14  I

tel. 691 775 680  
e-mail: agma117@wp.pl

6 i

PANELE
p ro m o c ja !!'

L IS T W A
P R Z Y P O D Ł O G O W A

^ 0 a O / £ B f t >

PSZKfl
• w e w n ę t r z n e
• z e w n ę tr z n e

aaum
• pa rap e ty

. f ,  G M I N A  B R U D Z E W  w y k :,  do izb Rolniczych 3 kwietnia 2011
W ó jt  G m in y  B ru dzew  uprze jm ie  in fo rm u je , 

iż w  dniu  3 kw ie tn ia  2011 r. (n iedzie la) odbędą się w yb o ry  
do R ad Pow iatow ych W ie lkopo lsk ie j Izb y  R oln iczej.

W|r
W  g ło s o w a n iu  m ogą  w z ią ć  u d z ia ł:
1) p o d a tn ic y  p o d a tk u  ro ln e g o , p o s ia d a ją c y  m in . 1 ha f iz y c z n y  lu b  p rz e lic z e n io w y  g ru n tó w  
ro ln y c h ,
2 ) p o d a tn ic y  p o d a tk u  d o c h o d o w e g o  z d z ia łó w  s p e c ja ln y c h  p ro d u k c ji ro ln e j,
3 ) c z ło n k o w ie  ro ln ic z y c h  s p ó łd z ie ln i p ro d u k c y jn y c h  p o s ia d a ją c y c h  w  n ic h  w k ła d y  g ru n to w e .

W  zw iązku  z ograniczonym i środkam i finansow ym i W ie lkopo lsk ie j Izb y  R oln iczej d la  całego 
okręgu wyborczego gm iny B ru dzew  będzie udostępniony jed en  loka l w yborczy w  Zespole 
S zko ln o -G im n azja ln ym  w  B rudzew ie . Głosować m ożna od godziny 8:00 do godziny 18:00.

w w w .b r u o z e w .p l w w w .b r u o z e w .p l w w w .b r u o z e w .p l

/ 2
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Roczek turkowskiego Big Bandu

Aż dziwne, że za ledw ie  w  rok od rozpoczęcia działalności, 
m ają swoich ta k  wiernych fanów . Do pizyjścia na ich koncerty  
nie trzeba nikogo nam aw iać, ich w ystępy gw arantu ją  kom plet 
zajętych  siedzeń. M a ją  swój ulubiony repertuar, a le  obecnie pra­
cu ją nad nowym . Zapew n ia ją , że na najbliższym jubileuszowym  
koncercie zaskoczą w szystkich . Zw łaszcza, że ich specjalnym  
gościem  będzie Krystyna Prońko. Big Band M ia s ta  i Pow iatu  Tu­
reckiego obchodzi w łaśnie rok sw ej działalności, d latego  zapra­
szają w szystkich na urodzinowy koncert, który odbędzie się 1 6  
kw ie tn ia  w  hali w idow iskow o-sportow ej przy Gimnazjum nr 2 .

pjąs j ąm ogąwszyst k oT k

Co m oże s k ło n ić  g ru p ę  lu d z i, by  
m im o  n a p o tyka nych  p rze c iw n ośc i 
n ie  co fnąć s ię  z  w y tyczon e j d rog i?  
Jeś li n ie  p ien iądze, to  je d y n ie  pa­
sja. W  ty m  p rzyp ad ku  pasja m u ­
zyczna. W  k a w ia rn i spo tykam  się

Jednym  z f ila ró w  B ig  B andu je s t K ry s t ia n  S iw ek. D y ry g e n t n ie  odpuszcza sw o im  m uzyko m , d la tego pod­
czas p ró b  „w y c is k a ”  z n ich  s iódm e po ty. A le  d z ię k i tem u podczas urodz inow ego k o n ce rtu  w  k w ie tn iu  będzie 
m ożna usłyszeć p ra w ie  90 p ro cen t nowego re p e rtu a ru . M ożna  ju ż  dziś zapow iedzieć, że w śró d  nowości z n a j­
dzie się sporo  fu n k o w y c h  num erów . To może być ba rdzo  c iekaw e w  w y k o n a n iu  in s tru m e n tó w  dę tych.

KONCERT U ROD;

M tc e n a t  n a d  k o n c w f  m i
U rz ą d  w  Turku

z dw om a m ło d y m i lu d ź m i -  K ry ­
s tianem  S iw k ie m  i  P aw łem  S iw iń ­
sk im . Jeden je s t d y ryg e n te m , d ru ­
g i nauczyc ie lem  szko ły  m uzyczne j 
w  T u rk u  a jednocześn ie  prezesem  
S tow arzyszen ia  B ig  B an d  M ia -

V

X .
Na raz ie  je s t B ig  B and, ale m uzycy m yślą  ju ż  o przysz łośc i -  może w k ró tc e  w y ło n i się z tego zespołu rów nież 

w o k a ln y  kw a rte t?

i
sta i  P ow ia tu  T u re c k ie g o . W  ty m  
g ro n ie  je s t jeszcze w o k a lis tk a  A g ­
n ieszka  S iw ińska , k tó ra  pe łn i też 
ro lę  w iceprezesa stow arzyszen ia.

Nasi stali czy te ln icy znają h i­
s torię  powstawania zespołu. -N ie  
chcemy wracać do przeszłości, nasza 
era zaczyna się 25  czerwca ubiegłego 
roku, kiedy daliśm y pierwszy koncert 
ju ż  jako  zespół działa jący w ramach  
stowarzyszenia. Udało się to dzięki 
pomocy w ielu ludzi, a le  przede wszyst­
k im  chcieliśmy podziękować M arc ie  
Jan ickie j, która bardzo nam  pomogła  
podczas rejestracji stowarzyszenia.

Prace nad ca łośc ią  tego  m u ­
zycznego p rzeds ięw z ięc ia  rozpo­
czę li w  g ru d n iu  p rzed  dw om a la ty  
-  c z te ry  m ies iące  późn ie j s tow a­
rzyszen ie  b y ło  ju ż  zare jes trow ane, 
a w ięc  m ia ło  sw ó j s ta tu t i n u m e r 
w  K ra jo w ym  Rejestrze Sądow ym . 
T o  p o zw o liło  przen ieść  za in te reso­
w an ie  m u z y k ó w  z fo rm a ln o śc i na 
dz ia łan ia  ba rdz ie j im  „m iłe " , czy li 
k o n s tru o w a n ie  zespołu, p róby , 
p rzyg o tow an ia  do ko n ce rtó w .

D z ię k i w sp a rc iu  spo nso rów  i 
k ilk u  k o n c e rto m  uda ło  im  się  zgro -
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m adz ić  p ien iądze  na to , co je s t dla 
n ich  na jważnie jsze -  in s tru m en ty .
A  w a rto  zaznaczyć, że na p rzyk ład  
m a rk o w y  saksofon kosztu je  oko ło 
7 tys. zł, sam  u s tn ik  do in s tru m e n ­
tu  -  b lis k o  tysiąc. A  m arzen iem  
m u zykó w  jest w yposażyć swoją or­
k ie s trę  w  do b re  in s tru m e n ta riu m , 
bo to  w szak podstawa.

-Postaw iliśm y sobie przecież am ­
bitny cel -  rozw ój k u ltu ra ln y  naszego' ,  ra 
regionu a zwłaszcza m iasta i  pow ia- f c  
tu  i  do tarcie  do ja k  najliczniejszej 

rzeszy publiczności. Naszą m isji! 
jest pokazać i  udowodnić, że mamy 
świetnych młodych i  zdolnych arty­
stów muzyków, którzy rów nież mogą 
zainteresować odbiorcę. B o naszym 
zdaniem  najważniejsze jest, żeby 
prom ow ać i  pom agać rozw ijać  stf 
zdolnym m łodym  ludziom . K u ltu ro  
wcale n ie  m usi polegać na tym, że 
zaprasza się za w ie lk ie  pieniądze  
znane postaci z  muzycznych wyżyn.

B o to , ja k  m ów ią, je s t dość łatwe 
-  w ystarczą bo w ie m  g ru b y  portfel. 
Inaczej jes t, k ie d y  w yszuku je  się, a 
po tem  kszta łtu je  ta lenty. Z an im  one 
zabłysną, wym agają sporo pracy. - 
Wiąże się to z za trudn ien iem  fachow­
ców od muzyki. Bo na przykład jazzu 
n ie  uczy się w szkole muzycznej.

O becn ie  band tw o rz y  g ru pa  25 

osób w raz z w o ka lis ta m i i  kon feran­
s je ram i. -Policzyliśm y, że w  naszym 
zespole g ra  nawet w ięcej osób spozO 
T urku , czyli m ieszkańców pow ia­
tu. N a  razie zespół wspiera przede 
wszystkim m iasto, p o w ia t zapropo­
now a ł bowiem stowarzyszeniu 500  
złotych -  m ó w i d y ryg en t. -Podzięko­
waliśm y, bo było to d la  nas żenują­
ce. Wiemy, że p o w ia t n ie  m a takich  
m ożliwości finansowych ja k  miasto, 
ale liczyliśm y chociaż na 10  tysięcy 
złotych na cały rok dzia ła lności.

W ś ró d  m u z y k ó w  dużą część sta­
now ią  o rk ie s tra n c i O cho tn iczych  
S traży Pożarnych. D o  te j p o ry  w łaś­
n ie  tam  m ło d z i i  zd o ln i m uzycy  Z 
pow ia tu  m ie li szansę spełn iać się W 
ty m  co lu b ią  na jbardzie j -  g rze  na 
in s tru m en c ie  w  zespole. -A le  jest 
też k ilk u  takich , którzy g ra ć  przesta li 
ju ż  dawno, a  dz ięk i nam  do tego po­
w ró c ili -  chw a lą  się m uzycy. -Było­
by wspaniale, gdybyśmy w przyszłości 
m og li spełn iać ro lę takiego żywego 
ogniska muzycznego.

M u z y c y  m ają  w ie le  n o w ych  
p lanów , na raz ie  je d n a k  skup ia ją  
s ię  na u ro d z in o w y m  ko n ce rc ie , na 
k tó ry  w sp ó ln ie  z n im i zapraszam y 
w s z y s tk ic h  m ieszkań ców  m ias ta  i 
po w ia tu . łk a
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Samowolka z piłą w ręce?
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Bez sp ec ja lneg o  pozw olenia s ta ro s ty  nie m ożna w y­
cinać drzew  przy drogach gm innych , w ó jt lub burm istrz  
musi zaaprobow ać w yc in kę  przy tra s a ch  p ow iatow ych , 
prace p ie lęgnacyjne  m ożna w ykon yw ać  bez żadnych  
zbędnych d oku m en tó w . A le  te g o , co ukazało  s ię  oczom  
w ładysław ow ian  k ilk a  tygodni te m u  przy ulicy K alisk ie j 
w żadnym  w ypadku  nie m ożna nazw ać p ie lęgn ac ją . -T o  
sam ow olne zab ijan ie  z ie len i, te  lipy ju ż  nie odrosną, chy­
ba że nastąp i cud -  m ów ią  okoliczn i m ieszkańcy. Czyżby 
w ięc znow u rżn iecie  lipy w e  W ład ys ław o w ie?

Z p ie rw s z y m i p ro m ie n ia m i 
w iosennego s łońca p o w ró c ił te ­
m at zab ie gów  p ie lę gn acy jnych  
w ykonyw anych  na p rzyd ro żn ych  
drzewach. Z w ro t „zab ie g i p ie lę g ­

nacyjne”  n ie s te ty  n ie  d la  każdego 
znaczą to  sam o, bo  ja k  co ro k u , 
w ie le d rze w  rosn ących  w zd łuż  
tras ogo łocono  z ga łęz i i  liś c i, ta k  
że w yg ląda ją  ja k  g o łe  k ik u ty . T a k  

■-Upiększone”  lip y  s to ją  te raz  w e 
W ładysław ow ie , a p rzec ież tem a t 

P ie lęgnacji d rze w  je s t teo re tyczn ie  

Prosty, bo  ob w arow any przepisa­
m i o c h ro n y  środow iska . A  je dn ak ! 
M ieszkańcy d o m ó w  i  b lo k ó w  znów  
donoszą, że n ie w y k w a lif ik o w a n i 

często p ra co w n icy  tn ą  ga łęz ie  ja k  
Popadnie. W  u b ie g ły m  ro k u  p isa li­
śm y o rż n ię ty c h  lipach  w e W ła d y ­
sławow ie, co w yw o ła ło  obu rze n ie  
władz, po d o b n ym  p ro b le m e m  zaj­

m ow a liśm y się też  w  T u rk u .
T em at pow róc ił. N iedaw no 

oczom w ładysław ow ian ukazały się 
ogołocone lip y  n iedaleko tam tejsze­
go g im nazjum . N a szczęście p iła  
nie do tknę ła  w szystk ich  drzew ek 
Wzdłuż alei, a ty lk o  k ilk a  z n ich . Po­
wstało w ięc pytan ie k to  i  dlaczego 
zabrał się za „zab ieg i p ie lęgnacyj­
ne” ? W ieść o ty m  do tarła  do rad­
nych pow ia tow ych z te renu W łady­
sławowa, poruszy li w ięc tem at na 

poprzedniej sesji rady. O d tego cza­
su m in ą ł praw ie m iesiąc, a sprawa 
drzew sto i w  m artw ym  punkcie.

D o  re d a k c ji d o ta r ły  in fo rm ac je , 
że d rze w a m i za ją ł się w ła śc ic ie l 
posesji p rzy  k tó re j stoją, n ies te ty  
m ężczyzna n ie  c h c ia ł z n a m i roz­
m aw iać. Jak  uda ło  się u s ta lić  zgo­
dy na p rzyc in kę  n ie  da ło m u  staro­
stwo pow ia tow e , n ic  na te n  tem a t 
n ie  w ie  też  zastępca w ó jta  g m in y , 
P io tr S zew czyfisk i.

I  choć  Ilo n a  T om czak  z w yd z ia ­
łu  o c h ro n y  ś rod ow iska  tu rk o w - 
sk iego  s ta rostw a p rzekonu je , że 
specja lne pozw o len ie  trzeba  m ieć  
je d y n ie  na w yc ięc ie  d rzew a, to  je d ­
na k  zab ieg i p ie lęgnacy jne  m uszą 
być  ro b io n e  tak, b y  d rzew o się od­
ro d z iło . -M o g ą  polegać na przycię­
c iu , wycięciu uszkodzonych, u ła m a ­
nych czy suchych ga łę ń , m ożna w 
ten sposób kszta łtować jego koronę, 
ale tym  za jm u ją  się sPecfalistyczne  
f i r m y  -  w y jaśn ia  T om czak, a żadna 
z w y m ie n io n y c h  przez n ią  czynno­
śc i n ie  pasuje do lip  w e W ładys ła ­
w ow ie . T e  drzew a zosta ły b ru ta l­

n ie  orżn ię te .

lip  n ie  je s t obo ję tny . W  u b ie g ły m  
ro k u  u rząd  za fundow a ł im  150 m a­
ły c h  d rze w e k do nasadzeń, w  ty m  
m a b yć  podobn ie . Co je d n a k  sta­
n ie  się z lip a m i na K a lisk ie j.

Jeś li s ię n ie  od rodzą  po w in no  
zostać wszczęte pos tępow anie , 
a w in n y  m u s i s ię  lic z y ć  z k a rą  f i ­
nansową. Za zn iszczen ie  ta k ic h , 
n ie m ło d y c h  ju ż  p n i m oże ona w y ­
n ieść naw e t k ilk a d z ie s ią t ty s ię c y  
zł. T y lk o  czy  k to k o lw ie k  zaczn ie 
szukać sp raw cy cięcia? N a  raz ie  
od m ies iąca  te n  te m a t ja k  i  d rze ­
w a p rz y  K a lis k ie j w yg ląd a ją  dość 
sm u tn ie . b o ra

N a p ie rw szy  rz u t oka w idać , że d rzew a zosta ły  b ru ta ln ie  ogołocone n ie fachow a ręką .

In fo rm a c ja  o ty m  do ta rła  
też  do u rzę du  g m in y , choć 
ja k  zapew nia M agda lena  
Kujawa-Zając, tam te jszy  
in s p e k to r do  sp raw  o ch ro ­
n y  p rzy ro d y , m ieszkan iec  
dom u, p rzy  k tó ry m  drzew a 
og o łocono  ta m  też n ie  z ło ży ł 
żadnego w n io s k u  o pozw o­
len ie . -T o  p o w ia t spraw uje  
nadzó r na d  tą drogą i  tym i 
drzewam i. To g łów n a  a le ja  
we W ładysławow ie, p o w in n a  
więc być zadbana, a n ie  jest. 
Czekamy na ruch ze strony  
starostwa, bardzo chętnie  
pomożemy, wyznaczymy lu ­
d z i do pracy, niestety n ik t  
się z  n a m i w  te j sp raw ie  n ie  
kon tak tu je  -  ubo lew a  P io tr  
S zew czyński. P rzyzna je , 
że te m a t d rze w  je s t często 
po ruszany  w e W ładys łąw o- 
w ie , ba rdzo  p rę żn ie  dzia ła ją 
tam  pszcze larze, k tó ry m  los

Turkowskie T o w a rz y s tw o  Muzyczne
ZAPRASZA N A  K O N C ER T PASYJNY

9  4 ,  „U

r j  j j s s ś f o  Choru Kameralnego |
Z C A m U M I U S I C A l  ANTIDUAE ORIENIALIS

k o n c e r t  o d b ę d z ie  się 3  K W IE T N IA  2 0 1 1  r., o  g o d z . 1 8 : 0 0
p _ r
W  K O Ś C IE L E  N a j ś w i ę t s z e g o  S e r c a  P a n a  J e z u s a  w  T u r k u
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D aw no te m u  k to ś  pow iedzia ł, że fu tbo l to  n ie  łyżw iars tw o  
figurow e i za styl s ię  p un któ w  nie przyznaje. Ś w ię ta  praw da. 
Tur w  sobotn ie  popołudnie był w  s ta rc iu  z N ie lbą zespołem  
zdecydow anie  lepszym . Tyle ty lk o , że ko m p le t i ta k  p o jechał 
do W ąg ro w ca . Nasi p iłkarze  - u jm ując ko lo kw ia ln ie  - fra jer- 
sko  przegrali 1 :2  i w ła ś c iw ie  m a ją  ju ż bardzo m ałe  szanse  
na dogon ien ie  w ągrow iczan .

m i. O b ro ń co m  N ie lb y  non  stop 
u ry w a ł s ię  D am ian  Sędziak, w  
ś ro d k u  po la  p rzyzw o ite  zaw ody 
ro z g ry w a ł Łukasz Szafran. A le  
to  gośc ie  p ro w a d z ili po p rze p ięk ­
ne j b ra m ce  Rafała Le śn iew sk ie ­
go w  16 m in u c ie . Z  lew e j s tro n y

M a c ie j M a n e lsk i. Po m in ię c iu  
dw óch  o b ro ń c ó w  i  b ram karza , 
M a n e lsk ie g o  og ra ła  chyb a  sama 
p iłk a , nad k tó rą  napa s tn ik  s tra c ił 
k o n tro lę  i  n ie  zdo ła ł sk ie row a ć 
do b ra m k i. N a  całe szczęście w y­
c ią gn ą ł w n io s k i z te j sy tuac ji, bo

W yjazdow e zw yc ięstw o 
w  C zęstochow ie  rozbudz iło  
ape ty ty  b u k o w s k ic h  k ib icó w .
A  N ie lb a  osta tn io  fo rm ą  n ie  
zachwycała, w ię c  b y ła  spora 
szansa na z łapanie z n ią  ko n ­
ta k tu  pu nk tow eg o  w  tabeli. 
N ic  z ty c h  rzeczy. Z am iast p ię ­
c iu  p u n k tó w  s tra ty , po m eczu 
z ro b iło  się ic h  ju ż  11 i w iz ję  
ś rod ka  tab e li na ko n ie c  sezo­
n u  trzeba  w  zasadzie od łożyć 
na bok.

W  ś ro d k u  ty g o d n ia k o n tu z ji 
na ba w ił s ię  M a teu sz  Jóźw iak, 
k tó ry  os ta tn io  z  pow odzen iem  
g ra ł na p raw e j ob ron ie . Z m u ­
s iło  to  tre n e ra  go spoda rzy  Sła­
w o m ira  S uch om sk iego  do k i l ­
k u  roszad na poszczegó lnych 
pozycjach. N a  p raw ą  s tronę  
de fensyw y p rzeszed ł D a n ie l 
W o jc ie ch o w sk i, do ś rod ka  
p rze su n ię ty  zosta ł D a v id  T o ­
p o lsk i, a je g o  m ie jsce  ja k o  de­
fensyw nego  p o m o cn ika  zajął 
B ra z y lijc z y k  M a rce lo .

W  a taku  - w  po ró w n a n iu  z 
w y jśc iow ą  je de nas tką  sprzed 
ty g o d n ia  - bez zm ian. Z resz­
tą, je ś li ch o d z i o p rzedn ie  
fo rm ac je , to  za ba rdzo  n ie  
m a  co zm ien iać . G ra  w  a taku
w  w y k o n a n iu  naszego zespołu 
w yg ląd a  napraw dę p rzyzw o ic ie . 
B y ło  to  szczegó ln ie  w id a ć  w

M a c ie j M a n e lsk i m ia ł dw ie  zna kom ite  sy tuac je  jeden  na jeden  z b ra m k a rz e m  N ie lby . P ierw szą zm a rn o w a ł na 
w łasne życzenie, d ru g ą  w y k o rz y s ta ł bezbłędnie.

p ie rw szych  15 m in u ta c h  sobot- d o ś ro d ko w yw a ł K rz y s z to f G ry-
n iego  spo tkan ia . P rzy lepszej 
sku tecznośc i, ju ż  w te d y  p o w in n i­
ś m y  p ro w a dz ić  k ilk o m a  bram ka-

II liga -  Gr. Zach odnia
32. ko lejka (awanse m ) - 23.03

Elana -  Czarni 2:2 (Mania 7’ Grube 19'-k. -  Dorot ek 46’,
Tracz 78’ k.)

21. kolejka -.26.03
Miedź -  Zawisza 1:0 (Jarzębowski 62')
G órn ik-G KS 1:2 (Morawsk i 88’ - • Żyła 30’, Masterna (9 0 ’)
Czarni -  Raków 3:0 (Dorobek 48’, Kononowicz 83’, Bura ki 90’)
Lechia -  Bałtyk 2:1 (Duchnowski 34', M. Topoiteki £3 ’

-  Malicki 73’)
O lim p ia -Ja ro ta 3:1 (Sulej 20’ Ruszkul 31’ , 80 -P a iwla ; 44’)
Chojniczanka -  Zagłębie 1:0 (Kowal 9’)
Ruch -  Polonia NT 4:1 (Juszczak 20’, E-uchała 43’ 85’, Dam rat 62’

-  Kmieć £0’)
Tur -  Nielba 1:2 (Manelski 55’ - Leśniewski 16’,

Jakovljevi ć 88’)
E lana -P o lon ia  S. 3:0wo

Tabela
1.Olimpia Grudziądz 20 43 42-17 (13 4 3)
2.Miedź Legnica 21 41 30-16 (12 5 4)
3.Zawisza Bydgoszcz 21 38 31-14 (10 8 3)
4.Chojniczanka Chojnice 21 36 30-16 ( 9 9 3)
5.Elana Toruń 21 34 28-22 ( 8 10 3)
6.GKS Tychy 19 33 33-17 ( 9 7 3)
7.Zagłębie Sosnowiec 21 33 31-28 ( 9 6 6)
8.Ruch Zdzieszowice 21 32 23-18 ( 8 8 5)
9.Czarni Żagań 22 30 35-28 ( 7 9 6)
lO.Bałtyk Gdynia 21 29 23-22 ( 8 5 8)
11. Raków Częstochowa 20 28 27-27 ( 7 7 6)
12.Nielba Wągrowiec 20 25 38-33 ( 6 7 7)
13.Jarota Jarocin 20 25 25-22 ( 6 7 7)
14.Górnik Wałbrzych 21 24 25-26 ( 5 9 7)
15.Lechia Zielona Góra 20 15 18-43 ( 3 6 11)
16.Tur Turek 20 14 27-42 ( 4 2 14)
17.Polonia Słubice 21 10 11-48 ( 2 4 15)
18.Polonia Nowy Tomyśl 20 8 17-55 ( 2 2 16)
> Polonia Słubice wycofana z rozgrywek po rundz ie jesiennej.

Zapowie dź 22. kolejki -2 /3 . 04
Zawisza -  Ruch, Polonia NT -- Chojniczanka , Zagł ębie -  Olim pia, Jarol a
-  Lechia, Bałtyk -  Elana, Niel ia -  Czarni, Raków - Górnik, G< S - Mie<iż,
Tur pauzuje.

czyńsk i, a Le śn ie w sk i pop isa ł 
s ię  cu d o w n ym  w o le jem . -M ia łe m  
sporo m iejsca, a le  też dogranie  
Gryczyńskiego było bardzo dobre. 
W  zasadzie to ja  sam n ie  w iem  czy 
to był w o le j czy pó łw o le j, na jw aż­
niejsze, że p iłk a  w pad ła  do s ia tk i - 
pow ie dz ia ł po spo tkan iu  s trze lec 
b ra m k i. B y ła  to  w łaśc iw ie  je dyn a  
sk ładna  akc ja  N ie lb y  w  p ie rw sze j 
po łow ie . T u r  o ka z ji na  w y ró w n a ­
n ie  m ia ł co n a jm n ie j k ilk a . N a j­
lepszą zm arn ow a ł w  33 m in u c ie

Klasa Okręgowa
18. ko le jka -26 /2 7 .03

Polonus -  LKS 0:1
Górnik K-wa -  Polonia 1:2
W icher-Zn icz 5:2
Zjednoczeni -  Kasztelania 2:2
W arta-G órn ik  II K-n 1:0
Tu lis ia -ZK S 1:0
Fanclub -  GKS 2:3
Czarni -  Orlik 2:1

Tabela
1 .LKS Ślesin 18 48 57-16
2.Fanclub Dąbroszyn 18 34 36-15
3.Kasztelania Brudzew 18 33 47-24
4. Polonia Golina 18 31 47-35
5.Tulisia Tuliszków 18 31 19-16
6.Wicher Dobra 18 30 36-29
7.GKS Sompolno 18 29 37-30
8.Warta Dobrów 18 28 29-26
9.Górnik Kłodawa 18 25 30-30
lO.Znicz Władysławów 18 25 29-32
11. Polonus Kaz. Bis. 18 21 29-33
12.Górnik II Konin 18 21 18-35
13.Czarni Ostrowite 18 19 20-31
14.0rlik Miłosław 18 1517-31
15.ZKS Zagórów 18 1315-44
16.Zjednoczeni Rychwał 18 8 25-64

19. kolejka - 2/3.04
LKS -Zn icz, Czarn i- Wicher, GKS
-T u iis ia , Kasztelania -  Polonus
(Nd-15.00)

k ilka n a śc ie  m in u t po p rze rw ie , 
będąc n ie m a l w  b liźn iacze j sy tu ­
acji, n ie  ko m b in o w a ł ty lk o  pew ­
n ie  pos ła ł fu tb o ló w k ę  do s ia tk i, 
doprow adzając ty m  sam ym  do 
w yrów nan ia .

W  68 m in u c ie  na b o is k u  z ro ­
b iło  się ba rdzo  go rąco . Za 
d ruga  żó łtą  k a rtk ę  z b o iska  
w y le c ia ł Jakub  Poznański. 
Z aczę ły s ię  p rze pych ank i, 
podczas k tó ry c h  b ra m k a rz  
go śc i Jacek W o s ic k i u d e rzy ł 
Łukasza Szafrana. S ędziem u 
zab rak ło  je d n a k  odw ag i i  n ie  
w y rz u c ił W os ick iego . N a  t r y ­
b u n y  zosta ł je d y n ie  odesła­
n y .. .  m asażysta N ie lb y , za 
w u lg a rn e  o k rz y k i w zg lęd em  
a rb itra .

G ra jący z  p rzew agą zaw od­
n ik a  T u r  w yra źn ie  się roz­
k ręca ł, gospodarze posiada li 
p rzew agę, ale to  N ie lb a  w y ­
g ra ła  ten  m ecz. W  88 m in u c ie  
L e śn iew sk i m in ą ł naszych 
o b ro ń c ó w  ja k  p a c h o łk i na 
tre n in g u , poda ł do D ragana 
Jakov ljev ic ia , a p iłk a  po jego  
s trza le  w pad ła  pod  b rzu ch e m  
G erarda  Bieszczada.

Czyż fu tb o l to  n ie  je s t p ro ­
sta gra? W ys ta rczy  s trze lać 
b ra m k i. N ie  trzeba  g ra ć  p ię k ­
n ie , n ie  trzeba  zachwycać. 
N ie lb a  w  sobotę w yp row a dz i­
ła  dw ie  akc je  i  s trz e liła  dw ie  
b ra m k i. Proste? Proste.

D aw id  Cytrowski

T u re k , 2 6 .0 3
T u r  T u re k  -  N ie lb a  W ągrow iec 1 :2  (0 :1 )
B ram ki: M a n e ls k i (55 ’) -  Le śn ie w sk i (16’) ,  J ako v lje v ić  (88’) 
Żółte kartk i: Sędziak, Szafran (T u r)  o raz W o s ic k i, Poznański, 

K la w iń s k i, L o lig a  (N ie lba )
Czerwona kartka: P oznańsk i (68’ za d ru g ą  żó łtą )
T ur: Bieszczad -  W o jc ie ch o w sk i, S tachow iak, T o p o ls k i (42’Ro- 
szak), N in k o v ić  -  K asp e rk iew icz , M a rc e lo  -  M a n e ls k i, Szafran 
(77’Iz y d o rc z y k ), M a rc in ia k  (84’W itcza k ) -  Sędziak 
T rener: S ła w o m ir S uch om sk i
N ielba: W o s ic k i -  P oznański, K o ta rs k i, M ik o ła jc z a k , K la w iń s k i, 
Ig n a s iń sk i, P ie tro w s k i (89’L u b o ń s k i) , F igaszew sk i (7 6 T o m c z a k ), 
G ryszczyńsk i (80’Jakov ljev ić , 90’S p ła w s k i), Lo lig a , Le śn iew sk i. 
Tren er: K rz y s z to f K n ych a ła

Klasa A
18. ko le jka -26 /2 7 .03

Hetman -  Orły 3:0
Lech -  Grom 2:0
Orzeł K. -  Warta 0:3
Płomień -  Baszta 3:1
Strażak -  Sparta 3:2
Błękitni M .-G K S 1:3
Orzeł G .-W ilk i 2:0
Polanin -  Błękitni H. 0:0

Tabela
1 .Polanin Strzałkowo 18 48 69-6
2.Warta Krzymów 18 38 49-15
3.Błękitni Helenów 18 35 38-24
4.Strażak Licheń St. 18 33 34-32
5.Sparta Orzechowo 18 32 37-24
6.Orły Huta Lukomska 18 30 46-37
7.Płomleń Nekla 18 29 24-23
8.0rzeł Grzegorzew 18 25 29-32
9.Grom Malanów 18 23 31-35
10.Hetman Orchowo 18 19 24-34
11 .Orzeł Kawęczyn 18 1921-37
12.Wilki Wilczym 18 17 24-31
13.Błękitni Mąkolno 18 17 23-54
14.GKS Lisewo 18 16 21-43
15.Baszta Wyszyna 18 1517-36
16.Lech Kozarzewek 18 1516-40

19. kolejka - 03.03
Baszta -  Orzeł K. (Nd-12.00), Warta
-G ro m

W ie lk o p o ls k a  l ig a
ju n io r ó w  m ło d s z y c h

17. kolejka 26/27.03

Lech I -  Warta I 4:1
Tur -  Poznaniak 0:0
Warta II -  Włókniarz 2:1
Centra -  Marcinki 4:0
Polonia -  Przemysław 2:4
Unia -  Jarota 1:3
R aw ia- Lech II 0:7
Noteć -  Victoria 1:1

Tabela
1 .Warta I Poznań 17 45 51-12
2.Lech I Poznań 17 44 64-6
3.Lech II Poznań 17 39 62-19
4. Jarota Jarocin 17 33 41-20
5.Przemysław Poznań 17 32 42-25
6.TurTurek 17 29 36-25
7.Warta II Poznań 17 28 23-13
8.Victoria Września 17 26 42-34
9.Centra Ostrów Wlkp 17 23 33-47
10.Polonia Leszno 17 22 27-31
11. Poznaniak Poznań 17 21 27-26
12.Marcinki Kępno 17 21 24-31
13.Rawia Rawicz 17 914-90
14.Noteć Czarnków 17 8 21-53
15.Unia Swarzędz 17 712-50
16.Włókniarz Kalisz 17 4 8-45
W 18. kolejce (02.04) Tur zagra na
wyjeżdzie z Włókniarzem Kalisz. +

i

I



m arca  2011 r.ECHO T IK B I

P
od k o n ie c  m aja E lana
zagra m ecz to w a rz y s k i 
z  O sasuną P am peluna. |

O becn ie  h iszpa ńsk i k lu b  zaj­
m u je  dz ies ią tą  lo ka tę  w  ta b e li 
La  L ig , a do g ro d u  K o p e rn ik a  
m a p rzy jechać na specja lne za­
p roszen ie  w ładz  T o ru n ia . T

urkow sk ie  Tow arzystw o
C yk lis tów  tegoroczne star­
ty  rozpoczęło od dw óch ' 

ogó lnopo lsk ich  w yścigów  prze­
ła jow ych w  Kaliszu. Piątego i  12 

m arca cyk liśc i ruszy li na trasę m a­
low n iczych  m ie jscow ości w o k ó ł 
ka lisk iego  pa rku  i  to ru  ko la rsk ie ­
go. O rgan iza to rem  w yśc igów  b y ł 
W ie lko p o lsk i Zw iązek K o la rsk i, a 
w spó ło rgan iza toram i k a lis k i m ag i­
strat, wsparcia  ud z ie lili też sponso­
rzy  indyw idua ln i.

E k ipa  T T C  T u re k  w  p ierw szym  
w yśc igu  prze ła jow ym  (5 m arca), 
ryw alizow ała w  dw óch katego­
riach  w iekow ych: m ło d z ik  i  ju n io r. 
T ru d n a  trasa nie  stanow iła p rob le­
m u  dla  startu jących przeła jowców. 
W  ka te g o rii m łodz ik , w  k tó re j 
startowało 25 z a w o d n ik ó w , w  tym  
czterech reprezentantów  T T C , tu r- 
kow ian ie  zajęli następujące lokaty. 
6  m . D aw id  Czubak, 8  m . B ar­
tłom ie j W ie rzb ick i, 1 3  m . M ic h a ł 
O grodow icz, 1 8  m . Tobiasz T o ń ­
czyk. W  ka te g o rii ju n io r startow ał 
D am ian Antczak, k tó ry  zajął w yso­

k ie  4 m iejsce.
D ru g i w yśc ig  rozegrany 12 m ar­

ca w  Ka liszu  odbyw ał się ram ach 
zaw odów w  ko la rs tw ie  g ó rsk im  z 
cyk lu  M T B . D ru g i s tra t po z im o ­
w ej p rze rw ie  naszych zaw odników

W  środę  to ru n ia n ie  ro ze g ra  
l i  aw ansem  m ecz z C za rn ym i 
kończąc  go p o dz ia łe m  p u n k ­
tów . K o m p le t za inkasow a li 
w  21. k o le jc e  za w a lk o w e r z 
w yco faną  z  ro z g ry w e k  P o lo ­
n ią  S łub ice . N a to m ia s t C zar­
n i p o k o n a li R aków , czeka jąc 
p ra w ie  ro k  na w yg ra n ą  ja ko  
gospodarz . A ż  308 d n i m in ę ­
ło  w  sobo tę  od po p rze dn ieg o  
zw yc ięs tw a  d ru ż y n y  z Żaga­

n ia  na w łasnym  s tad ion ie . Po 
raz os ta tn i w y g ra li u  s ieb ie  22 
m aja  2010r. z B a łty k ie m , k tó ry  
n ie  m a ja k o ś  szczęścia do w y ­
s tępów  na z ie m i lu b u s k ie j. A le  

} w  Z ie lo n e j G órze  g d y ń s c y  za- 
I w o d n ic y  chyb a  b y l i z b y t pe w n i 

s ieb ie  licząc, że spo ko jn ie  będą  
| gó rą  nad Lech ią . T ym czasem  
' z ie lon og ó rza n ie  n ie  p o d d a li s ię 

i  o s ią g n ę li sukces, k tó ry  w sp ią ł

ic h  na 15. lo ka tę  p rz y  n iep ow o­
dze n iu  T u ra . Z espó ł S ła w o m i­
ra  S uch om sk iego  p rz e g ra ł na 
in a u g u ra c ję  p iłk a rs k ie j w io s n y  
w  T u rk u  ba rdzo  w ażny po je dy ­

n e k  z N ie lb ą . K ib ic e  zg ro m a­
dzen i na s tad ion ie  p rz y  Spor­
to w e j o b e jrz e li T u ra  w  dw ó ch  
w e rs jach . T a  lepsza to  c a łk ie m  
n iez łe  poczynan ia  w  akc jach  
o fe n syw n ych  i  ta  gorsza, to 
b łę d y  w  o b ro n ie , b e z lito śn ie  
w yko rzys ta n e  p rzez p rze c iw ­
n ika . P iłk a  nożna  n ie  je s t g rą  
sp ra w ie d liw ą , d la tego  m ając 
k i lk a  sy tua c ji b ra m k o w y c h  
trzeba  b y ć  s ku te czn ym  aż do 
b ó lu . Zw łaszcza, że w  obecne j 
sy tu a c ji p u n k ty  d la  nas są bez­
cenne. T a k im i p o ra żka m i bę ­
d z ie m y  pom agać in n y m , ty lk o  

n ie  sob ie .
S po tkan ie  M ie d z i z  Zaw iszą 

w  L e g n ic y  o k re ś la ne  b y ło  m ia ­
ne m  h itu  k o le jk i.  N a p rze c iw  
s ie b ie  s tanę ły  b o w ie m  d ru ż y ­
ny, k tó re  w iosną  toczyć  będą  
bó j o p ie rw szą  lig ę . Po p ó ł g o ­
d z in ie  g ry  gospoda rze  m o g li 
ob jąć p row adzen ie , ale n ie  w y ­
k o rz y s ta li ka rn eg o . O b ro n ił go  
re ze rw o w y  b ra m k a rz  M a teu sz  
S ko w ro ń s k i, k tó ry  zas tąp ił A n ­
d rze ja  W itana , u ka ran ego  cze r­
w o ną  k a r tk ą  za fa u l na  zaw od n i­
k u  M ie d z i. O s ła b io n ych  go śc i 
p o g rą ży ł po p rz e rw ie  do św ia d ­
czon y  T om asz  Ja rzębow sk i. 
Po ty m  zw yc ię s tw ie  M ie d z io w i 
p rz e s k o c z y li w  ta b e li Zaw iszę. 
Zasiadająca w  fo te lu  lid e ra  
O lim p ia  n ie  m ia ła  p ro b le m ó w  z 
za g a rn ięc iem  ca łe j p u li w  po je ­

d y n k u  z Jaro tą . Szanse na na­
w iązan ie  w a lk i o awans zacho­
w u je  ca ły  czas C h o jn icza nka  i 
GKS. C h o jn icza n ie  w y g ra li u 
s ieb ie  z Z ag łęb iem , a tyszan ie  
p ra w d z iw y m  rz u te m  na taśm ę
p o k o n a li na w y jeźdz ie  G ó rn ika .
Po trz e c h  w io se n n ych  m eczach 
bez zd o b y te j b ra m k i p iłk a rz e  
R u chu  w yso ko  o g ra li P o lon ię  z 

N o w eg o  T om yś la .
W iesław  K lecha

Z a w o d n icy  T T C  T u re k  rozpoczę li po z im o w e j p rz e rw ie  sezon k o la rs k i

zaowocował ju ż  lepszym i lo ka tam i m iejsce. W  ka te g o rii ju n io r  m l« l  
w  n o ^ z e g ó ln y c h  ka tegoriach. W  szy M a n u sz  B a m n o w s j z a ją lS  
3 S . g r o n i e  25  startują- m ie jsce, a  w  kutego i  ju n io r  - Da- 
m iooz iK dc ii s  _  „ l ia n  A ntczak zajął 5 pozycję.

Zdaniem  Prezesa TTC  T u ­
re k  -  Dariusza M iko ła jew ­
skiego: -Pierwsze dwa starty po 
zim ow ej przewie pokazały nam  
ja k ie  b ra k i m a ją  nasi zawodnicy,

cych  zaw odników  D aw id  Czubak 
b y ł o k ro k  od po d ium  i  zajął 4 m ie j­
sce, B artłom ie j W ie rzb ick i upla­
sował się na w ysok ie j 7 pozycji, 
M ic h a ł O grodow icz w yw a lczy ł 11 
lokatę, a Tob iasz T ończyk  zajął 16

Zawodniczki OSiRu Turek walczyły w Poznaniu
.— —  n  r r     z - J l l  ■

Ż e  s ia tk ó w k ą  Turek  sto i nie trzeba  juz n ikogo przeko­
n yw ać . G rają s ta rs i i m łodsi, dziew czyny i ch łopcy, i to  nie  

ty lk o  lo ka ln ie , w yjeżdżają  na m is trzo stw a
ogólnopo lskie , zdobyw ają  nagrody . mech ą. W  m a rc u d w ie  
drużyny d z iew czą t w zię ły  u dzia ł w  O tw artych  M is trzo s tw a c h  

Poznania, w róc iły  z m edalam i za p ierw sze I drugie m ie jsce .

w ys tęp em  w  g ru p ie  e lim in acy j-W  n iedz ie lę , 13 m arca  w  h a li 
spo rtow o- w id o w is k o w e j U A M  
w  P oznan iu  o d b y ły  się O tw arte  
M is trz o s tw a  Poznan ia w  m in i 
s ia tków ce  dziew cząt. B y ła  to  
p ie rw sza  e lim in a c ja  M is trz o s tw  
P o lsk i o b ję tych  pa tro na te m  f i r ­
m y  F e rre ro  c z y li K in d e r+ sp o rt. 
W  zaw odach w z ię ły  ud z ia ł dw ie  
d ru ż y n y  O S IR  T u re k  trenow ane  
na  co dz ień  przez T adeusza Pa- 
kosa . D z iew czę ta  rep reze n tu ją  
tu rk o w s k i O S iR  w  ba rdzo  do­
b ry m  s ty lu  w  d w ó ch  k a te g o ria ch  
w ie k o w y c h : ro c z n ik  ‘98 (czw ó r­
k i)  i  r o c z n ik ‘99 ( tró jk i) .

Starsze rozp oczę ły  zaw ody

ne j z d ru ż y n a m i z M iło s ła w ia , 
SP 27 Poznań oraz S ia tka rz  K o ło  
I I .  T u rk o w ia n k i w szys tk ie  m e­
cze zakończy ły  zw yc ięs tw em , 
co da ło im  p ie rw sze  m ie jsce  w  
g ru p ie  i  ud z ia ł w  m eczu fin a ­
ło w y m  p rze c iw ko  zw yc ięzcom  
g ru p y  d ru g ie j, S ia tka rz  K o ło  I. W  
ty m  p o je d yn ku  d a ły  się pokonać 
d ru ż y n ie  z K o ła  i  za ję ły  d ru g ie , 

s reb rne  m ie jsce.
D w una sto la tk i gra jące tró jk a m i 

rozpoczę ły zaw ody w  g ru p ie  e lim i­
nacyjnej, w  k tó re j g ładko  w yg ra ły  
z d rużynam i Jedynka Pleszew I I  
oraz SP 36 Poznań. T e  zwycięstwa

j  .i* •».:

i  w  którym  k ie run ku  należy popro­
wadzić tren ing i. Jednak na słowa 
pochwały zasłużyli wszyscy s ta rtu ­
jący  w obu wyścigach w  Kaliszu. 
N a kolejnych zawodach w miejsco­
wości Szwacin, g m in a  Godziesze 
W ielkie, zawodnicy będą walczyć o 

ja k  najlepsze lokaty.
Opracowała: ika

‘ 99 zdo by ły  z ło te  medale,

po zw o liły  awansować do następ- w yg ryw a jąc ^ ^ ^ s u n l d e m
puzwuiny --- -------
nej fazy rozg ryw ek, gdzie  drużyna 
z T u rk u  spotka ła  się z S ia tkarzem  
K o ło . W ic h re m  Zbąszyń oraz SP 
15 Poznań. T u rk o w ia n k i n ie  da ły 
żadnych szans p rzec iw n iczkom

punktow ym : 25-12, 25-10 , 25-5. 

W yw a lczy ły  ty m  sam ym  awans 
do pó łfina łu . T a m  spo tka ły  się z 
drużyną  SP 84 Poznań. Ponow nie 
ła tw e zw ycięstw o dało im  awans 
do fina łu , gdz ie  w a lczy ły  z k lu b e m  
S iatkarz K o ło . T u  b y ły  n iepokona­
ne, a fin a ł bez em ocji zakończył się 
w yso k im  zw ycięstw em  dziewcząt 
O SIR  T u re k , 25-10. T y m  sam ym  
zaw odn iczk i roczn ika  99 zostały 
zw yciężczyn iam i O tw a rtych  M i­
s trzostw  Poznania w  m in i siat­
ków ce dziewcząt i  zdoby ły  z ło ty  

m edal.
O b ie  tu rk o w s k ie  d ru ż y n y  

O S IR  T u re k  aw ansow a ły do da l­
szych  ro z g ry w e k  po toczn ie  zwa­
n y c h  K in d e ra m i. B ędą  w a lczy ły  
o awans do M is trz o s tw  P o lsk i, 
k tó re  co ro k u  odbyw a ją  s ię  w  Za­
b rzu . S kład ro c z n ik a  ‘98: K in g a  
Pakos, K a ro lin a  Lew andow ska , 
N ik o la  W in ia rs k a  i  K a ta rzyna  

A nd rze jak .
S kład ro c z n ik a  ‘99: K a ta rzyna  

N o w ak , Zuzanna A p e lt i  O liw ia  
K i i »i v t/ i boxa
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Walne zebranie OSP

W ubieg łą sobo tę  w  Dom u S tra ża k a  odbyło s ię  W aln e  Z eb ran ie  S praw ozdaw czo-W ybor­
cze O chotn iczej S traży  Pożarnej w  Turku. Przybyło na n ie ponad osiem dziesięciu  członków , 
co s tan o w i 6 6  proc, ogółu, w  zw iązku  z czym  obrady uznano za  pełnopraw ne. W ybrano  
now y zarząd OSP, na k tó reg o  cze le  s ta n ą ł Ryszard G rzeszkiew icz, k tó ry  za s tą p ił dotychcza­
sow ego prezesa Jana R ogodzińskiego.

Po o tw arc iu  zeb ra ijia  i hono­
row ym  w n iesien iu  sztandaru, na­
stąpiło zaprzysiężenie i  w ręczenie 
leg itym acji 16 now ym  cz łonkom  
OSP Zarząd O ddzia łu W ojewódz­
k iego OSP w  Poznaniu przyznał 
brązowe m edale „Za zasługi dla 
pożarn ictwa”  d ru hn ie  A n ic ie  Dzie- 
c ią tkow skie j-P ieścik oraz d ruhow i 
Z b ign iew ow i Kawalcow i. Zostały 
rów nież wręczone nagrody Zarzą­
du O kręgow ego P C K  w  Pozna­
n iu  d la  zasłużonych H onorow ych 
D aw ców  K rw i, odznakę I  stopnia 
za oddanie 18 litró w  k rw i o trzy­

N o w i ochotn icy , c zy li przyszłość OSP w  T u rku ,

m a ł Janusz Szymaniak. N agrody 
na w n iosek Zarządu O ddziału 
M ie jsk iego  OSP, za w ysługę lat 
o trzym a li m iędzy innym i: za 30 
la t s łużby -  P io tr D ew ick i, za 35 
la t Zenon Szajrych, za 40 la t Jan 
Szczeciński i  za aż 55 la t służby 
M arian  K urzyńsk i. Odznaczenia 
w ręczali m iędzy in n ym i obecni na 
obradach d ru h  M iro s ła w  M arian  
M arczew ski, d ruhna A n ita  Dzie- 
ciątkowska-P ieścik, poseł Irena 
Tom aszak-Zesiuk oraz starosta 
D ariusz M łyna rczyk .

Następnie przedstaw iono spra­

wozdanie z działa lności za okres 
sprawozdawczy 2010 roku . G łos 
ko le jno  zabierali: Ryszard Grzesz­
kiew icz, Jan Rogoziński, Jan 
Kazim ierczak. P relegenci po in­
fo rm ow a li zebranych o potrzebie 
przystąp ienia OSP w  T u rk u  do 
Kra jow ego System u Ratowniczo- 
Gaśniczego. D o  te j po ry  by ło  to 
n iem ożliw e ze w zg lędu na b ra k i w  
wyposażeniu, oraz kw estie  proce­
duralne, m iędzy in n y m i zby t d ług i 
czas dojazdu na m iejsce zdarzenia 
(na te ren ie  m iasta n ie  może prze­
kraczać 5 m in u t). Zw rócono się z

N o w ym  prezesem OSP w  T u rk u  zosta ł w y b ra n y  R yszard  G rzesz­
k ie w icz  (w  ś rodku ).

prośbą do obecnego na zebraniu 
bu rm is trza  Zdzisława Czapli o 
wsparcie finansowe, w  celu naby­
cia  nowego pojazdu gaśniczego, 
ja k  m ó w ili druhow ie : -Abyśmy nie  
m usie li obchodzić 30-lecia nasze­
go stara. Przyjęcie do Krajow ego 
System u pozw o liłoby z ko le i na 
u ła tw ien ia w  zdobyw aniu sprzętu 
ratowniczego. B udżet ins ty tuc ji 
w  ro ku  2010 w ynos ił 234 tysiące 
zło tych, z czego g ros poszło na 
rem o n ty  (np. w ym iana ok ien w  ca­
ły m  budynku ) oraz ZUS.

Strażacy wyjeżdżali do akcji ty l­
ko  23 razy. Tem atem , k tó ry  pochło­
nął m ów ców  (zarówno strażaków, 
ja k  i przyby łych reprezentantów  
w ładzy), była  kw estia  likw id ac ji 
pu ńk tu  H onorow ego D aw cy K rw i 
w  T u rk u . W szyscy żywo wsp iera li 
potrzebę utrzym an ia  działa lności 
ins ty tuc ji. W spom niano rów nież 
o sukcesach k lu b u  sportowego 
p rzy  OSP i  zajęciu przez p iłka rzy  
drug iego  m iejsca w  tu rn ie ju  stra­
żaków  w  Uniejow ie.

Po sprawozdaniach kape lm i­
strza, naczelnika OSP oraz kom is ji 
rew izyjne j, g łos  zabrał prezes Jan

Rogodziński. D ziękując w szystk im  
za długą współpracę, oświadczył, 
iż: -Tak ja k  M ałysz odchodzi na spor­
tową emeryturę, tak ja  odchodzę na 
strażacką. M iro s ła w  M arczew ski 
podziękow ał prezesowi Rogodziń- 
sk iem u za społeczny w ym ia r jego 
działa lności i za „zaszczepienie ży ł­
k i  społecznika” .

Kom isja rew izyjna w  składzie: 
Jerzy W ie rzb ick i (sekretarz), Sta­
nisława Donald, Andrze j Russek i 
Tom asz Socki, po poddaniu głoso­
waniu przyjęła now y skład Zarzą­
du OSP N ow ym  prezesem został 
Ryszard Grzeszkiewicz, w icepre­
zesami P io tr Pieśkiewicz i Dariusz 
U rbaniak, sekretarzem  H e n ryk  
Św ierk, skarbn ik iem  ponownie 

w ybrano Jana Kazim ierczaka, na­
czeln ik iem  został A r tu r  P ietroń, za­
stępcą naczelnika Patryk Felisiak, 
gospodarzem  M ich a ł Pietrzak, 
a członkiem  P io tr D ew ick i. N a 
kon iec zebrania poseł Tomaszak- 
Zesiuk i bu rm is trz  Czapla, dzięko­
w a li dotychczasowemu prezesowi i 
życzyli jego następcy powodzenia i 
powodów do rów nie w ie lk iego dnia 
w  przyszłości. M eJ

G m in n a  L iga  M is trz ó w  - mecz piłki nożnej 
w kategorii wójt kontra przewodniczący rady

To co się wydarzyło na V Sesji Rady 
Gminy Turek w dniu 17.03.2011 r. 
przeszło najśmielsze oczekiwania. Ta 
sytuacja przypomina mi mecz piłki noż­
nej - zespoły rywalizował system każdy 
z każdym, po czym pierwszy zespół z 
grupy wó/f karo/ Mikołajczyk spotkał się 
w półfinale z drugą drużyną - przewod­
niczący rady Karol Mac, rezerwowi radni 
rozgrzewali ławki. Która z drużyn ponie­
sie porażkę?

W naszej gminie Turek dzieją się 
dziwne rzeczy... protokoły z sesji i ko­
misji nie są przygotowywane na czas, 
przewodniczący rady Karol Mac prosi 
o pół godziny przerwy, aby mógł się z 
tym protokołem zapoznać, bowiem jak 
twierdzi otrzymał go dwie minuty przez 
rozpoczęciem obrad, wójt nazwał prze­
wodniczącego gówniarzem, pracownica 
urzędu sporządza notatkę służbową, 
że Karol Mac nakazał jej kupić alkohol. 
Sposób, w jaki wójt wypełnia standardy 
świadczy o tym, czy dorośliśmy do pew­
nych funkcji czy nie. Dzięki informacjom, 
dowiadujemy się o kulisach i postawie 
naszych przedstawicieli. A z tego co ob­

serwuję, są tacy, którym jest to bardzo 
nie na rękę. Zapewne będzie to kaden­
cja odmienna od poprzednich i o wiele 
trudniejsza dla niektórych radnych, bo 
na koniec nie będzie można się wyprzeć 
swoich poczynań, bo ludzie będą pamię­
tać. A może by tak zamieszczać wyniki 
głosowań w kluczowych sprawach, bo 
to dla wielu mieszkańców będzie bardzo 
cenną wskazówką. Niestety za agresją i 
argumentami ad personam będzie pew­
nie ciąg dalszy. Kultury w tym politycznej 
u nas brak.

Widać, że w strukturach na poziomie 
gminnym przejawia się indywidualne i 
egoistyczne dążenia do sukcesu lub za­
akcentowania, że ma być po mojemu, 
a inni nie mają racji. Takie mechanizmy 
przeważają nad koniecznością współpra­
cy i czasami nad zdrowym rozsądkiem.

Może to świadczyć również o tym, że 
wójt buduje sobie zaplecze polityczne. 
Jeśli wziąć pod uwagę zapowiedzi wójta 
przed wyborami w zakresie zadań, które 
przecież obiecał, to na razie mamy czar­
ną dziurę. Gdzie są remonty dróg, ka­
nalizacji, czystość i porządek w gminie, 
działalność straży gminnej, oświetlenie, 
szkolnictwo, praca itp. Myślę, że pan 
Karol Mikołajczyk nie czuje się dobrze w 
roli wójta. Stanowisko, które sprawuje 
jest tylko synekurą, stworzoną przez jego 
partyjne zaplecze.

Drodzy Państwo, my mieszkańcy je­
steśmy najważniejszymi osobami w na­
szej najpiękniejszej gminie Turek. Wszy­
scy siedzimy w jednej łodzi i wiosłując 
zmierzamy do celu. Pomóżmy sobie na­
wzajem, aby ten często najtrudniejszy cel 
było jak najłatwiej osiągnąć. Panie prze­
wodniczący rady Karolu Macu, współ­
pracuje pan na co dzień z innymi ludźmi, 
na których swoją postawą może Pan po­
zytywnie wpłynąć i „sprowokować” lawi­
nę pozytywnych działań na rzecz gminy. 
Bo jeżeli nie Pan, to kto?

Ubolewam nad tym, że cyniczna 
gra polityczna Pana wójta wkrada się 
do gminy. Obecnie widzimy, że sprawy 
społeczne zostały zepchnięte na plan 
dalszy. Tematy i problemy społeczne 
stają się pewnego rodzaju zakładnikiem 
gry politycznej. Z tego wynika, że wójt 
nie przejawią żadnej ochoty do rozmowy 
z kimkolwiek na tematy gminnych prob­
lemów. Na szczęście przewodniczącym 
rady gminy została osoba, która łączy 
wszystkie opcje, należy też pamiętać, że 
została wybrana w oparciu o całą radę, a 
nie różne układy.

Nie mam żadnych skrupułów aby 
skrytykować wójta. Wyrażam głęboki 
niepokój sytuacją, która wytworzyła się 
w gminie. Ja jako mieszkanka gminy, 
jestem oburzona zachowaniem wójta, 
ponieważ sprawuje on funkcję publicz­

ną, pensję ma z naszych podatków więc 
najwyższa pora wykazać się pracą, bo 
jak na razie nie zasłużył pan nawet na li­
zaka. Proponuję aby stworzyć specjalne 
forum dotyczące tego rodzaju tematów 
choćby na stronie Urzędu Gminy. Może 
to utopijny pomysł, ale czy nie warto 
spróbować.... Tu znalazłoby się pole do 
polemik i opinii na aktualne tematy.

A może by tak wójt obniżył swój pobór 
dochodów i złożył do Przewodniczącego 
Rady stosowny wniosek, przecież mamy 
trudną sytuację finansową gminy....

Chciałabym, aby wójt Karol Mikołaj­
czyk skoncentrował się na problemach 
gminy, a nie na swoim osobistym po­
tencjale, o ile go ma... i przestał w koń­
cu atakować, ośmieszać i wyzywać ludzi 
od gówniarzy czy kolesi. Taka postawa 
hamuje, a nie przyśpiesza procesy roz­
wojowe, w tym wypadku mojej gminy 
narażając jednocześnie na pośmiewi­
sko. Jest takie mądre przysłowie: „zgoda 
buduje, a niezgoda rujnuje” zbyt często 
sprawdzała się już w życiu publicznym. 
Fundamentem demokracji jest obrona 
praw mniejszości jak też prawa do od­
rębnego zdania, które nie powinno być 
agresywnie zwalczane przez większość, 
nieraz przy pomocy insynuacji i odnie­
sień „ad personam” . Wszyscy włodarze 
gminy wójt, przewodniczący rady oraz 
radni piastują mandaty z woli wyborców

i sćj osobami zaufania społecznego.
Ode mnie jako mieszkanki wójt ma

żółtą kartkę i jest na tzw. spalonym, pro­
szę, aby pan nie faulował przeciwnika i 
dostosował się do poleceń sędziego i 
grał z całą drużyną. A odnośnie pozy­
cji spalonej pozwolę sobie przytoczyć 
nowe, bardziej precyzyjne wskazówki 
FIFA: „udział w grze" oznacza „zagranie 
lub dotknięcie podawanej piłki lub do­
tknięcie jej przez partnera”. „Przeszka­
dzanie w grze przeciwnikowi" to według 
nowych wytycznych: „uniemożliwienie 
zagrania przeciwnikowi lub taka moż­
liwość, na przykład poprzez wyraźne 
zasłonięcie pola widzenia bramkarzowi 
lub uniemożliwienie mu ruchu, albo też 
poprzez czynienie mylących gestów lub 
ruchów będąc na drodze lotu piłki, a tak­
że rozpraszanie uwagi przeciwnika". W 
gminnej drużynie już w tym sezonie nie­
formalnie stosowano taką interpretację 
przepisu o spalonym i liniowi wstrzymy­
wali się z sygnalizowaniem spalonego 
do końca akcji. Gdy piłkarz znajdował się 
na tak zwanym „pasywnym” spalonym, 
nie angażując się w grze, sędzia liniowy 
nie podnosił chorągiewki, ale podnosił 
ją później, jeśli gracz dotknął piłki. Pa­
nie wójcie do pracy, a nie tracić czas na 
bzdury

Anita Sylwia Matuszyńska 
z Turkowic
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Komu kwiaty nad Czystem?

($3. W))

Kilka dni później - 5 marca - oddział 
„Groźnego" wpada w zasadzkę w po­
bliżu wsi Prażuchy. Podczas walki z 
plutonem UB i MO ginie 3 partyzan­
tów, a 4 zostaje aresztowanych.

Pochwyceni zostają wówczas: Jan 
Nowak, Tadeusz Stachowiak, Jóżef 
Burzyński i Henryk Wieczorkiewicz. 
Sam Kokolski zostaje wówczas ranny 
w prawe płuco. Udaje mu się jednak 
z pozostałymi żołnierzami wyrwać z 
okrążenia. Przez kilka dni ukrywa się 
w opuszczonym grobowcu (tzw. skle­
pie) na cmentarzu w Przespolewie. 
Pomaga mu wówczas Józef Smak 
pochodzący z tej miejscowości. Kiedy 
stan zdrowia po kilku dniach nieco się 
polepszył, Kokolski wraca do swoich 
żołnierzy. 13 marca 1945 roku Sta­
nisław Lasocha, Józef Czupryński i 
Sergiusz Jęczmieniow dokonują w 
Skęczniewie egzekucji na Barbarze ps. 
„Heli” Krawczewskiej, która współpra­
cowała z turkowską UB. Kobieta zgi­
nęła „na służbie” , ponieważ spotkała 
się ze swoimi zabójcami „wykonując 
zadanie PUBN w Turku” . Prawdopo­
dobnie zbyt nachalnie pytała rolników 
o miejsce pobytu oddziału i jego do­
wódcy. Nie uszło to uwadze któremuś 
ze współpracujących z „Groźnym" 
gospodarzy. Ze Skęczniewa pocho­
dził zresztą członek oddziału, Henryk 
Ostojski. Miał więc tam swoich zna­
jomych i przyjaciół, którzy donieśli o 
„śledztwie” konfidentki. Powiadomił 
więc Kokolskiego, który wydał roz­
kaz zabicia kobiety. Przygotowano 
zasadzkę umawiając się z „Helą” na 
rozmowę. W jej trakcie partyzanci 
obezwładnili ją, a następnie udusili 
-  a ciało wrzucili do Warty. Obecnie 
trudno wyjaśnić, w jaki sposób została 
ona zwerbowana i dlaczego zgodziła 
się na współpracę. Zazwyczaj agen­
tów werbowano w trojaki sposób. Po 
pierwsze -  poprzez zdobycie kompro­
mitującym materiałów i groźbie ich 
wykorzystania, czy to poprzez złożenie 
stosownego oskarżenia -  czy też ich 
upublicznienie w lokalnym środowi­
sku. Drugim sposobem było zagranie 
na „uczuciach patriotycznych” oby­
wateli. Przynosiło to zazwyczaj skutek 
w przypadku osób zaangażowanych 
w działalności PPR-u. Wreszcie pro­
wadzono werbunek za pieniądze -  a 
więc płacono za konkretne informacje. 
W okresie powojennym stawiano na 
agentów masowych. Najwięcej wśród 
agentów było ideowców. Oni wierzyli 
w to, co robią. Wierzyli w słuszność 
swojego postępowania. Jednak nie 
prowadzili pracy na najwyższym po­
ziomie, często uciekając się wręcz do 
pomówień i insynuacji.

Ogółem takich informatorów za­
angażowanych w sprawę „Groźnego’ 

działało ok. 20.
Liczne egzekucje dokonywane na 

PPR-owcach i milicjantach dopro­
wadziły do tego, że władze powiatu 
rozpoczęły zakrojone na szeroką skalę 
poszukiwanie członków oddziału oraz 
jego współpracowników. Zaangażo­
wano jednostki WBW z Poznania i 
Kalisza. W rezultacie nastąpiły maso­
we aresztowania wśród okolicznych 
chłopów. W sumie między 31 stycznia 
a 18 lutego przesłuchaniami objęto 34

osoby. W tym czasie oddział liczył 55 
żołnierzy i był podzielony na 3 grupy. 
Każda z nich działała w innym rejonie. 
Grupa pierwsza w liczbie 7 żołnierzy 
pod osobistym dowództwem Kokol­
skiego, działała na terenie gminy Do­
bra. Tam w lesie, nieopodal wsi Czy­
ste, zbudowano ziemiankę. Podobno 
na stojącym obok drzewie nieustannie 
czuwał wartownik z bronią gotową do 
strzału i obserwował teren.

Drugą grupą dowodził Stanisław 
Buda. Liczyła ona 25 żołnierzy i prze­
bywała na terenach gminy Malanów. 
23 partyzantów pod dowództwem Ka­
zimierza Bajewicza przeszła do powia­
tu kaliskiego w okolice wsi Kościelec. 
Ponowne połączenie się wymienionych 
trzech grup już nie nastąpiło. 15 marca 
grupa 5 dowodzona przez „Groźnego” 
opuszcza schron i udaje się do poło­
żonego kilkaset metrów dalej gospo­
darstwa Opałów. Uzyskują schronie­
nie i przeczekują noc. 12 milicjantów 
i 18 żołnierzy radzieckich następnego 
dnia przed wschodem słońca - oko­
ło godziny 6 rano - otoczyła zagrodę 
Opali. Plutonem operacyjnym dowo­
dzi ppor. Włodzimierz Rafalski. Doko­
nanie obławy było możliwe dzięki Czu- 
pryńskiemu ps. „Będzichowski” nadal 
działającemu w oddziale. Z „Groźnym” 
byli wówczas: Henryk Ostojski, Ser­
giusz Jaczmieniow, Roman Królak, 
Stanisław Lasocha i wspomniany 
wcześniej Józef Czupryński. Na temat 
samej akcji krąży wiele mitów. Mówi 
się o strzelaninie i bohaterskiej walce 
Kokolskiego do ostatniego naboju. 
Prawda jest bardziej prozaiczna. Kiedy 
Opala wychodzi na zewnątrz budynku 
i zauważa, że zagroda jest obstawio­
ny przez milicję i żołnierzy sowieckich 
krzyczy: „Bezpieka!" Na zewnątrz jako 
pierwszy wychodzi Czupryński, który 
niby widząc beznadziejność sytuacji 
nawołuje pozostałych partyzantów do 
poddania. Wychodzą wszyscy oprócz 
„Groźnego". Wówczas Czupryński in­
formuje milicjantów, że dowódca na­
dal ukrywa się wewnątrz. Nawoływany 
do poddania Kokolski oddaje 2 strzały 
z pistoletu w kierunku drzwi. Wówczas 
jeden z milicjantów przez okno wrzuca 
do izby granat (który ostatecznie uka­
zał się niewybuchem). Nie czekając na 
jego wybuch „Groźny” w akcie despe­
racji kieruje pistolet w stronę głowy 
i pociąga za spust. Pocisk wchodzi 
powyżej szyi z prawej strony głowy, 
następnie przechodzi przez mózg wy­
latując nad płatem czołowym z lewej 
strony czaszki. Powstała rana jest 
bardzo ciężka - nie powoduje jednak 
natychmiastowej śmierci „Groźnego” . 
Nieprzytomnego milicjanci wyciągają 
za nogi i wiozą do urzędu UB w Tur­
ku. Pojawiają się informacje, że jeden 
z milicjantów pastwił się wówczas nad 
rannym kopiąc go. Tam zakładają opa­
trunki i podejmują bezskuteczne pró­
by uratowania mu życia. Oczywiście 
nie chodziło wówczas o względy hu­
manitarne, ale na możliwość dalszego 
przesłuchania i doprowadzenia do 
aresztowania pozostałych członków 
oddziału. Sama zagroda Opałów zo­
staje zniszczona granatami. „Groźny” 
nie odzyskawszy przytomności umiera 
o koło godziny 15-ej następnego dnia. 
Prawdopodobnie zwłoki po odarciu z 
munduru zostają wywiezione w oko­
licę Uniejowa, obciążone kamieniami 
i utopione w Warcie. Było to zwycza­
jowe postępowanie w tego typu przy­
padkach. UB nawet po przeprowadzo­

nych egzekucjach ciała sporadycznie 
wydawały rodzinom. Chowano je w 
przypadkowych miejscach -  zazwy­
czaj odludnych, nie pozostawiając 
żadnych znaków umożliwiających roz­
poznanie, kto w grobach leży. Jeżeli 
już powiadamiano rodziny -  to pisma 
wysyłano tuż przed pogrzebem, aby 
uniemożliwić ich fizyczne dotarcie do 
kostnicy po odbiór ciała.

Po akcji Czupryńskiego funkcjona­
riusze UB umożliwiają ucieczkę. Póź­
niej dostaje również nagrodę pienięż­
ną w wysokości 2 tysięcy zł. Jednak 
w roku 1950 zostaje on aresztowany 
przez UB i osądzony w procesie, w 
którym oskarża się go o współpracę z 
oddziałem „Groźnego".

Pozostali partyzanci są sądzeni w 
Turku na sesji wyjazdowej Wydzia­
łu Karnego Spraw Doraźnych Sądu 
Okręgowego z Poznania. Jak zawsze 
w  takich wypadkach rozprawa ma 
charakter pokazowy' W procesie 
oskarżeni są także ujęci wcześniej: 
Jan Nowak, Antoni Antczak, Jan Ol­
szewski, Tadeusz Stachowiak, Ze­
non Słowiński, Tadeusz Kurek, Józef 
Staszak oraz Bronisław Chudzik. Ten 
ostatni był członkiem „Abażura 101” i 
został skazany na 10 lat pozbawienia 
wolności. Słowiński Kurek i Staszak 
otrzymali wyrok 15 lat więzienia, na­
tomiast Stachowiak skazany został na 
dożywocie. Na pozostałych oskarżo­
nych „wobec nie skorzystania z prawa 
łaski przez Prezydenta Krajowej Rady 
Narodowej” wykonano wyrok śmierci 
w lasach na Zdrojkach Lewych w dniu 
18 kwietnia 1946 roku. Dziś wiadomo, 
że Prezydent nawet nie zapoznał się z 
apelacją, gdyż ta nie została do niego 
wysłana. Wniosek dołączono do akt 
sprawy i zatrzymano w turkowskim 
urzędzie.

Na terenie powiatu turkowskiego 
działały także inne grupy. Najbardziej 
aktywną po „Groźnym” był Bronisław 
Kupis ps. „Abażur 101” . Stosunkowo 
mało we znaki dały się lokalnej władzy 
oddziały „Błyskawicy" (1945-46), Zyg­
munta Mirkiewicza ps. „Kot” (1946- 
47), Jana Małolepszego ps. „Zapora” 
(oddział działał pod nazwą Drzymała 
II w  latach 1946-48) oraz „Wilka” 
(1946). W latach 1950-52 istniała tak­
że „Organizacja Młodzieżowa” , która z 
założenia była grupą dywersyjną.

Mit bohaterskiego partyzanta pod­
syca także książka P. Kosobudzkiego 
„Przez druty, kraty i kajdany” . Pisze 
on: Gdy wezwano go do wyjścia i pod­
dania się ten nie usłuchał. Bronił się 
jeszcze, ostrzeliwując z piwnicy, a gdy 
rzucono przez okno granat, demolując 
izbę, ostatni nabój skierował w swoją 
własną głowę. Tylko że ludzie cytujący 
tą książkę zapominają, że kilka wer­
sów wcześniej Kosobudzki poddaje 
krytyce działalności naszego bohatera. 
Mija się także z prawdą wspominając 
o rzekomym wybuchu granatu.

Czy komunizm był czymś dobrym? 
Oczywiście, że nie. Ale dla wielu pa­
triotów walczących wcześniej z oku­
pantem niemieckim po 1945 roku 
powstał problem natury moralnej: 
Czy pozwolić na zaistnienie na arenie 
światowej państwa z marionetkowym 
rządem uzależnionym od Rosji? Czy 
też pozwolić, żeby to państwo nie 
powstało wcale? Wybrali to pierwsze 
- być może wierząc, że jest to mniejsze 
zło. Mając nadzieję, że Polska przetrwa 
i za 10, 20 lub 50 lat komunizm jako 
ustrój upadnie. Była to więc kwestia

przetrwania państwowości. Po upad­
ku Powstania Warszawskiego nawet 
sam Mikołajczyk wołał iść na ugodę ze 
Stalinem niż stracić wszystko.

Oczywiście metod, jakimi się po­
sługiwała ówczesna władza ludowa 
nie można wytłumaczyć. Morderstwa, 
prześladowania opozycji, represje są 
czymś, czego nie da się zalegalizować. 
Niestety, wielu komunistów zwłaszcza 
na niskich szczeblach władzy było 
ludźmi działającymi z niskich pobudek, 
dla których liczyła się doraźna korzyć 
osobista lub korzyść rodziny. Często 
byli to ludzie bez żadnego wykształce­
nia. Ocenia się, że w latach 40-ych ich 
liczbą w podstawowych strukturach 
terenowych sięgała 75 proc. Starsi 
ludzie opowiadają o „dworakach” , 
którym władza ludowa dała karabiny 
i biało-czerwoną opaskę na ramię. Na 
wszelką próbę krytyki mieli oni jedną 
odpowiedź: Co, Polska Ludowa ci się 
nie podoba? Następnie odbezpieczali 
broń kierując ją w stronę rozmówcy. 
Najlepszy system nie zadziała, jeżeli u 
władzy będą złodzieje, karierowicze i 
materialiści.

Zwolennicy traktowania Kokolskie­
go jako patrioty uważają, że walczył on 
z okupacją sowiecką. Być może w tym 
stwierdzeniu jest wiele prawdy. Ale na­
padając na Gminne Spółdzielnie, Urzę­
dy Pocztowe i gorzelnie nie napadał na 
SOWIECKIE instytucje -  ale POLSKIE. 
Nawet, jeżeli była to Polska Ludowa. 
To były polskie pieniądze -  owoc pra­
cy polskich obywateli i polskiego na­
rodu. Tych pieniędzy nie wypracowała 
i nie dała nam władza sowiecka, ale 
nasi dziadowie. Pamiętajmy, że ludzie 
byli zmęczeni wojną, chcieli normalnie 
żyć i pracować. Pragnienie spokój i 
zakończenia wojny było większe od 
pragnienia prawdziwej suwerenno­
ści. Nie wierzmy w bajki, że wszyscy 
Obywatele byli przeciwni Rządowi Lu­
belskiemu. Setki tysięcy ludzi nie my­
śląc o polityce spontanicznie zaczęło 
odgruzowywać ulice i remontować 
fabryki. Miesiącami pracowali w nich 
za darmo -  jako zapłatę otrzymywali 
jedynie miskę zupy i kromkę Chleba. 
W dowództwie AK działali doskonale 
wyszkoleni oficerowie, często znający 
po kilka języków obcych i rozumieją­
cych uwarunkowania polityczne. Wie­
dzieli, że walka w lasach po 1945 nie 
ma sensu. Szef „Sondy” -  a więc wy­
wiadu AK -  płk. Sławiński powiedział: 
Szaleństwo! Jeszcze jedna krwawa 
kąpiel. Ile trupów trzeba dodać do tych 
milionów, które straciliśmy, aby ludzie 
otrzeźwieli' ?

Są dowódcy podziemia niepodle­
głościowego, którzy dokonywali nie­
zwykłych czynów. Wspomina o tym w 
swojej pracy dr Kania: Rozbito w tym 
czasie trzy obozy specjalne NKWD w 
Piotrkowie, Nowinach i Rembertowie, 
w których więziono żołnierzy AK przed 
ich wywiezieniem w głąb Związku So­
wieckiego. Z  kolei, w obozie koncen­
tracyjnym w Błudku śmiałym nocnym 
atakiem zlikwidowano całą ochronę 
tego obiektu, uwolniono kilkuset więź­
niów, po czym rozstrzelano pięciu 
oficerów NKWD stanowiących jego 
sowiecką komendę?. Takie akcje fak­

1 J. W ilczur-Garztecki, Arm ia Krajowa... dz. cyt., s. 99.
2 L .Kania, Wymiar sprawiedliwości komunistycznej podziemia zbrojnego 

w Inspektoracie AK-WiN Lublin. 1945-47, Sulechów 2008, s. 46.
3 Świadek nie twierdzi, że to zrobił oddział „Groźnego” . Sprawcy nie są 

mu znani.
4 Nazwisko znane autorowi.

tycznie można nazwać bohaterskimi. 
Dzięki nim bez wątpienia uratowano 
od śmierci lub wieloletnich łagrów 
wiele istnień ludzkich. Tymczasem 
zwolennicy naszego „Groźnego” 
za wzór bohaterstwa i patriotyzmu 
uważają rozbrojenie 2-3 osobowych 
posterunków MO z pomocą 40-oso- 
bowego oddziału (akcja w Zbiersku, 
Warcie i wiele innych).

I tak na koniec może warto się 
przyjrzeć, jak widziała sprawę „Groź­
nego’ duga strona. Przedstawiamy 
fragment relacji jednego z żołnierzy 
KBW, który uczestniczył w akcjach 
przeciwko naszemu bohaterowi: W 
Kole był napad na sklep spółdzielczy. 
Zabrali dużo wódkP. Tego była cała 
przyczepa. I ruskie wojsko gdzieś pod 
Kołem tą wódkę im odebrało. I przy­
wieźli ją do nas do Turku na poste­
runek. To trzeba ją było do Poznania 
odesłać. I pojechało nas dwóch. Trze­
ci to był kierowca z Koła. Jak żeśmy 
tam odstawili, to mieliśmy spać. No 
i wtedy się tam zaczęło pijaństwo. Ja 
wiedziałem, kogo dobrze uczęstować. 
To był personalny. No i ja sobie tak 
załatwiłem przeniesienie do cywila. 
To tylko w KBW rok byłem. Ale ojca 
nie było, matki nie było -  dziewczyna 
czekała... I ładna gospodarka była! To 
ja się chciałem jak najszybciej do cy­
wila wydostać! Straszne to były czasy. 
Lepiej nie pamiętać. Polak do Polaka 
strzelał! W środku nocy przyszedł 
rozkaz, że trzeba na obławę jechać. 
Nikt się nawet nie pytał gdzie jedzie... 
Oni od „Groźnego" to na Siedliskach 
też grasowali. Z  karabinów to obrzyny 
sobie porobili, żeby łatwiej je  schować 
było. Kiedyś taki głupi, młody chłopak 
z tej bandy podszedł do takiego nasze­
go żołnierza. Zaprosił go do baru na 
wódkę i  chciał o niego naboje kupić. 
Ale ten był mądrzejszy i  wyczuł go. 
No i jak skończyli pić, to ten młody 
poszedł i  zaprowadził do Wiktora 
Wojdaka. To w nocy pojechał pluton 
operacyjny na rewizję. Całą chałupę 
mu przewalili. Deski z podłogi nawet 
zerwali, ale nic nie znaleźli. Ale w tej 
bandzie chyba nie był. Po tych lasach 
jeździliśmy na akcje... Gdzie pies nie 
chciał iść to nas tam posyłali! Ilu tam 
chłopaków naginęło! Kiedyś z Brudze­
wa przyszedł meldunek, że z posterun­
ku w Kole się nikt nie odzywa. Więc 
m y pojechali. Pod Brudzewem zde­
rzyliśmy się z Ruskimi, którzy jechali 
z Koła. Zaczęliśmy strzelać. Z  naszych 
to nikt nie zginął, ale Ruskich 8 zginę­
ło. Mieli też psa. On też zginął. To oni 
potem bardziej tego psa żałowali jak 
tych swoich żołnierzy. W Malanowie 
jeden kolega zginął. Był taki dezerter, 
saper. Uciekł z wojska razem z długą 
bronią. No i pod Malanowem naszli 
się ze takim Staśkiem. Stasiek miał 
przy sobie tylko broń krótką. Zaczęli 
się ostrzeliwać. No i  Staśkowi naboi 
brakło, i tamten go zabił'. Po oby­
dwu stronach byli ludzie, jedni i dru­
dzy mieli uczucia. Zapewne też mieli 
swoje racje. Większość jednak została 
wbrew swojej woli wrzucona w wir 
wydarzeń, na które nie mieli wpływu, 
i których często nie rozumieli.

Paweł Janicki
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iglot - patrz: idiot 
igła - chudzielec

iks - ksiądz katecheta 
iksy - krzywe nogi 
imbecyl - głupiec

r

impa - impreza 
implanty - kończyny 
impra - impreza 
impreza - sprawdzian 
impreza - prywatka 
imprezować - bawić się 
Inet - Internet 
info, Informa - Informatyka 
ino - nie wiem 
inszy - Inn y , odmienny 
int, intera - Internet 
interere - sprawa do zała­
twienia
iskierka - sympatyczna kole­
żanka lub kolega

iskrownik - zapałki 
4,‘ ć do piachu - umrzeć 
Iść kolnąć - zadzwonić 
iść na balety - iść na imprezę 
iść na chatę - wracać do 
domu
Iść na grzyby - odchodzić 
iść na kwadrat - wracać do 
domu
iść na pole - iść do miasta 
iść spidem - iść szybko 
iwan groźny - woźny szkolny 
Ixy - krzywe nogi

ja - tak
ja cie - zachwyt 
ja pykne - zaskoczenie 
jabzo - jabłko

jacho - jasne
jachu - oczywiste
jadaczka - usta
jadalne zadanie - zrozumiałe
jadło - jedzenie
jadłodajnia - stołówka
jadwiś - oczywiście
jaga - dziewczyna
jaja - coś śmiesznego, żarty,
wygłupy
jajnik - jamnik
jajogłowy - uczeń
Jajowo - wspaniale
jak bum cyk cyk - przysięgam
jak byk - na pewno

jak cię łysnę - pogróżka 
jak ci przyłożę w podobiznę, 
to rysopis stracisz - pogróżka 
jak ci przyłożę w pysk, to 
przez dwa tygodnie będziesz 
oglądał środę z lotu ptaka - 
pogróżka
jak ci przyłożę w ten ponie­
miecki łab, to cl się okupacja 
przypomni - pogróżka 
jak ci przypalaniuj ę w ten 
głupi łeb, to się zamkniesz
- pogróżka
jak ci wytnę, to jajko znie­
siesz - pogróżka 
jak cię palnę, to orła wywi­
niesz - pogróżka 
jak cię słyszę, to mi się skar­
petki obsuwają - pogróżka 
jak cię ścignę, to F-16 zoba­
czysz - pogróżka 
jak cię trzepnę, to ci łeb z 
karku spadnie - pogróżka 
jak cię udeizę, to będziesz 
zęby zbierał z podłogi - po­
gróżka
jak cię widzę, to mi się drob­
ne w kieszeni nie zgadzają
- nie chce mi się na ciebie 
patrzeć
jak cię widzę, to mi się fla­
kami przewraca - nie chce mi 
się na ciebie patrzeć 
jak cię widzę, to mi się 
scyzoryk w kieszeni otwie­
ra - nie chce mi się na ciebie 
patrzeć
jak coś powiesz, to liście z 
drzewa lecą - mówisz głup­
stwa
jak do mnie mówisz, to się 
nie odzywaj - nie odzywaj się 
do mnie
jak na ciebie patrzę, to mi się 
haftować chce - nie mogę na 
ciebie patrzeć 
jak na ciebie patrzę, to mi 
zaczyna wątroba gnić - nie 
mogę na ciebie patrzeć 
jak nie, jak tak - z góry się nie 
zgadzam
jako tako - przeciętnie, śred­
nio
jama - pokój nauczycielski 
jamnik - sznurowadło

jampreza - impreza 
janek - dowcip, żart 
jankes - pechowiec 
japi - w porządku 
jary - starszy 
jarzyć - rozumieć 
jasiek - człowiek

jaskinia - pokój nauczycielski 
jaskinia Iwa - gabinet dyrek­
tora
jaskółka - zakonnica ucząca 
religii

jaszczur - brzydactwo 
jazda - zabawa 
jąkać się - mówić długo 
jątrzy mnie - jestem zły 
jechać - 1 odpisywać zadania,
2. brzydko pachnieć 
jeden z dziesięciu - odpyty­
wanie przez nauczyciela 
jedwabiście - wspaniale 
jedzie ci z kasty - nieładnie 
pachnie ci z buzi 
jelita - nauczyciel biologii

jest do bani - jest źle 
jest git - jest dobrze 
jest zryty - jest głupi 
jędza - 1. nielubiana koleżan­
ka, 2. nauczycielka, 3 matka

jęzor - język polski

język szwabski - język nie­
miecki 
job - wariat 
joł, jołka - cześć 
jubel - bałagan 
jucha - krew 
juchcić - kraść 
juchta - kradzież 
judasz - skarżypyta 
jump - udana impreza 
junak - niezdara

jupy - zabawne zdarzenia 
jutro - nigdy

K
k3 - randka 
kabana - pieniądze 
kabaret - matematyka

kataryna - autobus szkolny 
kabel - donosiciel 
kabelek - donosiciel 
kabina tortur - gabinet denty­
styczny

kablara - donosicielka 
kablarz - donosiciel 
kablowa - skarżypyta 
kablować - donosić 
kablowanie - skarżenie 
kablówa - skarżenie 
kabza - kieszeń
kaczak - tortury fizyczne 
kaczamber - głowa 
kadłub - głowa

kadzić - śmierdzieć 
kaef - wychowanie fizyczne 
kaem - kilometr 
kafar - osiłek

kafeja - kawiarenka 
kafel - jedynka 
kafelki - pryszcze na twarzy 
kaflodłub - dentysta

kaganek oświaty - nauczyciel

V

kaganiec - biustonosz

kaić - rozumieć
kajak - duży but
kajaki - duże stopy
kajda - bramka
kajdan - złota bransoletka,
łańcuch noszony na przegubie

kajdaniarz - kłamca 
kajecik - zeszyt 
kajer - zeszyt 
kajet - zeszyt 
kajetan - pilny uczeń 
kajtek - niski człowiek 
kaka - 1. draka, 2. twarz, usta,
3. opalanie włosów na nogach

kaker - starsza osoba 
kaktus - chłopak nie golący się

kalafior - grzejnik 
kalendarz - dziennik szkolny 
kalet - tysiąc 
kaligrafy - język polski

kallta - teczka 
kaloryfer - brzuch męski

kaloryfery - grube nogi 
kalosz - nauczyciel

kałamarz - uczeń młodszych 
klas
kałdun - brzuch 
kałmen - szkolny woźny

kamasze - buty 
kamera - aparat na zęby 
kamienny krąg - pokój na­
uczycielski
kampucza - wywiadówka
kanada - zachwyt
kanalia - nielubiany nauczyciel

kanał - przykrość w domu 
kanały - szatnie szkolne 
kaner - kontroler 
kanarek - kontroler 
kanary - 1. policja, 2. nauczy­
ciele na dyżurze 
kanciapa - mała sala lekcyjna 
kanciarz - oszust 
kanciaste - spodnie 
kanikuły - wakacje 
kanister - teczka szkolna

kant - oszustwo 
kantorek - mała sala lekcyjna 
kantować - oszukiwać 
kanty - spodnie od garnituru 
kapciarz - zły uczeń 
kapcie - buty 
kapciowa - zaplecze 
kapeć - 1. ocena niedostatecz­
na, 2. noga, 3. woźny

kapara - zła nauczycielka 
kapewu rozumiem 
kapi- sok
kapisz? - rozumiesz? 
kapiszon - mało inteligentny

kapka - odrobina 
kaplica - beznadziejna sytu­
acja
kapnać się - zorientować 
kapować - donosić 
kapownlk - zeszyt z uwagami, 
dziennik lekcyjny 
kapsel - ksiądz katecheta

kapsle - pieniądze 
kapsułka - klasa

kapucha - pieniądze 
kapucyn bosy - głupek 
kapucynka - głowa 
kapuc - jedynka 
kapulet - donosiciel 
kapusie - policja 
kapusta - 1. pieniądze, 2. 
głowa

kapuś - 1. skarżypyta, 2. 
zdrajca
kapuśniaki - uczniowie szkoły 
rolniczej 
karakan - niski 
karawan - samochód 
karawana - powolna

karcel - gabinet dyrektora 
karcer - 1. szkoła, 2. trudna 
lekcja, 3. klasa, 4. zakaz wy­
chodzenia z domu 
karczochy - karty

Opracowała: Olga Boxa
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XIII Turniej Wiedzy Pożarniczej
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Bez uczniów Zespołu S zkó ł Rolniczych w  K aczkach Średnich rozegrano tegoroczne pow ia­
to w e  e lim inacje  Ogólnopolskiego Turnieju W iedzy Pożarniczej „M łodzież Zapobiega Pożarom ”. 
Na zw ycięzców  czekały  napraw dę a trakcy jn e  nagrody, w ięc  ryw alizacja była za c ię ta , a dobry 
poziom wiedzy w szystk ich  uczestn ików  spraw ił, że tize b a  było zorganziow ać dogryw kę.

Celem  O gó lnopo lsk iegoT um ie- 
ju  W iedzy Pożarniczej „M łodz ież  
Zapobiega Pożarom ” (O TW P) 
je s t popularyzowanie przepisów  i 
kszta łtowanie um ie ję tności w  za­
kres ie  och rony  ludności, eko log ii, 
ra tow nictw a i  och rony  przeciwpo­
żarowej. W  szczególności służy 
popularyzowaniu w śród dzieci i 
m łodzieży znajom ości przepisów  
przeciwpożarowych, zasad po­
stępowania na w ypadek pożaru, 
praktycznych um ie ję tności posłu­
g iw an ia się podręcznym  sprzętem  
gaśniczym , w iedzy na tem at tech­
n ik i pożarniczej, o rganizacji ochro­
n y  przeciwpożarowej oraz h is to r ii i 
tradyc ji ruch u  strażackiego.

O s ta tn i etap k o n k u rs u  na po­
z io m ie  po w ia tu  o d b y ł s ię  19 m a r­
ca, c zy li w  sobotę  w  dużej sali 
O cho tn icze j S traży Pożarne j w  
T u rk u . W  n im  w y ło n io n o  na jlep­
szych, k tó rz y  będą rep rezen tow a­
l i  po w ia t tu re c k i na szczeb lu w o­
je w ó d z k im . P rzed rozpoczęc iem  
e lim in a c ji w szys tk ich  uczestn i­
k ó w  oraz ic h  o p ie ku n ó w  p o w i­

W szyscy uczestnicy tegorocznych e lim in a c ji pow ia tow ych  tu rn ie ju .

ta li Z b ig n ie w  G rade ck i - prezes 
Zarządu O dd z ia łu  P ow ia tow ego 
ZO SP RP oraz b u rm is trz  Z dz i­
s ław  Czapla (h o n o ro w y  pa tro ­
na t), a p rzew odn iczący  k o m is ji 
k o n k u rs o w e j W ie s ła w  K a łuży  
zapoznał z  w szy s tk ic h  z obow ią ­
zu jącym  reg u lam in em .

Jak po dkre ś la li organ iza torzy, 
część uczes tn ików  e lim in a c ji m oż­
na uznać za „w e te ranów  ”  tu rn ie ju , 
ponieważ b io rą  w  n im  udz ia ł od 
szeregu lat. Rozpoczynali udz ia ł w  
I  g ru p ie  w iekow e j i poprzez udzia ł 
w  I I  g ru p ie , obecn ie reprezentu ją  
z pow odzen iem  liceum  w  T u rk u . 
U czn iow ie  z najstarszej g ru p y  
w iekow e j w  la tach poprzedn ich  
za jm ow a li czo łow e lo ka ty  w  e lim i­
nacjach w o jew ódzk ich , a także w  

fina le  ogó lnopo lsk im .
E lim inacje zostały przeprowa­

dzone przez ju ry  w  składzie: W ie ­
sław Kałużny (kom enda PSP w  
T u rk u  -  przewodniczący), H e n ryk  
Sym onowicz (sekretarz) oraz M ar­
cin Dziekan, K rzyszto f M ajda, Jan 
N ow ak (członkow ie). D o e lim inacji 
pow iatowych zakwalifikowało się

M a rle n a  W o jtk o w ia k  uzyska ła aż 37 na 40 p k t.

M ateusz G rz y m s k i na jm łodszy  uczestnik.

36 osób, k tó re  zajęły czołowe loka­
ty  w  e lim inacjach gm innych  i m ie j­
skich. Kom isja dopuściła dodatko­
w o do udzia łu w  e lim inacji 2 osoby 
z L iceum  Ogólnokształcącego w  
T u rku , aby zw iększyć konkuren­
cję, ponieważ ZSR w  Kaczkach nie

wytypow ał do udzia łu uczniów.
E lim in a c je  sk ła da ły  się z  te ­

stów , k tó re  zaw ie ra ły  40 pytań. 
P raw id łow a  odpow iedź  oceniana 
b y ła  1 p u n k te m , a w ię c  m aksy­
m a ln ie  m ożna b y ło  uzyskać 40 
p u n k tó w . T e s ty  oraz do da tko w e  
py tan ia  w  g ru p a ch  w ie k o w y c h  
b y ły  p rzyg o tow ane  p rzez K o m e n ­
dę P ow ia tow ą S traży Pożarne j w  
T u rk u  i  pos iada ły  ró ż n y  s top ień 
tru d n o ś c i. O k o le jn o ś c i m ie jsc  w  
poszczegó lnych  g ru p a ch  decydo­
w a ła  liczba  zd o b y tych  p u n k tó w  w  
spraw dz ian ie  tes tow ym .

K ole jne m iejsca po przeprowa­
dzonej dogryw ce zajęli, w  I  g rup ie  
w iekow ej: M arlena  W o jtkow iak
- Szkoła Podstawowa w  Kotwa- 
sicach, Patrycja D u lin  -  Szkoła 
Podstawowa w  P iekarach, M ilena  
M a rc in ia k  - Szkoła Podstawowa 
w  T am ow ej, M ateusz G rzym ski
- Szkoła Podstawowa w  Bolesz- 
czynie, L id ia  D erda  - Szkoła Pod­
stawowa w  T am ow ej. W  drug ie j 
g ru p ie  w iekow ej: E w elina W o jtk o ­
w ia k  - G im nazjum  w  M alanow ie 
(37 punk tów !), Paweł Soja - Zespół

Szkół w  Tu liszkow ie , M ateusz 
P ieśkiew icz - G im nazjum  n r  2 w  
T u rk u , Ksym ena K raw czyń - G im ­
nazjum  w  S łodkow ie, D a ria  W ą- 
g ie l - G im nazjum  w  M alanow ie. 
N a jstarszym i zw ycięzcam i b y li 
ko le jno: M ateusz M a jtka , Jarosław

Kronikarz z Wyszyny otrzymał

Nagrodę za walentynki aż z Chicago
A n d rz e j B u rs z e w s k i,  zna- 

n y  z n a s z y c h  ła m ó w  
A. A ą a k o  K ro n ik a rz  z W y s z y ­
n y , o trz y m a ł n ie d a w n o  n a g ro ­
dę  P o ls k ie g o  R ad ia  w  C h ic a g o  
za w ie rs z  w a le n ty n k o w y , ja k i 
u k a z a ł s ię  ró w n ie ż  na ła m a c h  
E c h a  T u rk u .

-W a le n ty n k i to św ię to  za :  
kochanych i  ja  ja k o  k ro n ik a rz  
p o s ta n o w iłe m  uczestn iczyć w 
k o n k u rs ie  w a len tynkow ym  p o l­
skiego ra d ia  z C h icago -  m ó w i 
A n d rz e j B u rs z e w s k i.  - I  ja k  
m ile  byłem  zaskoczony, k ie dy  
ten k o n k u rs  w ygra łem . Z w ła sz ­
cza, że je s t to je d n e n  z n a jw ię k ­
szych kon ce rn ów  m e d ia ln ych  
polsko języcznych w S tan ach  
Z jednoczonych -  p o d k re ś la  
B u rs z e w s k i.

P o ls k ie  ra d io , ja k  zauw aża 
B u rs z e w s k i, to  pow ażne  m e ­
d iu m  za oce an em  - e m itu je  p ro ­
g ra m  p rze z  s ie d e m  d n i w  tyg o -

K am ieński, G abriela Trzepocz, Ka­
rin a  D ruszcz, M ateusz B artos ik .

K oszty  zorgan izow an ia  tego 
tu rn ie ju  częściowo p o k ry li: U rząd 
M ias ta  w  T u rk u , S tarostw o Po­
w ia tow e w  T u rk u , O ddz ia ł W o je ­
w ó d z k i ZOSP RP w  Poznaniu oraz 
u rzędy  g m in . U fundow ane nagro­
d y  to: d ru k a rk a  Lexm art, aparat 
fo tog ra ficzny  cy frow y, w ieża z 
D V D  ( za I  m ie jsca w  g ru pa ch  ) 
oraz sprzęt spo rtow y -  m aterace
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N agroda  za „w a le n ty n k o w y  k o n k u rs ”  d la  A n d rz e ja  B urszew skie -
go, nadesłana z Chicago.

d n iu  s k ie ro w a n y  do  o g ro m n e j 
c h ic a g o w s k ie j p o lo n ii.  Jes t ono  
d la  n ie j s w o is ty m  p o m o s te m  
m ię d z y  s ta rą  o jczyzną  a n o w y m

dm uchane 2-osobowe, śp iw ory , 
na m io t 3-osobowy, p lecak i szko l­
ne, p lecak tu iy s ty c z n y  oraz p iłk i 
do g ry  w  s ia tków kę  i  p iłk ę  nożną.

Z w yc ięzcy  e lim in a c ji w  po­
szczegó lnych  g ru p a ch  w ie k o ­
w ych : M a rle n a  W o jtk o w ia k , 
E w e lin a  W o jtk o w ia k  oraz M a te ­
usz M a jtk a  będą rep rezen tow ać 
nasz po w ia t w  e lim in a c ja ch  w o­
je w ó d z k ic h  w  W o lsz tyn ie , k tó re  
odbędą się 16 kw ie tn ia . M E J

r :

d o m e m  w  A m e ry c e . -D la  m n ie  
je s t to nag roda  bezcenna -  za­
p e w n ia  K ro n ik a rz  z W y s z y n y .

tka
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Przyłączamy się do akcji na rzecz czworonogów, aby pamiętać, że...

„Pozw ólm y zw ierzę to m  nas ko chać  i uczm y s ię  od nich czyste j m iło śc i” -  pod ta k im  ha­
s łem  KCA „Fu trzako w o ” z Koła p lanuje zorganizow ać w  n iedzie lę , 2 2  m aja  te g o  roku a k c ję  
na rzecz zw ie rzą t. M a  to  być ogrom ne przedsięw zięc ie , pełne k o n certó w  gw iazd , licy tac ji 
i zb ió rek , w szystko  po to , by pom óc naszym  braciom  m niejszym , któ rych  los bardzo czę­
s to  c iężko  dośw iadcza. Turkow ian ie  w łączy li s ię  n iedaw no w  organizow any w  K ole „Dzień  
K o ta ” , im preza o kaza ło  s ię  ogrom nym  su kcesem , te raz , ta k ż e  dzięk i C zyte ln ikom  Echa  
m oże być podobnie. _______________________________

N a tę im prezę nieprzypadkowo 
w ybrano datę -  22 maja, w łaśnie 
w tedy w  całej Polsce obchodzony 
będzie Dzień Praw Zwierząt, za­
inaugurowany przez K lu b  Gaja w  
celu upam iętnienia wejścia w  życie 
Ustaw y o ochron ie  zw ierząt z 1997 
roku . W raz  z przyjęciem  ustawy w  
po lsk im  praw ie po jaw ił się nowy, 
bardzo ważny zapis -  „zw ierzę nie 
jes t rzeczą” .

W  Kole podczas akcji z okazji 
D n ia  Praw Zw ierząt organizatorzy 
im prezy chcą pokazać ja k  bezgra­
niczna może być m iłość zw ierząt 
do człow ieka, k tó rem u zaufają. 
-Lu dz ie  n ie  zdają sobie sprawy z 
tego, że zwierzęta m ają uczucia i  
niestety często zapom inają o tym, że 
„zwierzę nie  jest rzeczą". A  to prze­
cież człowiek udom ow ił czworonogi, 
pies który kiedyś żył dziko, dzis ia j 
wszedł do naszych domów, na nasze 
fotele, kanapy i  do naszych serc. To 
pies m usia ł zm ienić swoje nawyki i

H is to ria  B e ll zaczyna się 26 lu ­
tego ub iegłego roku  -  bo w łaśnie 
w tedy tra fiła  ona do stadniny.

B e ll była  piękną, m łodą, peł­
ną życia klaczą, k tó ra  dołączyła 
do innych  zwierząt, chodziła pod 
siodłem , oddawała pierwsze sko­
k i, lecz je j chód od początku różn ił 
się od innych  kon i. B y ł sztywny, 
ostrożn ie stawiała każdy k rok . Po 
pewnym  czasie zaczęła ku leć na 
ty lną  nogę, niezbędna by ła  diag­
noza lekarska. Okazało się, że 
k lacz prawdopodobnie przeszła u 
poprzedniego w łaściciela poważ­
ny  wypadek, k tó ry  spowodował 
zm iany w  kręgosłup ie  i b iodrach, 
co rzutow ało na dalszą sprawność 
konia. Rozpoczęto leczenie, k tó re  
przyn iosło  oczekiwane rezu lta ty 
i B e ll znowu zaczęła chodzić pod 
siodłem . N ieste ty  po zakończe­
n iu  te rap ii zaczęły się prob lem y 
z okiem , opuch ło i w idać było, 
że koń  bardzo cie rp i. Okazało 
się, że są to zm iany w  rogów ce i 
ponownie rozpoczęto d ługotrw a­
łe leczenie, na dom ia r 
złego po pewnym  czasie 
te same prob lem y poja­
w iły  się w  d ru g im  oku.
W zro k  B e ll zaczął się 
pogarszać. Sprawa oka­
zała się poważniejsza 
n iż wydawało się na po­
czątku. B e ll nie m ogła 
chodzić pod siodłem , 
ponieważ każdy ciężar 
na g rzb iec ie  powodo­
w a ł uc isk  na kręgosłup 
i po tw orny ból. Przez 
d ług i czas B e ll stała w  
boksie , korzysta ła  je ­
dyn ie z k ró tk ic h  space­
rów. N a dzień dzisiejszy 
B e ll ca łkow ic ie  oślepła, 
c ie rp i z powodu bó lów  
kręgosłupa i nóg. M us i 
nauczyć się na nowo od­
kryw ać św iat posługu­
jąc się jedyn ie  węchem  
i słuchem , podąża za

przyzwyczajenia, m usia ł przystoso­
wać się do życia w zupełnie nowych 
dla niego warunkach. M y tylko go 
zaprosiliśmy do swojego życia, on 
m usia ł zm ienić wszystko, sta ł się 
udomowiony, oswojony, został naj­
wierniejszym przyjacielem człowie­
ka, nieprzekupnym, oddanym do 
śm ie rc i... czasami niestety bardzo 
tragicznej -  m ów i Joanna D ąbrow ­
ska z „Futrzakow a” .

Podczas m ajowej im prezy bę­
dzie m ożna zobaczyć zw ierzęta po­
krzyw dzone przez los oraz takie, 
k tó rych  um ieję tności pomagają ra­
tować życie ludzkie . Choć pozosta­
ło jeszcze dużo czasu ju ż  w iadom o, 
że je dn ym  z zaproszonych gości 
będzie pani Karo lina  ze swoją nie­
w idom ą klaczą Bell.

M ajow a akcja m a pomagać 
zw ierzakom  podobnym  do Bell, 
ale też popraw ić w a run k i życia 
czw oronogów  z przy tu liska  „F u ­
trzakow o” . Pod swoją op ieką mają

głosem  co pomaga je j w  poru­
szaniu się. Bardzo ciężko je s t je j 
odnaleźć się w  nowej sytuacji. W  
je j oczach w idać bó l i przerażenie, 
g d y  sto i na pastw isku. Pom im o 
w szystko pani K aro lina  n ie  podda­
ła się i  tak  zaczęła się codzienna 
„na uk i życia” d la  Bell. Uczyła się 
podążać za głosem  człow ieka, po­
znawała na nowo m iejsca, po k tó ­
rych  się poruszała, aż nauczyła się 
ich  na pamięć. M im o  b raku  w zro­
k u  radzi sobie ca łk iem  nieźle, stan 
zdrow ia kręgosłupa i  nóg też za­
czął się poprawiać, B e ll pobryku je  
i  w idać pierwsze oznaki radości 
z życia. Udało się ją  też osiodłać, 
k lacz je s t ca łkow ic ie  opanowana i 
chętna do jazdy a przede wszyst­
k im  oddana. C horoba ją  zm ieniła, 
stała się bardziej dorosła, c ie rp li­
wa i  wdzięczna. W dzięczna za to, 
że dostała szansę by  żyć. H is to ria  
B e ll, k tó re j żyw ot zapewne ju ż  
dawno zakończyłby się w  rzeźni, 
gdyby  tra fiła  do ludzi m nie j wraż­
liw ych , je s t jedną z tysięcy.

m b

oko ło  40 psów, 15 ko tó w  oraz klacz. 
Schronisko u trzym uje  się z datków  
przekazanych przez instytuc je  i 
osoby prywatne, k tó ry m  nie jes t 
obo ję tny los zw ie rzą t W śród  pod­
opiecznych znalazłaby się niejed­
na h is to ria  podobna do życiorysu 
Bell, n iek tó re  zw ierzęta n igd y  nie 
zapomną tego przez co przeszły. 
-M a m y  psa, który s trac ił wzrok, bo 
przez 5  la t  był więziony w przyczepie 
i  n ie w idz ia ł św iatła dziennego, jest 
suczka, które j n ie  odrosła sierść na  
grzbiecie, ponieważ została oblana 
kwasem. Takie h istorie można by 
mnożyć. Najważniejsze jest jednak  
to, że tra fiły  w miejsce, gdzie dosta­
ły dużo ciepła i  pow o li w racają do

Stypendia dla sportowców

W ładysław ów  nagradza  
za  o s iągn ięc ia

C hłopcy z p iłka rsk ie j drużyny OLO s ław ią  W ład ys ław ó w  
w  c a łe j P o lsce, Jakub B ałdyka  zdobyw a nagrody i puchary  
w  ogólnopolskich  zaw odach , ta k ic h  m łodych sp ortow ców  
z doskonałym i w yn ikam i je s t  w  g m in ie  w ie lu . D w unastu  
otrzym ało  w  ubiegłym  tygodniu  s typend ia  sportow e.

Pomoc finansową w  form ie sty- sportowcy za ducha walki, zaan-
pendiów rozdano w  gm inie W ła­
dysławów już  nie pierwszy raz. Co 
roku  otrzymują ją wyjątkow i m łodzi

M ło d z i w ładys ław ow scy spo rtow cy, nagrodzen i za osiągnięcia.

równowagi psychicznej, chociaż n ic  
nie zastąpi im  nowego domu i  ko­
chającego właściciela -  przekonuje 
Joanna Dąbrowska.

Przez cały czas, aż do 22 maja 
oraz podczas samej im prezy zbie­
rane są pieniądze na budowę bok-
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W
sów  dla szczeniaków i szczennych 
suczek z przy tu liska  Futrzakowo, 
m ożna też odw iedzić ich  stronę 
internetową: www.futrzakowo. 
b lo g s p o t.c o m . A kc ję  pom ocy 
zw ierzętom  wsparło ju ż  k ilk a  zespo­
łó w  m uzycznych, k tó re  przekazały 
swoje p ły ty  i  gadżety z autografam i 
na aukcje, m iędzy innym i: Perfect, 
V arius  M anx, Hey, Ic h  T ro je , Ira, 
H arlem , Ewelina F lin ta , A n ita  L ip ­
nicka, A ndrze j Piaseczny, a to  jesz­
cze nie  koniec. O rgan iza torzy są 
jednak najbardziej wdzięczn i g ru ­
pom  C IR Y A M  i  ARTROSIS, k tó re  
zgodziły  się zagrać charyta tyw ny 
kon ce rt podczas m ajowej im pre­
zy. Oba grają podobną m uzykę z

gażowame, promowanie gm iny na 
arenie województwa i całej Polski. 
Dwunastu m łodych ludzi odwiedzi­

pogranicza rocka progresywnego 
oraz rocka gotyckiego. C iryam  
został okrzykn ię ty  jedną z najm oc­
niejszych p re m ie r w  2006 roku , 
o trzym ał liczne wyróżnienia, zagrał 
dziesią tk i koncertów , występował 
na prestiżow ych m iędzynarodo-

< $
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w ych festiwalach, dz ie lił też scenę 
ze znaczącymi zespołam i k lasy 
światowej i kra jow ej m .in.: Type ’O 
Negative, Epica, Sabaton, Dl N ino, 
A m orph is , Fear Factory czy Coma. 
- W  dn iu  2 2  m aja będziecie m ogli 
Państwo usłyszeć na żywo ich muzy­
kę w Kole, je ś li uda nam  się zebrać 
pieniądze lub znaleźć sponsora na  
imprezę -  nakłaniają do współpracy 
organizatorzy. Za naszym pośred­
n ic tw em  zwracają się z prośbą: 
-Szukam y sponsora, który pokryje 
koszty logistyczne i  koszty transpor­
tu zaproszonych grup muzycznych. 
Koncert zagrają d la  naszych zwie­
rzaków charytatywnie!!! Prosimy o 
wsparcie. bora

ło  w  ubiegłym  tygodniu Urząd Gm i­
ny, by z rąk  zastępcy wójta, Piotra 
Szewczyńskiego i przewodniczącej 
rady K rystyny M ichalak odebrać 
nagrody za w ynik i. Pomoc finan­
sową otrzymali piłkarze, karatecy 
i lekkoatleci: Adam D anii, Kacper 
W ojdak, Błażej Borowiak, Bartosz 
Świderski, W ik to r Zioła, Paulina 

Prusinowska, Kinga Błaszczyk, 
Krystian Błaszczyk, M icha ł Drąż- 
kowski, K inga W ojdyńska, Daniel 
B erliński oraz Jakub Bałdyka. bora
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P R A C O W A Ł E Ś  legalnie w  
Niemczech 2007-2010 - od- 
bierz podatek! O tw órz firm ę 
w  Niem czech i pracuj legal­
nie! 63 249 15 78.

229k
DAMpracę; 5 0 7 6 1 9 2 7 8 . „  

M A S Z  skończone 16 la t i 
chcesz zarobić? Zadzw oń i 
zapyta j o szczegó ły! O R I- 
F L A M E ; 785 637 981. M t 

D A M  pracę od zaraz ty n ­
k a rz o w i s a m o d z ie ln e m u , 
znającem u się na p ionach, 
poziomach, potrafiącemu tra- 
pezować; 691 752 8 6 1 .18|23wk 

P O S Z U K U J Ę  k o n s u lta n ­
tów  i menedżerów do pracy 
w  b ra nży  m a rk e tin g o w e j, 
w ym a ga ne  w y k s z ta łc e n ie  
m in im um  średnie; 791 980 
721.

I8177wk
D S A  F inancia l G roup S.A. 
Poszukujemy pracowników na 
stanowisko doradcy finanso­
wego, wymagane min. średnie 
wykształcenie, zaświadczenie 
o niekaralności, kreatywność; 
asical980@ o2.pl |8|8? k 

Z A T R U D N IĘ  kierowcę kat. 
B , wymagane doświadczenie 
na trasach międzynarodowych 
(n a jle p ie j Bus), znajom ość 
języka angielskiego, niem ie­
ckiego - podstawy, wysokie 
zarobki, praca w  systemie 3-4 
tygodnie /1  tydzień wolnego. 
C V  n a jle p ie j ze zd ję c ie m  
proszę przesłać na e -m a il: 
ja rkpol@ o2.pl

P R Z Y J M Ę  ty n k a rz y  lu b  
brygadę na ty n k i gipsowe i 
cem entow o-w apienne; 606 
685 569.

D O  w yn a ję c ia  lokal b iuro­
wy, ul. K o lska Szosa 3; 602 
389 405.

x>a

D O  w yn a ję c ia  loka l han­
d low o-usługow y w  U n ie jo ­
w ie, 50 m kw, wszystkie me­
dia; 608 102 712.

l?978wk

18242wk

LOKALE

D O  w yna jęc ia  pomieszcze­
nia ogrzewane o powierzch­
n i 230m2 +  pomieszczenia 
pom ocnicze i sanitariaty na 
ul. G órn icze j 6 Turek tel. 
603 217 629

D O  w y n a ję c ia  dom  pod 
działalność gospodarczą do 
remontu na koszt w łaścicie­
la w /g  potrzeb dzierżawcy. 
Telefon 603 217 629

z6/DK

Do wynajęcia pomieszczenia 
warsztatowo-m agazynowe 
oraz biurowe, ul. Konińska 1. 
tel. 602 389405

- łA-

D O  w yn a ję c ia  loka l użyt­
kow y  o pow. 400 m kw  w  
Turku; 608 054 968.

’ 18026wk

S P R Z E D A M  m ieszkan ie 
59,6 m kw  na os. W yzw o­
lenia, I p., po kap ita lnym  
rem o nc ie , 2950 z ł/m k w ; 
609 239 875.

----------------------------.------------------18254wk

O D S T Ą P IĘ  loka l gastro­
nom iczny w  centrum Tur­
ku , w  p e łn i w yposażony, 
dobrze prosperujący; 793 
393 084. lł.’W»k

D O  w yna jęc ia  loka l 75 m kw  
na dzia ła lność gospodarczą 
w  śc is łym  cen trum  T urku , 
w szys tk ie  m edia ; 607 146 
543.

17468wk
S P R Z E D A M  m ie s z k a n ie  
72,3 m kw , 4-poko je, I I I  p., 
os. W yzw olen ia  8; 605 469 
942.

I8093wk
S P R Z E D A M  mieszkanie 3- 
pokojowe na os. W yzwolenia 
w  T u rk u ; 785 670 352 po 
20.00.

I7754wk
D O  w yna jęc ia  mieszkanie 2- 
pokojowe na os. W yzwolenia; 
723 886 048.

!8204wk
D O  w yn a ję c ia 4o ka l o pow. 
12,5 m kw  na biuro (I p.) w  
Turku przy ul. Broniewskiego 
7.; 508 185 701.

174l7wk
D O  w yn a ję c ia  loka l 57 m kw  
(parter) na działa lność han­
dlową, wszystkie media. Tu­
rek, ul. B roniewskiego 7; 508 
185 700.

17868wk

P IL N IE  sprzedam mieszka­
nie własnościowe z garażem 
m u ro w a n y m  ( lu b  bez) w  
cen trum  m iasta , dw a duże 
pokoje, I p., c.o., po remon­
c ie , k u c h n ia  i ła z ie n ka  w  
p ły tkach , n isk i czynsz; 665 
067 217.

I7982wk
D O  w y n a ję c ia  lo k a le  na 
parterze o pow. 40 m kw  i 17 
m kw  na piętrze w  paw ilon ie  
ha nd low o-us ługow ym  przy  
Kaufland - Turek, wszystkie 
m edia, w ie lk i pa rk ing ; 519 
064 906.

I7986wk
D O  w yna jęc ia  lub sprzeda­
ży k iosk typu “ Topola”  na os. 
W yzwolenia; 63 278 04 84; 
600 916 935.

18012wk
S P R Z E D A M  m ie s z k a n ia  
własnościowe: 2-pokojowe, 38 
mkw, I p., w  bloku, ul. Łąkowa 
oraz 3-pokojowe, 53 mkw, IV  
p., ul. Wyszyńskiego; 608 208 
546; 604 816 074.

!8059wk
S P R Z E D A M  m ie s z k a n ie  
3-pokojow e o pow. 64 m kw  
w  K aczkach  Ś rednich 67., 
p iw n ica  +  garaż m urowany;
666 045 846.

18201wk
W Y D Z IE R Ż A W IĘ  lo k a l 
hand low y 100 m kw  przy ul. 
650-lecia 14 w  Turku, obec­
nie je s t sklep m ięsny; 63 271 
72 96; 504 199 476. „ „ „  „

S P R Z E D A M  m ieszkanie 43 
m kw , I p., ogrzewanie pieco­
we, ul. S ław o ja  S k ładkow - 
skiego, cena do uzgodnienia;
698 717 175.

18164 wk
S P R Z E D A M  m ieszkanie 3- 
pokojow e o pow. 48,50 m kw  
w  Turku, u l. P.O.W.; 607 801 
135.

1822]wk
D O  w y n a ję c ia  m ieszkania, 
n ieum eblowane, I  p., taras, 
c.o., 2 -poko je, p rzy ul. M i­
ck iew icza w  Turku; 782 202 
898; 791 861 429.

18962wk

BYŁEŚ akwizytorem OFE?
Chcesz nadal pracować i rozw ijać się 
w  branży pośrednictwa finansowego?

Zadzwoń -  p o ro zm aw iam y

KNO  TURKU

Z A M IE N IĘ  mieszkanie loka­
torskie 35 m kw, 2-pokojowe 
z ogrzewaniem piecowym  na 
2- lub 3-pokoje z c.o. i  c.w., za 
dopłatą lub spłatą zadłużenia; 
609 803 759.

18I43wk
D o w yn a ję c ia  lokal 30 mkw. 
na działalność gospodarczą, 
Tu liszków  - rynek. Tel. 691- 
892-612.

dr50066
S P R Z E D A M  mieszkanie 46 
mkw, IV  p., 3-pokoje, ul. Spół­
dzielców; 606 536 490.

18l97wk
S P R Z E D A M  kaw ale rkę w  
bardzo dobrym stanie, ul. Spół­
dzielców; 696 084 891.

18208-4;
D O  w y n a ję c ia  ka w a le rka  
34 m k w  ( I I I  p ., c .o .), u l.

- M łodych , kuchnia częściowo 
umeblowana, balkon, p iw n i­
ca, czynsz +  odstępne 600 z ł; 
500 186 713.

I8222wk
D O  w yna jęc ia  jedna kondyg­
nacja o pow. 84 m kw  w  domu 
prywatnym  na mieszkanie lub 
działalność, Turek ul. Piłsud- 
sk iego4 .;609  239 8 7 4 ,gl90wk 

D O  w yn a ję c ia  lokal handlo­
w o-usługow y (na parterze) w  
centrum Turku o pow. całko­
w ite j 60 m kw  (34 m kw  sala 
sprzedaży, 26 m kw  zaplecze); 
512 021 303.

ir i i . i

NIERUCHOMOŚCI

S1GN0 NIERUCHOMOŚCI
POŚREDNICTWO -  ZARZĄDZANIE -  DORADZTWO

Turek, u l .  SZEROKA 1 2
tel. 063 289 11 00. 0 503 002 440 

7'7raszamv w aodz. 10-;- 13”  11 4 - 1 7 *

1. D o m y :

- Turek - od 255.000 zł do 600.000 zł
- Głuchów - 365.000 zł 
-Księże Młyny- 175.000 zł
- Władysławów - 330.000 zł
- Skęczniew - 245.000 zł
- Malanów - 550.000 zł
- Kotwasice - 235.000 zł
- Gąsin - 360.000zł
- Żuki, st. surowy -180.000 zł
3, G ru n ty :

Turek, 800m! - 35.000 zł 
Grzymiszew, 2,07ha - 69.000 zł 
Brody, 0,85ha-20.000 zł 
Cisew, 850m2 - 35.000Z)
Gąsin, 0,72ha - 39.000zł

4, D o  w y n a ję c ia :

Lokale handlowe, biurowe .usługowe 
:: centrum i toku od 40m2 dn 400rr’
w w w . s i g n o . c o m . p l

U
S P R Z E D A M  dzia łkę ro l­
n iczą  0,78 ha, uzbrojona, 
m ożliw ość zabudowy; 605 
071 686.

18040wk

S P R Z E D A M  dom +  budy­
nek gospodarczy w  Brudze­
w ie; 661 082 166.

181S7wk

S P R Z E D A M  go spo da r­
stwo rolne 1,38 ha w raz z 
budynkam i m ieszka lnym i 
w  Polichnie, gm. W ładysła­
w ó w ; 693 675 304.__________________ i ; •'» n

S P R Z E D A M  dzia łk i budow­
lane (uzbrojone) o pow. 7 ar 
w  P rzykon ie , p rzy le g łe  do 
osiedla w  Psarach; 693 702 
481.

I7334wk
S P R Z E D A M  dom w  Turku, 
os. Zapałczane; 607 168 462; 
692 647 387.

I8l83wk
S P R Z E D A M  ziem ię pod za­
budowę w  M ałoszynie, 1,79 
ha; 607 760 034.

I7566wk

S P R Z E D A M  zabudowania 
w  m . K a c z k i Ś rednie, gm. 
Turek; 663 133 743.

I8142wk
S P R Z E D A M  dom w  T urku ’ 
6o5 192 616.

17984wk
S P R Z E D A M  dom + budynki 
gospodarcze, pow . d z ia łk i 
ogrodzonej 20 ar, posiadłość 
p o ło ż o n a  w  T u rk u , dobra  
lokalizacja pod m ałą dz ia ła l­
ność gospodarczą, polecam; 
724 379 226.

_  17746wk
S P R Z E D A M  dom w  Turku 
w  stanie surowym  otwartym , 
p rzykry ty  dachówką, z cegły 
Winnebergera, w raz z gara­
żem na działce 6-7 ar, prąd, 
woda, szambo, ogrodzenie; 
601 567 005.

17895wk
S P R Z E D A M  dom piętrowy w  
centrum Turku, na parterze jest 
możliwość prowadzenia działal­
ności; 603 859 969.

!8206wk
D O  wydzierżaw ienia w  Turku 
powierzchnia pod działalność 
gospodarczą oraz utwardzony 
plac ogrodzony, idealny pod 
tartak, skup złomu, sprzedaż 
węgla lub inne, ul. Komunalna 
6e; 601 567 005.

17895wk
S P R Z E D A M  3 ha ziem i, w  
tym  1 ha łą k i, z m ożliw ością  
za ło ż e n ia  staw u rybn eg o , 
m ożliw a sprzedaż częściowa, 
K ow ale Pańskie K o lon ia  6.; 
667 434 431.

18085wk
S P R Z E D A M  d z ia łk ę  b u ­
dow laną 30 ar lub w iększą 
w  M ałoszynie; 63 279 66 19; 
783 564 594.

18063wk
S P R Z E D A M  cztery dz ia łk i 
10-arowe pod zabudowę w  
Turku; 502 095 007; 63 280 
20 82.

1803 2wk

D Z IA Ł K I  pod zabudowę w  
miejscowości Grąbków,400me­
trów od trasy Turek-Kalisz, M o­
żliwość doprowadzenia wody, 
prąd jest na miejscu. Spokojna 
okolica, dużo zieleni, cena 500 
zł/ar, tel. 607 830 769. Zdjęcia na 
www.echoturku.net.pl 

S P R Z E D A M  n o w y  dom  - 
K o ło ; 512 518 350.

8939/KW
S P R Z E D A M  działkę pod bu­
dowę, położenie Budy Słod­
kowskie; 63 289 48 35. t

18161wk
S P R Z E D A M  dz ia łk i budow­
lane 10 i 12 ar, przekształco­
ne pod zabudowę; 781 242 
695.

18025wk
S P R Z E D A M  u z b ro jo n ą  
działkę w  Grabieńcu (prąd i 
woda); 501 523 991. „ „ „  

A T R A K C Y J N E  d z ia łk i re- 
kreacyjno-budow lane o pow. 
1010 m kw  w  Trzymsze, gm. 
Przykona, dojazd drogą asfal­
tową, prąd i woda, oko lica  
spokojna, w o k ó ł lasy. E U - 
R O H O M E  N ie ruchom ośc i;
660 547 880.

18]63wk
B A R D Z O  atrakcyjne dz ia ł­
k i rekreacyjne (786 m k w  i 
1521 m kw ) w  Dąbrowie nad 
z b io rn ik ie m  w  P rz y k o n ie , 
pełne uzbrojenie, dojazd drogą 
asfaltową, ogrodzone, tuż przy 
lesie. EUR O H O M E Nierucho­
mości; 660 547 880.

■ 18163wk
D Z I A Ł K A  bu do w la na  30 
ar w e W rzącej, gm . Turek, 
w o da , p rą d , do ja zd  d ro gą  
asfaltową, oko lica  u rok liw a , 
tuż przy lesie. E U R O H O M E  
N ie ru c h o m o ś c i;  660  547 
880.

18163vyk
G R U N T Y  ro ln e  2 ,0 3  ha 
(k l. V  i V I)  w  Dąbrowicach 
Częściowych, gm. Kościelec, 
m ożliw ość zabudowy, woda, 
prąd, dojazd drogą asfaltową. 
E U R O H O M E  N ie ruchom o­
ści; 660 547 880.

D O M  w  Turku, os. Z d ro jk i 
Lewe, wo lno-sto jący z pod­
daszem  u ż y tk o w y m , 212 
m kw , z bu dyn k iem  gospo­
darczo-mieszkalnym, działka 
10,5 ar, zagospodarowana. 
E U R O H O M E  N ieruchom o­
ści; 660 547 880.

18163wk
D O M  w  T u rku  w o ln o -s to ­
jący, 240 m kw, do zamiesz­
kan ia , dz ia łka , 0 ,0782 ha, 
zagospodarowana, w  centrum 
miasta, pełne uzbrojenie. EU­
R O H O M E  N ie ruchom ośc i; 
660 547 880.

I8163wk
T A N IO  sprzedam  d z ia łk i 
budowlane, uzbrojone, lk m  
od centrum Malanowa, 20ar, 
40ar, 50ar lub 1,5ha w  tym  las 
34ar, tel. 721 079 784.

z/DK
S P R Z E D A M  dom  w  cen­
tru m  T u liszko w a ; 509 612 
276.

I8195wk
S P R Z E D A M  dom  do za­
mieszkania, 170 m kw, 3 km 
od Turku, działka 10 ar, ogro­
dzona, zagospodarowana; 697 
969 178; 695 199 047.

I8l93wk
S P R Z E D A M  now o w y b u ­
do w any dom  109 m k w  w  
Uniejowie wraz z działką 296 
mkw, piwnica, parter, poddasze, 
pokryty jest blachą c.o., kanali­
zacją 607 912 164.J 182l6wk

S P R Z E D A M  d z ia łk i, G ra- 
bieniec k / Turku, przy drodze 
lokalnej, media (woda, prąd), 
różne zadrzewienie, w ielkość 
do u z g o d n ie n ia ; 505 090 
057.

18194wk
S P R Z E D A M  działki budowla­
ne w  Obrzębinie, cena do uzgod­
nienia; 782 649 956.

18240wk
S P R ZE D A M  działki 10-arowe 
w  m. K o ln icą  położone przy 
trasie Turek - Brudzew, wszyst­
kie media; 63 279 70 85; 692 
956 258; 660 229 671.

18192 wk

USŁUGI o g ó ln e

C Z Y S Z C Z E N IE  dywanów 
i wykładzin, tapicerki meb­
lowej oraz samochodowej. 
Tylko w  domu klienta. Gwa­
rantuję wysokąjakość usłu­
g i! 609 051 562.

L 2 ___________________________16785wk

P R A N IE  dywanów, tapice- 
rek m eblowych i samocho­
dow ych  w  dom u k lie n ta ; 
723 775 021. ■ IBSO.1

P R A N IE  i czyszczenie dy­
wanów, w ykładzin , kołder, 
tapicerek m eblowych i sa­
m ochodowych. Turek, ul. 
Browarna 6., w  godz. 14.00 
- 16.00 lub odbiór z domu 
klienta i dowóz. Wystawiamy 
rachunki; 667 913 419.

TR AN SPO R T osobowo-to­
warowy busami 9-, 12-, 16-, 
20-osobowym i, wycieczki, 
przysięgi, imprezy 
Ż A L U Z J E , R O L E T Y , ta­
p icerk i drzw iowe, d rz w i i  
zam ki G erda, wzmacniane 
drzw i wejściowe, markizy, 
moskitiery, kamisze. Pranie 
żaluzji pionowych. A trakcyj­
ne ceny - sprzedaż i montaż. 
Sklep: ul. 650-lecia 4, tel. 63 
2893745,603 222195

_ _ _ _ _ _ _ _ riPE.

P R A N IE , czyszczenie dy­
wanów, wykładzin, tapicerek 
sam ochodowych i m eb lo ­
wych, pracujemy na sprzęcie 
renomowanych firm , oferuje­
m y konkurencyjne ceny; 661 
964 682.

F O T O -W ID E O . V ideo  i 
fotoreportaże, p rzegryw a­
nie z vhs na dvd, atrakcyjne 
ceny; 607 912 171. p_,24/WK

P R Z E W O Z Y  osób busem 
(7, 9 osób) lub autokarem 
(18, 58 osób) do N iem iec, 
Belgii, Holandii, Francji oraz 
kraj, tel. 609 974 135.

■” W.

I8l63wk

b e t o n o w e
ó w n ież  w  kolorze

U S Ł U G I koparką i ładowar­
k ą  rozbiórki nieruchomości 
itp. Tel. 691-37-95-35. ,,„t

p ro d u k c ja  i m o n ta ż

GOLMEX
Tarnowski Młyn 40A

tel. 606 813 494:63 214 50 12

W Y N A J E M  lim u z y n y  - 
b ia ła , 10 m e trów , ś luby, 
im prezy oko licznościow e; 
695 242 114.

17990wk

w w w . g o l m e x . e u

PŁOTY BETONOWE
WIATY I GARAŻE 
Tel. 601 768 679  

PŁYTK I 
CHODNIKO W E  
O BRZEŻA ITP. 

Tel. 691 083 352
G R A B IE N IEC  15

S IA T K A
B r a m y  O g r o d z e n ia

6 0 2  6 9 2  3 8 9  
6 3  2 1 4  3 4  7 8

U S Ł U G I transportowe od 
2t do 25t. Tel. 691-37-95- 
35.

280k

P Ł O T Y  betonowe, garaże 
i w ia ty , p o d m u ró w k i pod 
panele i  siatkę, kostka bru- 
kowo-ażurowa. Produkcja, 
montaż, transport. B E TO - 
G R Ó D , Bratuszyn 24.; 785 
267 757.

!8039wk

K O M IN K I ,  rozprowadze­
nie  ciepła, w k łady  k o m in ­
kow e, kom iny, piaskowce, 
m arm ury. M on taż. Sklep: 
Brudzew, u l. K olska 15, tel. 
609 974 135_______________ MTIk

P ŁO TY  W IA TY  
G ARA ŻE BETONOW E
produkcją, montaż, transport

M ULTI-BET  
Bratuszyn 24A  
603 701 544  
510 123 414

Przew  zy  o s o b o w e  d o
N i e m i e c ,  H o l a n d i i  i B e l g i i

W yjazd codzienn ie .
Z ab ie ram y i po dw oz im y  p o d  do m . 

(M ożliwość zab ran ia  w iększego bagażu .

PROMOCJAI 
piąty kurs 50%, a  10 GRATIS.

z20/KW
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AUTOMYJNIA USŁUGI budow lane

PRANIE
(SzcCŁaBCiia:

: g / fo - jĄ z K o l s k a

t u r e k  t e l .  6 9 5 1 6 3 2

l o e

< o s e

ŚW IADECTW A
ENERGETYCZNE

budynków - mieszkań - lokali

6 6 1  6 5 8  3 7 3

OGRODZENIA betonowe
w ia ty , g a raże

*  b e to n o w e  słupki do s ia tk i
*  p o d m u ró w k i pod p a n e le

ŁJ
TRANSPORT -  MONTPŹ

P P H U  W U B E T  te l. 601 7 4 9  0 7 2  L A S K I 1 3 c

I N S T A L A C J E
elektryczne domowe, prze­
m ysłowe, pom iary, domo­
fony, sieci kom puterow e, 
m on ito ring , systemy alar­
mowe, pożarowe, instalacje 
odgromowe. Konkurencyjne 
ceny, tel. 697673661 zl51/DK

A N T E N Y  TV, satelitarna, 
tel. 697673661

D  V D  video-film ow anie HD,
zapis obrazu p ły ty  D V D , 
HD . Fotografia ślubna, ple­
nery oraz zdjęcia z wesela na 
CD  i D V D . Przegrywanie z 
VHS na D V D . “ Klaps” ; 509 
612 308. ____

H Y D R A U L IK A  -  k o m ­
pleksowe usługi w  zakresie 
m ontażu insta lacji w odno­
kanalizacyjnych, centralnego 
ogrzewania, w ym iany ko t­
łó w  c.o., przyłącza wodne, 
przydomowe oczyszczalnie 
ścieków. Tel. 63 214 11 00

B IU R O  H a n d lo w o -U s łu ­
gowe w  D obre j św iadczy 
usług i w  zakresie: pisanie 
C V , ż y c io ry s ó w , l is tó w  
m o tyw a cy jn ych , pozw ów  
rozwodowych, alimentacyj­
nych, odpowiedzi na różnego 
rodza ju  p ism a urzędowe, 
pomoc i doradztwo z zakresu 
kupno - sprzedaż, w  znale­
zieniu odpowiedniego banku 
lub pośrednika kredytowego, 
usługi ksero. Zapraszam; 785 
656 309.

P R Z E P R O W A D Z K I duże 
i  m a łe  - t ra n s p o r t .  Szybko, 
ta n io  i s o lid n ie ! 601 339 
377

17347wk

H Y D R A U L IK A  : sprzedaż, 
m o n ta ż , s e rw is ; 696  278 
416. f/3/KW

S T U D N IE  - kopanie, pogłę­
bianie, nawadnianie ogrodów. 
w w w .ogrodyodadoz.p l; 691
6 2 1  5 > 3 ‘ ,  8775/KW

P R O D U K C J A  i n jo n ta ż  
s ia tk i ogrodzeniowej, bramy, 
s łu p k i,  b a lu s tra d y . P P H U  
K rzysz to f O chocki, U n ie jów  
ul. N o rw ida  19.; 63 288 89 
97; 608 358 922. 

V ID E O -film o w a n ie , f ilm o ­
wanie w  H D . w w w .fxa rt.p l; 
516 005 622.

F IL M O W A N IE  i fo tografo­
wanie imprez: wesela, osiem­
nastki, kom unie itp .; 605 320 
447. 17380wk

U S Ł U G I tapicerskie, wymiana 
obić, naprawy krzeseł, foteli, 
kanap; 694 176 809. lgll|wk 
Z E S P Ó Ł  muzyczny ASTON, 
wesela, zabawy, im prezy oko­
licznościow e; 880 354 510; 
605412  313.

M A L O W A N I E  d a c h ó w , 
e lew acji itp ., m yc ie , b ie le ­
nie, wynajem  podnośn ików  
ko sz o w y c h . D e z y n fe k c ja . 
D D D -m a lo w a n ie .o v h .o rg ; 
607 058 523. ■ ■ ■
N A P Ę D Y  do bram , dom o­
fony , a la rm y, au to -a la rm y, 
a u to -b lo k a d y . In s ta la c je : 
a la rm o w e , d o m o fo n o w e , 
telefoniczne. Turek, u l. Cho­
pina 99, tel. 0601 818 259; 
278 51 01 po 16.00 C/DK

R O L E T Y  materiałowe z pro­
wadnicam i i w o lno  wiszące. 
Ż a lu z je  poziome alum iniowe 
i d re w n ia n e . M o s k i t ie r y  
okienne i drzw iow e. A tra k ­
cy jne ceny, w ysoka jakość. 
F irm a J A R K P O L  zaprasza; 
w w w .ja rkp o l.co m ; 601 813 
595 I7513wk

W ID E O F I L M O W A N IE
H D  i fotografowanie, wyso­
ka jakość obrazu i dźw ięku; 
ww w.film ed ia-w ese le.p l; 501
645 K O ­

P R O D U K C J A  s ia tk i og ro ­
dze n iow e j, s łu p k i, akceso­
ria , transport, m ontaż, raty. 
K a c z k i Ś redn ie  3 3 A ; 693 
426 976

P R O D U K C J A  s ia tk i ogro­
dzeniowej, powlekana, ocyn­
kowana, akcesoria, montaż. 
G łogow a 37., gm. W ładysła­
w ów ; 664 494 239. , .

C Y K L IN O W A N IE  bezpy­
łowe 220V, solidn ie  i tanio; 
792 780 578.

M E B L E  na w ym iar: kuchen­
ne, b iurowe, sklepowe, szafy, 
garderoby, k ró tk ie  te rm iny, 
n isk ie  ceny; 63 278 81 44; 
600 787 121.

B R A M Y , ogrodzenia kute, 
poręcze, ba lustrady, d rz w i 
g a rażo w e . S z y b k i te rm in  
rea lizac ji, najniższe ceny w  
regionie! 601 258 401. |7gggwk 

P R Z E W O Z Y  osobowe na 
w ycieczki szkolne, firm ow e, 
rodzinne i inne wyjazdy okolicz­
nościowe; 665 324 524. |łWłw. 

C Y K L IN O W A N IE  bezpyło­
we 220V; 607 072 578. M1MCW 
A N T E N Y  -  Ś W IE R K  0601 
93 23 23; 289 27 00 n29/DK

D A C H Y  - k ry c ie  różn ym i 
pokryc iam i, w yszukiw anie i 
likw idac ja  uc iąż liw ych  prze­
cieków ; 665 625 168. |g025wk 

B R A M Y , ogrodzenia, ba lu­
strady. Produkcja, transport,
montaż; 697 587 218........ . .

C IA S T A  dom owe na różne 
okazje: u rodz iny, chrzc iny, 
kom unie, im ien iny; 601 468 
114.

18148wk

S IA T K A  o g ro d z e n io w a , 
s łupki, akcesoria +  montaż, 
na jn iższe ceny w  reg ion ie . 
Piętno 80, gm. Tu liszków ; 63 
279 21 71. .........

W Y K O Ń C Z E N IA  wnętrz, 
łazienki, p łytki, szpachlowa­
nie, malowanie, panele, su­
fity  podwieszane, ocieplanie 
budynków, montaż drzw i i 
okien, tel. 609 147 808 , ,

IG O -B U D  - d o c ie p la n ie  
budynków, poddaszy, tynk i 
gipsowe maszynowe, sufity 
po dw ieszane , p ły ta  k -g , 
szpachlowanie, gipsowanie, 
m a low a n ie , pane le, inne 
prace wykończeniowe; 609 
413 707.

T A R T A K  - C iem ie ń  26, 
o fe ru je  w ięźbę  dachową, 
łaty, kontr-łaty, deski, m oż­
l iw y  tra n s p o rt; 605 627 
442.

U S Ł U G I ogólnobudowlane, 
tynki agregatem cementowo- 
wapienne, gipsowanie; 603 
639 809 (Paweł). ,73g4wk

T Y N K I  m aszynow e ce- 
mentowo-wapienne, niskie 
ceny, szybki czas rea lizacji, 
cena za m kw  9zł; 693 750

U S Ł U G I c ie s ie ls k o -d e - 
karskie , w ięźba dachowa, 
dachówka, blacho-dachów- 
ka, orynnowania, podb itk i, 
m ożliwość załatwienia ma­
teriału, ceny konkurencyjne, 
szybkie term iny; 63 279 29 
89; 609 390 527.

T Y N K I  maszynowe, gipso­
we i cementowo-wapienne 
z gotowego m ateriału; 665 
567 729.

T Y N K I  m aszynow e ce­
m e n to w o -w a p ie n n e ; 663 
150 197.

U S Ł U G I koparko-ładowar- 
ką +  transport żw iru, pospół- 
k i oraz sprzedaż czamozie- 
mu; 665 076 627.

P R Z Y D O M O W E  oczysz­
czalnie ścieków typu E K O - 
B IO , E K Ó -O D R , drenaż 
rozprow adza jący, szamba 
bezodp ływ ow e, sprzedaż, 
montaż, serwis 15 lat; 790 
461 112; 792 440 784

K O M IN K I  z wkładem lub 
bez, docieplenia poddaszy, 
remonty, konsultacja bezpłat­
na, wolne term iny; 790 461 
112; 792 440 784.

Ś W IA D E C T W A  (c e rty fi­
katy) energetyczne budyn­
ków, loka li, itp ., niezbędne 
do odbioru budynków ; 660 
547 880.

A D A P T A C J A  poddaszy, 
zabudowy, panele ścienne i 
podłogowe, glazura, terakota, 
tapetowanie, malowanie, prze­
róbki elektryczne i hydraulicz­
ne; 661 771 028.

U K Ł A D A N IE  k o s tk i b ru ­
kow ej, gran itow ej, szybko i 
tanio; 669 800 310; 725 523 
389.

P R O J E K T Y  architektonicz­
no-budowlane, adaptacje go­
tow ych  pro jektów , inwenta­
ryzacja budynków, okresowe 
k o n tro le  o b ie k tó w  bu do w ­
lanych , o p in ie  techn iczne, 
św iade c tw a  energetyczne , 
k ie row anie budową, nadzór 
inwestorski, projekty aranżacji 
wnętrz; 504 772 995. ,7906wk 
Ś C IA N Y  d z ia ło w e , s u f i ­

ty  podw ieszane, zabudowa 
rur, insta lacje e lektryczne i 
h y d ra u lic z n e , e le k try c z n e  
urządzenia grzewcze, ty n k i 
ozdobne, ka fe lk i, malowanie, 
tapetowanie, inne prace w y ­
kończeniowe; 504 772 995; 
063 279 35 74. l7906wk

F.H.U.P. C O M -B U D  oferuje 
wszelkie usług i rem ontowo- 
w ykończeniow e, sprzedaż i 
montaż sztukaterii gipsowej, 
faktury vat; 505 107 590; 607 
374 534.

M A T A  zbro jen iow a (sia tka 
posadzkow a) - p roducen t. 
Transport, raty. K aczki Śred­
nie 33A ; 693 426 976. ,7969wk 

T Y N K O W A N IE  agregatem 
( ty n k i cem entow o-w ap ien­
ne ), za le w a n ie  agregatem  
stropów , posadzek, fun da ­
m entów  itp ., w ypożyczanie 
agregatu. Szymczak; 605 086 
208; 63 279 62 08. ,7g71wk

T Y N K I  m aszynowe g ipso­
we; 600 704 139; 608 172 
772' z/5/KW

R E M O N T Y , szpachlowanie, 
m alow anie , ty n k i ozdobne, 
ściany rig ipsowe, sufity pod­
wieszane, docieplenia podda­
szy, budynków, przeróbki we­
wnątrz domowe, remonty od A  
do Z; 609 421 262. |gl33wk 

F IR M A  B U D R A  o fe ru je : 
ty n k i cem entowo-wapienne 
agregatem , ty n k i g ipso w e  
agregatem, posadzki maszy­
now e , d o c ie p la n ie  b u d y n ­
ków ; 697 191 603. ,7423wk

P R Z Y J M Ę  każdą ilość gruzu. 
Turek, ul. M ilew skiego (przy 
now ym  rondzie z ul. Kolska 
Szosa); 601 144 178. |7662wk 

BU D O W A  domów od podstaw, 
tynki, ocieplenia, posadzki, k lin­
kier, itp , 723 878901. lg233wk 

T A R T A K  - więźba dachowa, 
krokwie, belki, deski, łaty, kontr- 
łaty, impregnacja, transport do 
klienta; 692 506 688. |77g2wk

R E M O N T Y , w ykańczan ie  
w nętrz  pod k lu cz , łaz ienk i, 
docieplenia i zabudowy pod­
daszy, p ły tk i ,  g ipso w an ie , 
m alowanie, panele, inne na 
życzenie. Duże doświadcze­
nie i ugodowe ceny; 668 300 
771; 660 255 600. k17933wk

U S Ł U G I budowlane, gipso­
wanie, malowanie, ocieplenia 
budynków, poddaszy, podwie­
szanie sufitów, glazura, terako­
ta, panele, malowanie elewacji, 
posadzki m ixokre tem , inne 
prace remontowo-budowlane; 
607 242 521.

O G R O D Z E N IA , p ło ty  k lin ­
k ie row e , k o m in y ; 668 230 
722

8909/KW

S T O L A R S T W O  - wykonuję 
drzw i, okna, schody, balustra­
dy itp.; 698 827 182. ,999gwk 

T Y N K I  maszynowe cemen­
to w o -w a p ie n n e ; 663 150 
197 I8228wk

U K Ł A D A N IE  k o s tk i b ru ­
kow ej i gran itow ej, schody, 
chodn ik i, podjazdy, odw od­
nienia; 794 352 027. |g035wk

B U D O W A  dom ów; 660 001 
689.
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RATIS! CAŁY KRAJ - RATY

te l. 63  2 6 8  16  40 , 6 6 8  3 0 7  725
w w w .b la s z a c z k i.p l

U S Ł U G I b u d o w la n e : b u ­
do w a  dom ów , o c ie p la n ie , 
tynk i gipsowe, p ły tk i, panele, 
zabudowy k-g  i inne. Usług i 
ładow arką teleskopową, w y ­
sokość podawania 7m; 609 
735 591 18075wk

W Y L E W A N IE  posadzek 
m aszynowych, stropów, ław  
fundam entowych, tynk i ma­
szynowe; 607 165 379. ,g0g6wk

U S Ł U G I remontowe: glazura i 
terakota, panele, gładzie, malo­
wanie, tapetowanie, zabudowy 
k-g, adaptacja poddaszy, ocie­
plenia, hydraulika, elektryka 
itP4 722 312 727. 

K O M P L E K S O W E  us ług i 
blacharsko-dekarskie, w yw ią ­
zyw anie w ięźb dachowych, 
p o k ry c ia  dachów , o b ró b k i 
blacharskie, m ontaż rynien i 
ok ien dachowych, po db itk i; 
665 246 853. l8094wk

B U D O W A  dom ów  od pod­
staw, docieplenia budynków, 
poddaszy, k link ie r, płoty, tyn ­
k i, itp .; 609 168 746. ,gl39wk 
S P R Z E D A Ż  okien i d rzw i z 
pcv, nowoczesne pro file , n i­
skie ceny, tani montaż. Turek, 
ul. Z d ro jk i Lewe 49; 63 278 
38 67; 502 314 039. lglgOwk 

U S Ł U G I m in i-koparkąBO B- 
C AT 320 ( ły ż k i 25, 40, 60 i 
lOOcm), fundamenty, szamba, 
opaski, instalacje, oczyszczal­
nie ścieków, szybko i solidnie; 
722 010 233.

W Y K O N U J Ę  tynk i gipsowe, 
cementowo-wapienne na su­
row ą ścianę, sufity. Solidnie! 
608-48-44-11

U S Ł U G I koparko-ładowarką 
J C B -3 C X . M u lt i-B e t ;  603
7 0 1  5 4 4 - f/39/WK

U S Ł U G I  r e m o n to w e ,  
szpachlowanie, m alow anie, 
tapetowanie, ocieplenia, itp.; 
724 768 356.

I8246wk

U S Ł U G I blacharsko-dekar­
sk ie , k o m in y  k lin k ie ro w e , 
ty n k i e lew acy jne ; 783 222 
377. 8973/KW

W Y K O N A M : k lin k ie r, do­
cieplenia, budynki pod klucz; 
63 279 66 64 po 18.00; 697 
017 ,7 6 -

ROLNICZE

kupię
S K U R

MACIOR I KNURÓW
> »  przyjeżdżamy po sztukę 

do gospodarstwa 
płacimy gotówką 

lub przelewem
►  nie przeceniamy 

sztuk dużych
Z w a ży m y  wagą

elektroniczną
t e l .  0 6 1  4 2 7  1 8  1 7  

0 6 0 8  4 3 9  1 2 5

B Y D Ł O  - skup bydła poura­
zowego, od b ió r od k lien ta , 
p ła tn e  g o tó w k ą ; 663 289 
705-

B Y D Ł O  - kupię na ubój z ko­
nieczności, płatne gotówką; 
602 769 310.

S K U P  kon i na rzeź; 602 769 
-^0 - 178881

K U P IĘ  c ie la k i do chow u; 
880 478 696. lHOHuL

K U P IĘ  ciągnik C-360, C-330 
oraz inne Ursusy, M F  255, 
W ładim irec, Zetor, przyczepy 
ro ln icze , kom bajn z iem n ia ­
czany, ładowacz, rozrzu tn ik  
oraz in n y  sprzę t; 666 188 
459.

8845/KW

SK U P U JĘ  ziemniaki jadalne i 
sadniaki; 724 546 348.’  l8013wk

B Y D Ł O  pourazowe kup ię , 
o d b ió r ca łą  dobę, w y re je ­
strowanie do agencji, płatne 
gotówką; 513 100 969. ,g037wk

sprzedam

S P R Z E D A M
maszyny rolnicze:
- c ią g n ik i od60KMdoi60KM
-  p ra s y  ro lu ją c e
-  r o z r z u tn ik i  o b o r n ik a
-  a g re g a ty  u p ra w o w e
-  s ie w n ik i

T e l. 0 6 3  2 8 9  0 5  9 5  
k o m . 51 u  1 4 8  8 4 2

CIĄGNIKI ROLNICZF
- używane
- różne marki
- moc od 50-200KM 

Cisew 18 (ob ok  T u rku )
te l. 51 5  4 0 0  324 

500  06 7  720

B R O W A R N E  m ló to ; 508 
382 106

S T A C JA  K on tro li O prysk i­
waczy zaprasza ro ln ik ó w  na 
obow iązkowe badania opry­
skiw aczy. Przeprowadzam y 
rów n ież  badania u ro ln ika . 
Zadzwoń i um ów się na ba­
danie: 600 469 816.

G O S P O D A R S T W O  rolne 
8 ha, lucerna kostka, s iln ik  
e lek tryczny  11 kW , 2-ko - 
łó w k a  c ią g n iko w a , prze­
kładnia rozrzutnika; 7 2 1 740 
924; 63 279 87 88. +
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S K U P  B Y D Ł A  R Z E Ź N E G O  
I  T R Z O D Y  C H L E W N E J

iwG o tó w k a  lub  p rze le w  
L IS K Ó W

512 388 500 
509 960 550W

K W A L IF IK O W A N Y  ma­
te r ia ł s iew ny kuku rydzy . 
Pełen w y b ó r  p ro d u k tó w  
po lsk ich  i zagranicznych; 
508 382 107

W A P N O  nawozowo-mag- 
nezowe; 508 382 106 zl4/ika

S IE W N IK I do zboża, sieczkar­
nie do kukurydzy, rozrzutniki 
obornika, zagrabiarki, przegra- 
biarki do siana, pługi, agregaty 
uprawne, rotacyjne; 665 410 
168; 605 288 615. |7417wk
Ś R U T A  rzepakowa, sojowa, 
otręby pszenne, żytn ie , w y ­
słodki gran., pasze pełnopor- 
cjow e (w o rek /luz ), koncen­
traty, M P U , dodatki, dowóz i 
doradztwo żyw ieniow e; 508 
382 106

Z I E M N I A K I  s a d z e n ia k i 
kw a lifikow ane, odm iany ja ­
dalne. C iem ień, gm. K aw ę­
czyn; 695 152 474. I7gg2wk 

R O T A C Y J N A  p ro d u k c ji 
p o lsk ie j, 1200 z ł; 695 223 
147 18027wk

O W IE S  s ie w ny , pszenica 
paszowa, kosiarka rotacyjna 
Potinger 186, kosiarka dysko­
wa Krone 2,40m z roztrząsa- 
czem, dmuchawa do zboża; 
695 432 624.

S IA N O , lucerna w  kostce i 
balotach; 781 998 6 8 1 .„232wk 

Ł U B IN  żółty; 667 478 468.|gl7gwk 

Ł U B IN  żó łty  s łodki; 601 616
801- 18180wk

S IA N O  w  kostkach, cena do 
uzgodnienia; 506 550 568.|g||gwk 

S IA N O K IS Z O N K A  w  ba­
lach 120x120, siano 120x120, 
p łu g  3 -s k ib o w y ; 724 608 
793 • 18172wk

S I A N O K I S Z O N K A
120x150, m oż liw o ść  trans­
p o rtu , s i ln ik  do Z e to ra  3- 
c y lin d ro w y , dm uchaw a do 
siana, sadzarka czeska; 691 
573 329. I8136wk

U R S U S  C -3 6 0 ; 609  239 
847 - I8l86wk

R O Z R Z U T N IK  obornika 2- 
osiowy, cena do uzgodnienia; 
601 886 492.

S IE W N IK  zbożow y konny 
p rze rob ion y  na podnośn ik , 
s ia n o k iszo n ka , ro z ru s z n ik  
nowy do M F, prasa do war- 
m iank i; 691 439 793. ,gl2gwk 

Z I E M N I A K I  s a d z e n ia k i 
CB, oraz z iem n iak i jada lne 
sprzedam. Tel 63 279 00 75, 
535 33 12 33.
A G R E G A T  uprawowy Bomet 
2,5m, Opryskiwacz 400 1,12 m 
rocznik 2006, rozsiewacz wapna 
i nawozu RCW-3 A  ład 3,51, dwie 
zgrabiaiko- przegrabiarki do siana 
piątkę i siódemkę oraz sortownik 
do ziemniaków, 607 830 769. 
Ceny do uzgodnienia. Zdjęcia na 
www.echoturku.net.pl z/dk 

S IE W N IK  konny ciągn iko­
wy, kosiarka konna ciągn iko­
wa, w óz na kołach 16” ; 605 
829 1241 2 7 .  |8247wk

S IE W N IK  Am azone 2,5m; 
660 139 465.
B E C Z K O W Ó Z  3500 1., stan 
dobry, cena do uzgodnienia; 500 
667 236; 62 763 76 02. lg202wk

fl5/WK
K O M B A J N  zbożowy B izon 
Z050, stan dobry, przygoto­
wany do akc ji żn iw ne j, gara­
żowany, cena do uzgodnienia; 
722 300 099. 895M2W

K O M B A J N  B iz o n  Z -056 ; 
665 897 106.

UR SUS C-360, stan dobry, 
11.500 z ł do negocjacji; 695 
510 297 18199wk

Z E T O R  7211, stan dobry, zare­
jestrowany; 695 653 38O.lg224wk 

URSUS C-360, rozrzutnik 1- 
osiowy, zgrabiarka 7-gwiazdo- 
wa polska; 661 599 054. 18225wk 

U R S U S  C -3 5 5 ; 695 423 
806.

T U R -3  T-356 pasuje do U r­
susa 3512, 2812 ; M F  255, 
2009r., ś ru tow n ik ; 781 359 
669. 18214wk

P Ł U G  obrotow y 3-skibowy 
Lem ken oraz rozrzutn ik obor­
n ika 1 -osiowy 4 ,5 1., stan tech. 
bdb.; 697 829 637. 18236wk

P Ł U G  3 -sk ib o w y , 700 z ł;  
667 384 848.

S A D Z A R K A  koszyczkowa 
do ziemniaków i kopaczka 2- 
rzędowa; 63 289 50 14. 18|98wk 

R O Z R Z U T N IK  6 t. po re­
moncie, kom bajn Anna, przy­
czepa w yw ro tka , przyczepa 
s a m o -z b ie ra ją c a , s ie w n ik  
poznaniak, s iln ik  i obciążnik i 
do C-360; orkan 2; brony 5- 
k i;  wózek do zw ierząt; 697 
364 189.

A G R E G A T  upraw ow y 3m, 
p ług podoryw kow y 5-skibo- 
w y , ro z rz u tn ik  obo rn ika  2- 
osiow y do remontu, kom bajn 
ziemniaczany Anna, kosiarka 
do k u k u ry d z y  1-rz ę d o w a  
K rone; 665 408 351. ,g260wk

P R A S A  W elger, sznurek + 
siatka, stan dobry; 605 857 
452 ]8210wk

P R A S A  ro lu ją c a  pasow a, 
zmienno-komorowa, ow ijanie 
elektryczne na dwa sznurki, 
podbieracz podnoszony hy ­
draulicznie, 9500 z ł do uzgod­
nienia; 727 310 369. ,8226wk

S Ł O M A  ze stodoły (ba lo ty 
okrągłe) i ładowacz cyk lop; 
609 611 709.

S IA N O  i kiszonka z lucerny 
w  dużych ilościach; 607 206
6 2 0 -  18205wk

S IA N O  w  balach; 691 858 
°53. 18262wk
Ż Y T O ; 63 279 89 05. , „ , 4 .

’  I8234wk

M IE S Z A N K A  p rze w ia n a  
(dużo jęczm ien ia ); 691 423 
499 wieczorem . ,g327wk 

S IE W N IK  poznaniak, 1987r.; 
691 083 352.

Ł U B IN , saletra, owies, g łow i­
ca C-330; 63 279 92 30; 511 
435 262; 511 196 193. 181ggwk 
J A Ł Ó W K A , term in wycie le­
nia 01.04.2011 r., łu b in  s łodki 
(200 kg ), ży to  (1 t.) , siano 
kostka 1 i I I  pokos; 695 012 
192.

18189wk
K R O W A  mleczna; 783 636 
536.

1821 Iwk
K R O W A  cielna, prasa kost­
ka Z-224/2, 2000r.; 693 885 
210- 18255wk

B Y C Z E K  3 - ty g o d n io w y ; 
785 960 263.

RÓŻNE

S T R Z Y Ż E N IE ,  R y m o ­
wanie i pielęgnacja psów. 
T urek, os. D obrsk ie ; 693 
085 920 ;;m»k

U W AG A-w ażne! Obniżanie 
kosztów za energię elektrycz­
ną; 608 110 881. lEH-l

N O W Y  sk le p  z od z ie żą  
używaną, os. M ło dych  (w  
sklepie m eblowym ). lg256wk

A G E N C J A  Towarzyska za­
prasza 24H. Turek, Graniczna 
1; 0601-77-63-92 

B E Z P Ł A T N IE  odbiorę sta­
ry , zepsu ty , n ie p o trz e b n y  
sprzęt lu b  in n y  z ło m ; 695 
676 420.
T E L E F O N Y  K O M Ó R K O ­

W E  -  serwis, odb lokow yw a­
nie, PLmenu, skup, sprzedaż, 
w ym iana, kom is. Turek, ul. 
M ick iew icza  6, tel. 694 356 
062

T E L E F O N Y  k o m ó rk o w e  
nowe i używane, bez abona­
mentu i rachunków, akcesoria 
do telefonów, ładow ark i, ba­
terie, panele, uchwyty. Turek, 
u l. M ic k ie w ic z a  6, te l. 694 
356 062. z43/dk

P R Z Y J M Ę  każdą ilość gruzu. 
Turek, ul. M ilew skiego (przy 
now ym  rondzie z ul. Kolska 
Szosa); 601 144 178. ,7662wk

O D D A M  za darmo 11 -tygo­
dniowe ow czark i mieszańce 
(suczki); 609 593 217. ,8203wk 

Z G U B IO N O  protezę ze z ło ­
tym  zębem, znalazcę czeka 
w yn a g ro d ze n ie  p ien iężne ; 
782 812 752.
J E Ż E L I  jesteś w łaścicielem  
d z ia łk i gdzie is tn ie ją  s łupy 
e n e rg ii e le k try c z n e j o raz 
inne p rzep ływ y zadzwoń, bo 
należy C i się odszkodowanie; 
608 110 881.

►  kupię Ą
K U P IĘ  drewno: olcha, brzo­
za, sosna, topo la ; 606 286 
319 lSOOIwk

sprzedam
OLEJ opałowy i napędowy 
z dowozem pod wskazany adres 

oferuje firma
HiU “ DIESEL" Gatka Tomasz 

63289 1249:603130383:691 083754

S T Y R O P IA N  , wełna, ta­
n io ! 500 299 603.

G A R A Ż E  b la s z a n e
od 1 5 0 0  zł, BRAMY 

GARAŻOWE, UCHYLNE 
TANIE p ło ty  i ogrodzenia
RATY, te!./lax 062 733 88 30. 
0607 680 103.

R O C ZN E  drewno do komin­
ka i centralnego ogrzewania, 
pocięte i porąbane oraz stemp­
le budow lane, zapewniam 
transport i układanie; 601 950 
512; 63 288 31 19.

S P R Z E D A Ż  węgla drzew­
nego niesort (lign it). D zw o­
n ić w godz. od 14.00-18.00. 
Tel. 691-37-95-35

S P R Z E D A Ż  g ru zu  k ru ­
szonego na pod jazdy, na 
u tw a rd ze n ie  te renu. Tel. 
691-37-95-35.

S P R Z E D A Ż  ż w iru  8/16, 
pospółk i i piasku płukane- 
go. Tel. 691-37-95-35. Wk

S P R Z E D A Ż  czamoziemu. 
Tel. 691-37-95-35.

P R O D U C E N T  sp rzeda  
b lo c z k i fun dam e n tow e  i 
pustaki ścienne. Tel. 691- 
37-95-35. _

K R U S Z Y W A , tłuczeń, ż w i­
ry, p iask i z dowozem , 508 
382 106

D R E W N O  kom inkowe - aka­
cja, pocięte, z dowozem, M a­
lanów; 609 446 555. .
S P R Z E D A Ż  e k o g ro s z k u  
dobrej jakości w  dobrej cenie,
720 zł/t. z dowozem. M a la ­
nów; 609 446 555. lg073wk 
S P R Z E D A Ż  krzewów ozdob­
nych. W ysoka jakość n isk ie  
ceny. Polecamy tuje szmaragd 
wysokość 55 cm 7 zł. Róże 4 
zł. M alanów ul. Kaliska 31C 
tel.604450174.

D R E W N O  opałowe suche, 
pocię te, sosnowe, liściaste, 
z  dowozem  gratis; 661 082

18025wk

S O L A R IU M  e rg o lin e  44, 
s ta n  b d b ., n o w e  la m p y , 
w s z y s tk ie  d o d a tk i g ra tis ;
721 311 170z z i  i  ; u .  isii6w k

O W C Z A R K I  n ie m ie c k ie  
długo i krótkow łose; 669 752 
067- 18176wk

S Z C Z E N IĘ TA  owczarka nie­
mieckiego; 603 899 196. lgl5#wk 

J A J A  w ie js k ie , dow óz na 
m iejsce gratis; 605 442 917; 
63 288 32 24.

Z B IO R N IK I  na ole j opało­
w y  1800 1. i  1000 1.; 721 263 
704. ,

B E T O N IA R K A  i krajzega 
na 380V  lub 220V; 600 332 
925 ’ ]819iwk

S T E M P L E  budowlane oko­
rowane, o dł. 2,8m, 28 szt., po 
3,50 zł, o dł. 2,6m, 70 szt., po 
3,00 z ł; 515 201 401. lg207wk 

T E L E F O N  k o m ó r k o w y  
Sam sung z k la p k ą , 50 z ł;  
691 677 380.

K L A C Z ; 665 187221. 

K O G U T Y  koch in lokowany, 
paw niebieski, bażant k ró lew ­
ski, bażant srebrny; 63 278 53

F IN A N S E

A T I Z
P O Ż Y C Z K I 

G O T Ó W K O W E  
NA TELEFON

Czynne pn - pt: 11.00 -17.00
tel: 63 245 22 66 

600 280 855

C H W IL K O  W K I  od 200zł- 
800zł, ty lk o  dowód osobi­
sty, n r konta,bez dochodu. 
B IU R O  K R E D Y T O W E  
Turek ul.Ogrodowa 5 (obok 
B IE D R O N K I) te l; 721-68- 
03-06

A K C J A  pożyczkow a bez 
B IK -u ; 600-302-287. dr5M]2

L O M B A R D ! Natychmiastowe 
pożyczk i pod zastaw! Skup 
złota! Turek, ul. A rm ii Krajowej 
28.; 63 278 31 99. 
P O Ż Y C Z K I na oświadczenie 
do 20 000 zł. Turek ul. Kaliska 
35 tel. 63 289-22-69

K R E D Y T Y  h ipo teczne na 
dowolny cel - zakup, budowa, 
rem ont, konsolidacja . Z a ła­
tw iam y wszystkie fo rm alno­
ści, dojazd i wycena gratis; 
667 718 108. IllftSwt

NAUKA

O Ś R O D E K  S z k o le n ia  
K ie ro w c ó w  K u rsy  Z aw o­
do w e  Z e n o n  K u rz a w a  - 
P R A C O W N IA  P S Y C H O ­
L O G IC Z N A . S łodków  49 
(przy trasie Turek- Tu lisz­
k ó w ). Badan ia psych o lo ­
giczne k ie ro w có w  i inne. 
Prowadzim y zapisy pod nr 
tel.(63)289 40 03 kom . 603 
22 42 66

O Ś R O D E K  Szkolenia K ie­
row ców  K ursy Zawodowe 
Zenon Kurzawa ul. M ile w ­
skiego 10 Turek tel. (63) 289 
40 03, 603 224 266. Prawo 
jazdy-wszystkie kategorie oraz 
kursy zawodowe: kwalifikacja 
wstępna przyspieszona, A D R  
15.04.2011 godz: 17,00, wózki 

jezdniowe 31.03.2011 (czwar­
tek) godz: 17,00, spawalnicze 
oraz inne U W A G A !!! PRO­
M OCJA KAT: BE (lawety)
- cena 700zł - W ie lo le tn ie  
doświadczenie oraz wysoka 
zdawalność. Nauka jazdy sa­
mochodem takim samym jak 
na egzaminie(Vivaro) z6/DK

M A T E M A T Y K A  - matura i 
inne; 63 272 57 46; 696 861 
139 • 8947/KW

J Ę Z Y K  p o lsk i - korepetycje, 
szkoła podstawowa i  gim na­
zjum , m ożliw ość dojazdu do 
ucznia; 669 062 629. I7967wk

AUTO - MOTO

Z A P R A S Z A M Y  do skle­
pu m otoryzacyjnego “ M a ­
c ie j” . W  o fe rc ie  m .in . pa­
sk i, łożyska , o le je , f ilt ry ,  
rozrządy, akcesoria. Turek, 
u l. K o lska  Szosa 38.; 501 
105 882.

L A K IE R N IC T W O  pojaz- 
dowe, naprawy powypadko­
we, porady. M irosław Świeca, 
Turek ul. Dobrska 9; 63 278 
46 21; 609 490 634.

D IA G N O S T Y K A  ko m p u ­
te ro w a , w s z y s tk ie  m a rk i,  
specja lizacja F ia t, A lfa  Ro­
meo, Lancia. Części do F iata 
Punto I, I I ,  I I  F L ; 793 581 
531 ił>ł>.i

Z W R O T  Z A  K A R T Ę  P O J A Z D U
JEŚLI ZAREJESTROWAŁEŚ SPROWADZONY POJAZD 

Z UE W OKRESIE 01.05.2004 ■ 14.04.2006

ODZYSKAMY TWOJE 
TEL. 795 293188

M A R C IN IA K  - T u re k  
w w w .k a r ta p o ia z d u .n e t.D l

k u p ię
Z Ł O M O W A N IE  samocho­
dów, skup wszystkich marek, 
gotówka od ręki, dojazd gra­
tis; 722 553 285.

S K U P U J Ę  w szys tk ie  sa­
m o c h o d y  o so b o w e , d o ­
s taw cze  i in ne , ro z b ite , 
całe, bez prawa rejestracji, 
sprowadzone, złom owanie 
pojazdów, dojazd do k lie n ­
ta, go tów ka  od rę k i; 883 
999 997.

A B C  A u to -S kup , w szys t­
k ie  m a rk i aut do 10.000 
z ł,  c a łe , ro z b ite ,  s p ro ­
w adzone, a n g lik i,  od b ió r 
w łasnym  transportem ; 530 
544 424.

A U T O -S k u p , w s z y s tk ie  
samochody osobowe i do­
stawcze, zare jestrow ane, 
niezarejestrowane, uszko­
dzone, rozb ite , zdewasto­
wane, dojazd, gotówka; 883 
999 998.

A U T A  osobow e, busy i 
w szystk ie  inne, całe, roz­
b ite , uszkodzone, do jazd, 
płatne od ręk i do 3000 zł; 
883 999 998.........................

K A S A C J A
P O J A Z D Ó W

Skup pojazdów 
powypadkowych, 

zniszczonych
Wystawiamy zaświadczenie 
o wycofaniu z eksploatacji

603-603-742
Z14/KW

S A M O C H O D Y  wszystkie do 
2000zł, zapłacę najlepiej, dojazd 
gratis; 883 999 997. 18025wk

Z Ł O M O W A N IE  pojazdów! 
N ie  daj się nabrać pokrętnym  
handlarzom na lewe zaświad­
czen ie  o z ło m o w a n iu  lu b  
f ik c y jn ą  um owę sprzedaży! 
Z łom u j swój pojazd w  p ro­
fesjonalnej stacji demontażu 
pojazdów w  Turku - Obrzębin 
119. P łacim y gotówką, trans­
port bezpłatny; 63 278 50 03; 
601 791 974.

A U T O ZŁO M O W A N IE .skup  
aut całych i powypadkowych, 
wystawiamy zaświadczenie do 
W ydziału Komunikacji, odbiór 
od klienta; 54 286 54 88; 512 
301 441.

T43/DK
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URZĘDOWE ZŁOMOWANIE 
POJAZDÓW

* Wystawiamy zaświadczenia 
potrzebne do wyrejestrowania 
pojazdu i wypowiedzenia polisy OC 
Zapewniamy odbiór własnym 
transportem
Płacimy najwięcej za wszystkie 
samochody niezależnie od stanu 
technicznego i modelu 
od 250 - 600 zł za samochód

eaBon^waoaJsD
Tel. 668697074, 600980323
Z Z Z Z Z Z Z Z Z Z Z Z i

W S Z Y S T K IE  auta do 1000 
z ł; 790 461 112.

sprzedam
A U D I A 4  1.8 benz., 2000r.,
czarny; 661 082 1 6 6 ., „ „  .

J I8157wk

V W  G o l f  I I I  1.4, 1993r., 
2000 z ł; 603 129 596.

V W  G o lf  IV  1.8 G T I, 1998r., 
5 -d rzw i, a lu fe lg i, k lim a , 4x 
pp, stan bdb., sprowadzony, 
9500 z ł; 667 430 098. Ig||7wk 

V W  Polo 1.4+LPG, 1996r., 
cena do uzgodnienia; 783 548 
989.

I8123wk

H O N D A  C iv ic  1.4, 90 K M , 
1995r., zadbany, 2x pp, wspo­
maganie, 5800 z ł do negocja­
c ja  605 190996. ,8156wk

O P E L  A s tra  k o m b i, D T I, 
X II/20 01 r., srebrny, bezw y­
padkow y, k lim a , el. szyby, 
abs, stan bdb., 12.300 z ł; 663 
889 2 *5. „

O P E L  C orsa, 1997r., biały, 
3 -d rzw i, stan dobry; 669 463 
742:721 250 740. 18„ gwk

R E N A U L T  Scenie 1.9 D C I, 
2 0 0 lr . ;  609 750 044. |8,86wk

P R Z Y C Z E P K A  do sam o­
chodu 200x100x40cm , śru- 
to w n ik  do zboża kam ienny; 
63 279 92 72.

R E N A U L T  C l io ,  2 0 0 3 r., 
czarny, 5 -d rzw i, sprowadzo­
ny, do rejestracji, 8500 z ł; 781 
309 iO I.

18239wk

C IT R O E N  X s a ra  picasso 
2.0 H D I, 2003r., Peugeot 406 
2.0 H D I, 2002r., Ford Ka 1.3, 
200 lr ., Peugeot 206 1.4 H D I, 
2005/06r., O pel Corsa 1.2, 
2002r., gotowe do rejestracji, 
cena do uzgodnienia; 669 722 
986.

I824lwk

F IA T  P u n to  1.1, 1996r., 
czerwony, 3 -d rzw i, c. zamek, 
el. szyby, 150 tys km , 3200 zł; 
605 067 205.

18259wk

F IA T  P u n to  1.1 S, 1998r., 
szary  m e ta lik , 3 -d rz w i,  c. 
zamek na pilota , kup iony w  
po lsk im  salonie, nowe OC i 
przegląd, 3350 z ł; 793 581
5 3 1 -  I8263wk

F IA T  P un to  1.2 SX, 1998r., 
czerwony, el. szyby, c. zamek, 
w spom aganie, rad io , no w y  
przegląd i OC, zarejestrowa­
ny na PTU, 3700 z ł; 793 581
53 1 ’ 18263wk

F IA T  D ucato, 1992r., 3500 
z ł; 665 187 221.

T A N IO  F ia t Tempra kom bi z 
LPG ; 691 185 297. 8968?KW

M O T O C Y K L  B M W  
R 1150RT, 2001 r., zarejestro­
w any w  Polsce oraz p rz y - 
czepka samochodowa nowa, 
2 4 0 x 1 2 7 , za re je s tro w a n a , 
druga 210x116 przygotowana 
do rejestracji; 665 362 272 po 
16.00. I II":-.V

M E R C E D E S  A-C lasse 160 
benz., 2000r., n ieb ieski me­
ta lik , 136 tys km , abs, 4x pp, 
c. zamek, el. szyby i lusterka, 
rad io , bezw ypadkow y; 603 
386 983.

18230wk

R E N A U L T  C lio  I I I  1,5 D C I, 
82 K M , 2005r., grafit m etalik, 
44 tys 500 km , abs, k lim a , 
itd., 21.300 z ł do negocjacji; 
785 961 588.

182!5wk
N IS S A N  M ie r a  1,5 D , 
1999r., srebrny m etalik, cena 
do uzgodnien ia; 63 278 57 
55.

18218wk
A U D I A 3  1.9 T D I, 101 PS, 
2003r., klimatronik, fu li wypas, 
18.500 zł; 723 375 7 9 8 .I8228wk 

M IT S U B IS H I C a rism a  1.6, 
1996r., 4x  el. szyby, k lim a , 
4500 z ł; 782 126 144. ,g229wk 

V W  P O LO  1.0, 1999r., srebr­
ny metalik, 170 tys km, 3-drzwi, 
wspomaganie, radio, lx  pp, 
bezwypadkowy, sprowadzony; 
603 386 983.

l8230wk
C Z Ę Ś C I V W  G o lf IV: głowica 

1.9 TD I, hak, belka ty ł i pompa 
oleju; 695 969 186. ,8238wk

C IT R O E N  X sa ra  1.6+LPG,
1999r., 5-drzw i, 4x pp, k lim a­
tyzacja, czu jn ik  parkowania, 
pełna elektryka, 117 tys km , 
cena do uzgodnienia; 63 279 
21 07; 609 563 108. 18l58wk

LEKARSKIE

JAN WIESIOŁEK
specjalista ginekolog -położnik 
P rzy jm u je  w  ram ach umo­
w y z N F Z : w  poniedziałki 
od 14 -  18, ś ro d y  od 8 
-1 2 . Przyjęcia: Tńrek, os. 
M iranda  13, tel. 63 278 47 
83, 601 498 350. Poza tym  
przyjęcia prywatne. z„ WK

Specjalistyczny Gabinet

P s y c h o lo g ic zn a
-Snksoologiczny

Konln-Zatorze 
rejestracja telefoniczna

7 9 1 - 8 2 5 - 8 0 0
w w w .s e k s u o lo f l k o n l n .p l

z202/ceg

G A B I N E T
STOMATOLOGICZNY
lek. słom. Jarosław Da wic ki

Turek, ul. Armii Krajowej 21 
tel. 063 278 22 39 

czynne: środa w godz. 14.00 - 20.00

Ambulatoryjny Ośrodek 
Diagnostyki Kardiologicznej
•  •  w w w . tu r e k . le k a r z . p l

t  A R S m e d ic a l
' '  a  ' 1 w w w .a rs m e d ic a l.p l
T U R E K , u l. K o ls k a  28 
Ś W IA D C Z Y  PRYW ATNE
U S ŁU G I W  Z A K R E S IE

- diagnostyki holterowskiej
- prób wysiłkowych EKG
- echo serca
- konsultacji kardiologicznej
- konsultacji kardiochirurgicznej
dr n. med. Robert Pietruszyński

K a rd io lo g
sp e c ja lis ta  m e d y c y n y  sp o rto w e j

dr Marcin Krupa
sp e c ja lis ta  c h o ró b  w e w n ę trz n y c h

dr n. med. Mirosław Bitner 
kard ioch iru rg

dr n. med. Agnieszka 
Katarzyńska - Szymańska

specjalista chorób wewnętrznych 
Uniwersytet M edyczny w  Poznaniu 

i Klinika Kardiologii

IN FO R M A C JE I  ZA P IS Y

Hat ( 6 3 )  2 8 0  3 4  1 2
ttrcc

M A S A Ż ; 508 295 179,',,

ORTO-MED NZOZ kontrakt z N F Z

Poradnia Urazowo-Ortonedvczna
Turek, ul. Ł ą k o w a  4

lek. spec. Jacek D ąbrow ski
• leczenie schorzeń i  urazów narządu ruchu
• badanie stawów b iodrow ych u  dzieci -  USG

Rejestracja osobiście: pn -  p t od 8.00 l 4
te lefonicznie: pn -  p t od 8 .15 terminy >
tel. 63 289 36 08, 691 300 780

P rzyjęc ia  pryw atne p o  uzgodnieniu telefonicznym

PRYW ATNY G ABINET O KULISTYC ZNY  

dr n. med. KINGA HADŁAW-DURSKA
specjalista chorób oczu

T urek, u l. B row a rn a  20. Tel: 063 289 36 85 
(wejście od Piłsudskiego, nad salonem optycznym) n7/WK

N O N  S T O P  2 4 h
A P T E K A  
N a s z e  L e k i  

L E K I  G O T O W E  

I  R E C E P T U R O W E
62-700 Turek 
ul. Nowa 22

(p rz y  s ta c j i  S h e ll)  ---------------------------

te l. (0-63) 289-21-77  BEZPŁATNY POMIAR CIŚNIENIA

G A B I N E T
STOMATOLOGICZNY
lek. storn. Renata Tatarczuk-Matlhyaschk

T u re k ,  u l. S k r z e tu s k ie g o  3 
( o s ie d le  Z a p a łc z a n e )  
d o ja z d  o d  u l. l ln ie jo w s k ie j

lu b  S ło n e c z n e j
te l. 063 278 49 79 lu b  0609 219 662

Przyjm uje w  ramach kontraktu z  NFZ 
(dorośli, dzieci, protetyka) 

pon iedzia łek 12.00 -1 8 .0 0
wtorek, 8.00 - 14.00, środa 8.00 -11 .00  

P rywatnie: w torek, środa 
i p iątek od 16.00 do 20.00 

sobota 10.00 do 14.00

G A B IN E T  ortopedyczny 
- S ławom ir Z ien iew icz. Tu­

rek, ul. Kaliska 5 1, p iątk i od 
godz. 16.00, inne term iny po 
uzgodnieniu telefonicznym  
600 027 100 .........

PRYWATNY
GABINET

KARDIOLOGICZNY
K onin , ul. P o zn a ń s k a  116 
(dojazd autobusami 52 i 58)

Wykonujemy, ecno serca, EKG 
testy wysiłkowe,

Holter EKG I  ciśnieniowy 
pondy kardiologiczne.

USG naczyń obwodowych
(wykonuje

lek. med. Z. ['•'śhniewskaj

P rz y jm u ją  le ka rze :

Zafia Ducbniaaski -  kard io log  
p o n ie d z ia łk i od  god z. 15.30, 
so b o ty  od  9 .0 0
re j. te le fo n iczn a : 0 6 0 7 -2 2 4 -9 5 4

Slawanir Kępski -  ka rd io log  
w to rk i, c zw a rtk i od  g o d z . 15.30, 
re j. te le fo n iczn a : 0 6 0 5 -6 1 8 -2 0 5

PaWBł Michalski -  ka rd io log  
środy, p ią tk i o d  15.30, 
re j. te le fo n iczn a : 0 6 0 1 -1 8 0 -8 3 2

■

| GABINET LEKARSKI
CHIRURGICZNY

_ a r iu s ź  u an ia  
T urek , ul. G o rze ln ian a  1 

(D om  U słu g  II p.) 
Przyjęcia w  środy, p iątki od  godz. 16“  

re je s tra c j i te l.  6 0 3  3 9 9  4 6 4  

-USG dopplerowskie żył i tętnic
-USG tę tn ic  szyjnych 
-USG brzucha, tarczycy  
-S k lero terap ia  
- leczenie owrzodzeń żylnych

uOl/l/OK
T A T U A Ż  t rw a ły ,  henną , 
b ro k a to w y , k ry s z ta łk o w y , 
na tryskow y. Turek, u l. G o­
rzelniana 1 (D om  Usług); 725 
908 794-

R a d a  N a d z o rc z a
PRZEDSIĘBIORSTWA K O M U N IK A C J I S A M O C H O D O W E J  W  TURKU S.A. 

z s ie d z ib ą  w  Turku 6 2 -7 0 0  Turek, u l. W. M ile w s k ie g o  9

og łasza  konkurs na stanow isko
C Z Ł O N K A  ZA R ZĄ D U  SPÓŁKI

s z c z e g ó ło w e  in fo r m a c je  z n a jd u ją  s ię  n a  s tro n ie  in te r n e to w e j S p ó łk i, 
tj. w w w .p k s - tu re k .p l

dr n. med. Józef Krawczyk
położnik i ginekolog 

Międzynarodowy Certyfikat FMF, 
Londyn, Wielka Brytania

USG 3D i 4D
Piątek od 16.00
S obota od 9.00  

Nieodpłatnie badania w 
zakresie diagnostyki prenatalnej 

rej. tel. (63) 280 3412 
Gabinet prywatny: 

ul. Kolska 28, 62-700 Turek 
ww w.arsm edica l.o l
www.turek.lekarz.pl

G A B IN E T Y  L E K A R S K IE  
SPECJALISTA GINEKOLOG 

POŁOŻNIK D o ro ta  W ies io łek
- b a d an ia  U S G  -ce rty fik a t
- so n d a  d o p o c h w o w a
- U S G  p ie rs i
- k r io te rap ia  n a d że rek  
Wizyty: czwartek po uzgodnieniu

telefonicznym: 695 423 767 
INTERNISTA

SPECJALISTA CHORÓB PŁUC 

K rz y s z to f W ies io łek
-  tak ż e  b a d a n ia  U S G  
Wizyty po uzgodnieniu telefonicz­
nym: tel. 600 92 91 06.
T urek, O siedle M iranda 13

REKLAMA

.  Z51/UK
M A S A Ż  gorącym i kam ienia­
m i, klasyczny, relaksacyjny, 
p le có w , tw a rz y , stóp . T u ­
rek, ul. Gorzelniana 1 (Dom  
U sług); 725 908 794. |M7T>ik

Z a w ia d a m ia ,  że  w  z w ią z k u  z  p r a c a m i  
e k s p lo a ta c y jn y m i n a s tą p i p rz e rw a  
w  d o s ta w ie  e n e r g ii  e le k try c z n e j w  

n n o r a t n r  n a s tę p u ją c y c h  m ie js c o w o ś c ia c h
d  l u i  w o j  w ie lk o p o ls k ie g o  i łó d z k ie g o :

>  Teo filk i 60767  g m . G ra b ó w ,  w  g o d z in a c h .  08 :00-15 :00 , w  d n iu  04.04.2011

>  Teo filk i 60767  g m . G r a b ó w ;  w  g o d z in a c h .  08 :00 -15 :00 , w  d n iu  05 .04.2011

>  Teo filk i 60767  g m . G r a b ó w ;  w  g o d z in a c h .  08 :00 -15 :00 , w  d n iu  06.04.2011

>  T eo filk i 6 0 76 7  g m . G r a b ó w ;  B ru d z e w  6 0 1 5 3  u l. T u rk o w s k a ; W o jc ie c h a ;  
S ło n e c z n a ;  W y s z y ń s k ie g o ; w  g o d z in a c h .  0 8 :0 0 -1 5 :0 0 , w  d n iu  07 .04.2011

>  T eo filk i 6 0 76 7  g m .  G r a b ó w ;  O b rz ę b in  60581 o b w ó d  1, w  g o d z in a c h .  
0 8 :0 0 -1 5 :0 0 , w  d n iu  08 .04.2011

E N E R G A -O P E R A T O R  S A  O d d z i a ł  w  K a l is z u ,

R e jo n  D y s t r y b u c j i  w  T u rk u

6 2 -7 0 0  T u re k , u l.  G ó r n ic z a  14, te l .  6 3  2 8 9  7 6  0 0 , f a x  6 3  2 8 9  7 6  2 0  

r z d . tu r e k @ k a l is z .e n e r g a .p l  w w w . e n e r g a - o p e r a t o r . p l

Z 1 80 /9 /D K

OGŁOSZENIE 0 LICYTACJI NIERUCHOMOŚCI
K om orn ik  S ąd ow y p rzy  S ądz ie  R e jonow ym  w  T urku  (tel. 63  2 7 8 -4 3 -3 3 ,6 3  21 4 -1 2 -29 ) 
og ła sza , że: dnia 14-04-2011 o godz. 09:00 w  bu d yn ku  S ądu R e jo n o w e g o  w  T urku  
m a ją ce g o  s ie d z ib ę  p rzy  u l.L e g io n ó w  P o lsk ich  4  w  sa li n r 17, o d b ę d z ie  s ię  pierw sza  
licytacja n ie ru ch o m o śc i n a le żą ce j do  G ra ż y n y  S zczę sn e j i Z b ig n ie w a  S zczę sn e g o , 
po ło żo n e j w e wsi B rudzyń 20/12, 62-720 Brudzew , d la  k tó re g o  S ąd  R e jo n o w y  w  
T u rku  W y d z ia ł K s iąg  W ie c z y s ty c h  p ro w a d z i ks ięg i w ie c z y s te  nr KW  33655, KW  
33654 ,Kw  32296 KN 1T/00032922/1, K N 1T/00032239/6
Przedmiotem licy ta c ji jes t lokal m ieszkalny nr 12, składający się z trzech pokoi, kuchni, 
przedpokoju, łazienki, w c oraz przynależnej p iw n icy  o łącznej pow ierzchni użytkowej 70,80 
m 2, m ieszczącym się w  budynku w ie lo rodz innym  nr 20, po łożonym  we w si B rudzyń gm ina 
Brudzew. D la w /w  nieruchom ości prowadzona jes t księga w ieczysta przez Sąd R ejonow y w  
Turku W ydzia ł Ksiąg W ieczystych nr K w  33654, w raz z udziałem  w  nieruchom ości w yn o­
szącym 70,8/14404,3 części wspólnych budynku oraz dz ia łk i objętej księgą w ieczystą n r K w  
32296. Ponadto sprzedaży podlega nieruchomość gruntowa zabudowana oraz niezabudowana, 
położona we wsi B rudzyń gm ina Brudzew, na działce nr 42/24 oraz w ydzie lonych częściach 
działek nr 42/124,42/12 o łącznej powierzchni 0,0610 ha. Na działce nr 42/24 oraz wydzielonej 
części dz ia łk i n r 42/124 o łącznej pow ierzchni 74,00 m2 znajduje się budynek gospodarczy o 
pow. użytkowej 14,70 m 2. Doprowadzone są media. Na w ydzie lonej części dz ia łk i n r 42/12 
o pow ierzchn i 536,00 m2 znajdują się grunty niezabudowane- ogród przydom owy.

Suma oszacowania wynosi 42.840,00 z ł, zaś cena w y wołania jest równa % sumy oszacowania 
i w ynosi 32.130,00 zł.

L icy tan t przystępujący do przetargu zobow iązany je s t z łożyć ręko jm ię  w  wysokości 1/10 
sumy oszacowania, tj. 4.284.00 z ł w  gotówce. Rękojmę można u iścić także na konto kom or­
n ika PKO  BP S.A O .Turek (O .Centrtum  w  K o le  54 1020 2762 0000 1102 0026 8250. 

Zgodnie z przepisem art.976 §1 kpe w  przetargu nie m ogą uczestniczyć osoby, które mogą 
nabyć nieruchomość ty lk o  za zezwoleniem  organu państwowego, a zezwolenia tego nie 
przedstaw iły oraz inne osoby w ym ienione w  tym  artykule.

S K L E R O T E R A P IA
- l e c z e n i e  ż y l a k ó w

s p e c ja lis ta  c h iru rg ii ogó ln e j

RADOSŁAW SKIBA
w w w . l e c z e n i e . f u r e k ,  p l

- USG  z D opp le rem  tę tn ic  szyjnych 
tę tn ic  i ż y ł kończyn do lnych

- leczen ie  ow rzodzeń  ży lnych
- USG  ja m y  brzuszne j
Gabinet Lekarski - przyj.: wL i czw. ort /S-s/ 
Turek, ul. Gorzelniana 1 (Dom Usług)

Rejestracja: tel. 0503 044 886 „ „

G A B IN E T
STOMATOLOGICZNY
lek. storn. Beata Woźniak-Matusiak
Turek, ul. Chełmońskiego 2

(wjazd od ul. Łąkowej 16)

Przyjmuje w ramach 
kontraktu z NFZ

pon iedz ia łek , w to re k : 13 .oo-18 .oo  
środa: 9 .oo -1 4 .o o

Tel. 63 289 2644  
665 561497

G A B IN ET LEK A RSKI 
s p e c ja lis ta  cho rób  w e w nę trznych  

le k . m e d . M a rc in  K rupa

ECHO SERCA z dapplererr
B K G ,  W i z y t y  d o m o w e  
E K G  w  d o m u  p a c j e n t a  
środa, piątek od godz. 16.00 
po rejestracji telefonicznej 

inne terminy po uzgodnieniu 
tel. 605 658117 

T u r e k ,  u l .  G o r z e ln i a n a  1 
( D o m  U s łu g  II p  >
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W Y P O S A Ż E N IE  
SKLEPÓ W  I B IU R
URZĄDZENIA chłodnicze

cen y  p ro du cen ta  
okres g w a ra n c ji 2 lata

ul. 3 Mąja 106 
tel./fax 272-37-68 
sklep czynny:10.00 -1 8 .0 0  
soboty-po uzgodnieniu

R a d c a  P r a w n y
Przem ysław  Jandy  

te l. 600  984  611
K A N C E L A R IA

ul. Nowa 22, pok. nr 22 
pn. 12.00-18.00

Czynna: śr. 10.00-18.00 
pt. 13.00-16.00

[ P r a k t y k a  L e k a r s k a I
d r  n .  m e d .

M A R E K  B A K A L A R Z
sp e c ja lis ta  g ineko log -po łożn ik

USG, USG 4D
Turek, ul. N iepodległości 21

p r z y jm u je :

p o n . śr. czw . od  g o d z . 1 5 .3 0  
s o b o ta  o d  g o d z . 9 .0 0  

R ejestracja : pon . śr. czw . od  godz. 14 .3 0

w w w .g in e k o lo g - tu re k .p l 
t e l .  0 6 3  2 7 8  0 9  4 4

O G ŁOSZENIE 0  L IC YTA C JI N IE R U C H O M O Ś C I
K om o rn ik  S ą d o w y  p rzy  S ą d z ie  R e jon ow ym  w  T u rku  A n d rz e j G ra ­
bo w sk i K an ce la ria  K om o rn icza  ul. K o lska  S zosa  28, 6 2 -7 0 0  T u rek  
(te l. 63  2 7 8 -4 3 -3 3 , 63  2 1 4 -1 2 -2 9 ) o g ła sza , że: dnia 14-04-2011 
o godz. 09:15 w  bu dyn ku  S ądu R e jo n o w e g o  w  T u rku  m a ją ce g o  
s ie d z ib ę  p rzy  u l.L e g io n ó w  P o lsk ich  4 w  sa li n r 17, o d b ę d z ie  s ię  
pierwsza licytacja n ie ru ch o m o śc i na le żące j do  K rzy s z to f S tas iak , 
po ło żone j 62-700 Turek, Os. W yzw olenia 26/1, Turek, d la  k tó rego  
S ąd R e jon ow y w  T urku  W yd z ia ł K siąg W ie czys tych  p ro w a dz i ks ięg i 
w ie c z y s te  nr KN1T/00047570/6, 00044153
Przedm iotem  lic y ta c ji je s t lo ka l m ieszka lny n r 12, składający się z 
trzech pokoi, kuchni, łaz ienki z W C o pow ierzchn i użytkowej 62,74 
m 2, w raz z przynależną p iw n icą  n r 1 o pow.3.00m2 mieszczący się w  
budynku w ielorodzinnym  w  Turku przy Os. W yzwolenia 26/1 na parterze. 
D la przedm io tow ej nieruchom ości prowadzona je s t księga w ieczysta 
KN1T/00047570/6 przez V  W ydzia ł Ksiąg W ieczystych Sądu Rejono­
wego w  Turku wraz z udziałem związanym  z w łasnością loka lu  96/10000 
ujętej numerem księgi w ieczystej /00044153/.
Suma oszacowania wynosi 163.650,00 z ł, zaś cena w yw ołan ia  jest równa 
% sumy oszacowania i w ynosi 122.737,50 zł.
L icy tan t przystępujący do przetargu zobowiązany jes t złożyć ręko jm ię 
w  wysokości 1/10 sumy oszacowania, tj. 16.365.00 z ł w  gotówce lub na 
konto kom orn ika PKO  BP S.A O .Turek (O .Centrtum  w  K o le  54 1020 
2762 0000 1102 0026 8250.
Zgodnie z przepisem art.976 § 1 kpc w  przetargu nie mogą uczestniczyć osoby, 
które mogą nabyć nieruchomość tylko za zezwoleniem organu państwowego, a 
zezwolenia tego nie przedstawiły oraz inne osoby wymienione w  tym artykule.

Z a le ty  o k ien  z firm y  LANKO:

* rabat do 47%  • okno 865x1435mm w  cenie netto
- najpopularniejszy system Deceunick z okuciami Roto
- podwyższona sztywność okna
- posiadają certyfikat że są wykonane ze 100% PCV
- posiadają certyfikat europejski CE
• na produkt udzielamy gwarancji - 5 lat

w w w . la n k o .p l

T
A
N
I
O

PHU

K J M E / S  tel. 63 272 56 62

SKUP ZŁ’07WUrSTALOWE GO
P rę ty  ż e b ro  0 1 0  0 1 2

w S U P E R  cenie
z ł  b r u t t o / t o n ę

Pręty żebrowane, gładkie oraz inne rodzaje stali 
Realizujemy indywidualne zamówienia 
Transport GRATIS

y
*

-8
Oc
3

i METALI KOLOROWYCH

CENY PROMOCYJNE !!!
Turek, ul. M ilew sk ieg o  16, tei. 0 6 3 2 7 8 4 9 3 5

ZAPRASZAMY do pozostałych skupów:
Grąbków 55, te l. 063  288  31 38 

"-------------------  Tuliszków, ul. Patrzykąta 4, tel. 063 279 31 74

(512/DK

tei./fax 6 3  280 20 24

N o w y  P eu g eo t 5 0 8 .
Ouality time.

w w w . p e u g e o t . p l Zdzisław  K rzesiński I
T u r e k ,  u l .  3  IV Ia ia  8  ( D o m  S t r a ż a k a )

O K N A  I D R Z W I
P C V ,  A L U M I N I U M ,  D R E W N O

„ . .o S e W A ,  S A LA M A N D E R
Y* w .  .  doskonałość formyR O Y A L  w

zaprojektowany przez 
wiedeńskich architektów

Ć* wyjątkowa biel

c e W "
VEKA, SCHUCO, GEALAN, Thermoplast, Aluplast, SALAMANDER, 

WINKHAUS, ROTO, MACO,

DRZWI WEWNĘTRZNE I ZEWNĘTRZNE DREWNIANE LSTALOWk
BRAMY, ROLETY, BALUSTRADY, ZADASZENIA

* 2 - le t n ia  g w a r a n c jo  p r o d u c e n ta  +  3 la t a  u m o w y  s e r w is o w e j  „ P e u g e o t  O p t i w a y ”  d o  1 5 0  0 0 0  k m .  
O b e jm u je  a u t a  z a m ó w io n e  d o  3 0 .0 6 . 2 0 1 1  r. Z u ż y c ie  p a l iw a  w  c y k lu  m ie s z a n y m :  o d  4 , 4  d o  7 ,3  l / l 0 0  k m ,  

e m is ja  CO2- o d  1 1 5  d o  1 6 9  g / k m .

z9/ceg

D rzw i n o w e g o  P eu g eo t-'1. ro  ną ° tn e  klik. Ruszasz, o d ry w a ją c  się od  b ieżących  spraw . Jeszcze n igd y  jazda 
samochodem nie dawana . i y e przyjemności, prostota połączona z atmosferą luksusu, nowoczesna technologia 
z ekskluzywnym wyg_Q errr mijają tak szybko, tak ła two. Nowy Peugeot 508 z 5-letniq gwarancją*
jest dostępny już od 75 800 PLN. Salon Peugeot zaprasza

O D ZYSK A J 4 2 5  zł

U M Ó W  SIĘ N A  JAZDĘ P R Ó B N Ą : W W W .T E ST U J.P E U G E O T .P L P E U G E O T
MOTION b IMOTION

Zapłaciłeś 500 zł za kartę pojazdu w okresie od 1.05.2004 do 14.04.2006? 
Odzyskamy Twoje pieniądze!

Załatwimy za Ciebie wszystkie formalności.

P E U G E O T  K O N I N  b r o n iszew sk i i w s p ó ln ic y  sp .j.
u l.  T o ro w a  4, 6 2 - 5 1 0  K o n in , t e l .  6 5  2 4 5 - 7 9 - 7 9 ,  6 9 5 - 6 0 7 - 6 0 7  w w w .a s o k o n in .p e u g e o t .p l  e -m a i l :  a s o k o n in @ p e u g e o t .c o m .p l

Konin, ADVERSIA Sp. z o.o., ul. Dworcowa 6/31, tel. 63-220-23-30 

Turek, Biuro Agencyjne InterRisk, ul. Gorzelniana 1 (II piętro), tel. 663-523-071

www.kartapojazdu.lnfo
z5/PP
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Choć zamknięto smartshop’y, problem nie m inął

W  ubiegłym  tygodniu ju ż po raz ko lejny z inicjatyw y Pow iatow ej Stacji Sanitarno -  Epidem iologicznej w  T u rk u  odbyło się spotkanie edukacyjne, poświęcone  
tzw. „nowym  narkotykom ” C2yli dopalaczom . In form acje  ze strony polic ji, Towarzystwa Zapobiegania N arko m an ii i M O P S -u  przekazano zaproszonym  nauczy­
cie lom , dyrektorom  i szkolnym  pedagogom.

R ozm ow y na tem at dopalaczy i 
sposobów  w a lk i z  n im i rozpoczęto 
w  s tyczn iu  tego ro k u  w  S tarostw ie 
P ow ia tow ym . W  u b ie g ły  czw artek 
po raz k o le jn y  nad p rob lem em  
dysku tow a li p rzedstaw ic ie le  za­
in te resow anych  ś rodow isk. Spot­
kan ie  p rzygo tow a ł tu rk o w s k i Sa­
nepid, w  zw iązku, ja k  m ów iono , 
z rosnącym  zagrożen iem  życia i 
zd row ia  dz iec i i  m łodz ieży  w yn i­
ka jącym  z coraz powszechnie jszej 
dostępności do substancji o dzia­
ła n iu  psychoaktyw nym , potoczn ie  
nazyw anych „dopa laczam i” . B o 
choć  ic h  w ą tp liw a  lega lność skoń­
czyła  się w  u b ie g łym  ro ku , k ie d y  
to  pozam ykano w szys tk ie  p u n k ty  
sprzedaży, n ie  oznacza to  wcale, 
że z n ik n ę ły  z  ry n k u  i n ie  stanow ią 
ju ż  zagrożen ia  szczególn ie d la  
n ieśw iadom ej m łodzieży. D la tego 
też na spo tkan ie  zaproszono dy­
re k to ró w , pedagogów , psycho lo ­
gów , nauczyc ie li szkó ł g im naz ja l­
nych  i ponadg im nazja lnych oraz 
ś rodow iskow ego hu fca  p racy z te ­
ren u  po w ia tu  tu reck ieg o . T em a t 
„Substancje psychoaktyw ne i  ic h  
w p ły w  na współczesną m łodz ież” 
rozpoczą ł in ic ja to r, d y re k to r tu r- 
kow sk ie j stacji, A lfre d  Rajczyk:

H O R O S K O P

W  spraw ach za w o ­
d o w y c h  zdaj się na 
in tu ic ję . W obec dz ie ­

c i bądź konsekw en tny . P o w o ­
dzenie u  p łc i p rz e c iw n e j w p ra w i
C ię  w  do sko n a ły  nastró j.

BYK
I  D o trz y m u j o b ie tn ic ,

a w s z e lk ie  z a d a n ia
■' ś s w y k o n u j w  te rm in ie .

W  w eekend  od po cz- 
n i j ,  bo po n ie d z ie l i będą  C i p o ­
trzebne  s iły . W  z w ią z k u  w y k a z  
w ię c e j to le ra n c ji.

BLIŹN IĘTA
N ie  z a jm u j s ię  d ro ­
b iazgam i, raczej skup 
na n a jw a ż n ie js z y c h

czynnościach. W  kon tak tach  z  in ­
n y m i n ie  okazu j zdene rw ow an ia . 
W  dom u m iło  i spo ko jn ie .

-sY) R A K
Z  d y s ta n s e m  p o d ­
c h o d ź  d o  u s ły s z a ­
nych  in fo rm a c ji. N ie  

w szys tk ie  m og ą  być  p raw dz iw e . 
B ąd ź  b a rd z ie j w y ro z u m ia ły  d la
za interesow ań partnera i dz iec i.

LEW
O d z y s k a s z  d a w n ą  
w ita ln o ś ć .  W  s p ra ­
w a c h  z a w o d o w y c h

będziesz p ró b o w a ł p rze fo rsow ać  
sw o je  rac je . Z ró b  to  ta k to w n ie , 
a su kce s  g w a ra n to w a n y . Jedz 
w ię c e j w a rz y w !

•  PA NN A
N ik t  n ie  d o m y ś li się, 
co  czu je s z . M u s is z  
n a u c z y ć  s ię  m ó w ić  
o s w o ic h  em o c ja ch .

S zczerość  p o m o że  C i z a ró w n o  
na p o lu  z a w o d o w y m , ja k  i  w  
ż y c iu  p ry w a tn y m .

D u r

-R ośnie zagrożenie związane  
z dostępnością do dopalaczy, 
to duży, prężny i  bogaty rynek, 
wyposażony w  różne środki, 
m ający też dobrą ochronę 
praw ną. Już niedługo zaczną 
się wakacje, znów zostaną u ru ­
chom ione pu nk ty  sprzedaży, 
ju ż  w te j c h w ili dopalacze są 
rozprowadzane przez in te rne t 
i  kurie rów . Zalecane są więc 
d z ia ła n ia  edukacyjne -  m ów ił.

N a  początku  g łos  zab ra ł też 
przedstaw ic ie l S tarostw a Po­
w ia tow ego Jerzy W eso łow sk i i 
d y re k to r  K u ra to r iu m  O św ia ty 
D e leg a tu ra  w  K o n in ie  E lżb ie ­
ta  Ś w ider. Późnie j rozpoczęto

c y k l szko leń i  p re le kc ji, na  tem at 
w p ływ u  substancji zw anych  dopa­
laczam i na o rgan izm  cz łow ieka  
m ó w ił le ka rz  m ed ycyny  A lfre d  
Rajczyk, późnie j dz ia łan ia  p ro fi­
lak tyczne  i  in te rw ency jne  Porad­
n i na  rzecz uczn iów  zagrożonych 
zażyw aniem  substancji psychoak­
tyw n ych  p rzedstaw iła  Rom ualda 
Zagozda -  F rątczak, psycho log  z 
P oradn i Psychologiczno-Pedago­
g iczne j w  T u rk u . O substancjach 
psych oa ktyw nych  -  n a rko tykach , 
dopalaczach, a lkoh o lu  i lekach ,

JF

W AGA
W  sprawach zaw odo­
w y c h  w y k a ż e s z  się  
p ro fe s jo n a l iz m e m . 

W y m a g a j od  in n y c h , a le  także  
od  s ie b ie . E fe k ty  b ę d ą  w ię c e j 
n iż  z a d o w a la ją c e . W ie c z o ra m i 
p o s ta w  na ro m a n ty z m .

SKORPION
O trzym asz d o b rą  w ia ­
dom ość, ale n ie  n a dy­
m aj się ja k  in d y k . W  

p ra cy  bądź u p rz e jm y  i  n ie  odm a­
w ia j p o m o cy  ko leg om . W  dom u 
zna jdz iesz  p ra w d z iw ą  przystań .

STRZELEC
D obra pora na przed­
staw ienie sw o ich  po­
m ys łó w  w  firm ie . N a  

pew no  k ilk a  z  n ic h  spotka się z 
uznaniem szefa. W  sprawach osobi­
stych możesz liczyć  na p rzy jac ió ł.

KOZIOROŻEC
M yś la m i będziesz w y ­
biegać w  przyszłość. 
W arto je dn ak  bardzie j 

skupić się na teraźniejszości, ponie­
w aż w ie le  spraw będzie wym agać
Tw o jego  zaangażowania.

W O D N IK
M u s is ?  te ra z  w ię ­
c e j u w a g i p o ś w ię ­
c ić  T w o im  re la c jo m  
z p a r tn e re m . W asz 

z w ią ze k  będz ie  na rażony  na k o n ­
f l ik ty .  Z a n im  c o k o lw ie k  pow iesz, 
zas ta nów  się dw a  razy.

R YBY
P o c z u je s z  s ię  w y ­
p a lo n y  z a w o d o w o . 
P ra c a  n ie  b ę d z ie  
p rz y n o s ić  C i sa tys ­

fa k c ji ,  a lu d z ie  zaczną  d ra żn ić . 
B e z  w z g lę d u  na w s z y s tk o , po ra  
w z ią ć  d łu ż s z y  u r lo p .

• 1
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S po tkan ie  rozpoczą ł in ic ja to r  A lf re d  R a jczyk , p o w ia to w y  in s p e k to r s a n ita rn y  w  T u rk u . N a sa li zasiad ło 
k ilk u n a s tu  nauczyc ie li, pedagogów i  d y re k to ró w  szkół.

ja k o  w spółczesnych zagrożeniach 
rozw o ju  m łodz ieży  opow iadała 
A nn a  K u c ia k  - p rzew odnicząca 
P o lsk iego  T ow arzys tw a Zapobie­
gania N a rko m a n ii Zarząd G łów ny 
w  W arszaw ie. Ze s trony  p o licy j­
nych  s ta tys tyk  i ska li z jaw iska 
przestępczości n a rko tykow e j na 
te ren ie  pow ia tu  tu reck ieg o  do 
tem atu  podszedł Rom an M a r­
czyńsk i z  tu rk o w s k ie j K om e nd y  
P ow ia towej P o lic ji. P óźnie j dzia ła l­
ność M ie js k ie g o  O środka  Pom o­
cy  Społecznej w  T u rk u  w  zakresie  
przec iw dz ia łan ia  n a rko m a n ii oraz 
dopalaczy om ó w iła  E lżb ie ta  P iąst­
k a  - k ie ro w n ik  O środka  W sparc ia  
d la  O sób z P rob lem am i Uzależ­
n ień , P T ZN  O ddzia ł w  T u rk u .

A ktualne oferty pracy z dn. 2 5 .0 3 .2 0 1 1  r.
1. Lak ie rn ik , doświadczenie w  zawodzie

2. M urarz, zawodowe budowlane, 5 la t stażu pracy

3. La k ie rn ik  m eblowy, zaw odow e-lakiern ik

4. Robotn ik budowlany, podstawowe, m in. 1 rok  do­
świadczenia

5. K ierowca samochodu ciężarowego zawodowe, m in. 1 
rok w  zawodzie kierowcy kat. C+E, prawo jazdy kat. C+E, 
zaświadczenie o ukończeniu kursu na przewóz rzeczy

6. K ie ro w n ik  punktu aptecznego, średnie k ierunkowe, 
m in. 3 lata pracy w  aptece

7. Operator maszyn roz lew n iczych , m in . zawodowe 
m ile  w idziane średnie techniczne-m echatronik

8. M echan ik po jazdów  sam ochodowych, zawodowe 
kierunkowe, m in . 3 lata na podobnym  stanowisku

9. R obo tn ik  budow lany, zawodowe i m in . 5 la t do­

świadczenia w  pracach budow lanych lub zawodowe 
kierunkowe w  kierunkach budowlanych i m in. 3 lata do­
świadczenia w  pracach budowlanych, lub wykształcenie 
podstawowe oraz staż pracy m in. 5 lat ( w  tym  przerwa 
w  w ykonyw an iu  zawodu nie w iększa n iż  2 lata)

10. O pera tor C N C , m in . zasadnicze zaw odowe, na 
podobnym  stanowisku w  branży m etalowej, obróbka 
skrawaniem, um iejętność rysunku technicznego, urzą­
dzeń pom iarowych

11. Pilarz, podstawowe, m in. 1 rok doświadczenia, upraw­
nienia na obsługę p iły  mechanicznej, operatora pilarek

12. K ie row ca kat. C+E, brak wymagań, 1 rok  doświad­
czenia, prawo jazdy  kat. C+E, świadectwo kw a lifika c ji, 
upraw nienia na przewóz rzeczy

13. B lacharz samochodowy, m ile  w idziany, m ile  w i­
dziana um iejętność pracy na ram ie

Jednocześnie PUP w  Turku oświadcza, że w /w  oferty pracy ze względu na term in druku i kolportażu prasy mogą 
ulec zmianie lub dezaktualizacji. Szczegółowej informacje mogą Państwo uzyskać w  Powiatowym Urzędzie Pracy 
w  Turku, ul. Komunalna 6, pok. 4, tel.: 63 280-23-59,63 280-23-89,63-280-23-80 lub pod bezpłatnym numerem ( z 
Orange, Plus i z telefonów stacjonarnych) 800 999 920

KHO TURKU

R e d a k c ja  
ul. K o lska  Szosa 3  

62-700  T u r e k  

tel. 63 278 53 41 

fax  63 289 18 88 

e -m a il: ech o @ tU re k .n e t.p l

-N aszym  celem było wsparcie  
prow adzen ia  skutecznych dz ia ła ń  
pro filaktycznych zapobiegających 
przed sięganiem  przez m łodzież  
po środk i uzależniające. P laców ki 
nauczan ia  i  w ychowania w ra ­
m ach systemu ośw iaty m a ją  ściśle 
określone kompetencje w zakresie  
p ro fila k ty k i u n iw e rsa lne j oraz  
ud z ie lan ia  pom ocy uczniom  za­
grożonym  uza leżnien iem  -  tw ie r­
dzą p ra c o w n ic y  S anepidu.

S zko len ie  zorgan izow ano 
w e w sp ó łp racy  z K u ra to r iu m  
O św ia ty  D e le g a tu ra  w  K o n in ie , 
P oradn ią  P sycho log iczno-P e­
dagog iczna  w  T u rk u , P o lsk im  
T o w a rzys tw e m  Z apob iegan ia  
N a rk o m a n ii Zarząd G łó w n y  w

U r z ą d  P r a c y

A k t u a l n e  o f e r y  r ó w n i e ż  n a
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W arszaw ie , M O P S  - O ś ro d k ie m  
W sparc ia  d la  O sób z P rob le m a m i 
U za leżn ień P T Z N  O d d z ia ł w  T u r ­
k u  i  K om e nd ą  P ow ia tow ą P o lic ji 
w  T u rk u . P rzy  okaz ji tu rk o w s k a  
stacja d z ię ku je  w s z y s tk im  p re ­
le g e n to m  za w spó łp racę  i  p rze­
kazan ie  tre ś c i m e ry to ry c z n y c h , 
S ta rostw u P ow ia tow em u , U rzę ­
d o m  G m in y  w  T u rk u ,  w  M a la ­
n o w ie  i K aw ęczyn ie  za w sparc ie  
p rzeds ięw z ięc ia  poprzez p o k ry ­
c ie  k o sz tó w  o rg an izac ji szko le­
n ia  oraz d y re k c ji Z espo łu  S zkó ł 
T e c h n ic z n y c h  w  T u rk u , gd z ie  
o d by ło  się spo tkan ie , za u dos tęp­
n ie n ie  a u li i  p rzyg o tow an ie  po­
częs tu nku  d la  ucze s tn ikó w .

b o ra
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XIV Klaps za nami, wielka gala z nagrodami 12 kwietnia

Fani k in em atog ra fii k ró tk o m e tra żo w e j m ogli podziw iać dokonania m łodych film o w ców  z kraju  i zagran icy . O rganizato­
rem  X IV  Przeglądu S tu d en ck ich  E tiud F ilm ow ych je s t M ie js k i Dom  K ultury, a p a tro n a t honorowy obję ła  P aństw o w a W yższa  
S zko ła  F ilm ow a, Telew izy jna  i T ea tra ln a  im . Leona S ch ille ra  w  Łodzi. S zkoda ty lk o , że fe s tiw a l, k tó ry , ja k  p ow iedzia ł prof. 
Jerzy W o źn iak  z łódzk ie j „F ilm ó w k i” , n ie  m a konkurencji w  prom ieniu k ilkudzies ięc iu  k ilo m etró w  w o k ó ł grom adzi ta k  nie­
liczne grono k inom anów  spoza Turku.

Pierwszy dzień, 21 marca, 
przeglądu rozpoczął w y ją tkow y 
pokaz specjalny. O becna na poka­
zie m łodzież szkolna (to g łów n ie  
dla niej sk ie row any je s t da rm ow y
przegląd, choć m ile  w idz ian i są 
wszyscy w idzow ie ), m og ła  obej­
rzeć f ilm y  nagrodzone na X V II 
M iędzynarodow ym  Festiwa lu 
Szkół F ilm ow ych  i  T e lew izy jnych  
„M ed iaschoo l 2010” , k tó ry  odby ł 
się w  październ iku w  Łodzi. Pro­
jekc ję  o m ó w ił i  kom entow a ł pom y­
słodawca łódzk iego festiw a lu prof. 
Jerzy W oźn iak  -  operator, reżyser 
i  rea liza tor te lew izy jny, w ie lo le tn i 
p racow n ik  T V P  oraz w yk ładow ­
ca PW SFTviT. W idzow ie  m us ie li 
wykazać się dobrą  znajom ością ję ­
zyka angie lskiego, w  k tó ry m  b y ły  
tłum aczenia f ilm ó w  ze szkó ł f ilm o ­
w ych: ze S łow enii -  G rand P rix  
festiw a lu  ,A  rea l m an”  w  reżyse rii 
M in y  Bergant; z N iem iec  -  I  na­
g roda  „A fte r the  years”  w  reżyse rii 
Josephine L inks , z H iszpan ii -  I I  
nagroda „E stoco lm o”  w  reżyserii 
Juana Francisco V iruega, z  Czech 
-  I I I  nagroda „5 9 /1 8 4 /8 4 ”  w  reży­
se rii Lukasa K o ke sa . N a  kon iec 
obe jrze liśm y zdobywcę, m iedzy 
in n y m i Z ło te j K ija n k i za zdjęcia 

Konkursie E t iu d  Studenckichw
na  M iędzynarodow ym  Festiwa lu 
Sztuki A u to ró w  Zdjęć F ilm ow ych  
„C am erim age”  i N agrody  pub licz­
ności dla najlepszej fabu ły  w kate­
g o rii: po lski f i lm  krótkometrażowy 
na festiwalu E ra  N ow e H oryzon ty, 
f ilm  „B rzyd k ie  słowa”  w  reżyse rii 
M arc ina  M ieziarzew skiego. Ostat­
n ia  pro jekc ja  na jbardziej podobała 
się m łodej publiczności. Godna 
polecenia fabuła przedstaw ia zma­
gania P iotra -  rea lizatora dźw ięku 
cierpiącego na rzadką chorobę 
-  zespół T ou re tte  a - objawiającą 
się m .in. m im o w o lnym  w y k rz y k i­
w an iem  przekleństw  i  wyzw isk, 
co z ko le i czyni życie codzienne 
pośród ludz i praw ie n iem ożliw ym . 
Część licea lis tów  na kom iczno-tra- 
g iczne sytuacje reagowała śm ie­
chem , a to  z ko le i n ie  spodobało 
się panu pro fesorow i, k tó ry  zw ró­
c ił uwagę na powagę p rob lem u 
choroby. Należy wziąć m łodzież 
w  obronę, gdyż m im o  wszystko 
film  je s t m ed ium  — pośredn ik iem  
m iędzy w idzem  i rzeczyw istością, 
a śm iech naturalną reakcją  ob ron­
ną, w  czym  zgodziła się prowa­
dząca warsztaty scenopisarskie 
M agda lena W le k lik . N aw et staro­
ży tn i G recy potrzebow ali, sz tuk i 
i  m etafory, rów n ież do tego, aby 
n ie  stawać z rzeczyw istością „oko 
w  o k o ” . M ło d z i reżyserzy w ykaza li 
g łęb ok ie  zrozum ien ie  p rob lem ów  
psycho log icznych i  społecznych. 
,A  rea l m an” , to  h is to ria  40-letnie- 
go Słoweńca, k tó ry  aby rozpocząć 
sam odzie lny związek, m us i uw o l­
n ić  się od zby t ścisłej re lac ji z mat-

P ro feso r W o źn ia k  odpow iada  na py tan ia .

zacja etiud, co z k o le i prze łożyło się 
na lepszą jakość i  w ykonan ie  obra­
zu, przynajm n ie j z technicznego 
pu n k tu  w idzenia. N iestety, zm iana 
jakościow a obrazów  nie  prze łożyła 
się do końca na zm niejszenie prob­
lem ów  z ja k im i bo ryka ją  się przy­
szli operatorzy, reżyserzy, ak to rzy  
i  wszyscy uczestniczący w  proce­
sie powstawania film u . Podobnie 
ja k  przed 12 la ty, ze w zg lędu na 
m ałą liczbę p ro d u kc ji film o w ych  w  
Polsce, absolwenci stają przed w y­
bo rem  kręcen ia  rek lam  lu b  seriali, 
a ja k  zauważył pro f. W oźn iak  Je ś li 
m ają szczęście, to  dostaną moż-

P rzeg ląd sk ie row any je s t g łow n ie  do m łodzieży.

ką, ju ry  nagrodz iło  „z rozum ien ie  
na tu ry  ludzk ie j w  połączeniu z po­
czuciem  h u m o ru ” . Podobnie psy­
choanalityczne spojrzenie pokazał 
reżyser „E stoco lm o” . N ie  ba ł się 
on poruszać c iem nej s trony  pożą­
dania. E tiuda  pokazuje dwuznacz­
ną re lację m łode j p ian is tk i i je j ojca 
- nauczycie la g ry  na fortep ian ie. 
D om yś lam y się jedyn ie , że coś 
m iędzy n im i zaszło i m a to  w p ływ  
na stosunek do innych  ludzi. Jest 
to  godne polecenia subte lne stu­
d ium  kom p le ksu  E le k try . Z  ko le i 
„5 9 /1 8 4 /8 4 ”  ,to sm utna etiuda o 
w iecznie n iezadow olonym  m iesz­
kańcu  P rag i w  średn im  w ieku , 
k tó ry  bezskuteczn ie p róbu je  zna­
leźć partnerkę . „W itam , jes tem  sa­
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m otnym , szczupłym  m ężczyzną z 
ty tu łe m  m agistra, 184 cm  w zrostu , 
m iędzy p ięćdziesiątką a czasem 
bio log iczne j śm ie rc i i  chcę się 
ożenić, m ieć w łasne dzieci. Cze­
kam  na T w o ją  odpowiedź. Pozdra­
w iam , J ir i”  -  ogłasza w  serw isach 
randkow ych. W  koń cu  w ysy ła  lis t 
do m in is te rs tw a z  prośbą o zgodę 
na pope łn ien ie  sam obójstwa, k tó ra  
ja k  się dow iadu jem y pozostała bez 
odpow iedzi. Pom im o ta k  perspek­
tyw icznego spojrzenia pro fesor 
W oźn iak  zw ró c ił uwagę, że zeszło­
roczny „M ed iaschoo l”  n ie  b y ł na 
na jwyższym  poziom ie: -Są słabsze 
i lepsze ro czn ik i -  podsum ował.

O d czasu p ierw szych edycji 
przeglądu w  T u rk u  nastąpiła cyfry-
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liw ość rob ien ia  kasy  za g ran icą” . 
D y lem at po lega na tym , że sztuka 
nie  znosi kom prom isów .

P relegent z „F ilm ó w k i”  podkre ­
ślał, iż  przegląd e tiud  w  T u rk u  jest 
lo ka ln ym  ewenem entem  i  choć 
P W S F T riT  wsp iera w ie le  im prez 
w  ca łym  k ra ju  -  np. festiw a l f ilm ó w  
studenckich  „Łodzią  po W iś le ”  (8-9 
IV  2011) -  n ie  m a d rug ie j tak ie j im ­
prezy w  prom ien iu  w ie lu  k ilom e­
trów . C hcia łoby się w ięc zapytać, 
dlaczego festiwal jes t ta k  skrom n ie  
odw iedzany przez gości spoza T u r­
ku? Czy to  kw estia  słabego pub lic  
re lations i  „za m ałego hałasu”  w o­
k ó ł im prezy? Choć n ik t  n ie  m a złu­
dzeń, że rozw in ięcie  festiw a lu do 
ska li krakow sk iego „E tiuda  &  Ani- 
m a”- istniejącego dopiero szósty 
ro k  -  je s t bardzo trudne , to  jednak 
cyfra  14 przed nazwą festiwalu jest 
godna i  dom aga się m yślen ia o roz­
w o ju  przeglądu w  przyszłości.

W  środę i  czw artek od by ły  się 
pokazy konkursow e. K inom an i,

ta k  ja k  podczas poprzedn ich  edy­
cji, m o g li obejrzeć e tiu d y  fabular­
ne, an im owane oraz ćw iczenia 
operatorskie. Przewodniczący 
ju ry  konkursow ego Z ygm un t M a- 
chw itz , b y ł ucieszony w yso k im  
poziom em  film ów . P od kreś lił rów ­
nież, że w  rea lizacji w ie lu  f ilm ó w  
b ra li udzia ł film o w cy  w  d ru g im , a 
nawet w  trzec im  poko len iu  zwią­
zani z film em . Julia K o lbe rge r
-  ćó rka  znanego, niedawno zm ar­
łego akto ra  K rzysztofa K o lbe rgera
-  wyreżyserow ała etiudę .Ju tro  
m n ie  tu  n ie  będzie” , pokazującą 
toksyczne re lacje m iędzy wspól­
n ie  m ieszkającym i babcią, m atką 
i  córką. A n im ację  „S um m ertim e” , 
zrealizował, na bardzo w yso k im  
poziom ie, C yprian  P iw ow arski, 
syn znanego reżysera Radosława 
P iw ow arskiego, zaś zdjęcia do f il­
m u  dyp lom ow ego „Pod św ia tło ” 
na kręc ił M ic h a ł Sobociński, syn 
operatora P io tra  Sobocińskiego 
i  w n u k  W ito ld a  Sobocińskiego - 
rów n ież operatora. Jak podkreś liła  
prowadząca spotkanie d y re k to r 
Bożena Cesarz, n ie  oznacza to 
wcale, że aby stud iow ać w  szkole 
film ow e j, trzeba m ieć w  rodz in ie  
film ow ca.

Podczas pierwszego dnia, 
szczególną uwagę zw róciła  k ró tka  
fabuła „Przez szybę”  Igo ra  Chojna
-  u trzym ana w  atm osferze film ó w  
Barei, z  dow cipn ie pokazanym  
k lim a tem  polskie j p row inc ji i fan­
tastyczną ro lą  M o n ik i Buchow iec. 
F ilm  rozpoczęła scena, pokazują­
cą żałobników , k tó rzy  patrzą ja k  
dźw ig  transportu je  trum nę  z okna 
drugiego p ię tra  b loku , gdyż ko ­
rytarze są za wąskie. Interesujące 
b y ły  rów nież ćw iczenia operator­
skie: „Pan Skrzydlaty”  -  nawią­
zujący do rea lizm u m agicznego 
G.G M arąueza „B ardzo stary pan 
z o lb rzym im i skrzyd łam i”  -  po­
kazał reakcję ludz i w  ze tkn ięc iu  z 
uskrzyd lonym  bohaterem . M rocz ­
ną atm osferę J a k  u  Lyncha”  m oż­
na by ło  odczuć dz ięk i „E M ” w  re ­
żyserii S indre Sandemo. D rug iego  
dn ia m og liśm y obejrzeć norw eski 
„O dm ęt”  - k tó ry  postaw ił pytanie o 
granicę pom iędzy artystą i  szaleń­
cem , „M io d o w y  m iesiąc”  pokazy­
w a ł z ko le i trudną  sytuację byłego 
więźnia, męża osadzonej kob ie ty, 
próbującego znaleźć na wo lności 
uczciwą pracę. Bartosz W arwas, 
reżyser „M C . C złow iek z w in y lu ” , 
„zaangażował”  do w spółpracy takie  
postaci, ja k  Jerzy U rban, K rzyszto f 
Skiba, P io tr B ik o n t czy H ire k  W ro ­
na i  zbudował w o k ó ł ic h  w ypow ie­
dzi fikcy jną  h is to rię  opozycjonisty z 
czasów stanu wojennego, m łodego 
poety. „N ie  ba liśm y się Solidarno­
ści ty lk o  M C ” -  m ów i U rban, „bez 
niego n ie  istn ia łaby współczesna 
scena rap”  -  dodaje Skiba. N a uwa­
gę zasługują też tacy ak to rzy  jak: 
M a re k  Nędza „E M ” , „Pod św iatło” , 
czy M a rc in  Łuczak „M C . Człow iek 
z w in y lu ”  -  o tych  panach m ożem y 
jeszcze usłyszeć.

W idzow ie  m o g li wziąć udzia ł w  
k o n k u rsie publiczności. Rozstrzyg­
nięcie i  Gala F ina łowa odbędzie się 
12 kw ie tn ia  w  k in ie  T u r. O rganiza­
to rzy  serdecznie zapraszają. M e J

Program:



Hanna M aria Kulej
c ó rk a  Ewy i M a rk a  
ur. 18 m a rc a ,
w a g a  4190, d łu g o ś ć  58 c m

Natasza Kiebas
c ó rk a  B e a ty  i Krzysztofa 
ur. 18 m a rc a ,  g o d z . 14.55 
w a g a  3900, d łu g o ś ć  58 c m

... W ło d a rc z y k
c ó rk a  A gn ieszk i i Tom asza 
ur. 18 m a rc a ,
w a g a  3250, d łu g o ś ć  53 c m

Ma<a Kicińska
c ó rk a  A n n y  i Tom asza 
ur. 2 m a rc a ,  g o d z . 10.02 
w a g a  2960, d łu g o ś ć  56 c m

Piotr Kazimierczak
syn A le k s a n d ry  i A d a m a  
ur. 22 m a rc a ,  g o d z . 7.05 
w a g a  3470, d łu g o ś ć  57 c m

... Z d u n ia k
c ó rk a  M a g d a le n y
ur. 22 m a rc a ,  g o d z . 13.15
w a g a  3390, d łu g o ś ć  56 c m

M iło s z  M ic h a la k
syn Teresy i P io tra
ur. 23 m a rc a ,  g o d z . 10.05
w a g a  3500, d łu g o ś ć  54 c m

Lena Miłosz
c ó rk a  A n n y  i R a d o s ła w a  
ur. 24 m a rc a ,  g o d z . 2.35 
w a g a  3310, d łu g o ś ć  53 c m

M arlena Przybylak
c ó rk a  M a łg o rz a ty
ur. 24 m a rc a ,  g o d z . 4.35
w a g a  3590 , d łu g o ś ć  55 c m

Rusza program edukacyjny 
„Pierwszy dzwonek” w szkołach
© - K ©

W  ram ach O gó lnopo lsk ie j K am ­
pan ii P ro fila k ty k i Zakażeń M en in - 
g o ko ko w ych  „N ie ! D la  m en in - 
g o k o k ó w ”  w ys ta rtow a ł p ro g ra m  
ed ukacy jny  „P ie rw szy  D zw one k”  
sk ie row a ny  do szkó ł do  szkó ł 
podstaw ow ych , g im naz ja lnych  
i  ponadg im nazja lnych , nad k tó ­
ry m  pa trona t ob ję ła  Państwow a 
Inspekc ja  San itarna oraz W ie lk o ­
p o lsk ie  K u ra to r iu m  O św iaty.

O db io rca m i p ro g ra m u  są ucz­
n iow ie  i  ic h  rodzice , k a d ra  peda­
gog iczna  oraz p ie lę g n ia rk i środo­
w iska  szko lnego w /w ty p ó w  szkół. 
C e lem  zajęć p ro g ra m o w ych  je s t 
przekazanie dz iec iom  w  szko łach 
podstaw ow ych  oraz m łodz ieży  
w  szko łach g im naz ja lnych  i po­
nadg im naz ja lnych  podstaw ow ych 
in fo rm a c ji do tyczących m o ż li­
w ych  d ró g  zakażenia m en ingo- 
ko k a m i g ru p y  C, podstaw ow ych 
zasad p ro fila k ty k i zakażeń w yw o­
ła nych  przez m e n in g o k o k i g ru p y  
C, u trw a le n ia  podstaw ow ych  za­
sad h ig ie ny .

W szystk ie  szkoły, k tó re  zechcą 
przeprow adzić zajęcia edukacyjne 
będą m o g ły  skorzystać z m ateria­
łó w  pom ocn iczych dla  edukato­
ró w  rea lizu jących tem at p ro fila k ­
ty k i zakażeń w yw o ływ anych  przez 
m e n in goko k i g ru p y  C.

Z godn ie  z za łożeniem  p rog ra ­
m u  dn ia  4 k w ie tn ia  odbędzie się 
szko len ie  d la  k a d ry  pedagogicz­
ne j i  p ie lę g n ia re k  środow iska  
szko lnego zorgan izow ane przez 
Sekcję O św ia ty  Z d row o tne j i  P ro­
m oc ji Z d ro w ia  Pow ia tow ej Sta­

c ji Sanitarno- E p idem io log iczne j 
w  T u rk u , Fundacje „A b y  Ż yć ” , 
F irm ę  „B a x te r”  w  A u li Żespo łu 

S zkó ł T echn iczn ych  w  T u rk u  u l. 
M ile w s k ie g o  3a 62-700 T u re k . 
W y k ła d  na tem at”  Inw azyjna 
C horoba  M e n in g o ko ko w a  i  je j 
p ro fila k ty k a ”  p rzedstaw i d r  n. 
m ed. M a łgo rza ta  B edna rek  z K li­
n ik i C h o ró b  Z akaźnych i Hepato- 
lo g ii U n iw e rsy te tu  M edycznego 
w  Łodzi. O gó lnopo lska  K am pan ia 
P ro fila k ty k i Zakażeń M en in go - 
k o k o w y c h  „N ie ! D la  m en ingo- 
k o k ó w ”  została zain icjow ana, b y  
in fo rm ow a ć  P o laków  o g ro źnych  
zakażeniach w yw o ływ anych  
przez m e n in g o k o k i typu  C oraz 
b y  edukow ać społeczeństwo o 
cho rob ie , skuteczne j p ro fila k tyce  
i  leczen iu.

C h o ro b a  m e n in g o k o k o w a  to

c ię żk ie  inw azy jne  zakażen ia w y ­
w o ływ ane  przez b a k te rię  Neisse- 
r ia  m e n in g it id is , p rzeb iega jąca 
na jczęście j ja ko  zapalen ie opon 
m ózg ow o-rdze n io w ych  i / lu b  
posoczn icy  (sepsa). C echu je  się 
g w a łto w n y m  p rze b ieg iem , w y ­
m aga w czesnego rozpoznan ia  
i  na tychm ia s to w eg o  leczen ia. 
Szczegó ln ie  narażone na  zacho­
ro w a n ie  są m a łe  dz iec i o raz m ło ­
dz ież w  w ie k u  11-24 la t. D la tego  
ta k  w ażne je s t do ta rc ie  z  in fo r ­
m acją o c h o ro b ie  do sze rok iego  
g ro n a  osób, a w  szczegó lności 
do  ro d z icó w  dz iec i i m łodz ieży , 
k tó re  są szczegó ln ie  narażone na 
zakażenia, ja k  -rów nież sze ro k ie  
p ropagow an ie  p ro fi la k ty k i w ś ró d  
spo łeczeństwa.

W ięcej in fo rm ac ji na stronie: 
h ttp ://w w w .m e n in g o k o k i. in fo .p l/

D y re k c ja , G ro n o  P e d a g o g ic z n e  i S a m o rzq d  U czn iow sk i Z espo łu  
Szkół O g ó ln o k s z ła łc q c y c h  im . T. K ośc iuszk i w  Turku 

m a jq  zaszczy t zap ro s ić  na  u ro czys to ść  u p a m ię tn ia jq c q

7 1  r o c z n i c ę  Z b r o d n i  K a t y ń s k i e j
k tó ra  o d b ę d z ie  się d n ia  7 k w ie tn ia  2011 ro k u  o  g o d z . 12.00 

p rz e d  L ic e u m  O g ó ln o k s z ta łc q c y m .
W p ro g ra m ie  u ro c z y s to ś c i p rz e w id z ia n e  je s t z ło ż e n ie  przez 

d e le g a c ję  k w ia tó w  p o d  ta b l ic a m i p a m iq tk o w y m i.

0 3 3  a n sa T E c j©
U ro d zen ia  J L f
Lena Miłosz, Piotr Kazimierczak * ”

Zgo ny
USC Brudzew: Ryszard Witaszek
USC Malanów: Grzegorz Michalski, Marian Janicki, Martyna Kowalczyk 
USC Przykona: Sabina Tybura 
USC Tuliszków: Krystyna Malska, Czesław Patrzykąt 
USC Turek: Marianna Łukasik, Stanisław Głowacki,

Eugeniusz Bartski, Krystyna Jesionek, Feliks Dzikowski {jap
■ f c -

Ifi Firma Usługowa OMY"
- USŁUG/ POGRZEBOWE 

Mf. P a p i e r s k a ul. PoćifcIiawnB 1
T R U M N Y  o ra z  K O M P L E K S O W A  O B S Ł U G A  P O G R Z E B U
Przewóz w kraju i poza granicami RP
Nakładka chłodnicza na trumnę (dostawa do domu żałoby)
Przewóz na terenie Turku i powiatu tureckiego - GRATIS 
Rekonstrukcja powypadkowa oraz możliwość wykonania tanatopraksji 
Profesjonalna obsługa, życzliwość i wszelka pomoc 
Płatności w dogodnym dla klienta terminie (również przelewem) 
D y ż u r c a ło d o b o w y : tel. (063)278  4 1  2 5 , kom . 6 0 1  8 7  1 6  9 0

ZAKŁAD POGRZEBOWY
Jarzy PACHOLCZYK
U n ie jó w ,  o d d z ia ł:  T U R E K , P L A C  S IE N K IE W IC Z A

Tel. 063 278 81 57  (PI. Wojska Polskiego 10)
C A Ł O D O B O W A  O B S Ł U G A  p o d  n r .  t e l . :  0 6 3  288  85  54, 0609 731 454

K O M P L E K S O W A  O B S Ł U G A  P O G R ZE B U
- TRUMNY - CHŁODNIA w  Turku lub  U n ie jo w ie
- PRZEWÓZ ZMARŁYCH Z DOMU DO CHŁODNI o ra z  TRUMIEN  

NA TERENIE CAŁEGO POWIATU NIEODPŁATNIE
- MOŻLIWOŚĆ PŁATNOŚCI PO POGRZEBIE
- PRZY KOMPLEKSOWEJ OBSŁUDZE ZNIŻK A  W  CENIE
- P ogrzeby POWYPADKOWE i POSEKCYJNE

£
Pogrzeby

Trumny

S T O L T U B
J A N  i M A R IA N  M IL L E R

za ł. 1898 n

Zakład Usług Pogrzebowych 
Turek, ul. Kolska Szosa A 

te ł. (0 6 3 )  280 26 30 
bom. 0601 499 344

pełna organizacja I obsługa pogrzebu 
transport zwłok w  kraju I zagranico

największy wybór w  Polsce 
ceny producenta

P o g rz e b  z t r u m n ę  ju ż  o d  9 5 0 , 0 0  z ł (b ru tto )  
Słuiymy Państwu pomocą I opieką w tym bardzo trudnym momencie całodobowo

Z A K Ł A D  P O G R Z E B O W Y  C A Ł O D O B O W Y  
R a d o s ła w  K o s m o w s k i  t e l .  6 0 5  2 0 0  6 0 4  

6 2 -7 4 0  T u lis z k ó w , u l. P o z n a ń s k a  6

Usługi pogrzebowe: organizacja i  obsługa uroczystości pogrzebowych, 
duży w ybór trum ien, urny, krzyże, tab liczk i, klepsydry, odzież żałobna, 

przewóz zmarłych, oprawa muzyczna uroczystości pogrzebowych, 
wieńce, w iązanki, ikcbany, konkurencyjne ceny, 

płatność w te rm in ie  dogodnym dla klienta,
życzliwa i fachowa pomocJ 1 11 M/IŁj
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